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NAIASNIEYSZEMU Panu, 


PAN V 


JANOWI KAZL 


MIERZOWI 
z łasky Bożcy 


KROLOWI POLSKIEMY. 


Wielkiemu Xiažečiu [ itewskiemu, Ru- 


SKiemu,Pruskiemu,M 

skiemiu, Smolenkkie 

kiemu, Gotskięmu, Wandalskiemu dźiedźicznemu 
KROLOWI. 


L. 
© Zał nieumierdé Knot pamięci Swigtey 
|... Brat tevoý bet dotad, dzby go te moje 
| By 


he U Skoriczety karty, yowfem wyjęty 
he AS Ź poczta Smiertelnych, przeżyć Fata /woje, 
Coż? kiedy pevaltem zoczu nam Jef wślęty, 
Y jug Niebieskie maja go pokoje, 
Komu należy, jako w jego pierzu 
Tobie ówielki bujać KAŽIMIERZU 
II, 
Z niego jakoby pięknego obrdzu 
Kroletoskichtwfytkich Cor doskonałośći 
Widitee to mokes, colige y żelńzu, 
Co Przyzwyczaji Mar fowey offrosd; , 
czym afekty miarkujac two z rázy 
Utreyma Pallas w fee zapalczywośći 2 
PAN bet woboim diele niezrowndny , 
Z zadnymi y przed 3 zd (ba Pany. 


azowieckiemu, ZmudzkiemujInflant- 
mu yCzernichowśkiem u,aSzwedz. 


LIL. 
Zá niego wiek on Avovstowy złoty 
Pollzcze Łókwitna, kiedy piękna zgoda, 
W fytkie zá ręce ujęty fig cnoty, 

Rzad, prawo, wolność zrodzona feoododa, 
Roskof, y pokoy ze fwymi przymioty, 

Pomona z Flora, fawont z pogoda, i I 
Tak że whey cerze wdźięczney y[pokoyneys | 


Nawet juz bela gins miala woyny. | 


AV . 
Teraz, tyľkoco vftapiť pod Zięmię, 
Cień tu po fobie zofławiwfy drogi 
Wfytktego zlego zeválito fig brzemie, 
Wfytkie z Awernu zahuczáty trwogi, 
Gdy chcac wyplęnić Szlachetne to plęmię: 
Rozbadd w tey krwi Zaporożec [rogh 
| Przebog niemiefkay, przebog nieodkľaday, 
A wte pożary konid wskok dosiada. 
V. 


Tyikotwarz froga, týlkomu pokažejť 
Kij mewolniczy, zaraz fig zabolj, 
I żeby zwinal Choragiew roskażef, 
Wakze ja zrckiwźrat dofloyney twojej, 
A tego razęm dopnief ydokážef, | 
Le kiedyż w złośći przeiźrzawfj fięfwoiey > 
Żdłować poceme, y zatdki zbrodźięn 4 
Wyzna, jakiego karániáby godźięn. | 
VI. 


Wice niž tá cera ominie čie froga, 
Y natymfwieżorozgośćif fig Thronie, 
Jeźlizekiedy pamięć w Tobie droga 
Wiadiflawowa kamignicm vtoniť ? 
Choć gdzie tym czajęm Muza tdwbogi 3 
W Pokoju twoim poležy ná frome, 
Dopiero kredy lata lepfe wroćsf, ee 
~ Wypogodzony do ney wzrok obrotifs 
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BOGUSLAWOWI | 
CHRABI na LESZNIE LESZ. 
CZYNSKIEMV, 


GENER ALOWI, WIELKOPOL. 
SKIEMU. 


£ 


: RAL: powinna niemničý y ta Tobie» 

ye Krolewska Muza, ześją w tey zalobie, 
Y grubym dotąd wfłydliwą opale, 

} O {wiecil pierwfzy wielki Generale. 

PN SS HON 


1 


Nie dźiw, Bos fam Miftrź, a fzcześliwe ted 
Miafta yziemie, panują wnich kiedy 
Takierzęmiosia: jakoż y w tey chwili 
Znac to, ze bez nich Mars fig prozno ŝili. 


Y Ktorež zuľt twych flowo wyfzło plone? 
Ze nietakchciwie zaraz uchwycone? 
Jako defzcz złoty od Apulśkiey roli, 
jako LibánSki mile płynie olij, 

Dopiero Niebo Warfzávyskie widźiało 703 
Jakim ćie na tym Theátrum tam miało, j 
Jákim dawnicyfze pofelftwá, ySyjmy, 

Co mogła Cnota, co caudor U rzyjmy 

Poydžie[z y teraz gdzie čie rowno wzywa 
Nad tym Hultajem pomfta fprwiedliwś, 

Nie juz tą drogą, Ani pierwfzym {zykiem., 
Wielkopolanom fwoim Pulkownikiem. 


I 
ľ 


Z kad 


Z kąd wroconemu, niepróznoli pulzy 
Moj mie Apollo, Koro fig ofufzy 
Powodz ta krwawa, y nową nadzieja 
Pokoju, brzegi Dnieprowe nabrzmieją. 


Oblamie Tayget, y fwieza koroną 
Przywitąm ztobą Oyczyzng zbawionas 
Achach! zofłatniey ochynioną zguby 
Teraz affekty wyleje, yizluby, 


K rola Polskiego y Szwedzkiego 


Punkt I 


Rold powiem Wielkiego w Woynie y w Pokoju, 


aa r ; orado Sdrmackiego poliagnaw[iy Stroju 
O 3 | Y Minerwy Oyczyficy. Precz básni y-owe 
i Sad ludzkie w Meonczyku thwaty A chyllowe, 
AR” Nic fldre tu Miceny nie przyśnione Trojes 
Ale Słońce dźiśieyfze tchna wnętrzności moie. 
Bez was jedndk nijako Slowijtowe Cory 
Jednzknie Kore coś nam zá duchá polytáčie gory 


bez gracyi y Ze onym ndpufzeni wderzać [ie zdamy, 
zwyczay” 1y Głowa w niebo, y Bogow famych dosicgamy 
Y Stołu ich vezefľnicy, nie jáko po grudžie . 
fad, Albo czotách Stojickích, dle prawdę w ludzie, 
Wierftem wdźięcznym w mawidiac,y w kim fate darys 
Attyckimi cukrujac zwierzelu ja kandry. 
Wy piersidmi prácujčie , wy dodajcie w dźięku» 
Boć wfytkie te przyfmóki V was fámy cbw ręku, 
Zkad pocznę adžie fig dam? kiedy drog tdk sitds| 
BE A dżieł jego niezmiernosť wfytko zaftonilá, 
zára vaňa: “A Peed Helikon, że jako w Obłoku 
waniá ie gao Ledwie mogę co widźreć, y dotrzeć fig wzrokus 
Ták Najemnik vbogi, gdy fkurczony mrozem 
W dás Hercyiifki głęboki z małym wjedźie wozem 
Vpatruje zkad póczać y co včiať kędy, 
Choč ma tey materycy pełno w oczách w[fšedy. 
Rownie [ie ja Zdobywam „co pierwey mam chwalić» 
Y z kad tdk powidwnego Peloru he 
Zaglom jego, Bo jeśli ficzupleby te mały © 
Zmieść go kdrtysktorenh wielki fam świdt maly» 
Snadžby przyfite pod Etbnę poddać mi ramiona, 
Twlożyć ná wyfoka Off; Peliona>. 
Coliby mi z. defektu, opuścić [ie zdóło, 
Wytkoto, co przypomnig bárzo będzie malo, 
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Ofmaná 
zwyciężył 


Amurath4 


| Moskala 


| vniżyk 


Ted 


Profy w y- 


zwolil. 


vfirafzył. 
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Te już gaf 


W LADISLAW IV. 
mitodość tego, dźiejeli dawnieyfie, 
zwyciejiwa, 


, 


palmy poznicyfie. 
ae Kwitnie tă Kóróna, y otchinámfšy z boju, 
Grdnice iey m tak dt “gim zoflája pokoju. 

stá złote rozwiwjiy , kto je wkrag obiežy , 


M ięgo to dźieło, jemú to náležy, 


Ze Turczyn nam nie frogi 


toZ jednym pierwey Offinanem w/ytek wichod [kupiony, 
Y Egypt y Azya, zuch 


yw Cbocimfkiey oucý 


wate zronila 


, Názad garto,y fva fig šila obálitá, 


Ze zrážony Amurat, ktory z [mvym Abdzem, 
Tedy, kiedyy Tryon rozrywał to razem 
Zlote gromo,y owe pok 
Sprovadzat już machin 
Strajlna Echo, Fakoby 
Y bronic fig nie było po 
Lecz doswiddexyt, choć przez mil, 
Jáku iego ddleko ręka 40 ubiła. 

Ze Mofkal wniżony, y w jednym Sebinie 
Wjytkiego siedin Tryonu nied 
Gromy Polfkie vezuly, y 
Morzd Hyperlor/kicg 
Po Jzlándy oftátnie, y 


drkach Rodopy 

» że wflythiey Europy 
>y Pana przy domy, 

d Kániiencem komu, 


ofte puflynie 
4džie pienia brzegi 
0 puľnocne Norwegi, 
tain gdzie niezmierny 


Kotem toczy Kdjedon Szoty y Hyberny, 


TSzwedzcy gdžie Skryfini po Morzu tyžuja 


Y żimna obumayli Lappowie nieczuja, 

ig J 
Wifey či w jednę ligę, y site zebrani, 
„Albo fięoktonili, dibo zwojowdni. 


sd "A > , 
A Smoleńfk ták twardymi ver 
Vreku nájych wiecznymivtn 


„i 


Y wrotd iey 
4 wrota dej, sf 


paras 
Zici¢ 


} 


a a, t 
Giężcy niž Aleydowa Zbuzomány 


fniony pdh, 
vierdžiť [ie czá[y, 
Ze Prujjy wyzwolone, ktore [kora owa 
Vieżdne fortuna pržefita Guftipofa 
Przepaddty nd wieki, Tak W, ifla ujęta, 
wiytka żegluga zamięhięta, 
Tak Miafla niedobyte,ták żiemiąy wały 
Viwierdzone fortece, jdkóby niemiat 
Do nas fig już ndwrocid: Až jako czut zatym 
[eg Nieprzyjaciel, ud wožie bogátym 
Wroconego ze Wíchodu, z jednej Wołgę [lrony, 
Z drugicy Dunay prowadząc z foba vímierzony, 


W Tryumfiey oliwdch , (ama jego flawa 


b! 
RAWA 


J nieba tak siła, 


sk 


” 


PYNKT I. 3 
Nieśmiat fic znim kofitowdd, ráczey co fmywolnie — / 
Y prawem wžial wojennym wrocit dobrowolnie. , 
Ták bez krwie y zawodu ona już zginiona 
W flara [va Prowincya Ziemia obrocona, 
Ták morze bez rozbojom, ták Baltbyckie brody 
Do fwoich [ie wroćiły portom y fwobody, ` 
A o fame Szwecya, cofię ták Sielila, 
Sława jego ogromna aż fie otracita, 
Tátáry po- Co Tatdyjkie Harpiie w/pomnię wyptofšone 
mom Z dźieczyzny y Budžiakom ? Co Szatmaże one 
Świeżo y Aytymíry ? ktorzy Hordy cate 
Po zefiłym Kdntymirze w polach pozofiate 
Zwiodfly na Jmię jego > frogo przysięgdii, 
Y do nas fie w niewola pokornie wprajśali. 
konki +. __ CO Kożdska fwywola, y pogrom poznies[y ? Å 
krocił, Nad ktora nie mielifmy y woyny flrdfinieyfšy 
zmyčielhvákrvánfšego: Jeficze do tadćidły 
Miefla fie Dniepr ludzkimi,y Stárzec nabrzmiatj, 
Jefícze świeże mogiły traw, nierozwiejdja, 
Y plugawi po palach [epi fig wiefidja, 
A oflátki wzgdrdzone znaja kiedyfi Pana; 
Vtračinfy wtafnego ná wieki Hetmand. 
Granice toz Co [pufty już Dnieprowe, y wolne Baydaki ? 
tzerzył, Co ku Morzu czarucmu fławione Kodaki? 
IW oczu wfytkich Tureckich? y zd dawne franks 
Rozściągnione połowe Miajła y Pálánki ? 
Zkad mamy dziś daleko blizfie fiebie zorze. 
O zaprawdę otwiera wielkie mi fię morze 
Do chwat jego niezmierných ; Lecz niž fig zapujiczę 
W teto przepaść głęboka > žagiel nadot |puficzę, 
Y lekkuczko od pierwfiey popłynę młodości, 
Až do portu džišieyfley jego dozrzatosci. 
Wieycie Widtry życzliwe, a wy Panny święte 
Mata todke y duchy fpramuyćie závžiete. 
Vrodzenie Lubo to w Vrodzeniu y fwojey wyfokciy 
jego z Dźia+ Dofiega Jamies pod fame obtoki 


da Jani +. BĘ OREW, 
Sewedzkie. [674 Monarcha, y niemafs tdk gornego Doini 


go, y Kata- Kogoby nieprzenosit, Coż nieromnať komu? 
RAE Jesli z Krolow od wieku Szwedzkich Starożytnych 
byą Oyca Oných Wielkiey Scandyi Narodow tak bitnych, 
Zygmunta Pomni jeficze Gotty Kzym, yw Sycylfkiey fkdle 
il, Krol Romány Encelladus waleczne Wanddle, 
4a . RH i „Sel 


Szwedzkie- 
go 4 Matki 


lufowney + 


Auftryackey. 


| Oycowskie 
| Woyny y 
Elogia. 


a ow a zw a zr Z r — 


Wrapistawa IV. 


4 
Polskiegoy Jesli znowu z Fagictow, ktore dokad plemię 


` 


Trw fóldcbetne, do wieku rzadźić ma tę Ziemię 


Anny Karo- Rod Oycomfki wywodźi, Mátke zás zprzedniecá 


We wfytkiep Europie Domu Rakufkiego, 
Zkad jako Krżeściańfkie fierokie granice 
Krolom fimym Lucynd wyftátá tožnice, 

Y Niema do oftatmey Hejperyi końca, 

Y Króla y Cefarza, zkimby tego Słońca 

Nie miał pofbolitego. Jednak w tey ozdobiť, 
Fako teraz wielki jeft, fimemu to fobie 

Procz d Oyeu powinien, ktory mu te lody 

W przod połamał. Zkad te tu objawfly Narody 
W wolne Jwe pánovánie, kędykolwiek zmierzył, 
Y nákogo potężna ręka [iva vderzjł, i 
Nigdy jedno ficzęślimy , y zmycigfled wieczny, 
Jako wzdjem w przymierzu wićrny y fidteczny, 

_ Pierwfly on pod Byczyna o Polfka Koronę 
Szaniec krwamy ftawiw fy, ták przeciwna ftrong 
Zrážil z ie ambicyi [pot z Elektem bdrdym, 
Ze wrękuy fequeftrze miał go fwoim twardym. 
Zimyciężył Oceanu puľnocnego Style, 

Vbheżał Kdrolowe zdrády y fortyle, 

A niewdzięczne yczyfłe opuśćiw(y fironý, 

Ná życzliw(ych daleko ręku wniesiony 

Do źiemie Macierzyńfkicy, Acz co fię niemieni? 
Y či fig nań targneli, dle wpuł zráženi 

Szumow fwych yzdpędow , z povinným vktonem , 
Przed potężnym vpadli iego potym Thronem. 
Vhrocit fwywolniki y infe domowe, 

Viknamfšy wprzodw Muttdniech pale Rożwanowe, 
NÁ drugich vkardnie, d potymtaż Fdlá 
Wieczney jego fortuny zniofta y Mibala, 
Vtwierdźił Hieremija ná pdńfiwie Mobite 

Y Semená w Wotoflech , 6 jáko prźcz site 
Krmiey Wojen, gd&ie Synom dzielnym tey Korony, 
Nie byt żaden cnočie ich, termin zamierzony 

W pierzu jezo y fławie, nie były Dunáje, 

Ani ták nieprzebyte Deliormanfkie gdje , 
Zdwieflone po karkach Threyckicy Rodopy, 
Gdiieby [ie niepočity dotad krwia ich tropy, 

Dat fig poznać y fwoim > gdy w Kircholmfkiey oncy 
Sudermóńfki ták twardo oboz położony 


Omit 
kości 


fr- 


Omińawiele 
kości jego, 


Pynxt I, 
Gdr scia jedna porážiť, yMor/kie z tad katy 
Vwolniwfy, przywroćjł w reze fwa Inflaty, x 
A ktory te budował zdrady , y niewdźięki, 
Doznat Pontus, ná fobie Cięfikicy jego ręki. 
Ztad podnioft ná Tryony grożna /woję klawę, 
Y tám w ogniu y mieczu Polfka zdnioft flawe, 
Až zá Bala gdžie złota przez ambit tak długi, 
Krzywy $ięga Tanais częśći swidtd drugiey. 
Smolenfk niemytriványmi wyfádžit pioruny, 
Jego dni Stolica meufitd fortuny, 
Serce tey Monárchiey , Car fam 0uzdany, 
Brzmiał w Tryumfie przed jego oczemá kajdany 
Z Bracia fwoja, Widzieć to pod Wdr/dnfkim niebem, 
Fakim flynic nd wieki jeden znich pogrzebem. 
Nie dtugofi [ie y ná fam Wielki w/ebod obroćił, 
Ortomanfka gdžie Hidre ták przez Synd fkroćit, 
Zetyle thow,y rogow bardych pomidrat a, 
A na kark przydeptdnd przed nim fig czotgdta, 
Zkad przyjawj(y z pokora pokoy wymufion;, 
Jotadniejmie przefłapić progi tey Korony: 
Jego ficzęśćiem wfchodowe dojechdne zorze, | 
Puftofšona Tauryká y czárne gdzieś Morze 
Po Džiurdžiftany Kolchy, gdzie życzliwe niofly 
Wiatry niegdy Jazona, pottuczone wiofły 
Y czoľnámi nafšymi 5 Kaffa Trapezontu 
Y flolicd Synope fławna ona Pontu 
Naježdždná wielekroć, fam co nowym Rzymem 
Przedtym fig pieczętęwał, okurzony dymem 
Nie raz Konfiántynopol,nie raz mury drzáty, 
Y w okna dž Cefdy frie tuny vderzały : 
Tak wielki to Bohat tyr ták nd wfytkie ftrony, 
Gdźiekolwiek fig obrocit byt niezmyčiežony, 
Ze więcej tey fortuny niktorym fig zdało, 
Jdkoby już Synowi zoftdwac niemiáto 
Ani pola do flawy, by niedługofć były, 
Lerny te jadowite znowu nieożyły. 

Jelcze niž fig vrodžiť, kto miat bydž y jaki, 
Wielkim tylko zwyczayne wprzedzały znaki 
Potentatomy Krolom. Sako byłdowa 
Nięgdy we [nie Hekubie gtownia Hektoromd, 

F dko tarcz Antyochd Šfirafilnva Pallady, 
Y Lew on pieczętował plod Olimpiady, 


Tak 


d WLADISŁAWA IV. 
qikżeć Matce y jego Pani oney Swigtey 
Annie Karolufownie, z kad tylko poczęty 
W żywocie iey nafławał „y przyimował čidlo, 
Cięsfie fig icy nád ludzkie nosić brzemię zdało, 
Ze w wtafney przyrbdzoney vftdwajac mocy » 
Na cudzych fig wfpierálá rękuy pomocy. 
Rože przyym przedźiwne , jako gay fie zár zy 
W mieku krew purpurowa paláty z ity twárzy» 
| Tak, že fefiu jednego, gdy znaczniey(iy zgrona 
Dworu w on czás Fdrfkiego, wżiaw/y nardmiona 
Nieśli ja do Kościoła, zaraz zgodne brzmiały 
Wjytkich o tym proročhvá, jakie ich czekały 
Nadzicje y pociechy z ciężaru onego, 


Tym Rożańcem y światłem w niey oswieconego. s y po} 
x . A. . ‘ A 7 TEA 
Wychows — Ani vrodsimfly fig miękkich mu fpicwaly re 


nie džiečin. M dmki piofuek, dle go zaraz kol yfaty 
ne doj Miedzy bębny ponure chtopicta Marfowe, 
|| ` qłukac w miedź ypdiże grzmiace mośiadzow, » 
| ‘A Bellona kolebkę (pot z Labecim pierzem». 
Przetykátá kryjomo, ośćiay pdncerzem >: 
Jeficze mata džiečina po znákách Pogdiifkich 
Y świetnych fig Miesiacdch czołgat Ortomanfkich 
Ani polor želázá, y zdział bhfkawice > 
|| Vrdżaty fubtelucy džiečinneý źrzenice. 
M |! Owfiem.gdy fig ná Woynę Očiec wyprawował , 
U | . A z konid pod ogromnym Helmem go cdtowat, 
| Nie lekat fig pofláči dni odkowdnych 
| W ftali Gorgon, ni wsciekto Chimer pokudtánych 
Po żelaznych Rodelach, dle jakomaly 
W Słońcu Orlik, topit wnichy oftrzył wzrok śmialy. 
Coż? kiedy fig powracał na zwyćiężtych wozach, 
„Albo po rozgromionych Tureckich Obozách, 
Albo Krymfkich pobojach, jako z ściągnionemi 
Miał fig ná koń doniego reczynkámi fivemi, 
To mile v kochaney fyje [ie wiefidjac, 


a ||| Totuku y Rumelfkich firzat fig nápierájac 
ont Alto Džyd Dydrbeckich, albo z drogichjukow, 

+ To, fikofiey, to zekirow, tofiroynych bończukow. SR 
| Oycowska A Odiec gdzież z przepdśći mzdychájac ferdeczncy kom yśli 
| nad mimes, Te dffekty mylemat. O moy BOže wieczny 
| | Day mi tego doczekać, żebym wtókiey cerze 
| 


Syna mego ogladat, Lub kiedy pobierze 


Seb 


y poymuje 
prętko facul 


| 


tates rozne, 


Nadewfzytć 
komyśliwy. 


K rou PoLšk rm 
mie Tr pony 


Armatyy 
ajkc fię po Ziemi, znać niezwyciężony 
a oe lubo kedy Słońce 
j D I grube Edonce 
Jal dchday 3 yw put czárnej wody, 
SĘ Ed Zi al rsh} ace br rodys 
pawfy kotem 

Zony wo Rin wroci, fig popiołem 
Z ka) AŚ i pú Y nt iej rożne bety 
Slub by jego, Bojdko de pov m siely 
Brat y idi j } za ży wota 
Co c ona. ji go cnotd. 
ee o oderwie; 
y Minerwie. 


Jm five płomienie 
6 y cwiczenie 
hy | 


y ktora vchował 
k im, zich wyp vi ley omať 


V, [fa 'odość pis ero a py zakładek Jakoż de obre fiemig. 
Padffy ndt tdk fidci betna y wyborną Ziemię 

Przy yoru niepijac 

s = miedzy gdźie coruymi Thewtonami i żyjac 


Wj rzod oje find omowy poty Macierz, gnfki is 
pS waddifvey d lifkrecyi W tofki yLaći fi 
trzejal di brze ję zyki: z Ate fun: damenty 
Viktad bid dies ozdobne dživieki y dkcenty 
Daj A potym widdomos ść y widzenie Krajow, 
Co pierwey do oyczyfłych znoflac obyczájom, 
Bujat fobie po monnym Pacwalfie zMuzdmi, 
Y ráz £ go M elpemene [tvoimi cukrami 


Do Au zo, úfkicy wy mowy mile przyc hecata, 


ZC 
taz wdźięczn Lyforie €, ijo mu czytała, 

Raz E Euterpe flodéita He: ikony fwoje, 

s wybito noca końfka zdroje: 

 Frania,y t bieg Ark REUTOWYs 

iope biera ľa gow łowy 


: azie wyetże NEŽ kari 

nianiepodulný m (makiem 

be y malfiego w kę cy doy žrzatosči 

Z rodzoney bi iÈ ego [Rion neści, 
ate uciechy, A ierzli mu igtelokie 

Przepadł cienie, n polia fet fe ferokie, 


4! w tych 


yi 


C dwerficya 

y wojenne 

jego zwycza 
je 


Moskiew- 

skim obra- 

ny w lat 15. 
Garem, 


Moskwa co 
zka 


Starożyt« 
mośc iey, 


8 WiapistaW IV.KROL 

A wtych prácách z Jámymi oprocz Kawallery 
Zwyczaynie konwerfujac w pierwfie one cery 
Y igrafiki wojenne zich fig zapravowat 
Rozmow, y doświadczenia , anie już pymował, 
Ale y fam wnet vmiat, jako drzewem toczyć, 
Włożyć fie wężyka, do pierścienia fRoczyć, 

Konid zażyć > y raczym zmordować zawodem, 

Gorę przykra zwy ciężyć, rzekę przebyć brodem, 
Wytrwać [tony Már owe, y nędzę pod Niebem > 
Zimna fig kontentowdé zfuchym czáfem chlebem 
Zniešť ferwor pot udniowy w kolacym pancerzu 
Przejpdć noc, ná fidionym wfpdr|\y fig purlerzsts 
Dzyda firzeli¢, ciagnad tuk, Mur jako wyfddźić 
Szdnce fipdé, j ślepe reduty prowddźić, 

Z dźiał bić w qwatry > ogromne kartany rychtowaes 
A pod wága,y pudy vmieť ż nich firychować, 

Te jegd krotofile y zdany byty: 

Niż mu fig okkdzye owe otworzyły» v 
Gdy zá dźiwna fortuna jefieze niedorcfty, ` 

Nd Mofkiewfka pułnocna miat v [iebie Pofty 
Profiace Mondrchia. gdžie zażył już onych 

Od Niebdy matury taentew zddrzonych, 

Muzo powiefi cond przod za przyczynakeła 
Wojen pierwfych Mofkienfkich , kędy krwie taki 
Wólato fig obojey, d naficy fortuny, 

Aż zá siedm gdźiejć Trjonow przepadły pioruny : 
eft Narod nd putnocy wielki y przejirony, 

Sako ktory wddja nieograniczony 

Až Morzem lodowatym, ygdźie zorze ráne, 

Pozno  wfebodza, á dalicy Ziemie niemiefikáne, 

Poyzrzaw(y mu ná cerę, nikczemny J gruby 

Stary jednak, y ktory frogo fig ztey chluby 

Nád infe dmie narody že y w fpoicy Žiemä 

Zmieku żyie, y liczy komputy długiemi 

Až tam gdźieś od potopu familie fwoje» 

Wmiefikaw/y fig w głębokie Cienie y pokoje. 

Y rzecz pewna » że wtdkim kacie yufiront 

Swided żyiac, gdźie y fam Aquilon ich broné 

Mrozny wiecznie ypuficze zewfiad zaftonily 

Sármáckie niezmierzone, [nadž fig im niefnily 

Rzymfkie nigdy Siekiery» pogotowiu owe 

Perfkie tam Monárcbie, y Alexandrome, 


PaNkr L 
Ale w Rtorey grubośći nád Europfkie kraj 
Lwicku żyli, teżrzady, tey fire zwyczaje 
Y Imię,y przyjęta widre raz ze Wíchodu 
Zdtrzymdli dž dotad. Procz(d bez zdwoda 
| Wdalfve ô nich rbámožy) przed trzemá nickámi 
Z Nobayfkimi wojujac'dlugo Tatdrami 
Od Boydego Hándich w głowę poráženi, st. 
Y ztad w jdrzmo Niewoki ták čiežkie wprzężeni, 
Kiedys Ta. Zc ilekroć po Trybut Tatar {cy Pofłowie i 
tarom fade Co rok do nich jeżdźali , Wielcy ich Kniażiowie 
snibutaria, — Pie(fo droge zajiedjy kleczac przpimowali, 
Y zgłowa Legacyi odkrytą fluchali, 
Nawet či to pogdnie koni dośiadajac, 
A zwyczajnie fikdpiego mickd zdżywając; 
Jefliże go nd grzywe końfka co kdneto, x 
Wielkim Kniaźiom vlizáč potrzeba to beto, 
W ktorey żyjąc fromocie bez nádžieje wfiytkiey, 
PA Až po fiu lat dopiero z niewoli ták brzythiey 
GREKI: Iwan Pierwnff Sy fig wybił , vżywiy pogody 
Car Motkie W Pogańfkie Satmojedźi, ywnętrzne niezgody, 
wsky, Y nietylko że zrzucił jdrzmoto z fwey [gje 
Ale wzajem Pertnia, y dalfe Jubrye 
Wydar/iy fwym Tyranom, do fidrożytnęgo 
Przyłaczył ich ná koniec pdńfiwa dźiedźicznegó, 
Po nim Syn Iwanowicz Wafil naflapiw fys 
A nád Oycá daleko fro&[y y ficzęśliw(y, 
Nie tylko że dotrzymał pofiedźionych krajow, 
„Ale dofiągł y dalfiych za Wotęa Nobajow, 
Y Kazan opanował. Jako zdrugiey flrony 
Niemniej y tu firafiliwym był nam od Korony, 
Gdy Litewfkim Xiažetom poddant narody 
Jdko Siewior, y wielkie owe Nowogrody | 
„Aż y Potock y Smolenfk za zdrada Glińfkięgo, 
Y znowu po otbnogi Morza Kuronfkiego 
Wfyrkie wydart Inflaty: Lubooto sieť 
Krwie zobuftron Bellond tedy wytoczeta. 
Iwan Wafi- Tož Fran Waflewicz naftat ponim wtory 
ae wie Okrutniey[ly od wfytkich, jako rzadem ktory 
= I grożą niewolniczavjat ták poddany $ 
Sobie Narod; że przefiedł mfšytkie w tym Tyrdný 
Owcinfie przed oba: Ale niemniey (rogi 
Do końca y Tdtarom, gdy po fame progi 
B 


Wafil Iwano 
Wicd 


~~ 


+8 W LADISLAWA IV. 
Chwdtenfkiego Cajpium mydart już w Azji 
Bogaty im Afirdkan, yaż ku Perfyi 
Zamierzyt fie przylegtey. Jako od nas zafię 
Nie ták wiatr y fortunę tafkawa miat nd figs 
Gdy Stefan Krol waleczny, nie tylko flráconé 
Siemierzficzyzny odyfkał, y Potocki one, 
Ale y Pfkow obegnat, y do Žimneý wody O. 
Sdmę przygnał Stolicę. Czym w dalfie zawody 
Tyran fig nie wdawajac, złożywjiy z Vporu, 
Wrocit bez krwie Inflaty yz częśćia Siewioru, 
Smolenfk jednak zoftawat do tad nierufiony » 
Jako komu infvemu w Fátách zoftawiony. 
VA Miał dwu Synot. Starfiego po fobie Fedora 
„hoj y Na tęto Mondrcbia podat Sukcejjora, 
Brrr, Mody Dymitr przy Matce zoftawal gdźieś w cigniu; 
Ku ktorego pięknemu jednak wrodzeniu 
Bet y dowcip, y w oczach żywy wzrok j śmidly, 
Sako fidrfy nikczemny om,y zniewieścidły, 
Więc baczac te do niégo przyrodzone wady 
Dumnicyfy Bojarowie, z pośrzodka fwey Rady 
Roryss Ho- Pyzybráli miedo rzadow, (wigcyh fortuna 
neg oP Prywatnemu zdarzyła? ) Bory(fa Hoduná, 
Nie owflem Condycyi miedzy foba lekkieys 
Alektory wnet umiał zdżyć tey opieki. 
Peten fStuk y fortelow , nieznajac litery, 
Co zacz: Y Częgojednak trudno doiść zjęgo beto cery," 
Kiki Cartwa Ták obludę zpowierzcbnia ułożył ludzkosčia, 
afektuje. Y Tyrdúfka przyfadźuł naturę lutoscia, 
Gakoby bet niewinnym. Częfło więc bywało, 
Do kogoli vmyślnie čo mufię niezdato, 
Ze ofkdrzył do Carad exces tám plony; 
Toż kiedy ow na knuty, albo wywiedziony 
Nad plac Smierči, y zmieczem Kat fig náň wynosit, 
Zá nimzáš fupplikowat, yó żywot prosiť. 
Zhad jáko Inwidyie wffytkie y rumory 
Zle o Pánu podufczał, tak wzdjem fawory 
Fednat fobie y miłość w gminie pojpolitym 
Mafkaray poftepkiem onym fmym pokrytym. 
Ktorego towietrzyku, (Aten zwykł (ie fkłaniać 
Zá fortuna) nieprzefiał żąglom (wym naganiać, 
Až pomyslit o Pańfiwie przez zagładę obu — 
Przyrodzonych Džiedžicom. Do czego [pofobu 


Z kadby 


| Punet ST 01 
Kernia Sio. zażył jeficze drugiego, na fwa niemniey firing; 
fira jego Ca- Gdy Siofire Jwa Gernia dał Carowi żonę, 
towa Zkadby miat y powagi miedzy Czerniawięcey 
Y przez nie co umyslit dokdzać mogt precy. 


an Pierwey jednak na mtodfym wykonać Dimitrze 


Dymitrá na- Vnyfł zdwżiał okrutny. Ale niemniey chytrze, 
felaktorego Y Matha tey pofirzeg fy imprezy w Tyranie, 


ukrywa Mát 
ka 


Pilne czynić zárázem poczęta fláránie 

O Synacžku , jakoby śmierci go zbawiła; 
Doczegotey przewagi, y kunjfítu zdżyła, 
Doflatd gdźieś chtopczyka, ktory także młody; 

Y twarzy bet, ywzrofiusy wfytkiey vrody, 

Gakiey Dymitr: Tego więcgdy noc naftawatd, 

Ná Synowfkim kryjomo tożu poktadata, 

Syna zás ná cbiopięcym wzajemnie pofłaniu. 
Twczefnie fig zdarzyło, że wtym naświtdniu. 

Dniá jednego: poftani włożnik on Siepacze x 
Sprawia cbłopca owego, Matka wrzeczy płacze 

Y czymby vtwierdžilá zbrodźień ich ten więccy 
Woly rwie ,y natułow przypada dźięcęcy, x 
Pościel tzami,y miękkie zlámfšy máterace, 
Pozoftate roboty ręku fwycb y prace, 

Ktorym czdfem dźiećinę w wielkiej tdjemnicy 

„Aż tugdźieś wyprdwitd ku Polfkicy granicy. 
Miedzy Czernce Unity, gdźie čicho fig chował; 

Y Europfkim zdaleka rzeczom przypatrowat. 

A już Hodun y dalicy' majac fig nápieczy, 
Rozirzaf? wieść o Dymitrze, że powietrzem w rzeczy 
Nie żyw więcey, ktory żył mimo tę nowinę » 
Jemu potymnazgubę y Domu ruinę. 
fedotstruje Drugi jejicze zoftawat Car wielki fam, ktory 

Rzádko [ie pokázujac na świat kiedy zgory, 
„Ani żadnej o fobie nie majac czułości, 
Vfšytkie trawit godźiny w fwoicy nikczemnośći, 
Oprocz przy Biatychgłowach. Tedy prętko potym, 
Z Sioflra fie fwa Gernia zniozfšy pierwey o tym, 
Ttegiu dał w napoju nicfirawiony trunck, 
Geiniey tal Ktorým čiefiko zábolál. Zond tu w frafunck 
yzmyślona 7 jdki żal wiewiesci može byd& zmyslony. 
cera Pda 
x Łamie ręce, wyrzeka, Ow obłudy oney 
Niemiádomy čiely ja, y že nieináczy 
Bytowftrcu rozumie, Ztadže je naznaczy 
| B2 


Hodaun co 
znia machi- 
nuje. 


12 W LADISLAWA IV. 
Opiekunka po fobie Pańfiwa y Narodu, 
Klucze od flołecznego podamfšy Krymgrodu 
Dojey ręku, w nagrodę mitosci doznany, » 
Azdtym niczbytymi womity miotdny 
Wylat duje. Dopierož wfádžito to wyžy 
Ná bár žego. Hodund, že zatym juž bližy 


X Wielt a 


Ktora velifi- 

cando Bratu 

zoftaie Czer 
nicr, 


Do Carfiwd przyfłępował s gdy to przez ndimowę 
Sprawił chytra w Gerniey, žená Biatągtowę 
Ciężar to niepodobny, Sietom rofkazować, 

Y morze to nawätne flabym moderować 
Reimentem y głowa. Raczy niechby jemu 

Co betoby ozdoba domowi (polnemu 

Tey życzyła fortuny. Ktora vftuchanfy, 
Acień fobie záráda jego podobaw/iy, 

Y fpokoyne mieftkanie w jednym Monajiyrze, 
(Wjytko jedadk nd wymiotwfótko y nieficzyr ze) 
Paufld rzad nd Bojary y Kniažie złożyła, 
Sama profiac , żeby tak jako vmyslitá 

Zyta fobie w pokoju. Wnet w tym rozerwanie 
Miedzy gminem,y tumult zewnętrzny powfidnie 
Gdy niechcac ná wielu ich przypddać niezgody 
Gdźie káždy zwykł nápierdé ná koła fwe wody, 
Pánd mieć chca jednego, A Gerniey profa 

Ze ponieważ, zczego żal tak wielki odnofla, 

z Carfkiey im krwie dziedźica nieflává źadnęgo» 
TÁ ktoratefłamentem już od oftatniego. 
Nagodnieyfka vznana Stolice takowey 

Niechby icy niewzgardzala. Ma pokorne głowy 
Wjtytkieb fobie podddnych. W flabeyli fig cerze 


. Swey rachuje ; choć Bratd nd pomoc przybierze 


Hodun tån- 
dem 


Na ktorego (pot rzady. mfytka fig Rzecz (puści 
Pofpolita ,dwtym ich ražie nicopusci. 

Ktore chytra Niemiajla ku fobiey Bratu 
Wyczerpnaw/y affekty , już od prawdy swidiu 
Dźień wypowie, y zatym czyni profcjj ja, 

Imię Alexdudryny wžianfy za Gervia: 

Tedy żadney nie majac nádžieje juź 0 nicy, 
Do jednegoHoduna wfiytck fig gmin fktoni, 
Jako z Panow pierm/iego» y ktory to w oncy, 
Larwie (woiey, zdat fig bydž dobrze zafłużony 
Y Panftwuy Carowi. Ale yten w rzeczy 
(Ojdko niezbddany dowcip jeft człowieczy ) 


x PuNKT I 
Po dogi Ociaga fig y broni pretextem ozdobným 
Bab do. Jákoby beľ nieukiem, y mato [pofobnym. 
pina Car- Do rzadow ták wyfokich s Ale im fig więccy 
Exe Opiera y fiforcujes tym profia goracey. 
` Że nd kontecs gdy przezgwalton to nań náliegá 
Tumult ludźi, do tegoż, co Siofird ubięga 
Kryjomo Mauafyru, dtamfte závärfy, 
Pátrzyt, gdźieby Kuiadiowie fktonili [ie fiárfy: 
Ws [cy jednak oblegjy Klafstor on dokoła 
Naiccbcaodyść , dni icbniewyjujścza zgoła, 
Ažby dlbo Cdrowa fama panowała, 
Albo Brát przynamniey zrak im [vych poddła, 
Bo bez Pánd niebeda, Tak w owych ślepocie 
Dyśźrzała dmbytya ond w fwey niecnočie, 
Y trop krwawy Fedorow w prochu zddeptanys 
A ow zatym namwyžfšym Carem zdwotany 
Dymitr fig W/'yikiego S iedm Tr youu, nauk zaraz ktorý, 
ozywa — Dźidła wielkie murowe ozwaty fig z gory. 
A tym czójem gdy Tyran osiadt tak Stolicę» 
Y lat kilka panował, nadź nád obietnicę 
Y wfytko w nim mniemanie, Dymitr fig ozywa 
Lubo wat- Gdzies w Inflaciech ktorego duch on już porywa 
pliwy. Zadnym Niebem,y nędza nicupokorzony, 
A wielkicy krwie Dźiedźicom jakoby wrodzony 
Pdnowdnia,y wtadze( Lubo go zmyślonym 
Wiele ich vdawato, miedzy zmtaficzá płonym 
Y wfytkiemu wierzaczym z przyrodzeniá gminém, 
Zeby miat bydž jakiegoś Otbropiejd Synem 
_Oczym niech Hiftorycy. Przytym go žarzety 
Na Tyrand furye, Cof kiedy bez siety 
Proźny bet gniew ? Jako więcprzy Jwojci macicy 
Młoda wpedfy litoraśl w Krolemfkiey winnicy, 
Aprze btahy niemajac dozor ogrodniczy 
Pomocy, y potrzebnych dow/parcia sig tyczy » 
Tylkooprocz po żiemiczołga się w zgardzoney. 
Dopiero gdy ogrodnik niewczas pofirzeżony * 
Rozg natamic wierzbowych > y do niei przyjddźi, 
O jakownet od Matki [poro sig odfadzi, 
Yrozwiw/iy freroko lift fwoy wypierzony _ X 
Pańjki flot przyozdobi wybornymi grony. 
Takźćć y on niemogac przez fig nic dokazać » 
Myfli rožno, komuby ndprzodjię pokazać, 
I one to 


14. „W abrstawa IV, 
||| Telit torozliwijy zamiefzkane cienie 
Srda siędo “Objawic [wa fortunę miat, y urodzenie 
Polskie, M „AE dr P79 fa ża 
Polfka w oczach mu była niedawno firáfiliivá 
Przodkom jego» y tu go na koniec watpliwa 
, Myflobroći, że fig wprżod Brači zjawi owey 
Wiele možnej w Koronie ligi Jezufoivey, 
OZ Y tam przy offoblimey zaraz obietnicy» 
wey Jenuitó, Z egdźiedy kuoyczyficy przyfzedł z tad Stolicy, 
‘potym Woje Swidtto miał Karholickie zafwiecić Wfehodowi; 


'wodźieSędo Y imietemip a SONY) . A 
Tokena 1 Pięterk ‘uderzyc czołem Quirynowi» 


-Mnifżkowi Zudlazt wiarę napierwey. Toż Sedomierfkicmú Leah 
"objawi sic. Wojewodźie ná on czas w Polficze potežnemu tecollis 
Pokdzdny Mnifkowi ; gdzie także zadruga pręck 
Wielka (woja ofiara, że źięcziemy fluga | 
Miał ydź jego, gdyby mü rady y pomocy 
Ku teyże odyfkániu dźiedźiczney putnocy 


‘Krolowi fup 
"plikuje 


X 
"Mnifžek 
zbiera náDy 
mira woy- 
fko. 


v. 
A 


Ktore 
Ztąd al 
tyay śm 

Zara: 


3 | PuNkr Í, 
i Dręgi mu winfiowali Fawniy Trytoni 
Bictefy Dý Zle już wrożac. Czernichow piermfly Się uktonis 
e Waet J Putifl.y rázem Solty > Się przekynie x 
Z ofmia Mofkwy tysięcy. Nieradtey nowinte 
Zaty Hodun,y jako ogniem sig kto fparzy, 
Skoczy w zgorę. O czego fobie w tym niemarzy 
Na myfti y fuimnieniu, ktora jedza z jawi? 
„A jednakże potężne przeciw mu wyprawi 
Woyfko pod Nowogrodek, z ktorym się potkaw/y 
výdaja A lidžbie [vých nierowna polem bitwę ddw(y» 
ep: Acz wiele dokazujac Dymitr porażony: 
tecollivure © Wflakže tak, že ta klefka mwiecy podujiczony. X 
peko, Kudalfiey rezolucie. Jako Wot urwany. 
Gdy dofław/y ńietrefney odobucha rany 
Rozdrażniony frożeje, y pordża [nadnie 
Kto mu sie gdzie nawinie, y kogo napadnie. 
Zavownie on tym razem ferce zakrwawiw/iys 
A w obronnym uchodžie na Relfk ufłapiw/y, 
Wnet co może ludži fwych zbierze rozgromionychą 
Y ztagarzśćia naowych już ubejpieczonych 
Zupelna Vittoria, bez rumoru |padnie, 
Zkadjprawić Się niemogac trup tak ggfty padnie 
Jdkookiem we żniwa niezmierzone fnopy, 
A pole icb krwamymi optynie potopy. | 
Zatymže go Bialogrod z wyčigfica przywika, 
Y korzyść mu przypadła bez krwie znamienita 
Z cata oraz armata, ktora opatrzony, 
W gtębfie zatym codalicy ma sie Aquilony. 
l Pife wtym do Hodunźlifł upomindjac, 
Lif jego do Zeby w fwey sig niecnočie kiedyfi poczuwdjac 
Hodina yo ńfwię zle nábytym znał Się zá dźiedźica, 
A ktora mu po Oycu náležy flolicá 
Uflapit icysy obrať żywot fobie raczy 
W ktorym chce Mánáftyrze, bo musi inaczy. 
Co Tyran gdy przeczjta, przy Poftach poflronnych; 
Jako Dunfkim y Szwedzkim y naflych koronnych 
Ktorego f0ÍZ7ZY pierwey po wsytkich okiem nie wefotem 
aad akera- Toff jako fkra znienagła przyfuta popiołem 
= agg W plonie gniewem Oczy mu by sfery biegijas 
A zewnatrz Ewmenidy wscieklego miotaja, 
Ze wtey alteracyiz krzefłacięfiko [padnie, 
Y śmiertelny zárázom kadukgo popadnie; 


\ 


Kidrym 


16 W Lapistawa IV, 
x  Ktorymduflę wypięńi. Ytç winna w Niebie 
Pomfte fam (prawicdliwa odnioft Tyran zficbie. 
Atym czafem Hoduncy zprźejzłego pogromů 
Zebrawfiy fie pod znaki dobywali Kromu, 
Gdźie Dymitr w net nd odfiecz pojpiefzy ze fwymir 
I Aledwie [ie pokaże zorty zwyciężnymi, 
| Za kim fkłonnafortuna,za tymtakže ofi» 
AT Ypierwfiy z Oberfierow Buzman fig vktoňi: 
AL da Tofi wjytkie znim Obozy, gdzie procz .[piże iney » 
gnie. armatę y woienne zdwzięty machin y 
Ma fie jufi ku Stolicy. Ktora pofłyfiaw yy 
A nawjfytke ochoty wfóytka fig wylaw/śy > 
Prźe [amo Imię jego jakoby wfkrżeflone » 
Y ferca (pot, y bramy miald otworzone 
x Z Czołobitniaczckajac. Wig: przyfługa nowa 
Chcac ma się ta zdlećić, Zong Hodunowa 
W żięła pod firaż, dle taniczniozfiy widoku 
Twarzy jego. trucizna przyprawnego oku 
` fobie, y dziećinom maluczkym dodata, 
Zhaly żyć, ypanować zárázem przefial4, 
Ták wjedžie do Stolice, dz telu y w czoło 
Niezmierzony gmin ludži toczy go około 
| Z dźwięki winfSujacymi, y wfytkimi znaki 
| | Radości pojpolitey. Ze brzmiacey takiey 
| Ludžkich uft barmoniey zá dźiedźica znany s 
AE Wired jego Y wielkim Hojpodarem wjiytkicyzdwołany 
A yinaugu- Nocney Rusi. Nobajow Krolemy Kazánu, 
tacy. | Knidźiem Wotodymira Tweru,y Rezdnu, 
| Tpańftw innych niezmiernych, Toż do K itbaygrodu 
ca Jdkogozaprowadza, zwyczajem Národu, 
"Z powinnymina Thronie pofddzon obrzędy 
A z ogromnych kartbanow rozleže sig wfiędy 
Huky Echo, Ognie wtym rożne pod obłoki, 
Tinfie sie pokaża kunfityy widoki ` 
Ku ćći Panu nowemu, Tož choine doftatki 
Y fefty [prdwowane ; Oraz wdźięczney Matki s 
Ktora w jednym kryjomo Rlaflorze miejlkata, 
A fivojey tey pociechy kiedyfi wygładala, 
Zdwoław(y do Siebie, przyimowat ja mile, 
Zeby jakotefkliwe dotadwiodła chwile, 
Y šieroctivá podjęta, y tutania sieta, 
Tak [polney z nim fortuny vczeflnica beta 


Szlub z! 
tyna Mi 
kowna, 


y vpomi 
jego 


Dymitre 
fortuna 
tat. 


Moskic 
fkie yre 
han o cc 


Do Poiski 


wyprawuje % 


Posiy: 


Szlub zMa- 


tyna Mniíz- 
OW Ni, 


y vpominki 
jego 


Dymitrowa 
fortuna nu- 
tat. 


Moskiew- 
fkie vraży 
An 6 co, 


Punkt È 

Tędy jako w porčiejuž zdały fig bydź rzeczy» 

Low zdtym na pańfiwie zew/iad bejpieczy; 

Pierwfla rzeczy vmyfł m nim owe obietnice » 

Záktorych promocja dosiadł tey Stolicę | 

Swe vyfčič, yw dźięczność powinna oświadczyć » 

Czego sig nicgodsito inaczy zdbaczyć. ' 

Toż náprzod dokorony Pofly wyprawuje, 

Z ozdobna Legacya : gdzie náprzod džiekuje 

Zygmuntowi Trzeciemu zápomoc dodana 

Y Oycowfkie fktonienie. Tedy w nim vftana 

Łajki jęgo; poki mu fłanie y pamięci» 

Także Sedomierfkiemu raz oddane chgči 

Swe przypomni, d prosi, żeby ktora fobie 

Core jego podobał, jeficze nie w ozdcbie 

W on czas fwojey , y pierw/ie oddał iey peftugi > 

Przyfłał muzdCdrowa, Lubotakicy drugiej 

Zadna dźiewka fortuny olfka'nicuznata, 

On ma dofjc, že fig mu tak upodobald. 

Jakoż niemniey wefota odprawę [na wzajem — 

NW žieli pretko, że ySzlub Monarchow zwyczajem 

Poufatym perfonom od Macicjen fkiego > 

Kdrdynatd nan czas.y Meza wielkiego | 

Dany w zamku Krdkowfkim, y przy innych wielu 

Należacych ozdobách takiemu wefelu: 

Krol ywfytko Senatu koło traktowane 

Choynie od Wojewody , tamże oddawane 

Vpominki od Cdrdw drugi dzień pordnu 

Kofitowne y fieta ich, á napierwcy Panu, 

Potym Oblubienicy, toż Rodźicom dwiema, ` 

Na co wfłytek chóiwymi patrzeł Dwor oczemd 
Atedyjużfortuna [kora barzo owa 

Jakoby nd zepchnieniu bela Dymitrowa, O 

Z pigtru ták wy fokiega, ( Ach) co ante fvojci X 

Stanie mocy, długo [ie w fobie niezojloi> |, 

Ypadnie [wym ćiężarem. Jako kiedy w/chodzi 

Raniey Słońce nád zmyczay, gęflawięc wywodźi 
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Mele zzamorz4, zkad chmury závžian [Je grube 


Niebo žiemi przyniofa [mutne y niclube » 

Tákie ficzęście owego. Skoro yfRwapliwie, © 

Z czym beto copoczekdć trzeba niewatpliwie, 
Chciał nieficzęfny Mtod&ieniec owym [nym záftügi 
Zdfłużonym udgroaźić. gdy > czas niedlugi 


Rożrzut- 
ność jego: y 
w rozdawa- 
niu niedy{z- 
ktecya, 


4 przy tym 
w Nafzych 
Religiey nie 
potrzebny 
Zelus 


Mofkwa się 
buntuje, Cze 
go Szuyski 
Wodzem. 
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Oprocz że część znácznici[za [kárbow rosfiafowat, 
Ale Grody y miáftá, y Zremie ddvowat 

A Polakom ndwięcy, ktorych z przyrodzeniá 
Nie tylko mieć nad [oba, ale y imięnid 
Narodten nienawidzi, A coż po Hodunie 

Tjego familie] jdkoby fortunie 

Tey podlegtey,gdy dobra wfšytkie konfifikował, 

A owym je, nie fwojei Mofkwie konferował > 
Sako ich to obefito s Jefzcze mimo chciwość 

One w nafiych, wadziła wiele y żarzliwość 
Niewczęfna Religici: gdy w drugich już [umy 
Te cwataty ; jakoby z Metropoliej Thumy » 
Także yz Manafiyrow bogate klafitory 

Wnet bydź miały. „Aż otym w rady y rozęwory 
Mofkwa zaraz, žegdyby wfkok niezabiczeli 
Nowości tak fSkodliwey, pretkoby zab, 
Tzdtym Monarcbiei twarz (ie odmieniła, 

Bo komuż jakakolwiek oyczyzna niemiła? 
Niech Partbomniech Tatarom 6 złotym Paktole 
Y Tydrze kto powiada, wola oni w polú 

Vtoczac [ie kotarbami odtrawy do trawy > 
Nędza żyć, dudbywae Qabla fobie flawy, 

Tak żeć ytym, flarzan fy w fwojci fie grubofčis 
Aniocukrowane złote tu wolnosci 5 

Ani święte Vnye fmakowdć niemogły s 

Owfem z tad Inwidye tym zwawjić ich bodły 
Do Narodu nafvego. Tkiedyfi mafikard 

Ta odkryta,žeby znieść famego w pržod Card. 
Tož Polaki po |połu,toż y Litbwę , czemu 
Wodzem Szwyfki Bázyti. Niedawno ktoremu, 
Gdy także tym podobne z razu rzeczy knowat 
Na placi już micczowym żywot bet darował 
Biedny Dymitr, ypierwfia godność mu przywrocits 
Lecz co dat niewdzięcznemu, marnie to obrocit , 
Bo vcbował ná fyję węża fobie potym. 

Cicho jednak źniozfy fig y kryjomo o tym 

Oni to Conjuraći; żatrżymać fig radza, 

Aż Pofłowie Carowa z Polfki przyprowadza, 
Zeby owe klynoty gwoli tey przyjazni 

Z Carfkiey świeżo pobrane Starożytnej kaźni 
Na zad fic im wroćity, y firoynymi Swaty 
Przefileodwetowali fzkody five, y firaty, 


Mnifzck 
do ftolice 


, prowadzi 


Cárowa, 


Faftia jet, 
niepomie. 
zona Co; 


dycyś, 


Wjazdyt 


žeWefele 


Moskwa 
tym erun 
pił ywyp: 
ná gwałt. 


Punkt Tf. 
Mnifzck Aw tym tež Wojewoda kiedy więc naflaja 
d Ha s Dni Bachowe fialone, z znakomita zgraja 
* Cárova,  Szłdchty Polfkiei ymłodźi, rufat fig z Krakowa, 
Swoje niofac Marynę. Beta bidtagtowa 
Petnd tedy nádžieje,y mistiwyfokich 
Jako ktora Arkturow pułnocnych głębokich 
Y siedmi gdżieś Tryonow miátú wnet bydź Panias 
Coż? gdy Onaniebiefka tudżiejć, tudźiefi zá nia 
W tropy ordynacyaghowa tylko chwiała, 
r płać Y Tzieyniepomierżoney fortuny [ie finial” 
zona Cone Le {wa (ach) Condycya, Jakoż fkutek jáki 
dycys, Miat býdž pretkotey drogi, nicpomysiue znaki, 
Y proroctwa złej wrofiki pierwey vprzedźdy, 
Trzy kroč tv progu [pižané drzwi fig opieráty> 
Trzy kroć jędza na dachu brzytko zafkrzeczała, 
Kiedy Dom, j oyczyfie raje opuficzald, — 
Yjáboby przeczuw fly Niebd to niechętne» 
Przez wfiytek czas tey drogi pochmurne, y fingtue 
Wiecznym gnity potopem, że w tym niewidoku , 
R Ledwie fłanac ndmieifcu w czwierći mogla roku» 
l ae kat = Ktorym czafem w Stolicy nd goście juž one 
PTOA Wjtytkie bety doftátki chignie fþorzadzone, 
Ytheatrd y braniy ná znak wfiech radošči:: 
Y cożkołwiek fłużyło tyv voczyftošči. 
Że dźień Aktu przyjjie(ył zatym fam wefoty s 
Gdźie miedzy przytomnymi pobok przyjacioły, 
. Nowdoblubienica vkoronowand 
Wczapkę złota, y zátym wielka zdwołdna 
Rufi wfytkiey Cdrowa. W noc potym y chwile P 
Dalfe ciemne rofizcynat Himencuf mile 5 
Wolne fwe felcenniny, przy fwrecach godomych, 
Drogi pfłydrozwięzujać w A mázyach nowych. 
Marková w Náczym kiedy kilká dniprzy rożnych widokach 
tym sram SY wojennych żurniejach,yplęfacb y fkokach. 
a it tage Trawia marnie; Już Szwyfki [cene fva miflruje » 
"BVA Tym [pielnici y vfalici, gdy żadne nieczuje 
Oftrosnosci przy Carus owfiem w fefly one 
„Snem ywinem gwardye wfiytkie pogrzebione » 
Tedy jako m fobotę mogło bydž nardniei , 
Gdy jeflcze tak zmorzeni w [ayfey y pijani, 
Mofkwa rum do Patacu, gł ofh te rofirzasfSy y 
Ze ich bija Polacy, to przed [ie zdwialy. 
Gi 
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Zeby Mofkwę nietylko wfytke wyśćinali s g ego p 
Ale ndwet y Jamoimię wymazali - eaa 
Z žiemie ich, y národusczym wzburzeni więcy 
A wnet się kilkadziesiat zebram[y tysiecy, 
Nafzychbi- Gdžie droga, gdżie niefie gniew.flepo wypadaja, 
kroczę z 1 oBycbpogojpodacb rzeża, zabijaja 
gospod, — Jákobydľo. Tumult w tym y buk pod obłoki, 
A krwia żiemia, Miejfkię w/pienia fig rynf(toki. 
Rožnijednúk do rożnych, Szuyfki fam do Card, 
Ktorego już y przedtym bladajakds mara 
We [nie fig pokázujac, pod [vit jeden rány, 
Przejlrzęgała, żeby fig (obotniey firzegł zmiany, 
Fakofs niclpat y tedy, yw drogicy łożnicy 
Spoczywajac na pierfiach fbeyoblubienicy 
Czuł złe [ivoje, á niewczas y pozmożałowa , 
Dymitr v. Ze W ęgierjka piechotę kiedy odprawowat | 
tym Opale, „Mofkwie gwoli zdradliwey, Z-czym gdy fie fiforcujes 
Aż rumor pod pokojem, y teten vezuje,» 
Aż y dzwon, w ktory oprocz gdy na givátt ogniowy, 
Albo w murach poganin, albo bunt domowy 
poymany». Bić bel zwyczay. Ow zatym porwie [ie firmożony 
Twarty warty woła, ktordw burzy oncy 
Rožno fig rozwineld,Sam fig procz jedyny, 
Lowey wjiytkiej wieczorney widźi bydž drużyny. 
Tedy już niematplivým vpewnion zginieniem, 
A tylko coofłatnim z podfercd wefichnieniem 
Požegnaw fiy micta (wa, oknem zmaru [koczy, 
Z kad čiefško pad ao gmin goon obtoczy , 
Y Ollepem pojima. Tamže vrazája 
Tam mu falfe y zdrady jego wyrzucdja , Xiaże fię 
Co gdy [ty fšy s jejicze fie ASG) Gu) Caren, ean 
Y co zatym żwaw/ięgo Tureckim andźarem ky btoni, 
Fednegoznichzabye. Jdkogdy wieprz dźiki 
Widzac fiebie około w puflezy Offoczniki, 
Y dużych plow gromadę, frogo fie najlrožy, 
A kogo w przod dopadnie [miertelnie położy: 
Tož obłokięm oflezepow lęże zarzucony, 
| Niepožyty inaczy, ani zwyciężony. 
Nakoniec y Także yow w ofłatniej lubo fey fortunie, 
rby. Ynie jednym zginienia ná tych fre pofunie, 
Coż ? gdy prożno ? bo jako zátym go okryjú: 
Gyfła ręka nd koniec okrutnie zabija, 


Chrowy $ 
mey def. 


neg 


\ 


Punkxr I, 
| g fee Toż o nim te zelżywe obwolaw/y wieśći, 
wwormitas Jaki falflerz y lada podmiot bet niewieśći 
Nad v martym okrutni, Y nd prod pofłronki 
_ Załozywjiy plugawe na wfłydliwe członki, 
Włocza go po vlicach fłarzdnego błotem 
Y fmrodami mieifkimi: toż nd rybnych potem 
Ztoza fłołach,yna twarz wtožymfy mafikare, 
Przytkna dovft pafierfka profła mu foiare 
. Srogie Nieba? ó tenli z światem żart [lroičie? 
Ze Monarche dopiero, dudka vrobicieś 
Nie Hektor vwłoczony, nie Mars w licbey sidtce, 
Ani pozniej Bajazet w eypryffowey klatce 
Zelzywfiym bet widokiem. Y ty ógdźieś była? 
Cos owe Monarchie puľnocne márzelá, — 
Tzidka tu wte flrony jechata ochota, 
Oto jako z Cárowey zoftanief hotota, 
Twzgardzona włoczęga po niewdźięczney źięmi, 
Mufif z niewolnicami kadžiel przaść drugiemi. 
Fakof one wyprawy y ozdoby dane 
Wboljągu jei od matki wfytkie poflarpáne, 
„Aż y famd ná koniec gdzieś tam do wychodu 
s  Tajemnego vchodzac zepchniona ze wfčhodu:] 
Cirowy Sa: Zeby czym ja fortuna pofadźiła wyży, 
mey dopet. Tym Čiežy upufcita, y daleko nižy: 
Z kad miedzy drwy nierychto w fklepie wyflukana, 
NA więt(y žal y háúbe Oycu odeftand, 
W ktora wrzawę tylko conietkniona gofpoda 
Bela Wifmowieckiego: Bo y Wojewoda, 
Y Pofet Olefinicki juž [ie beli dali 
poe te (o Mofkiemfkici dyfikrecyi. Jako ow zdwali 
Wifniowiee Wrota žiemia zárázem, y choc o zwyćięfiwie 
kybroni, Zadney niema nadzieje, przy wrodzonym meftwie 
Stanie (nym korybutom : gdźie fig tak zawar/y, 
A raz.mocnoy drugi onym to odparfiy 
Tumultowym nawałom, pokazał to, ile 
Cnota Polfka zdmkmiona w matey mogła Sile. 
Nieraz on ná gotowe żiewajacych łupy, 
Ražil z plotow, y dwor fwoy pozarzucał trupy, 
Nie raz zdachow aż famych flrželať ndtarczywych, 
Ledwie ducha co majac w pierfidch juž źle żywych, 
Wymorzony nd koniec, y vftaty kiedy 
Wffytkie zatym obrony dat imac fig tedy. 


x 


Y záfiany | 
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Y gaftany nádd Wołgę, gdźie innych z nim wieles 
Ono ták niejiczefliwe fkończyw(y wefele, 
Banyfky zá- A Szuyfkitofprawinfiy Cdrem fig czynił» 
tym Carem Gdźiey to do niecnoty jefcze wey przyczynił, 
Że zžiemie Dymitrowe wykopawfiy kości, 
Ktore juž bel tym czafem pogrzebt ktos z litości, 
x Na vozfiánideh popalit, y popioł znichptony, | 
Na wiejące rozýzučil rožno Aquilony, 
Zeby ktora pámiatká beta jefize 6 nim, 
W cjlatnich *exuwiach niezofláta po nim. 
Ale ktorym [pofobem dotak wielkiey władze, 
Takini&e dovpadku y pretkisy jeyfiradze 
Przyfiedt Tyran: Bo jákoná Gtblancie, z owych 
Miody Fenix popiołow, ták yz Dytmitromy ch 
Dymitrozy. Drugi Dymitr fig rodźi nomyńniewiaźidny, 
dat uy jednak: yCarem gdżieś juž tam obrdny, 
e AN A rzecz ta jef, że ktorym pod rozruchy owe 
z jákieg 0 Smakowal a Jwywoli y woyny domowe; 
prontu yok: Po pdúflwie toroftrzęfli, jakobyzakyyty | 
szyb Dymtr miał bydź w tym rážie, y ktoś zań zábity 
Podobny mu wroda, aow bez pogoni, 
Vfiedl gdzieś ku granicy w kilkunaftu koňi: 
Czemu wiary przybeło; gdy włafnie w tey dobies | 
Parep Cár/kich d&iesiaci przy znyczaynym żłobie 
Nie nafili mafitalerzes przydały cowięcy 
Zyczliwych mu fómory, aż kiika tysięcy 
Woski w przodfie fkupiw(y, y. z puźrodka ficbié 
Dogadzájač Coloru onego potrziebie , 
Jufiego zdń Dymitra [hvoržyli zdrdzem, 
ztym nd Tryon wfytek z ogńiem, y želázem. 
© PRE Od Putyfla z tey flronys wnet fig pokazóli, 
dite midi, Nafiy zwłaficza, co zowcy rzeži pozoftali, 
do niego šie O ten zaboy, y krzywdę bedac [iva żarzliwi; 
RBP Viedli rey przed wfytkimi. Ale nie leniwieis 
Przybywali y drudzy ile gdy tymczajem 
Ktorým z gruntu wftawata Oyczyzna hdtdfem, 
Rokofianfka Jmpreza juž wreśie [vej beta, 
ARozynihy Záczyt flužby niemajac: pofito ichz tad field 
w przod, — Wpržod z Rozynfkim Xiażęciem, y onego fobie 
Obramfly zá Hetmand, w pierw/fey zdraz probić 
Z ofmia Mofkwy tysięcy pobili na głowę 
Miżini Wojewodę. Y tak Vmórę owę 
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- Punkt Ë 
Poflawilind nogi Dymitra nowego, 
Acz yon fam zpodobienftw y dowcipu [ego s — 
Niofł tdk kftatltnie tę larwę, že ktorzy go znali 
Nawet z jęgocz domowych, prawdźiwym witali 
Panem [ivoim, Dopieroż „gdy tym pochlebitá 
Succeffem [wym fortuna, d wigtfša mu siła 
Przybywatd co daliej, fnadmie mogt już otym 
Per/wadować każdemu. Jakoż prętko potym 
Najfy znowu ják nd miod, a/bo ktory mieca 
Zer Myfliwey żorawiom, komonnikiem leca 34 
SARE Z Wisniowieckim Adamem, Mi ocki Wilamowfki, 
y Sépich po Charlinfki, y Tyfskiewie 3 aż wnet y Z boromfki , 
tym Y Sdpicha nadciagna z potkami [ivoitni, 
Y Zarucki część z Doncy, część Zaporofkimi 
Rožney [pide kozaki, tak, že nád mniemanie 
Woyjko dobre z tych wftytkicb, ypotężne fldnie. 
Cogdy doydžie Szuyfkiego,y zatym powali , 
Cięfzkogo ten paroxyzia wtory już zaboli, 
Z jakim może tumultem zebrać comawięcy 
Ludži fwoicb, wyprawi ze fłęm ich tysięcy 
Dymitrá rodzoncgo, gdžie ná fhronic obie 
Długo bitwę watpliwa polem damfšy fobies 
Wielkoscia (wa Jgminem prcznym občiažona 
Rzadžič [oba niemogac, Mofkwa JENA 
* $zuyfki po. Da zwycięficy armatę, z obozęm bogat ym 
ażony dwar We w/ytkie apparaty.a wietfic już za tym 
SĘ Serce nafšym codalici; Jakoż prętko znovu 
Pamiętnym tym pobojem (prawiwjóy Bolchowu 
Wieczne imię, ydrugie woyfko známienite 
Z ofni džiešiat tyśięcy, od nich tdkże zbite 
Nad Cbodynka firumieniem, z Majjalfkim Hetmanem, 
Gdzie y on fam z infymi [pot bet poymanem, 
Czym ow konczac zmyćięfiwo na wfytkie granice 
| |-. Strafšny Siemi, dopinat famey fig Stolice. ; 
kp 4, atu Mofkwa z wielkich tych klefek fwoich obu 4 
Dymira’,.. Baržo zdlieromána,niemájac |pofobu 
(Pa Doobrony żadnego, Poftow nafs, ch owych 
© Dotadtaim od tumultow przefitych Dymitruwych 
Zátrzymanych naprawi żeby oni (Ami, 
(Ponieważ za pewnymi już kondycydmi 
Pokoy fłanał vdajac ) ich rewokowali 
Od ták wściekłych zdpedom: Jakoż. y poftali 


Borkow- 


Posty nafze 


"eliberuje, 
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Borkowfkiego ztym dą nich, Czemu kiedy fldwia 
Głuche vfly, nd koniec ich fainých wyprawia 


“Do Krolá Bojdrowie, (potem z Wojewoda 


Y Gdrowa Maryna, żeby ich fwoboda 

Będac wlęgowany on fam vjať wodze 
Swywoli tey Baloney. Ale fkorow drodze» 
Oney będa ; Z borowfki po nich fię puśćiw/iy , 
W kilku ludži tysięcy sd ztad vroščinfzy 
Color tym pozornieijy rzeczom fwym y poftdc s 


*Wroći ich do obozu „gdzie przymusi zofłać | 


Carowaprzy 
ftáwá do Di.. 
śnitra zno- 
"Wu, 


Krol pod 
Smolen{k 
"tých przy- 

LARN 


Wojewodę z Cdrowa, oprocz iść niebroniac 

Wolno Olefnickiemu . A tu,lubo flroniac 

Od tey zrdzu pržyjažni, gdj ktorego znała 

Fako Zond nálepiej snie tego widziała 

Bydź Dymitra, nietętwarz, nie té y przymioty: 

Przjfito jednak vchylić „dla rejpektu cnoty, 

A jac jie go Carowey, żeby fie ntewrocic 

Szlachcianka do oyczyzny zatymże obrocic 

Tim fweżagle „gdźie Wenus wipufzeta je nová, 

O Ktora& Bidtagtowa, ktedy nie wofkowa. 

Z Ktory cóchce wlępić kdżdy fnadnie može —, 

Trzy kroć ná to wezdrzało niefwiadome tože > 

Y miafto (wiec godowych przy ofierze ony 

Zapality fmoldne głownie fwe Gorgony. : 
Aż tu Zygmunt dopiero Krol pamięci fwigtey 

Acz y fłufinico krzywdę Narodow vjgty , 

Ze Pofet OLefinicki nd on czas pofłany 

Z Carowymi pofpotu, do tad tain tr2ymdny 

Y dwie lečie mijały jako więżniem raczy . 

Bet nie Poftem ; Lecz y to niemogło inaczy 

Jedno miedzy Salami obyść go in(ymi , 

Co fie [tato z Dymitrem, oraz j znaflymi , 

Przeto pomfle wypowiey oko furowe 

Stawi ku Aqwilonom z Z kad wybory nowe 

Pifva wfędy, kogo krew, kogo fławd budźi > 

Ze tržidžiefči tyfięcy zgromadzonych ludzi, | 

W Orfy fłanie. Smolenfk bet piervfžy przedoczemá 

Smiolenfk ktory niedawno przedwiekami dwiema 

Lithwie kiedyś póddany > odpadł od Korony, 

Niedobyty inaczy; dla fwoiey obrony » 

Procz przez zdradę, śzdradę Szlachcicd Polfkięgo; 

den bet Glinfki „gdy majac do Zadrzeźin/kiego 


Krwawe — 


Smolenft 
tedy farm 


Obrona je 
y położen 


Oblecli 
albo me? 
©! conira, 


dy.. 


Krol N 
fzych od 
Micra prz 


(ŚR re 
uje, 


A Punkt Í Na, 
Smolenfki krmawe (woje rankory, y nad wżglad Kvolenfki 
„o, w: Zabiwfy go okrutnie, przedat fig Mofkiewfkicp 
Zdradhiwey protekcij; „záraz y ten mocny 
Węgieł wfiytkicy E uropy ku fironie pulnocny 
Podamfy Wafsilowi, gdzie w frogim warunka 
Bez żadnego zofławał dotad. aż rdtunku. 
Tedy nájše obozy wfytka fie potęga 
Rujywjy zpod Głufyce > zemfšad go oblega 
| Przeyma wfiytkie mu paf, zamkna yprzechody 
Procz powietrza fámego, d Dnicprowey wody 
Ktiry z czold polewa známienite mury, 
Urodzone jákoby od famey nátury 
Obrot: jego Anie dzieła ludzkiego. Podnofiafię wieże! 
ypołożenie Z nich ogrowine, a pięknym jedna drugicy fłrzeże 
Rozfadźiwjy fig kołem, tdk Sew twarzy oncy 
Zda fig więniec » y ogrod jdki bydž. zdmkniony. 
| Zewnatrz jednak wielkie ma rumy» yprzejirzeni 
G dziew żywność y obronę mfšelka opatrzents 
Obležency z Sebinem czeká/i gotowo, . 
Jeden z drugim wmierdć rzekfy fobie fłowó. 
Lubo bety te valy, żeby tey około 
2 000 Tdk potężney fortece, gdžie zdpoćić czoło 
Saga D:brze beto potrzeba, yfieła drogiego 
sasra, a Strówić czafu, obozu nicbawiac w/ytkięgo 
Profto iść ku Stolicy, ktorej przed oczemá 
Dymitr flat juž ták frogi, za czym miedzy dwiemó 
Z fla fiforcujacymi, [nádniciby rozwadźić, 
Feb trzečiemu: A jeźli Smoleńfk tež ofadźić, 
Tedy, co Krol vmyflit, ndflych rewckowdć 
Nietyiko od Dymitrá, dle posiikować 
Gch y owfiem, żeby to ktore wrośćiło 
W gniaźdźie fwoim, [amo fie foba złe firdwiło: 
A zátym bet gotowy naflepujacemu, 
Przyfięp do Mondrchiej Krolowi famemu. 
Ale to zwyciężyło, czym poczęła ginać | 
krol Na- Záraz tedy Oyczyzna, żeby tych przekinać 
arch A Koniecznie od Dymitra, jako ktorzy z nami 
posl rewo. Jedni krwia y národem, a zátym fietami | 
uje, -- Zľoba zjednoconymi tym firafinieyfy wi). 
Beli Mofkwie, zczym do nich w kilku fwycb tysięch ` 
Wyprdwieni Pofłowie, Zbdrafki Koniufy, 
(ovo V Stadnicki y Wajer, żeby z” rufy 
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Każda affekt beftya, do fivoich fig mieli, 
Ani ktora pod niebo fława wylecieli, l "RE 
Dłuży fie wniej rojpitrác, y fierzyć niedali, rwa 
Temu máfikárnikotvi: Czego. pofłuchali |  frakcya. 
Ktorzy ef Lubo drudzy, powadze ludźi takich damfšy | + 
bo a zá. Sield j perfwazyi, Jednak warowaw sy, 
ciagnieni w Zeby ktore zafługi mieli zatrzymane 
yas Aż dotad v Dymitra, w przód im rachowanc 
"Niż co bety. Ofobno ża infié fwè fikody 
Darowizn affektujac y wiclkicy nagrody, 
Co im przy[ito obiecać, j abo. flowo 
Zawieść wtym śwętobliwe: z kad potym ste owe 
Sprzysiežontý fmymoli y exakcyi frogicb, 
Ledwię Krivia wypłacone oraczow ubogich | RA 
Oyczyjfć naftapito: Ano lay o cudzej |  przybyw 
Skorze beto wojowdd. Acz, jefleze [ie drudzy : | 
Przy Dymitrze wiefsáli: Jednak on poftrzeg tý 
Dymitr na . Zadenićy(tych defekcyi a dicho vbiegfy 
kaługę zbie. Ng w/ytkg noc z obozu, dopnie [ie Katugi: 
A, A záflimi ja.“ „7. , , et s 
E Citová Gdżie za nimy Garowa, ktora zánie długi 
Czafit moment, tak fie go flepo rofkocbała, 
Ze fig dniná Ojcd w tym nicogladáld, 
Ani ná frot pufiežona obefita ja cnota, 
„Ani ôfidromany Sambor do żywota, 
Nawet droga ták trudna przez ognie ý miecze, 
O Czego wpatruje kogo miłość piecze? 
Traz pofinakowany? Z jedná fig przebierze 
Tylko dźiewka, w proftego Zotdatd, vbierze, 
x Adrügim kátaužem drogi tey (wiadomym; 
Ze go zá Wenerzjnym faworem kryjomym 
Doydžie w troby. ktora w tey, gdyby nielezyčitá 
Brańcow fwoich flepocie datvnobý zgubiła 
Swidt niczmierńy, y dała przepaść mú nd wieki: RR 
Z jei Lednder Abidu doptynat opieki, | SA 
Jazon rund złotego, j po nici zdradney, | Wyprawi 
Dofledł kłębka Thezeufi plekticy Aryadny, | | Gcprętk 
Owó miemiafi niecnoty, ktorabj, Pátroná | 
Ofobnego ničmidlá. A ták: fkóro żona 
Ymitrowiprzybeła: ý Zdźucki z fwmi, 
Nay także co fig mnici Traktaty ówymi 
Z Kiolem kontęntowali, Jako z Potkiem fivoitti 
Sapichas y Tyfskiewic, nieco tym oboimi 


Byrńitr refer 


ge znowu 
pod kl 
Posiłkiem 


s PuNkr Í. | 
Posiłkiem wtwierdzony, będac tdk ubogi, >“ 

a Y tuláczem dopiero, znowu wftat na nogi. 

A tete Ale Sziyfki tym więcey, ktora wfytka na niet 

finkcysN2. Wisidldta machina, zá tym rozerwdniem 

fzych. Rožno Woyfka nófięgo : kiedy či z Rożynfkim,. 
Y Zdorowfkimprzy Krolu ; owiz Sapieżynfkim 
Przy Dymitrze wyborem, d w tey mieflaninie 
W oczu wfiytkiey Stolice Oboz náTujšynie || 
Rofcbodzac fig zdpala, znacznie przydźie k „fobie. 
Y jdko kto w koliczney bolejac chorobie, S 
Gd; cięfikie obfirukcye nierownane zrána 
Żadna krwawa, powoli morzyć go przeftánay 
Toż odetchnie dopiero, niemolnego mdjac . 

d Duchd do tad. Rownie on, w ták twardym zoflajac 

ka Stolecznym oblężeniu, gdyż fie przy fivobodžie 
Widži niejpodźiwaney , vad tákiey pogodzie. 
Vežmie ferce,y oraz wżiaw/y ligę z Szwedy, 
Wo; fko wielkie zgromadźi : zkad poftdnd tedy 
Pomoc Niemcow,y Finow z Pontujem Gardya 
Praybetdmuniemdtd: y zta Compania 
Gożkolwiek Miajł y Grodow tymi firaćit laty: 
Po Dorbobuž, y ddifie Siewierfkie powiaty, 


Wfytko And > rocz fig v Wotoku 


Nieco y Ofipowa żajtanówi wkrokh | 
È ktorym Ktore ludźmi Rożyńfki fwyini het ofidził, 
na odfiecz Aley życ nd koniec, gdy jeden z nich zdrádžiť, 
5 > W pień wyśiekfiy „kaługę y Dymitrd minie» 
3 © A profto ku odfieczy Smolenfkowi kinie. 
Lubolito fortuna, w jego fig záčielá 
Połowicy zápedom, y z nowuż poczęła 
Nafych nieść podobłoki,Przeczeż comusi 
Już już bela hlasná ; ił wk skazą 
1 4, Mofkwd fwey Elekeji. co fię ftdlo potym 
egies W Mads fele Bo jako Žatkieníki Sig otym 
Wypráwuje Dowie pretko, že Szuyfki gorę już tę wźiaw/iy 
fiępiętko, Ky Smoleińfku nadciaga wnet fig závinamfy 
Z fdmym procz komonnikiem przečim mu wyprawi: 
1 tylkopod Zaręba málo co. zábávi, w 
Kilka zniozfšy tyfięcy graffujacy czdty . A 
Gdžie moc wfytká, y zbite na głowę armáty, 
dko piorun bez wieści, y żadnego gońcd 


store ko p j 
Vpod klufzy Dojdžie go pod Klufiynem. Tam ná wieśćciu Stoned 
D 2 s 


dé 


— 


Skorá 
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ARE Skoró Sig mó pokaże zjedney blifkicy Lory, 
goznácznie Zdutniať fię nieprzyjaciel, jako tufet ktory, 

Nüfym gdzieś bydž dáleko,y głupicy rojpaczý 
To przyczytał ,co w cnotę y odwagę raczy 

Ow obrocił : gdy fig ták rezolučie w onych, 
Ochynaw/y tyśiacach ledwie policzonych, 
Nierdchujac, niewidzac w ferdecznym zdpales 
Mofkwęli bit, Szwedyli,dużeli Wandale, 
Rozerwat y pordźił, dpiacia nic więccy, 
Dźiewięćdźiefiat zá jedne godźinę tyfięcy s 
Nienawdlney z obłokow wypadść grad može, 
Yčiežy zbić ku Sniwom flawajace zboże, 

Leży ktos wyscindny, płynie prožna foma, 

A Oracz gdźieś pod firzecbhawkryw/y fig doma, 
Wzdycba ćięfiko, Ach Boże toć pot moy y praca, 
Jak w matym momencie wniwecz fig obrdcd. 
Rownay ta pretkosčia wygrana potrzeba, 

Ze fie zdało, jakoby [padła fama z nieba. 

A jeśli Ecbynady, jeśli Thermopile 

Stawne przeto, żew matey Themiftokles sile 


Sprawił siła ná Morzu,t kaczegdźieś tam ciafnytm 


Gdkotu ná widoku y polu przejafnym 
Cnota plac otrzymała. Oboz nd tup dany, 
Szwyfki ufvedt, á Pontus z miela poimany. 
Łitowski z  Tokiedy pod kłufzynem znowu z drugicy firongs 
drugi trony Od Putyfla przepadjy, jáko kray przeflrony 
tókiepenitio  feroki putnocny, Lijjówfki wojuje, 
ba przenika. oy A , h KEEA 
© Ajdk pożar zá foba nic niczofkiwuje, 
Droga rownd, y wfledy gościniec, mu profs 
a Ná žadne nicfpuficzajac Czotny fięy mofty: 
Przeż A drát rzeki, y wfiytkie zatopys 
A Ażgdżiedotad niebeło, polfkicy nigdy (topy, 
Przebet ku Meotydźie krzywo Don plynacy; 
A Europe z Azya roxgraniczajacy, | 
Ze fig o Cymmeryifkiey Bosfor atm otracit, 
Tož znowu jako piorun wężyka zakracit, 
Y zmierzył jdkoWolgagleboka w fmych brzegach; 
Ani [ie vftanomiť dotad w tych zabiegach 
„Aż dofedt, przy dalekiey Baby ztotey Obie 
% Ktord boki rofparfty by koczkodan fobie; » 

; Ná ftupie Magnefowym przeciw Stońcu siedžis 
duroa anus A tyżykroć záklinaná wieficze odpowiedźi 
šlawnav Hy e 
ftorykow. 


Tamtym 


Lifowsk 
Babę {cary 


jego pret 
kość y ref 
lucya, 


Moskwa 
turbuje, 


| Punkt [ ; 29 
Tamtym dawanórodom. Widzieć tam kofttownych 
Pełno po niey ciężarow , ktore od wędrownych. 

Ma pielgraymow, d fnadź jey nie tylko te kráje: 
Ale dalfiy, Gronlandži, Lappi , Bakkdldje, 
Ktániaja figs ywielkie vpomiukiznofa, 


„ Przytymże o potrzeby rożne icy, fwe profvas 


Łifowski 
Babęfzarpit. 


jego pręt- 
Kość y celo- 
lucya, 


| Moskwa fig 
turbuje, 


Ale oraz tam fłyfeć okolo fwificzacych 
Pelno Hyder, ywężow firaknie kfykajacycb; 
Skrzecza gdźieś niedoperze, muchy w vflu Wrzęcza 
Nie zwyczayne , ynókRfStałt wotow bitych jęcza 
Ciefškie drzwi nd zdniś(ach, ktore przy chodzeniu 
Zalegt brytan, w modrawym frogo tchnac płomieniu, 
Ow sw. rozptofywfy Pabla te poczwary, 
Bierze fig w przod zd Babę, potym zd ofiary O. 
Gdzie batwan on rozbiwfly złota wžiat tak siła, 
Ile wźiać mogł. dondzwyczayna znositd 
Lekkość jego, ktora on pierwey tam wiiżidny: . 
Aniž gażie [podžiemány, dibo y flyfiany 
Tam te przepadł národy, ni przed, ni zá [iba 
Zafiávujac nikogo, ktoli ż [wych choroba 
Lub firápiony niewczajem, vftal zá nim kedy, 
Sciat go Jamże , żeby tám, kinač miat ktoredý 
Nikt niedofśedł z jezykow ; A tymi {pofoby 
Nieopart fie wojujac, dż o [ámey Oby.. ~ 
Wielkie uficie, gd&ie w mor zu ginie już lodowym, 
Z kad dopiero jdk burza porwaw($ fie nowym 
Ná zad fildkiem, przez okrąg Mofkwy niemal wfytkiej: 
Znaczny tylko poognidsb , dkurzdwie braythicy 
Z ruin jey y popiotow, pod Smolenfk obročiť, 
Ttam (wym fie ficzęśliwie zwieika flawa wročil, 
Ktorym to (wych ndwatem nieprzyjaćioł wfiędy 
Biedna Mofkwd śćiśnicna, niewie wprzod y kędy 
Y konin fie bronić ma, cdj tu {ty fby w. czoło 
Krold grzmiac pod Smoleńfkiem, Zotkicwfki, około 
Możayfki gdzieś y Tweru, dw fwoiey byfirošči 
Liffowfki jey nagtębfie poflarpat wnętrzności, 
Tu Dymitr zaś fat [ywy zdwźiętej fig trzyma 
Swey imprezy,y [Amo ferce jey przez žyma 
Cic (ki z nowu Stolicy, z kadwfytka námflrečie 
Bedac wfiytkim, rożne w nicy w tdkomym otlumgčiť 
Y zdmyfły y rády, jako kiedy wflánie 
Fali ná Propontydžie , wielkie zdmiefianie , 
D3 
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Po powietrzu fig dzieje, gdy nawałnazgrajó 
Wypadfiy z Eoliey, z foba Sie fpierója 
Razem widtry, to Korus zjedney wyprzeć firony 
Všituje Afryka, to zás Aquilony 
Z Auflrdmi [ie paffuja,to Eury, to Naty, 
Tinnych Etbezyow niezmierzone rotby 
Z boku ich przerywaja, d woda w tym ftoná 
W/fytká niemal jdkoby ze dna porufioná: 
ie konca Miece fig ku obtokom. Rowna y. tam fala 
NA Gdyrazemte ndwaty ndnich fig obala 
Miefiali fig, ní do tad mogli vkotyfac, 
Až wfytko tojednemu Szwyfkiemu przypifdć + 
Tzłożyć nań muśieli, że wilcza natura, 
Jako Tyran, nd panflwo wdar fly fig to d&iuras 
Ani ich, ani fig fam niemoże obronić, 
Ttymże chca errorow wfytkich fwych pogonič, 
Sauyskiego Zeby zCarflwd gozrzucic, czyby tá odmidna 
zCifwi  Szczęśliw/iego przynamnicy zddrzyta im Pdnd, 
sue S fkož zdvaz zd warte wżiaw/y go y firaża, 
Wjłapić mu do jednego Manafiyru kata, 
Oinfiego _ Atu Žnotvu kogoby ná teyto pofadzic 
znovu,to- Tżak prętko Stolicy, z nofić [ie yradźić 
kę a Otym jęli, d rožni rożno Jię kinawfiy, | 
WY Y nátrzy ztad fakcye potężne rofčianfšý> 
Pátryárchá ze [vými godnego bydź Syna 
Wojewody ftarfiego podať Gallicynd. 
Telefus zaś Z drugimi w ludźi lekkich pierze 
Stał przy owym vpornie Dymitro fatfierzu, 
Z Záruckímy Sapieha. Jákož z Cery żywey 
Y fukcelfow, nie zdał fig bydź im niefśczęśliwy, 
AG „Ani whafnie niegodny» tak fig zákazu ff, 
ski Wiady- 1 Rilká zndmienitych potrzeb juž mpgraw fly. 
slaw’ poda. Toż M/ciftam/ki dopiero wielkiey Mas powagi , 
oso Zdánia ich te pogani „jako żaducj wagi . 
Niemdjacey gruntu, Bo cožby mogł więcey ., 
Nad Szuyfkięgo Gallicyn? y owfiem tym precy, | 
Jako durny y mtody, a Polfkiego džieľá ae 
Jego doBo- Y [pofobom niewiadom, ná hdkowby sictd, 


jarow mo» ZE x Ai 
wa. Nardéit ich: Tu znowu niechcac prawdziwemu; 


4 Podrzutowi» y Szujey fłużyć nikczemnemu `, 
Cozdrzecz ták niegodna? Raczy co lepflegos 
Y co w tym ich ginieniu jeft befpicczmicy/sego 


Obráť: 


SN 
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Obrac fobie, Y czemufß niemaf gdy. džiedžicť 
Ze krwie Cárfkiej, Polfkiego nie wżiać Krolewica 
Jmzd Pand? ktorego przymioty wyfokie, 

Ażyte tu Tryony przepadty głębokie, 

Lubo mwswieku tak młodym: fiyfiećó nim sitá, 
Sako piękna ndiurew nim pofłanowita 

Dobroć dźiwna, y wielkie rodzenie razem 
Cnot już wprzedżajacych żynym jeft obrazem: 
Cogdyby o życzliwe Nieba tak zrzadźiły, 
Jákoby fię. w [wa cerę žiemie te wprawity, 

Y wäalfe zdkwitnęty dobrá j nadzieje, 

Aż ytakrew,ktora [ie ták obficie leje 

Kicdyf ufłanowila ; j zatym ruiny. i 

Te powfłały. Co wfytko že z nafcy przyczyny 
Kto nieprzyzna? A ztadem tozte fe poczęli 
Jdkofmy krew niewinna Dymitrowe wžieli 

Ná fwe głowy , zdtym źle j tých traktomáii 
Ktorzy w jego Sicroctwie rękę mu poddali, ` 

Až ypotymjednę złość prowokujac druga, 

Po cofmy y pofly ich zodprawa tak długa, 
gakewięźnie trzymali, y dotad trzymamy |, 
Drugich jeficzeł Niechže to na co ták farkamy 
Nas iieboli; Boycoż?, ze wfiech nagerf.eg0 
(Widziććii fig możemy) czeka nas infięgo . | 
Jedno zguba! Gdy Ame mury już z dźiał tłucze 
Nieprzyjaciel, a wnet&e co wyda mu klucze 

Z nas fig jeden obierze ; yotworzy bramy, 

Czyli tegoná koňieč(vach bańbo ) czekamy, 
Zeby fatfierz osiag fy |pofobem tym. pańfimo» 

Od krwie nafley y karkow zaczał [we tyraňftmos 
Y znaczył pod fiekierę pojedynkiem głowy —. 
Zinidny w rzeczy ku fobie mficzac fic przefitey owej; 
A wfytkę wygubiw(y radę y flarfiyngs 
Tyrańfkatę dopiero rofpoftart machine. : 
Raczy: raczy, (będźieli biednym nam tafkdwa, 
Tm tym jeficze fortuna) chčieymy Władystawa 
Ztożyw/y ztey nieludzkiey dumy y nátury 

Ku temu Narodowi; z kady wolne mury 

Y obrónę zarazem, d po długim boju . 
Twfytkich tych ruinách prayflep do pokoju 
Pożadany mieć bedžiem, Ktoralubo mowa 

Barzo ich przeraziła: Jednak zwykła owd 
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Ku nam Gera narodu frogo na to bila, | 
Le wteyich miefaninie fama [ie zrzadźiła i 
Ná koniec okkazya. Bo gdy miedzy mury | 
Szuka już gdżieś Telefus potajemney dźiury | k 
Zeby pufcie Dymitra, Msciflawfki pofirzega, | 
x Y záraz naroficzoncy zdradzie tey zdbięga, 

Wyprawiwfy na raczych wtym do Zotkiemfkiegos 
Zeby co znim wyboru ywofka Polfkiego 
Pod Stolicerco pręcy noca dniem przybywał, 
A gdy fłuży pogody tey nicomiefikiwat. 

Zolkiewfki — Rad Hetmanokkażyi wte tropy fie (prawi, 

pot śtolich rad wfytko. wkilku dni [podžiemanie flawi. 
Rozwiw(y pod murami tryumfalne zndki, 
Strach tuw Miesciey trwoga, niewiadomym w jaki 

Mofkiew- Spofobby ta:przewaga, procz że pewnie zginać, 

fka zd (5. Y miedzy [kopułami tymi [ie ufkrzynac, 


| Berne, Biedná Mofkwa tufiela: Záczym co drożjięgo 


Co ywfantach domowych kto miał kocbdńfiego 
Opłakiwać počieli. „Ażichw tey rofpaczy 
Mičiftamfki animuje, y pewni raczy 
Zeby na tę niczego niebali fie ftrone, 
Bo či odfięcz,y w czefna niofaim obronę; 
A niech jedno obiora, czyli Tyrdnowi 
Wrece wpasé zdkrwawione, czy Władyfławowi 
Czołem tylkowderzyć, A zdtym przy zdrowiu 
TY wfytkićh fvych fortunách zofláč pogotowia. 
Dłuży deliberować czafu juž niemdja. 
Toż jákoby przez dźięki bramy otwierdja, 
| „V [vym zapadfy vporze: gdzie pod rozwitymi 
Ta Zotkiemfki Ghoragwidmi, z bębny ogromnymi 
Y- Pierwfe one przejłapi progi nieświadome 
Nodze Polfkie/; 4 pierwey przez lifty kryjomé" 
Od Dymitra do fiebie Nafych przekinamfy, 
Co ich belo z Sapieha, y z tymi [ie wžianfy, 
Owe jego roz(jpie pod murami (idúce. 
Dymitr nå Czym nietylko że midfło y jego Miefikdúce 
Kauge zno- Z obleżenia wyzwoli, ale y tę skończy 
fay E ibis Kiedyji Scenę yw ubogiej kiedy g0opończy 
ty. -Ledwie vtajonego znowu raz już drugi 
Z tey potrzeby przymuśi ciec do Katugi, 
Gdżie. od fwoich zabity. Acz [ie przy Márynie 
Wiejśat jefoxe Gdrowy, y malym icy (jnie 


Z donty 


Crowa yvi 
pionapoty 


Moskwa 

mianuje y 
wołaWłąd) 
blawaCaie, 


Przyfięga 
jey, y także 
Zołkiew- 
skiego wz: 
jem, 


p uN KT 4 I. ł 
Cirowasto Z Dôscy fwemi Zdyucki, dle y td w dobie 
Pompey Krotkiey potym, pod lodem vroščitá fobie 

Inf) w wodźie majeftat, y ow po nicy w żalu 
Bedac długo Patronem, wtkniony na palu 
Powietrze znia odmienił, A Żołkiewfki zatym 
Opadjiy ná poboju tym cxafem bogatym 4 
Cokolwiek mu z drogiego doftato [ie tupu 

Y korzyści, ywięźniow , w(ytkich bez okupie 
Wolno puścił sz kad ileco raz przybywdto 

V Czerni mu faworow „tyle bywało 

W owych fercd ; že zátym choragwie zwinelis 

| „ TY naWtadyfiawowe wjiyfcy fie kinęli 
so Wielkie Imię, Dymitrá cale porzučímffy. 
wołaWłady Toż y fama dopiero one już rozbinfly 
WawaCare. Ky nam mgły niendwifne Mofkwaprzywitała 

Kdne Stonce,yctofem wielkim zawołała, 

Niech żyje nafs Hofjudar Włady flaw na wieki, 
Z kadpowfytkiey Putnocy rozfieat fie daleki 
Huk y Echo. Z rumoru gory fie ozwaty 


Przyfięga 
jey, y także 
Zołkiew- 
skiego Wzá- 
jem, 


Ręce w zgore y palce Narodu zwyczajem 
Wyciagnawfy na Chreflas Jako także wzajem 
Z drugicy Jiróny Rhamoty przymierne Jpijdnes 
Ze im przy ich zwyczdjdch będa dotrzymane 

E 


Żołkiewfki 
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Zotkiewfki poprzyfięże,d przy tym to (prawi 
V Krold y Senatu, że im prętko flawi 
Z foba tu Władyftawa. Z ktorey tak fpołeczney 
Skończoncy trdnfakcyi uderzony wieczny 
Mir z obu firomtak, že fig niewatpliwie zdało, 
W jeden jdkoby/imy [ie y narod, y Cidło 
Zjeli zloba. Coż? gdy to ná vpor filo z nieby, 
A Mojkwa co czyniła, czyniła z potrzeby ; 
Potymże w tych gwardyach na Pałac prowddza, 
Y klucze Zotkiemfkiemu od Miafid oddádza 
Przy fescie wroczyfiym > jednego zgodnymi 
Vily brzmiac Wtadyfława: Támže miedzy nimi 
"w Rzeczy zofłanowiwiy y część znafiey flrouys 
pod smo. Záfiávim fy, z Gajienfkim woyfka dla obrony, 
lensk fig wra Przytym, y tych, ktorzyby w jego niebytnosči, 
ne eis Anfa byli do nowych buntom y trudności, 
#kiéh Sako Card Szuyfkięgo (dten fie w poftaci, 
A resets Czernieckicy bet vidiť dy divoch jego braci, 
I Z foba wżiawfy, do Pana pod Smolenfk pofbiefiy, 
Ktorego z tym ó jako pržyimie, y včiefšy 
Kto wymowi ? Bo coż bydź mogło y więt/ięgo ? 
Tprzypdść tey oyczyznie nadto zdenicyjięgo ? 
Oto żefmy w Stolicy, y tak wielka mamy 
W ręku fwoich machine, ktorey niezdolamy 
Bofamdf fwym ciężarem ná nas fe obali; 
Ze cofmy tu eee z tapompa wjecháli, 
Y po Carfkich kurutáchy krzestách zafiedli, 
Będziem fikapy nie długofi będziem kotki jedli 
Y robactwo plugawe. kiedy oblężeni 
Yoflátnim ud koniec głodem wymorzeni; 
Prożno tylko, w czym beta gart najychzafldwa, 
Czekać obiecanego bedžiem Wład, lama, 
Ktory jako miat fobie niebd wtym życzliwe, 
Tak ludzkie dyrekcje tępe j leniwe. 
W tymże oraz ywielcy przybeli Pofłowie 
Poasa Z Gallicynem Filorct, žeby ná wvmowie 
Moskiewfcy Co Stoleczney flanglo. y wzajem przyśięga 
doKrolá,  Zobopolnych Narodow warowano tęga, 1 
Krol im dat Władyfława > Bo długo niemoga 
Bydź bez Pánd, niechayby ficzesliwa juž noga 
Donich wfapit,y Pańftwu, ktorych grzech nabawił, 
Po woynach wżdy ták długich pokoy kiedyfi (prawił, 


Lubo 


Niefzcze- 
zość ich y | 
mulácya, 


Roine pi 
slániu Wł 
dystawo- 
wym Cont 
lia, 


| Pungert i ży 
bubo zcerywieficzyrze prosić fig on 2ddli, 
Knujac juž co iafięgosgdy. Afektowali 
EE a. PYYim tdkich kondycji, ktore w/elka midre 
mulicyay, >> Y przyfłogność znosiły dto žeby Widrę 
Przyjał Grecka, y wiele allęgujać blędow 
*Rzymfkicy wtym Reliey, według ich obrzędow 
Krzéit fig znowu; dibo co beta zd przyczyna ? 
Czemu chéieli nad Oycd ták młodego Syna? 
Zeby fkoro do fiebie przyfśliby powoli, 
Tym go faddniey zdradžili. Albo też długoli 
Trzymatby ich ná rzeczy Očiec w tym dozorný», 
Ažby doroft, mieliby pretext, już pozorny 
Obrać fobie infiego y przyfięgi potym, 
Všé tak twirdey. Czym owych dowolnicyfiey o tym 
k Sendtorfkicy uwagi odłoża y rády | 
og wie, Gdźie toż jedni trzymali, nie bydź bez przyfady 
dysławo- * Greki zámfše, choć oni vpominki niofa, — 
wyin Confi Witre akkomodujac z poranna ich rofa 
ia Y tyzčina fig cbwiejaca. Co fwieżo fic fidto 
Już z Dymitrem ; y infiych czy przykľadow mato | 
Nieflátku ich y złośći. Zaczym wte terminy 
Niemdamájac tdk flifkie Krolemfkiey jedyny, 
Y Kroleftwdnadźieje,dokonać ich ráczy ` 
Woyna y porencya, Drudzy zaś inaczy 
Rozumicli, żebywtym Zotkiemfkiego flown | 
Czynić dofjć: bo woyny flivorza fig ztad znowu 
Długie y niefkończone ; ile tym zdwodem 
Tak z vpornym z natury wojujac Narodem 
Zotnierzowi w tey liczbie rewokowdnemu 
Od Dymitrd ná on cząs,( mogłby bet ktoremu 
Z Skdrbu żołd fłołecznęgo Car obmyflić nowy 
Przyfitoby nd záptate zoftátniey zdiać głowy) 
Oyczyznie fve ozdoby, y vpaść ndwicki 
„lo Pod ták wielkim ciężarem: jákož nic dáleki 
Tego termin, że [amd nád [oba zdwyje 
Ginać prožno 6 fławę, y zwycięfłwa czyje. 
EA + jefliże kończyć ich żelazem 
içe to, co dawno beto, vczynić zárázem 


Nie sdkich tám fántázyi po powietrzu fláviac, 
Ani prožno około Smolenfkd fig báwiac, 
' Atoniż nieprzyjaciel w tewrzáwy y trwogi 
W tym fie rekolliguje,y w fłanie ná ngi: 
E 2 
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A jednakże tym czafem wytchnienia niedawat, 

„Krl Ema Ani z kdżdey dobywać ftrony nieprzeftávať 

wa przez Krol Smoleńfkq,y juž z Dział duże tlukac Mur, 

dwielecie Już ndwet ylźcy(ymi twardey ich natury 

niema. | Všyvájac [pofoby> żeby Zamek dáli, 
A przy zdrowiu y rzeczach mfiytkich fwycb zoftali, 
Nic to wnich miejprawiło, oprocz gdyby mich 
Kiedy ná to pozwolić, fnadźby już woleli 
Jdko Władyfławowi Elektowi fwemu, 
A nie jdko Krolowi poddać fre Poifkiemu. ` 
Tylkożby go widžieh : bo nie doyda wiara 

1 Stanieh to albo nie? żadna tego miara. 

Ndtoznowu, že co jef wgrdnicach dawnieyftych yta 
Narodow ich niech będzie. dle co w poznicy{ych, podhakść 
Y do Xięflwd należy odtad Litemfkiego, 
Ma fie to Jprawiedliwie wroćić co czyjęgo. 
Jednak flová kámieniom. Gzym nic niejprawiw(y 
A w fwoich fig ránkorách [polnie wtwierdźiw(y, 
Srogim nd fig zobu firon gwałtem nacierdja, 
Tjóko či furye wfytkie wywierdja 
Z Bdzylifikow burzacych ,y ferc zdkrwawionych 
Do ich Murow, nie żywić grożac oblężonych, 
Tak niemniey fie y owi uporczywie broniac, 
Ile refitem oftátnim rzeczy fwoich goniac 
Razy wytrzymywali, w zwłoce [ámey czafu 
Whytke majac nádžieje, że kiedyß z niemczá/u 
Podźimę náprzykrzona, y gwałtowne mrozy» 
Nase miaty zpod Nieba uftapic obozy, 
„A źimnuli nie k moli, przynamniey gotowym 
Zátym naflepujacym roftopom Dnieprowym; 
Czymby od ták twdrdego wolni obleženia 
Mieć wźdy mogli cokolwiek freyfituy wftcbniehia. 
Jákož tak fig y flato, że z niczmiernych śnięgow 
Dniepr wylawfly na guffat z zmyczdynych fwych brzegów; Czego fz 
Rufet najych fldnowifk, dle y mieržione | Śliwy aff 


Dokuczyty frzeżęgi. Przetož ztad vmknione 

Woyfko w blizje derewnie, pokiby zelžyty. 

Chwile one, dopiero gdy fie ofujijty 

Porzucone reduty, d Wiofna wlos złoży e 
Pokdzała z Zamorzá do pierwfley ochoty 1 wiięiej 


Jak znowu fie pobudza zdźiał burzacych bijac Zamku. 


W Mary nicporuflone. Jako fłyfieć myjac 


SMS. Punkr Í 
Seylle blifkoPeloru, gdy oftrym wydana 
Grzbietem ku Italiey bywa kołdtana 
Szturmem Morfkich nawatow ; około jey nawy. 
Tona porozlijdne ; á fama wzrok krwawy 
Toczac wściekło infulty wfiytkie wytrzymywa, 
Y jako tropaficzeki pies fig odjiczekimwa. 
W rownymy tam vporze trivájac oblężcni ; 
Rázy wzajem rážili. Až gdy wymorzeni 
Ani wžigči infymi mogli bydź [pofoby, 
Przy[itoo tym pomyślić, wyfádžiť jakoby 
Mury ogniem y Slepe podmiot fly petárdy 
Rufyć zgruntu famego fortece tak twardey. 
Nowodwor Do ktorcy fie przewagi ofidruje zdięći 
ae” Nowodworfki Kawaler Maż godney pamięci 
Tvmyfłu wielkiego, 6procb tylko projlac> 
Azdofm dni nddalicy otymnic niegtofiac, 
Zamek weźmie ; on kiedyż pod fame tám Mury 
Przypadájať z ochoty, żeby albo dźiury 
„Albo poftrzegt z ktoreyby fłabfie bety firony, 
Kaňat jeden vpdtrzył w żiemi wtdjony 
Smrodem Mieyfkim kloakę, krata jednák mocna 
Warowdny trojdko. Tamże pod.firoż nocna 
Częfłofię zdkradijac » mfytka one šila 
Z moc pracował želázá, dż przetarfly piła 
Ná koniec ich powoli, rum tajemnym owym 
Y ruinę podkopom vezyniť Murowym. 
A ten Mofkwa gdy rumor zblanek więc ftyfdla, 
Że alboco firáfšeto z kad ich rozumiała, 
Albo z kuchen gryźli psi wyrzucone gnaty. R 
Až jako z dyametru dużcy.oney kraty | 
Kopiac fig w tym ficzęślimie do świadomych lochorý, 
Doydžie [kra vtójona podľádzonych prochow 
Ziemiá ięfiko zawyje, nd put fig rojpadfiy 
Czegofzczę A tu ogien gdźie droga poda fig wypadjy 
śliwy affekt. W/płonie firafnie , jókoby piekielne fię Lerny 
Ymfytkie otmorzety Etbny, y Awerny> 
Z [wych przepasci, fidrczyfie wzgorę tuny pieniacs 
A powietrze,y Niebo w noc firafśliwa mieniac; 
Z kad Mury rozflapione naflepujacemu 
1 whiccie Yo Záraz rum uczyniły fiturmowi nafsemus 
Zamku, Doktorego bez oczu, kogo gdźie ochota 
Fego niofła przypujścza. Sdmd fobie wrota 
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Czyni drogich nádžiejá korzyśći y plonow, 

Ze wflytkichtw zebranych niemal Agvilonow 

Y doftdtkow pułnocnych s krzyk w tymy lamenty ` 

Sime zgruntu porufia w Murách fundamenty 

Niejficzęjnych oblężonych » gdy w godźinie matey 

Wi$ytko widza przepadać : Tu Żołnierz zuffaty 

W zalojach ich grajfujac, ni ná włos ozdobny, 

Ni ná toniech matczynych dźiateczek gmin drobny 

Refpektuje, dni dba, ale kóżdy krzywy 

Kto mu fic gdźie nd winie, kto tylko y żywy. 

Káždy Sehin, tu ogień wpajfy ie zámžiety 

W domy Cerkwie, horody, y bogate [przety ilikin 

WSytko rdzem pozera dž gdy już inaczy o Włady 
Moskiew- Prožne džičťo, y Jimi zafłatnicy rojpaczy, i wie jefzc 
ska Sage Część ich wognie fig rzuca część po fłudnidch topi, 


Ojdka Mirmidoni y Thrdcey Dolopi 
Ledwie klefke [brávili w optdkaney Throjey. 
Ze w mocy juž nákoniec Zamek widzac fwojcy 
Pankiedyż vżalony, krwie poprzefłać kaže, 
Rozfadźiw(y po katách Mieyfkicb wfiytkich fłraże, 
~, Zeby ktorzy przynamniey jejścze fie gdźie kryli 
yun, Niepoždrčiod miecza, dla tryumfu żyli, 
Miedzy Sebin ktorymi żymo znależiony "m 
Końcem bet y korona Viktoryi oney. z” fom ee 
Toż rzady y obronę Smolenfka podaw(y fig bunt 
| Krol zatym Potockiemu, y zordynowanfšy oda 
ty Doczafu prowincya z Wigžniámi onymi, 
Bracławski, *Jdko z świeżym Sehinem,y Bracia Szuyfkimi 
Wojewoda. Ku PoJficze nákieruje, Nieba niefmakujac 
Tego więcey, a pretko ná fwe obiecujac 
Micyfce tu Władyfława, ktoryby ponowił 
Te zwycieftwa,y daley już też fobie towił. 
RPA Sam tym czajem w Warfidwie mielmożnie Syimujes 
Grawie zwi, Gdžie ze fivymi zwycięfica brancy fig monftruje 
źniśmi Mon W oczu mfšytkiey Koruny, oni jako w mroku 
fra, Niemogac przyść do [iebie, y dotrzeć [ie wrzoku 
Twdrzy w žiemie wlepili, ludzkim dźiwowifkiem, 
Y Mácochy fortuny ftawfy [ie igrzyfkiem, 
Rzeczli beta podobna, kiedy bydž widźianey 
Scewie vnas takowey? že ktory Tyrdny 
Przefiedł wfytkie dźleko oftátnicy pułnocy, 
Stat jako otźrczony, y nie ofwey mocy 


- PuNkr I. 
Przednafym Majefiatem. Tuż záraz y inni, 
gdko Sehin Filoret,y dwa Gallicyni 
Przyklekna ná koláná. A wielki z tad flawa 
Zotkiemfki przed wfytkimi paruje ich klawa» ig 
_ Słodkości Neflorowey przemyborna owa 
Do [egveftrom , Koronnych odddjac przemowa, — 
Zkad, jako fie do woli bez oka ta Pani 
Lichem ich naciefyta, rožno rozefłani 
Po Grodacb Mazowieckich, lecz gwoli nowemu 
Wywolenizaczafem Elektowi fwemu, 
Oprocz nieopowiedne jednego z nich zefcie 
A War fidwfkie ozdobito ná wieki perá 
o Władysta. _ Atu gdy tak [jimuja y wielka ta firdwad 
wiejefzcze. Tydktuje fię, poftáčli, dibo Władyfława 
Niepojetać 3 tu z jednej ták ozdobna firony 
Okkazya, tu zdrugicy Dymitr vkrwiawiony 
Stat naoczdcb. Owi co byli na Stolicy 
Zátr zymáni w ták dtugiey do tad obietnicy 
Schneli oczekiwajac : jako więc Zorawie 
Z btot Strymonfkich tefklivych wzdycbaja ku trawie: 
Żimęy oparżyfka five już naprzykrzyw/y y 
Bowiem fkoro Zotkiewfki tám ich ofddzimf%y, 
„Sam pod Smoleńfk do Krolá, yztad ku domowi 
bees Pofiedt profto, jdkiemuś gwoli niewdźiękowi, 
fig buntuje Ze jegoták myfokic džietá y odwagi 
ities Tlumáczono inaczy, dzdtym powagi 
ozem. Rady jego niemiáty, Mofkwa záraz jetá 
Bunty fłroić, y naprzod około poczęła 
Wołogdy y, Rezdnuz Wodzem Leponowem, 
Ktory roztrzafł po Pańfiwie,że rzek{ly co fłowem, 
Y fiwierdźiw(y przyfięga Krol im niepofeta 
Wład fława,y owfiem fobie fam, vsciela 
Thron ten fobie , Stolicę przez zdradę doflaw fys 
Pofty námet z Szwyfkimi źle vtraktowaw/\y : 
Odeftat dowięśienia, z kad gdy wfytke fwoję 
o W Smoleńfku myfl wtopił, dni fig ná dwoję 
Z Woyfkiem niechcac rozrymać zabiega leniwo 
Tym poczatkom, Owdźie juž kupi fig co żywo: 
Już Doncy od kalugi, juž y z firony trzeci 
Proffowicki od Tweru. Jako gdy fig zleči 
Obłok prájhvá czarnego nad ozdobne silo Ý 
Dęby Starożytuymi, krazy więc około 
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x Wfytkiey oney dziedźiny, fidrge y plufk brzytki 
Wrożac światu. Rownie te tumulty po mwfytkicy 
>. kres Bety źiemi , d ile ktora tylko głowy 
Conjure Tych fedycyi czekatd dawno już gotowy —. 
Żdrzac ogień, Stolica, Jprzyfięgta fig znofie, 
Oraz Nájšych. Trudno tu beto fie wyprofics 
- Trudno wybić, potęga, mato co fig wigcey 
Z fobandd stedm ráchujac do boju tyfięcy : 
A tu Mieficzan niczmierność,y drugie gotowe 
ARA Stálo juž pod Murdmi Woyfko Leponowe. 
Rrzega,ywy Z dczym tego nie mogac przefkoczyć inaczej: 
bijadię zrá- Zdžyť refolucyi przyfiło im zrojpaczy: 
w. ddkož w dźień fam Palmowy kiedy te wywarli 
gady nd nich, nie tylko że mężnie od, drli, 
Ale oraz w kilku mieyfe Midfto zdpaliw(y 
Zndcżnie ich pofkromili, Coż? gdy fig wrociw sy 
Dotęgoż wnet narowu > YZ tey fwcy natury: 
Skoro w tym Leponowa miedzy węujieza mury, 
Y rum woyfku wczynim, wielka náfšych moca 
ky ina a Z bialych Murow w yrdżagdźie v kryt; ch noca 
czy wZám. Ná wielkich dwu fortecách krym y Kitbay grodźić 
kich ofięda. Oblegflyich ofddza: Po ktorej fivey fikodžie 
Twfytkicb juž zdvárčiu palfow y žytvnošči 
Mędrfy niemezds, w wigtfley fig maja oftrosnosti. 
Bramy źiemia zdwdlas armaty pozwoża, 
Ale oraz Krolowi przez lifly pogroża, 
Że gdźie wezeľney nicprzyśle prętko im odfieczy» 
A mieć względu nie będźie nd zefite ich rzeczy, 
|--V jeficze v Dymitra, ták już przez czas długi; 
1...» Affekurowane ich, nie doyda zafługi, 
` Odyść fig deklarujac,y docbodźić razem 
Na Oyczyznie ich famey krwia fwa, y żelazeme 
Zddumat fie Krol ná to, y jako żałował 
Kroliatuian Tego niemezás, že zaraz nie kontynuował 
| pop Stmolenfkiey Vi iktoryi, ktora tdk ferytd | 
nieprozegvo Sława bdrzo, jakoby Mofkwa wfiyska była 
wał Wikto- Przez to już zwojowdna, zaczym do Stolice 
yi Niefiedt profło, gdźieby był owe obietnice 
i Z cudzego mogł wypłóćić > y Mofkwic [irivožontý 
Atak zruinowaney ná mfytkie już ftrony 
Taf odjady z rázu rozľypať tettumy, — - 
Ták niemniey z tey bejpieczney, y lekkiey fig dumy 


Zotnierfkiej 


Wzash 
ich vtw 
dii zn 


yskart 
leczny 
tonem 
wac pe 


Punxr I 
Zotnierfkiey zdlterował, dle żeby więcy 
Defektow nieprzybelo, przefiło icb copręcy 
"PBH Ay: upewnić. y gdžieby tym ddlicy < 
fin PZ w zdwźiętey, y cnocie fivey trivdli 
fary. da ska: , jako już fprówiedlinych długach 
ad pretendowdnych vtwierdźić zafłu f | 
y A gach 
Blt niepraybet. Co nižli figs van 
jdkie ich tym czáfem wkontentowani 
j ie 
ud p ga im z fkarbu, ileby gotowych 
garb Sto- DEO i takž M djefłdi 
a e ak g tákže yprocz ( Májeflátomych 
nanem ib 0 żylkoy ozdob) przętow infyeb drogich 
wáčpozvoli W Ziaćj tym fig podźielić, jakoż nie ubogich 
ma tam wyfiukdii, ktoreby w porzadku» 
'famego fłużby ich > ywoyny poczatku 
2 bety náľyčič, dle wfľytko zá nic 
Z. dyskrecji. O ktorychli gránie 
0 io ch eee , Tobe 
s. i oe ość bezecna? yw wielkości fwoiey 
= g ja tblantycki Ocean opoij? 
Z jednók ktorymi znaczniey/y kľynoty 
Bet Sni a wflátur ze ludzkic Jiczeroztotey 
PJ. i r tyfiacyy tego miedzy fre ftukámi ; 
re ie V ná Chorągwie, zofiawali fami 
ym kontenči do czaju : przez ktory niematys 
„ ju: p niemały 
3 a wytrzymajac fiturmy J Es ek 
tych k iele mężnie czynili, już przez duże czaty 
recone otrzebne Spofabiajac fobie Comineaty, 
fuga, Jež miedzy myčiekájac białe Mury owe, 
ieli zdwjie turnieje, y wath gotowe 
O fol zwłajicza,k im w jed. $ 
ol cza, ktora tám mjedney Jopie betas’ 
O jakok 
e o krwie z obu firon wytoczyli sield? 
pk y to Gafiewfki fortclem fwym {prawit, 
s przez Donce żywota Leponowa zbdwił, 
A zmyśliw(y od niego do Mieficzan kryjomy» 
za. > ktore iene zafiapili Domy 
ieśćie, y vlice, mflyťkich w pie 1 wybi 
Cz, m w ae / Ha. . P 3 igi Ji 
Oe ak ów zápláčiť pierwjy [at to myto. 
„Trubecki abo zaraz, Trubecki, wźięty ponim Z Rad 
dkt Mo mak ná Gafiewfkiego ofirośnieyfy zdrddy, 4 
ski | si VY shed beto, niemiádome Donce, 
s s m poprzeymował goce, 
5: ymyślnie zabijał , dž y ztadtak przygnał 
vf! najym, że z murow nie tylko icb wygnał, 
F 


me ZZ ZOZ E OT -A A 
m ee 


Gafiewskię- 
go Doli. 


sierfkiej 


42 W LADISLAWA IV. 
Ale odjał yvzekę, gdźie przez brodiey peńny 
>. cię- Mieli wfytkie wygądy, y opat fwoy drewny, 
*. Ygdyby nie posilek przybeł im w tym z gory 
Od Niediefkiey K rolowy, miedzy tedy Chory 
Przeymujacych Aujotow niešioney do Nieba, 
Kiorego dnid pdmiętna beta ta potrzeba, , 
Snadžby nicotrzymali gwałtu tego dáliey, 
+... Ciurowie fig zwyczdynie z czáty prwracali 
uet. Z šyonoiia obanova s stánie. sl koni 
raz opie. á ; yf trawa A ROMY 
A niewiedzac w jákieyby nafy bei toni 
Profto fig ku przeprawie fwojey mieli owey 
Gážie już Mofkwa zdleg [ly oboz fobie nowy 
Y fiance porcbitas więc że odficcz idžie 
Nafiym z pola mniemajac „tak ja ftrdch obyidźie, 
Ze wfiytkie porzućiwiiy fránki y kafitele 
Swoje w kiemi, gdźie oczy, gdźie drogę vsčiele 
S/epatrwoga.niewiedźieć kedy fig podžieje, 
Laczym y oblężeni widzac co fie dźieje, 
Z obu Grodow wycieka, y miedzy firwożonych 
Biate Mury wpdruja, gdźte czterech firaconyeh 
Bram, y rzeki dofłana: ktorędy fweprześćie — 
Mieli przedtym, á fnadźby we wfytkim ich Mieścić 
Nogi niezofławili gdyby nie niezgoda 
are Miedzy betá Wodzdmi, ktora, jako woda 
Gina. ZL ogniem niepojednána, co długo buduje 
Ręka ludzka, ona tow momencie zepfuje. 
Bo Potocki:ktory w tey šietá woynie (prawił 
Pod Stmoleúfkiem y indźiey, ytamże zoftawit 
Krol z władza go zupelna; bolał cięfiko nato, 
Ze w tym Chotkiewiczowi pod zaczęte lato, 
Kdzano do Stolice, gdźie przez Sukces nowy 
Malo ńó to pracujac mogt bet do gotowey 
Przyść ztad flawy, jakoby zrak owemu w&ictey, 
Kiedy on przez fdwory, rożne y ponęty 
Zotnierzá miat ták fwoim,że Cbotkiewiczowi 
Lubotedy wielkiemu w Litbwie Hetmdnowi 
Nie bet chetnymy dni chciał jego bydź powolnym 
Rofkazániom. Więc ktorym dž dotad fwywolnym, 
Žel humorem, bał fię go, majac wiadomości 
Doświddczone o jego cerze y frogośći, 
Przetožfkoro fie onim blifko bydž (prawili, 
Vmyśln:e okkázya owę opuścili, | 


Żborc 
czycy 


lice fc 


PunkT I 
A zdrazem tylko co myslac juž odrodze, ` 
Twfytkicy ztad fwywoli popuściw(y wodze 
oddz 2) Z foba, Confpiracyi: Jakoż co zdwżięli 
lice chodza, Przed fig tdk uporczywie, na koniec dopiclt, 
Ze [fvorzymfšy Mar fidt kiem Cieklinjkiego Jodie; 
Porzučili fortece, owe wielkie obie, 
ZÁ tyle krwie, y rdzow prožno wytoczonych. 
Sspickyney Lubo toPotk Sapiežym, y prayprowadzonych j 
po nich Z dwiema Koniecpotfkimi część Smolenfkich ludzi 
skarb wy- Jeficze tám zoflawald. Ale y tych wzdudźi 
pedro Teuże ferwor co drugich gdy także obrawjiy 
` Márfatkiem Zalinfkiego, diwyrdbowaw/óy 
Kažnie Carfkiey oflatek, dž y fame owe 
Ozdoby Majeftatu,y bèrta Thronowe 
Niedoflepne nikomu myważyli ze dna: 
Sako bety Korony, Fwanowá jedná 
A drugą Dymitrowa, wagi obie drogicy, 
Bety Jednoroficowe dwa zupełne rogi» | 
Sceptrum cate ztrzecięgo, wpięć grani okute į 
Dyamenty wielkimi, krzefto także fute 
Pertámi Ormufkimi, j podnożek złoty» 
Czapki dwie [lárožytney Katbayfkicy roboty: 
Wicicy Kniážie ktorymi fig koronawali, 
Niż Cary bydź poczęli. Y jdko zdbrali 
jaja Sprzęt ten wfytek, tylko co Struj]a zofldwimfly 
wyso Z Potkiem fwoim, ( ktorego /wieżo wyprawiwfly 
Z pod Smolerifka Potocki, mieć tám chciał dla tegos 
Zeby teyto Machiny dotrzymał ná jego 
-— Sdmolmię,czyniac tow brew Cbotkiewiczowi ) 
Confeders- Podobniw tym fidrańczy, albo požáromi 
257 za Sie: Ktory po niefmierzoncy mwžian fy [ie džiczyznie 
anie © Pfuje wfiytko , opadli za biednej oyczyznie, 
Y źiemidcb iey niewinnych potkámi wielkimi: 
Niczwyczaynie Trybuty y chleby čiefškimi 
Ong aggrawowaw/y, aż do ofłatecznej 
Poddanych iey kopule; poki do fkutecznej 
Zdwfytkie te podjęte trudy five y flkody> 
Poczawfy od Dymitra, nieprzyfli nagrody. 
Ktore złe niefkończone y Senat,y koto 
Krol dopie- Rycerfkie vpátrujac, przetrze kiedyfo czotos 
da, _ Tnaflapi na Krola, że z niego przyczyna, 


dyszwem, Czemu y fam nicpofvedt,y nicpoftat Syna? 
F 2 


4 


Wezym wiel 
kie ma Re- 
mory. 
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Z pod Smoleifka zarazem tedy do Stolice, 

Kiedy ich w te zaciagat wielkie cbietnices 

Ktore znofniey zcudzego wonczas beto płacić, 

A niż nie miec owego, ato pewne firdcie. 

Czym wzrufłony, nie rychtosná myśli [ie z foba 
Prowadźić Wtddyfława, ktory lat ozdoba: 
Tpierwjiey zakwitajac roždúcem młodości, 

Dla defektow , y wieku tego goracośći, 

Dyrektora takiego jeficze potrzebował, 

Tego pewien, że gdyby prętko to (prdmował, 

Y tylkoż fig pokazał gdźie z nim ku grdnicy, 
Moet bet owe ofidtki vtwierdźić w Stolicy; 

Y Mofkwę w fey zdtrzymać powinności rázem, 
Ktora jeżli Idea jego, y obrazem 

Pofełdn; m tylekroć „cożby famym tviecy 

Mosta fic kontentować? Ale im to precy 

Stać fig miało , tym więtfie zwtokiy zdtdrgi, 
Przez zudczna nicochotę y fromotne targi, 

Z Lotnierzem nállapili, ktory fig po owych 
Rozleżaw(y flatywach , y pafvdch Gbiętówych, 

Z miey[cá niechčiať poruf%yc, nowe też wybory 

Tak prętko bydź nie mogły. Zdczymw tey nie/porey 
W fytkicy Expedycyi z Dworem fwym Krolowi 
Przyfito wprzod kredencowad dž ku S'moleńfkowi, 
A zaby tym powodem jeśli nie z ochoty 

Pofili zd nim, przynamniey dla fdmey fromoty, 
Zeby Pana ktorego tdk długo czekali 

Z ta žadosčia, porzucać jawnie fig nie zdali. 
Vfšákže y iym, w owych fie wezájiceh fwych kochajac’, 
Jako twdrdo ficzwany już, w miey[cu fiedźi zdjac, 
Wybawie fie niedali. Jeficze bydž vžýči, 

Zdali [ie Stmoleńficzanie , dle tdkżej ći 

Wzorem owych, niepodnieść dekldruja ręki, 

Až im pierwey záplaca.  Zdczym fam przezdźięki 


„ Przećiw wfytkiej fortunie y niebejpieczęftwom 


y złe drogi/ 
tey omina, | 
| Gdy wyjezdžájacemu w bramie Carfkicy krata 
A Z dużych (badfiy podwojow, zawaliła przeście, 
Czego jednak zá żadne nicladzac nieficzęście, 
Ku Wiažmie Jie przybiera gd&ie dogiero drudzy 
O jako [a fwywolni, bez zaplaty fludzy 


Poydźie w oczy. Znak przyfitym nieblogofławieńftwom 
Y fkutek zły tey drogi przewiedźialy lata, 
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Stolica za- 
tym wžieta 
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| wiczprową- 


dźiłżywność 

ktora przeię 

łay ogarneła 
Moskwa, 


Zrad dedicyd 
y żałofna ich 


slady, 


PuNkT I 

W kilkunaftu Choragwi z Smoleńfka przybeli, 
A już też zReimenty Niemieckimi beti 
Y Wifemberg, y Dynoff, zaczym posilony 
Lepiey fobie potuflhy, dż go z drugiey firony 
Zta nowina, owźięciu mflytkiey już Stolice 
Potkatámže. Snadź dlužy owey obietnice 
Doczekáť [ie nie mogli biedni obleženi, 
Y posiłku żadnego, dw tym przyčifnieni 
Wjytka nędza ygłodem, z kad ciesniey ofiedli, 
Nie juž kapy, dle z nich y [kory pojedli, 
„Aż robactwo plugawe, y ktore vftyjšy 
Veho ná to nie zadrzy? ficzurki,pfy y mfy. 

Lubo w fwoiey Chotkiewicz dotad nieufidvať 
Powinności włożoney ydługo dodawał 
Żywnośći im miot dź ktorego piatku 
Wyiytko fig to firdcito, cożkolwiek z poczatku 
Oten Panie závodov, yodwag fig dźiało, 
Y krwie niepomierzoney żadnym fie wylało 
Meotyckim jeżiorem,kilka fet prowadził 
Wozow im 2Commeatem, Trubecki rozľádžiť 
Straże wfiędy > około zteyyowey firony 
Mofkwy rzeki, z kad nagwatt vderzyw(y w dzwony 
Mieficzan wfytkich poruj$ł » J acz lmpet taki 
Najy mežnie zrdźih, ale niž do jdkiey 
Przyfito rekollekcyi w Zamku oblężonym, 
Ktorzy mycice,y rzeczom mogli narężonym _ 
Potrzebny dać pośiłek > gdy tu Hetman w czele, 
Omdžie w przykrych zábrzegách, zdkradf\y fig wiele 
Mifkwy piefšey, 6corzecz y gra mfiytka beta, 
Wozy przeprawujace w tyle ogarueta, 
NÁ ktore fig drugi raz trudno beto zebrać, 
Z tadže gdy fie wfotkiego mušiáto im przebrać; 


A 


` Ynędza.ywiejpdnie j žyčze tak brzytkie, 


Krol in dubis 
GO czynić ma 


Ywraz nieprayjaciotki zwyciężyły wfsjthies 

Ludzhiego ich żywota, ręce dać musicl, 

Z nich jedni wysčináni, ktorzy żyć niechčieli, 

Drudzy rożnow ddlekie rozeftáni firony, 

Oprocz fam Struf] w Stolicy tdmże ofadzony, 

A flawata zoftdtd, żefimy w rękumieli 

Czemu zdołać, y jáko rádžiť niewiedźieli, 
Ktorymto Krol rumorem flurbowdny nagla 

Jako okręt na Morzu pełne niofa żagle 


46 W rapisrawa IV. 
Norweftu lafkawego, gdy już blifki bregu, 
Notus z boku przypadjiy, we wfytkim go biegu 
Wrdźi náhaksy prožno pracuje bokami 
Prožno wgruncie piaficzyftym zapiera dragamis 
Przydžie dibo lichtuga, albo oczekiwać, 
Poki Morzd tym czafem niepocznie przybywać. 
AA Także y ongdy ftyfy paść, nad ' Jpodźiewanie 
ocne I3 Rzeczy tamte inaczy, jako wryty fłanie, 
Cóńdercye. A zdrdzem to fobie przed vezemá fldwi, 
Że podobno ta droga málo już tam jprówi, 
Nieprożno uważając Mofkwe bydź wtey sile 
Y Sukcejfich zdwżięta,jdko zaś na tyle 
Obeyźrzaw(y fig fwoicb. nawet y luboby 
Poftužytá fortuna, gdźie? kofit y [pofoby 
Na fkończenie tey Woyny? jeficze doma pierwfiey 
4 Nieftrávimfy oftatkow? gdźie jako w złey wierfy 
Albo niena(jconym Oyczyzna Erebie 


Dotad marnie przepada. Więc w niechętnym Niebie „SER 


Rady infe, y przykre ztámtad niepogody Oycem | 


Vmyflny w tym czyniływftręt mu y przefikodys 7 niepro 
s i / éKarga 


Gdy zwilgoscia mieržiona oraz niewytrwany 
Mroz, y plufk,y frzeżoga z foba ná przemiany 
Swidt miefiaty, tak że Dniepr w Lutym tylko jednym, 
Trzykroć flawat,y trzykroć zá nieopowiednym 
Odwiedźieniem Helice roztapiat fig w wody, 
+ Zkadkáty nieprzebyte y łamane lody 
liepodobna do prześćia droge mu czyniety 
Smolenski 4 ták žeby oftátnie nad piermfe nic bety 
polk podjeż Rzeczy gorfies fam jako wtym fig uftanowi 
ee Ale So- Pod Wołokiem, jzdnemu procz Putkownikowi 
aenn irrito,  S'moleńfkiemu rofkaże podyść pod Stolicę, 
Gdźieby iey opowiedźiał, że już obietnicę 
Owe ificzac. Władyfław donich tu przychodži, 
Záczym jako przyfięgii, y jdko fic godźi 
Pand fwego przyimowac, povinnosť tg znali, 
„Ale otym y mowić z foba juž niedaji, Mie fa 
zł ; m 
Nawet wfytkie przechody zaleg fy y pally Woyskier 
oes As Naf;ch ze wfad trapili, przyfiło mieć na czáfy Anno 16 
Moskwa zn Tak zte refpekt.y zwificzym do domu [ie mračiť, 
ca jawnie  „Aowych w tym vporze co mogło wkrocić. 
a. Ina” Coym Wierze zatrzymać? kiedy tám nic czuli 


szy fobie Gá- Nad foba już nikogo, dorazwyzuli 
fa, ' 


Whytek y mflyd,y cnotę; nd mieyfte nafego 
Micbayla Fedrowicza obrawfiy infiego 
Sobie Cara, Nákoniec,jáko do potęgi | 
Przyfili potym, ku wigtfley wzgardżie fwey przyfięgi 
Czoło śmieli pokazdć,y [koro vbiegii - 
Grody pierwey pobliżfie, Smolerfk fam oblegli. 
Tandem ro Prze ktora złość, y Rankor ku nam nicfkończony, 
sia radda Tak fie zdało, jakoby humor bet dragniony 
011. 7 , $ ? "12 
Szláchetnego Narodu, á Bogd y ludži 
Prdwd w/Gtkie zdeptane, záczym to pobudźi 
Pand w gniew nie pomału cig fiki [brámiedlimy: 
Coż? więcey Władyfława, ktory już żarzlimy 
O włafna krzywdę [ivoje, niemogt tylko boleć, 
Traczy nie w ozdobie widzieć fie tey woleć 
Raczy wię żyć, niż kiedy z nadzieje tak wielkiey 
Bydź zrzuconym, bez winy y przyczyny wfielkiey. - 
Przeto do nog przypadfiy z kompunktem niemalem— 
Oycze moy. Ale y Ty ktoraś jednym ciałem 


lego przed 


Oycem jal, Z Pany [wymi od wieku. Rzeczy pojpolita, 
7 ‘prozna, Czyli cig to obyidźie? ywtymeś użyta? 
“s Lefcierpifs? ktorego mię wolne gło brzmiały, 


Yzcheči Mondrcbia tę ofidtrowaty 
Otym, mniey myślacemu, Tyran oto gruby 
Mieyfce moje zafiędźie? Nie żadney z tad chluby 
Nie prdgnę panowania, jesli złym panować 
Jeft panowad, y dZięczom tdmtym rofkazomac 
Bezludzkim: opuficzonym. Ani otoz Nicby 
Szforcujac fic. Przynamniey ta ich lekkość žeby 
Niezemflczona niebeła, y procz cięfikicy wzzardy, 
Bezkardnia Sakrament przyfiggitak tmardcy, 
Przofie doday pomocy » że zd te ich zbrodnie 
Pomfšytkim Aguilonie rozświeca pochodnie, 
Miecz [ie oftrý zdwinie, furye biczdmi, 
Y wściekłe Eumenidy [wymi Gorgonámi 
Za świat ich adžie zaflrafva, žeby ztad poznali 

Idzie fam „ kim igrafikay kogoták irrytowali. — 

Woyskiem  Ktorey fic obciaśliwey [kargi vžalimffy 

nno 1617, Twarzna on czas Syimowa,y (we naktoniw/iy, 

Do nicy Confultacye, do Mofkwy vehfáli ! 
Znowu Woynę, toż fie chuč we wfytkich zapali, 
Komu pokey „y jego przykre prożnowdnie — 
Pierwfiątęokkazya przy tak młodym Panie 


'Yfortn- 
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Y fortunę witájaæcs ktora nie juž owe 

Sukcefly mu porywcze z rázu Dymitrowe, 
Ale obiecowald trwalfie y pewnieyfle ; 

Sako w gruncie daleko (moim bejpiecznieyfie. 


x.legoAppa Tedy fic z zlototkáney pretexty rozbierze, 


rats y wojen 
na Cerá, 


Rumor jaki 
o nim 


Y bechter nieprzywykty Oycowfki przybierze, | 
Mickkim piersiom, toż ffyflak, po ktorym fię toczy 
Forga pior Fenixowych , dokoło oczy 
Ognifle Medužine żywa krwia patája, 
Y fdmym nieprzyjačioť wzrokem poráždja, 
Toż bron kuźnie Deropfkicy» y puklerz trojdki 
Hartowdny piorunem, Wulkanowey jáki 
Achillefow roboty, gdžie w okręgu matym 
Nicho žiemiť Ocean, z swidtem oraz całym 
Odkowdny w magnefie, niezbity, niezłomny» 
Y ták flánie przed Oycem frogi,y ogromny, ; 
A ten w oney poftaci widzac go y cerze, 
Rofkwiliwfiy fig fłodko, mffytkie razem zbierze 
Dobra btogoftawione, y boynie nań zleje, 
Ktorymi napujlony w niezmierne nadźieje, 
„Nic, tylko już tryumfy fobie,a zmycięfiwa, 
Z popiołow obiecuje y krzywoprzyfiefiwa 
Zdrdycow fwoich, ztym Oyca,y Matkę Krolowa 
Z tymywjiytkicb pozegna, a fwietnie nad głowa 
Orty mu polatuja, polor ze zbroy złoty, 
Miece blafki,y Niebo pogrzmiwa z ochoty. 
„A fam jdko młody Lew poki fig nieczuje 
W sile jeficze dźiedźiczney,tym fig kontentuje, 
Co kiedy ‘po przyległym ugoniw/e lefie, 
Srogi Očiec ze fregotowu mu przyniefie, 
Aż jdko mu paznokty nadrofta y zęby» 
Już z Oycovfkieyobroku niewyglada gęly, 
„Ale kark kuowemafi podmioż(ty tafowi, » 
Na [iva Prong ugania y fobie już łowi. 
Takżeć y o Kodźica wdźięczney zbyw(y firdzy, 
Bez jego dyrekcji fwoim fię poważy 
Gonić polems a ledwie Bug czarnawy minie, 
Y co miedzy Nimfami panienftwem fwym ftynie 
Narew czyfła. ledwie prog przeftapi Litewiki, 
A już tego rumoru powjytkicy Mofkiewfkicy 
Peľno ziemi, co ida za Woyfka, y ludžie, 
Kto im wodzem ? dż fig w fwey poczuwfiy obludzie 


Niewia 


PuNkT 1. | 
i -Niewidra y fumnieniem włafnym pokondna 
snes v- Mofkiwa zdraz ucieka, jakoparowdna. (| % 
*  Dofwych trzoda okolow, gdy nawatna czuje + 
Chmurę Páfterz, dta taż zanim ndjłępuje 
Y kogo niedofbiefył przypędźić do domu 
Cig (Shi z Jowijiowego grad wypadjy gromu, 
Zlije nd śmierć, owo wždy co vfito, pod dáchem ` 
Bejpiecznicyfie w tey chwili, tákim y či flrachem 
Przerdżenipaddli, a napierwey owi 
Ták vinkua z pod Smoleú/ka wfkok Fedrowiczowi, 
Tyl podaw(y zelżywy, jakoby ich Čienie. 
Ktore gdzieś tám pod żiemię Charon blady ženie 
Samne tylko fptofyty. Tož drudzy za nimi 
Y co po wšiách przyległych pługi Swierkowymi 
Siewierzficzyzny [prawuja, y co ku Stołecznym 
Dalfym żyja powiatom , niadžiey nikt bejpiecznym 
Niędźicy śmiałym, dle im btotd laj knieje, | 
Whytka woczu obrona, wflytkie y nadzieje: 
Z dczym wolny gdy Smolenfk,y ziemię bez ludźi, 
Tak zafłdnie Wiadyftams tym wiçtfa pobudzi 
Żarliwość go do pomfly.y dalfiego towu, 
A ndprzod w/pamiętane wfytkie owe z nowt. 
Szlaki pierw/ie, y gdźie Dniepr zrzodlá fwe poczyna, 
GRA = ďodžie Don vosnoroby naput siat rośćina, > 
zdłuż oe Yzdžie Defna, gdźie Wolga brzucha zbywa fwęgo: 
tuczone, 1 Nicod ndflych zdgonow coby. nietknionęgo, 
Zdraz bližfiy Czerniechow ze wfytkim Szewicrem 
Słonie razem, toż nowym niezwyczávnym torem 
Doffty Rezan po bľotach ,y przepáščiách wiecznychs 
Zlupiony Wotodymir,y przy niebefpiecznych, 
Potopach fnych Wołogda, Twery.y Kaługi, 
Ale y dofiężone częśći świata drugicy 
Narody ku Cefpium. Kazdń, Cerkaffowies 
Gdźie od Wodza wielkiego fiworzenie Liffowie 
Wioda rey przed inflemi, aż po pas Swidtowy, + 
' Y ottarz czdrowniczy Baby złotcy owey 
Kurzac wfytko popiołem , omoco ma w fobie 
Przefitworu y Aquilon, y zawarły obie 
Daleko Sdrmacye do Morzd zmarzłego, 
Nic nieufilo pożaru y miecza AK 


— 


l fo Wiabiscawa IV, 
Czym fa. = Pyzęto tak ukarana dopiero fie inftydži 


‘piona ciężko 


Mofkwa fivoicy niecnoty, gdy tylko co widži 
"Puftynie a popioły, y z ozdoba wfytka 
Kwitnacey Monárchiey twarz 6 jako brzytka 
Laski ypo- Samd nd fig zapłacze ,y grzech pozna przejitý 
koju prosi: W czym niezmogac šielámi, ktore juž m 
Sercd tylko ratować, Muro a Stolice», 
Myśli żyć pokora, y fwe obietnice > 
Dawne wznowić, o pokoy profiac y wytchnienie. 
Czyli nie dosť, že táka zá fwe przewinienie 
Wzięli karę? že Ziemia zapomina rodżić 
Zlož już fwoich,y Oracz zá plugami chodźić 
+ Kmyjacfię po chdchmecidch, A tylko zdáleká 
Dymom fie przjpátrujac, wżdy ježli człowieka 
Rufy ludzkość „y nie krmie [polney Krzescidnfkiey 
Wzglad obydźie przynamniey że tež nie Pogánfkiep 
Żebrza tajki. a wezym [ie zndyduja winnymis 
Popráviem na potym chca bydź ypojernymi: 
Ktora dcz od nięgodhych ludzkośći tdkowcy 
Prosbá betd flichand, nifkicy jednak głowy 
Miecz nie bije, ybiedość nieprzyjalielowi 
ay A Raz przepuścić, Ie juž zdało fie gniewowi 
gral Condy Dofć y lnferyom dziać nicnáfycoym: 
cyami, Przeto pokoy do czafu dany vnižonym: 
Ta jednak kondycya, żeby jdko Pánem 
Na on czas pod Stolica raz ich jefł obranem 
Tak zofławał Władyfław. Czym fig kontentujat, 
A mięćy tey lekkości ich niekonfidujac, 
Y zdradom przyrodzonym, dtugoli rychtoli, . 
Ktore Niebo przejzrzdlo, doczekać juž woli 
Pańftwa fobie trwdlfvego, y lepfych podddnychs 
Bo nie flo bram y watow dobrze wdrowanych, 
Nie firdży y zafłępow tak wiele tyficcy, 
Jako Miłość ludži (vych Pana broni wicey, 
Tu bejpiecznie,y na tym kiedy zafnie łonie, 
“> W wielkich pracach firudzony położy fwe fkronić; 
Jáko wzdjem gdżie widra z trzcinalig powiewa; 
Co zd pokoy ? y jakie noclegi tam miewa, 
Kto rozumie? niechayže zdraycom tym Tyrdnem 
Będźie Tyran, A wiaftym y prawdźiwym Panem 


Punkyr |. 
Naf Władyfław, niech fig dinies} rofpicra boki, 
Zeby potym nie dingo zgory tak myjokicy 
Cigay vpadí, Czerniechow przy tym y zdobyty 
Siewior żeby należał Rzeczypofpolitcy. 


Tá 


Władysław Ták pokoy wderżony, ten y koniec miata 


nazad f2cze: Ktora przez tak wiele lat niefkończona trwała 

śliwie ię Woyna ona. W Mofkwe duch jákoby fig wrocit, 

A cote Aquilony niezmierne vkročiť 

Zdprawiw/y fig dobrze ná jufše plugawey + 
Swych Zmiennikow , z Tryumfem wiedźie do Warkawy 
Ytám [ie przed oczema, fławi Oycomfkiemi: 

Cięffki znaczna koryśćia,y tupy zddrtemi. 


wroci. 


Wołos| 
mia coj 


States 
pierwfz 
BIRO 


BOSE Å AN EB ESS 4 al ka, 
MORA Al FNS TER, 
(ESSE RC 
DYS EZ ZN S ZWZ. 


S y Bed [p 


RA. id 


W AW 


Krolá Polskiego y Szwedzkiego 
Punkt II. 


Turecka Dy putnoc vjeżdżona, ytdkfię namzddło + 
M. jakoby Jię nd pokoy zdnieść zewfiad midto 
Bo kto po tak potężnym fmiat nieprzyjaciciu 
Rękę nd naš zamierzyć ? gdžie innych z nim wielt 

Przefłrdjiono Sasiddow, ktore pod Trycnem 

Chroni tylko Helice długim fwym, ogonem 

Oto ná Wichod,y ktora.długo fig roscita 

Woyna kiedyż Turecka nd nas fig zwalita, 

Sroga Woynd, jákiey (nadž z poczatku (ámego 

Funddcyi y gnidzdatu Saurotnáckiego 

Nie beto odpámieči, żeby kiedy gtows, 

Wjytkę oraz potęgę rufywjy Swidtowa, 

Powfłać miał Ottomdnin na málate žiemie 

Ttak čie kie obalić płodu fuego brzemię 

Zkad co zd mfi vrodžiť, w coy obrocone 

Ziemia razem j Morzem ápparáty one 

Muzo ty to wypowie ducha whe natchnanfly 

Y kadukow Phebonych, A naprzod poczamfy 

Od igrażek po lowych, y pobudek innych 

Do takiego rónkoru, ludži vkráinnych 

Y Wutefkich turnicy,y krwia jeficze [iviežey 

Z Potockiego pogromu niej(częsliwey Dzieży,  % 

Ty lepiey to pamiętafi, my fig procz badamy; 

A zwjł ludzkich y vfu dźwiękite zbieram). 
Woloska ie „ Žiemiá jeft Mołdduia żyzna y przefirona, 
miacojet? Od Rzeczki [wey Motddwy nie wielkicy rzeczona 

Stárožytney Dacji imię gdźieś zgubinfy, 

Td przed laty dawnymi wolna fibie bymfy: 

Przyfiła potym pod rożnych rożne pdnowanie 

Kiedy po Wojewodźie ficzęśliwym Stefanie 
Stanu iey Dwd Synowie zofidli, Stefan y Petryto 


eas Rożnych z [oba humorom: Lubo to fłużyło 


4 W ŁADISŁAWA IV. 
Pravo blitfe Stdrfemn, Sey pierworodny 
Yjefcze bet od Oyca Stolice tey godny 
Vzndny zá żywota, wdkže miodfiy fkory, 
Wytytkie przed nim v Czerni vbieg [ly fawory 
Z fadZil go z niey, y wygnał za cyczzjłe progi, 
Záczym ow opuficzony, jako zbieg ubogi 
Podpadt pod Każimierza w on czas tu wielkiego: 
Y fiebie,y wfytkiego Panflwa Wotofkiego 
Poddájac mu reiment Áo pomoc proflac, 
Z-kad zwyczayne Monárchom nad jego oduoflac 
Nędza politománie, Wozfko Krol wyprawi, 
Tzrzućiwfiy owego, przy piermfiey zoftdwi 
*ributaria Tego władzy; z ktorego czafu Hotd plácony 
Koronie — Dobra bet akcejlya pięknej tey Korony, 
B7% Toż gdy vmart Kdźtmierz, á Petryto znown 
W roćiwfy do przefitego z bratem [ie narowu, 
Ziemia wfytka zdmiefiať,y Turkom w te kłutnić 
Otworzył okkazya, ktorzy fie okrutnie 
> Wpazfy w biifkaThrdcya,y co tylko kráju 
Przy nifkiey Propontydźie, dž y ku Dundju 
Srogo fig zámieržýli, y jedným zamachem, 
Bofnę, Serby, Bulgdry,d Wotochy ftrachem 
Niezmierným ogdruelt, znowuż tu zbiegaja, 
Wieczny hotd poftepujac, atylkoczekdja 
Od nas famych obrony: jakoż poki trwali 
Ku nam w fwey fidtecznośći, sawfle ja miewa,i, 
: Ale kiedy rozrywać, y miejśać fig jęli 
Turkom pox) Gö raz z foba, Turcy ich nápoty rośćitli, 
tymsyażd6- Wydar fy im Multany, procz Ziemie tey trochy, 
tad, / GO i 
Sako teraz wgranicdch fwoich fa Wotochy 
Z ofławiw/y do czdfu: dcz jefeze > y przy teys 
Podtaż to protekcya Rzeczypofpolitey 
Długo fie opierali. Na koniec gdy wtory 
Machomet wžial Carogrod, dwfiytko jak zgory 
Poftto wfchodne Cefarfiwo, pwe ztey bet toni 
` Ofłatek Europy, tamże fig y oni 
Przekinaw(y zdrdzem, Z dobrej fwoicy woli 
Bijfiti indúfkiey tojórzmo przyjęli niewoli, 
W ktorcy jęczóć; tylko tę pocieche dźiś mája , 
Ze im wżdy Hófbodarow od Porty podźja 
Krześciańfkich przynamniey, zldda jednak gminil 
Twzgar dzone y farynyijakiego bed czynu 


Gtacyan co 
bet? 


lego Con- 
dycya. 
y zkad ? 


Wofoskim 
Hofpodaré, 


lezo w tej 
fortunie gy. 
Nietaż, 


i LP RNE, Tani 35 

Pod ten czásy Gracyan; ktory Setey wyn) 

Wielka wzniecił przyczynę > przez fwo mniey przyfiojhj 

Z Turki proces, coo nim taż namieni Święta, 

Bo jakom rzekł, że lepicy ona to pamięta. 
Vrodžiť [ie w Styryi w Auflryjdckin Gracu, 

Dość podłym y ubogim; gdźie nie majac placu 

W nędzy fig tey rarowad, kráje infe świata 

Fortuwiefwey zdmierzył. Aw przod Jig do Brata 

Vdał do Carogrodu, ktory nád. Bosforem _ 

Thráckim gdźieś tám miefikájac, Weneckim faktorem 

Bawit fie fkupowdntem towdrow wfebodowych 

Jako peret, kámieni,y dyamentomych | 

Robot drogich, y z tymi: 2dy fig w to wfsrobowal, 

Tegoto Grácyand częfłowyprawował (| | 

DoEuropfkich Monarchow, otworzone kędy 

Mudjac fobie Pałace,yprzyfłępy wfędy 

Gdśźicby fnadž bet inaczy prywatnym uiepoftal, 

Do wielkicy Hetruryi Xiažgčia fig doftat, 

A tam fig przypátrujac wfhytkiey jego dwornie 

Altecy y drmótom,updtrzył wLiwornie — 

Więźniow wiele Tureckich po fitdkietach futychs* 

Y Morfkichgaleotach do wiofet przykutych, 

Tędy politowdny nádich nędza w rzeczy, 

A co májac inflego ná ofobney pieczy, , 

W tey ludzkości jakoby,y hándlu fpofobie, , 

Zjednać kredyt v Turkow, yfawor mogł fobie, 

NÁ okup ich wprośi s czego pozwolono. 

Y dobrze fig powiodło kupiectwo m ono, 

Bo fkoro do Stambotu z nimi fig powrocit, 

Oczy Midfid wflytkiego ná [ie wnet obrócił, 

Ci pobożność w Gaurze rzadka przyznawajaćj 

Drudzy kofitsy odwągę, ile wzndwajac 

Bracia Oyce y Syny, z znakow przyrodzeniá, 

Zaroftey zadrdzone z długiego wigžienia : 

Zácomdžiecznosť v wfytkich, dž y od Jamego 

Kaftan odnioft Cefdr zá, ktory go do fwego 

Przywoław(y Sárdju Xiażęćiem vczynił 

Náxu wprzodj Biflaku, á potym przyczynił 

Też to mu Motddmia, gdzie zd takin darem, 

Możnym tedy panowat w Falfiech Hofpoddrem: 
Ktora jednak fortunę mniej fig [podžiemdna 

Atdk [kora y pretka miat zá podeyźrzdna, 


A bojae fie 
Turkow. 


pod nas pod 


past myśli. 


Z nafzych 


picrwize 
przyczyny 
tey woyny, 


Coich ob: 
chodźieło, 


76 W LApisLaWaA IV, 
Gdy dobrze to wważył, na jakimby fiald 
Slifkim gruncie, y żebytakieyż [ie nicbala 
Niepodobna, odmiany. Tu przyjażń niewieczna 
W/oczy tylko, ynaczas, a nigdy be picczna 
Z pogdninem: tu lekkość y niewiard fwoicb, 
A do tytb z dyametru Szkruputow oboich 
To go więcy trapiło, że Turki przyfławy 
Tuż miał zaraz nad (yja, ktorzy wfiytkie [prany 
Y namnicyfie (kinienia jego notowali, 
Oczym co raz do Porty przez mych znać dawali. 
Przeto baczac że krotko nd tey fie Stolicy 
Miał ofiedzieć, to uprzadt fobie w tájemnicy, 
Zeby fie w fkarb, y fame pieniadze fundowat, 
Ktorymiby w watpliwych rzeczach fig ratował, 
Y gdyby nań nájtapiľ wiatr przeciwny jaki, 
Miat ten zdjiczyt odrazu, ynędze wfieláki. 
Gilžie jednak fię, z tym podźieć ? gdzie y głowę [atonič 
To wžial przed fię ; poniewąż trudno [ie vebronic, 
Prożno zoflać ná nogach, Lata myśl flalona 
Jako cyga od dzieci biczami fieczoná, 
„Albo piorun niebiefki w byftrey btyfkdwicy, 
„Albo po przerzoczyfiey od Stońca miednicy 
Blak cifkany. Gdzie flapi owo wfledy [lifko, 
Oprocz Polfkajedyna w óczacb beta biifko: 
Poljka, ktorazdawnych lat wrodzone miała 
Z tym Poganflwem rankory,ta& mu fięy zdala 
Potedže ich wydolać, y pofłdnowioncy 
Nabliżfiym bydź Azylem inprežie fwey onej. 
Przeto podpaść tu tnyśli, y dać fig w obronę, 
Czymby jáko do dawnty pobudžiť koronę 
Ziemie tey poffefpi, tdk zbywfiy Tyranow, 
Wrocit do fłarożytnych poddane [we Panow. . 
Ale przed Grácyanem jeficze y przyczyny 
Do zwalenia ták wielkicy y čieflkicy machiny 
Dricie były. Bo lubo ndfy fie tak zdali, 
Ze otę Prowincya jakoby niedkali, 
Oprzykrzyw(y niewiarę y ślifkość národu, 
Przecież ich to bolało, že tež Carogrodu 
Rozwijdno Choragwie, y między infiemi 
Szerzył fie Bifurmanin tytulem tey Semi, 
Jego jednak potęga, y ktory flrách zrázu 
Objfied! wfytkę Europę, wfelkiey do vrdzú 


Bronił 


PuNkT IL 
Bronił nam okkazyi. Więc y pakta owe 
Niewzruffone nieztomne wtym Solimanowe 
Droge już zagrodzity. Oprocz co prywaty 
Mieli fwoje niktorzy przez potężne czáty, 
Kusili fig wielekroé (ách) nierowna sila 
3 Mobiła O ten fidniec, Zmtafícza gdy z Jeremim Mobile 
Conjunkcye Zafity owe przyjdźni wielkich tu familij» 
145. By jako Konflantego po Oycu zručili 
Turcy ztey to Stolice, á Tomfię podali, 
Potocki. w Nápiermey Potockiego tym irrytowali 
Wołofzech Ze fie vjał zd Szwagrem,yprzebrawfiy z kwidtu 
siah sA R Sczero młodź y wyboru, klefke ong swidtu 
clades, Przyniofł nieopłakana nád nieflezefua Dźicża, 
Kedy jeficze godziś dźień pienia [ie krwia [vie ža 
Tamte wody, A miedzy motłoch zámiefšány: 
Y Konfiánty zabity, y fam poimdny» 
Tož nie dlugo w te tropy ndflapit Korecki 


Xiażęra Ko. 


teckiz Wi. Toż y drugi z niemałym gronem Wiśniowiecki, 
Owl Ktorzy oba za żony waiawfly Mobilowny » 
A májacztad vraze y žal z foba rowny 

O krzywdę tę Szwagrowę, mśćić [ie jey podjęli > 


ponim 


Z Alexandrem rodzonym. Jakoż y dopięli 
Ze Tom/ię ztey Stolice wyfadziwfly znowu 
Pofadzili owego. Ojuż tu dołowu 
Nad piord ynad sites przez to fig podała 
Wielka im okkazya, gdy irrytowald 
Rzecz tá Turki.y oprocz że Hordom pobliż(ym 
Ale y Sylifirzanom y innym powyżfiym 
Narodom Rumeliey z lmbrabimem Bafa > 
Rofkázano najflapić, co gdy zgdricia nafla 

k W takicy belo nierowney, opuśćiw/y Sally: 

ouy Przy lito mieć fig ku Dniefiru , w ktore wtafnie czafy 
Wi/niowiecki otruty, wielki mur tey woyn). 
Jezliže fjęw Szlachticn humor tak przyfłoyny 
Znalazł Polfkim? y ferce więtfiey čči pragnace ? 
Zeby w te Ottomanfkie tak štnicle Miefiace 
Poyzrzał kiedy? dni ztad pomrużywfy oká 
Niefłrawniey/la porcya tego to bet Smoka? 
Y doznałby, gdzie nie wprzod wilczey [wey naturze» 
Pozwoliwjy obroku, zgaśił go w farfurze 
Zárážonej przezzdráde Greczyná jednego, 
A i A jedndkże Korecki nic z przedfięwźiętego | 
Pronit H Nie- 


ec ag Wrapistawa IV. 
casa: Niejpu fezájac rdukoru ,woyfko zbierze fwieże» 
„aje Z ktorym jako Imbráhim rofpusci na leże 
Imbrahim Turki five y źimowią tak niejpodźiewanie 
Baile gromi. Zbiežať ich bez rumoru,y uderzył na nic 
Jako piorun Fowiflow, albo potok ktory 
Ná trzodę żerujaca [padnie gwaltem zgory 
Po dźdżyjłych Pleijadach, w ktora chwilę froga 
Sami w jamy pafterze zbięgaja gdźie moga: 
Tak y Bafa nie zdraz przyfiedjiy do fiebie - 
V mknie 4% pod Brabitow, a po tey potrzebie 
Duchem wielkim Korecki y fercem niesiony, 
Powfytkiey Moldawiey rofpusci zdgony 
Bez wflretuy odporu. dž y drugi znowu 
||| Tylko co pokazany przeciw Oryowu 
aeg Tabor zniozfiy Turecki wbieży Tebinia, 
Y takdiugotafkawa nd [ie tę Boginia 
Miat fortunę, przy cnocie, y [pot meftwie [ivojene, 
Ze dwandscie y innych fprawiedlinym bojem 
Potrzeb z Turki mygrawfly ná Deliormány 
Poyzrzał judy Thracya, gdyby ratowany, 
A przećiw tonie belo pofpolitey Rzeczy, 
Ktora, [woje rejpekty midid w tym na pieczy.» 
Oprocz fłyflac z daleka jego te zabiegi 
Nowe w nim Caftryoty, nowe Szkdnderbegi 
Sobie obiecowátá. Czego fig lekájac, 
Takare, Aa noe posithi y ludzie czekajac, 
jego „3 , ; nA a , ' 
simbah. Z zddundju Imbráhim, chytrze znim traktuje, 
mem. — Gdžie nietylko Choragiem że dać obiecuje 
Jego Alexdndrowi, ale y famemu 
Ztożełlibyw tey mierze vporowi fpemu 
Maltany od Cefirza, A wrocit Tebinia, 
gdkoż ( 6 ambicye czego nieuczynia | 
Prožne w ludžiech) Bafie chcac z niewolić tym fobie 
Podať Zamek. Ajednák rezolut na obie 
Bedac ftronie > pogladat, co z częgo bydź miało, 
Turkom niedowierzajac > aż fięy tak flato, 
Że tylko co opłonie Dunay ze fmych lodow, 
Slifryifkich moc znowu y Serbfkich narodow, 
Przeprawi fie do Wotoch: gdzie na rofkazanie 
W tropy Imbrabimowe pod Waftujem ftdnie. 
Tu Korecki pod owym maflkarnym przymieržem 
ktorego Widaac čo fre tdiło, d z Potockim Jerzem 
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Zniozfiy fig z Kozaki, jako burzá fpadnits. 4 
Y firaż pierwey, apotymy fading vkrádnie 
Tak pretke Viktoria, meigmucy tedy nocy» 

Że Turcy, niż pofirzega,uici rey oboz mocy 

Y (ami fig pozndja, Padaiew tym trup gęf)> 
A z pokojom, y krwawy popodźi tak częfiy 

Prut adbrztnieje, lubo to wielka z nafsey flrony 
Część zwycięftwa, Potocki ną ten czas zgubiony, 
W jakicy jednak nagrodzie tuż przy jego głowie 
Społem dwa Moftyjowi polegli Synowie » 

Ktory ponich w żałobie v Porty to [právil, 

Że tey tu prowincy Imbrábimá zbawił 

Y wczynił Mauzulem. Na mieyfce ktorego 

Gdy dofšľo ták powoli Turkom do żywego» 
Awfzerz> s wzdluž grajju(a bez káránia ndfsys 
Rofkdzano na koniec z Woyfkiem Skinderbafy. 
Bofny Beglerbegowi,y Tatarom w głowę: | 
Czekać jednak Až dotad, pokiby w przedowę, 
Czaujć dekidracya, przynicjł tu z Korony» 

Z wołali te Krolewfka Korecki zagony 
Rofpuficza po Wetofiech > bo Zdyby tabeto, 
Jużdy fig tym przymierzą znacznie nárufieľo, ` \ 
A zdraz tey niewidry mstic fig przegrdżajać: 
Jednak y tg gotowość przy tym.oświadczająć: 
Zdali fig to, Połakom, že ich Tomfia wadźi, 

Tedy zniefie go Cefarz,a Raduta wfädži, 

Tylkoby Koreckięgo uwieść z tad co precy 
Suromymi Emiry. Tu czego [ie więcy 

Mogt po Krolu podziewac? wiedzac o tym pewnie 
Ze gopożkać to miało. Przetoż fobie rzewnie 
Zaptakawfy nafironie. O Boże moy wieczny, 
Tožem zetvfiadopuficžo1> toż nigdžiey bejpieczny, 
Czyli krzywda Sieroçá więcy mię bolała 

Nad część Krzyżdtwojęgo, ktora mi dodała 
Takiey zewnatrz otuchy, żem Dnieftrowe progi 
Smiat przefapic? y Pogan nabawił tey trmegi 
Jeden Szlachcic, że gwoli moim tym zabiegom, 
Až fdmym fig kázano rujlać Beglerbegoms 

Y fukać mię koniecznie w ofiatniey gdźie Ziemi, 
Ktorym żywot winienem pofpabi y ziemi, 
Gdžiež więtfiym fig vrodžiť fortuná zdarzyła? 
Gdźięy rowna ku fercu sietá moja była? 


H 2 Fthoby 
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Czyby tejuž ták znacznie vdeptaw(y krdjes 

Bety mi nieprzebyte Hebryy Dunáje? 

Albobym przekowawjiy oftre karki Hemu, 

Nicpojźrzał Cefarzomi nawet y fimemu 

Smielew oczy? y ktorych ruiny adźiury 

Z dlugiey fiárožytnosči 6 Stambolfkie mury 

Niezawadzit kopija? (Ach) pro&ny gniew prożny, Co myśli 

Gdy jako człowiekowi fortuny fig rożney lęgi 

Bać mi przydžie, ktora, gdźie kinie fie, niezgadnę, | 

Procz, to wiem, jeśli na iey przećiwna przyjadnę 

Kiedy nicdyfikrecya, że na obie zginę 

Stronie rázem, y miedzy tymi fig vfkrzyne, 

Koniecznie Szkoputdmi, owdźie Pogdninem, 

A tu włafna Oyczyzna, lubom jeft iey Synem , 

Tam fmierć pewnd, wobroka Lwa zdkrwawionemu, 

„Albo wieczne wigžienie, tu zdź nieficzęfnemu 

Luboby z przegranego Vchodźić pogromu 

Pray fito kiedy, po coby nie beto do domu? 

Oprocz żebym pokoju turbatorem zwdny, 

Y po dworach, po Stymách oto bet wotány, 

Raczy, raczy želázem vrumować wrota, 

„Albo fobie do śmierci, dibo do żywota, 

Yztagársčia álbo mi Thrdcya zwojowąć , 

Allo flawe,y przefłete zdpieczętować 

Krwia zwycięfiwa, kiedy bydź niemože inaczy. ` Przyczyny 

Y tdk z apprebenfyi oney y rofpaczy, ję ej [zu 

Nieczekajac ná zákazy owe mandaty, Ktory z K 

Podemknie fig pod oboz.y potężne czaty zakow wii 

Wprzod puscinfly przed [oba Bafye irrituje, se 
Bitweds z Ze [ie nań nawalmośćia wfytka wysforuje, 
defperacyi Ktora zewfad ogdrnion, gdy prožno dotrzymać ich dwoj: 
gdźie porażo JUŻ ma placu, dopiero tedy fig da imdť, S Imig 
ny w Stam- Kiedy vmrzeć niemoże, y kwiat on przebrany Fide, 
viazaná, Spol z nim poległ. Sam zátym zd drogi poftdny 

: Cefarzowi pecyat, z Mobiľami dwiema 


W dżięczny widok przed jego wyprawił oczemd, . 
Tám, z kad fwieżo Potocki za Gracyanowa Mieľzkania 
Wyfiedi bet promocya, Fenihiffarowa 
Záltadl wieżę, údnedze mfytkie okamidły, "> 
Poki Fata pierwfly raz wyniść mu nie dały. 
Z ktorych klefek poganin y pierw/iey ywtory 
nin frozfzy, Nafych tedy w Wotofiech  wpiawjy fie do gory 


Zkad Poga- 


get ght NIK Folk 
W rożne fie prezumpeje y dumy nddyma, 
Zwłaficza o tey oftárniey gdy tdk wiele trzyma, 
Jakoby zjadł put Polfkicy w jedynym tym gronie, 
Y kwist wfiytek y zaficzyt odjat ztad Koronie. 
Przeto widzac jákoby zátym mogł przyść fnddnie 
Do icy opdnowdnia, ná tych ptdkach padnie, X 
| Cemyili, To fobie zamierzy, žebyz nia [probovať | 
y AN 3 Ddlfiey woyny. Do czego kray go inwitowat 
W żywność wfelka obfity, možny y przejtrony, 
A żadnymi Eurypy, ani otoczony 
Chinenfkimi murami, dle wfšytkám mffytek 
Otwarty inkurfýom : Mimo ten pożytek 
Żiemie żyzney, Narodu tym wigcey fwoboda; 
Y dźielność y dnimuf, y by mie niezgoda, 
A wolnośći tak wielkich miktore náromy, 
Bethy niczwyćiężony przypadł do gotowej 
Myfli muy humoru, Jefcze go żdrzeła 
Y fain Religia, gdźie procz mnych sieła 
Obligow Anefiey, wprzod zdwfe to sślubi 
Cefárz kdźdy, że wfiytkiegaury wygubi, 
* „Albo pobiffurmdni, inaczy niebedžie 
Pánem świdta wfytkięgo. Co gdy ták uprzędźie, 
Myfli o tym z kadpoczać, ydotcy machiny 
Przyść budynku, Z nas żadncy nie bełoprzyczyny, 
Przyczyny Bo lubo to prywatna, tak pickúcgo grond 
Woyoy leu - Z cuba fittu korita, wfidkże fig Korcná 
Korey z Ko ZAtow/yżka niebrata, bojac fie w czym owych 
zakow wiiat Swiętobliwych vrážiť pakt Solimanowych. 
"te Zená fame niemogac zmyjlič nic Polaki 
Stáry zakał, ywinę złoży na Kozdki. 
Ich dwoja- A tychdwa fa Narody , Ci co ku Tryona 
a Imię y Wziawjiy od Mofkiew/kiegolmię fwoje Donu 
żyj to- Tám gdźie wpada w Meotym przećiw Ozowowi, 
Pana tegoż [uchá a. Drudzy tu Dnieprowi 
Na wfchodrány. Od Nizuraz fie Nizowedmi 
Kiedy nadot [padíja, raz Zaporofiedmi 
Od kdmiennych porohow rzekitamtej zowa 
Ktorych dżiewięć zadeznie fych,d4 Kodak ich gtowa, 
Toż y drugie zá [oba jakoby jakimi 
Dniepr vmyflnie zalęgły grzbiety wyfokimi, 
Morze mu zafłępujac, ftyfieć tdm niczmierny 
Tumult wd |padźjacyćt „y ebrapliwe Lerny, 


Vrodzenie 
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Y Charybdy y Scyl 
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le firdfinie bełkocace, 


Y ná dnie palemony ogromnie wyjace 
Pod wiecznym niepokojem, toż zá progi tymi 


Sieta pigknych oj 


Tomdkowka Stolica, 
A ten( cofamilij tk 
Z Czernicy oprocz ze 
T fłobod Vkrainnych. Kt 


Wieczny tu wyw 


firowow, miedzy gdźie ktorymi 


y gniazdem Narodu, 
nie fię ich y rodu) 
brány bližfey Kijow/iczyzny» 
odlbo z ojczyzny 
olániec, dlbo komu roli 


Przykre dźieło „y zátym dowjytkiey Jwywoli 
Smdkuje okkazya, tám jednak zd czá[em 

DI ug nędza, J nieba firápieni niewczajEm, 
Fdkoby nd wfselákie prace okdmieja, 

Y trud niezwyciężony: ztadże gdy niesieja 


Ani orza, czego 


Tym fie procz kontent 
Wielkie owe zawód: n 


krwia y fabla zdobęda» 
uja. Awprzod gdy 
d rzeczki Jpadaja, 


Y tám zddłakfyjami więc fig wgdniaja, 
Około wierozubow > y ryb innych tomu: 


Toż ile co myjliv[y 


Pia , 
po džiczyznách znowu 


Niezmiernych tám záchodzac, zwierz Jirze 


Albo co fię nawinie, 
Obrywczy y [ukceffu, 6 famym pochwili, 
Niekuffonym przed fo 
Do ktoréy to przewagi wie 
Z ld{fow famych 
Czołny na dot goto 
Yte albo zjefionow, 
V;robinfy pałałow.g 
Inkurfiesor Offatniego Limenia, y przy 
Z wielkim trzafkiem y bu 
Z tamtad fig opufse 
Stońce wiofagsy lody 
A tám kiedy po 
Nie tylko pomorfóczy 
Ale y Thrapezonty, 
Tauryki Her fonezy b 
Až y pod nos famemu 
Prętkościa nieftycháná, 


że z oncy tdk cżęfiey 


przelęda 


aja geflys 


ba Morzu pomyślili > 
Iki powod maja 
„gdy tylko. com niejpaddja 
we, zbrzegow po 
albo modrzewowych 


dźie już Dniepr dobieży 


Dnieprovych, 


ftrzelczey wieży 
kiem w Morzu fig ochynies 


Twfytkie wbięgaja Cia[fy y armaty, 
Wichodowey Karódyni,) nie {ni [ie komus 
Oni juž gdžie w putmorzá, ) znowu wnet 


zaja, tylko co rozwinie 
rojpušči cierplive. 
fluža wiatry im życzliwe 
zný, y bližfše kilie 

y Theodozye, 

eż odporu burza, 
Cefdrzowi kurza 
boy Morfkie czáty, 


w domiti. 
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“ PuNkT II. 
lg a bz A zdprawdę wielki to bel ná Pogániná | 
hi ich ama, Biczy piorun, by nie z nich famychże przyczyna 
„1638 Ze dais tdk wniżeni. Bo bijac pogany > 
Sako zdwjie ficześliwi, tdk na wtafne Pany 
Skoro fie zdmierzyli y wfiytkicy fwywoli 
W zdárli wodze, do fwoich poczatkow po woli 
Przyfili, y powinneśći, oprocz kilku omych 
Zadtrzymanych tyfięcy w fłużbie rejejirowy ch, 
A jednák nierdcbujac zcery ich disie fey» 
Tym więcy podeýzrzdniy zawie firafiniej fy 
Turkom belis že przy fey takowey byfirosci 
Miaft ali gdźie dobyli, albo ktorey włości, 
'Dufle żywey nicżywiac oboicy plči polem 
Wjiytkó ze krwiay brzytkim zmiejiali popiołem. 
Tarskie Jako takżej z drugiey Tatdrowie ftrony, 
Cave ira Czoto fárpiac y boki piękney tey Korony, 
Ys Niejuż tylko wrywcza zwykłymi czdtdmi, 
Ale co ich wfytkimi na głowę Hordami © 
Z przywojca Kantymirem, ktory tetu pola 
NÁ wieczny nam niepokoy zalegt od Podola 
Zewfiad ja {puflofeli.y tdk fig w nic wpdsli, 
Ták y w žiemie daleko kwitnace iey zásli, 
Że ledwie kto zd Wifta zdał fig juž bejpiecznym, 
W ktorey owa brzytkošťi y dymie [wym wiecznym 
Mato fic już y znald „oczy przečierájac> 
| A Bug ledwie za Azyl jaki fobie majac. 
PodBufzanà  Zdczym fkdrgi zobu firomná ktorých fłuchdnie, 
fa wiszą Pierwfia owa pod Bufa Commil]ya flanie, 
7, , 
Gdźie Zotkiemfki návyžfšym Sędźia x firony nafiey, 
Aod Porty kazano tákže Skinderbafy i 
Ktorzy w flufinych obozách fiawiwfy fig fobie, 
Kto, komuby w czym niepraw, ná fironie to obie. 
Turcy chez Erzed fig wžieli, gdźie Turcy naprzod jády [woje 
see Wywarli nd Kozaki, że z nich te záboje 
nki znofić Twfytkie dźiś balá[), dnie tylko žeby 
Zmośić ich z Zaporoża,alz yte gdźieby 
Nowe w polach rufione nicbely flobody, 
Gdžie pod žite, y Morfkie [chodza niepogody, 
Grożac woyna. Na co gdy nafiy odpowiedza, 
Ze acz otych poniekąd bumordch. ich wiedza, 
Nafaych na Jednak drogi Hultájom Morzem kto zabroni? 
telpons. Ye co nam do Morza? Omfiem fami oni 


Ba Yraprsrawa IV. 
Fako galer tdk wiele y drinat mdjacy 
Ná lada tey licboćie czotnách płymajacey 
Czemu fig nicodyima? niech ich gdžie potkája 
Gromia, bija, tymnamnicy nas nierozgniewdja, 
Ale žeby gwoli nim powfiawać te miaty 
Miafid nowe, naflarym ktore zafiedźiały 
Grunčie Polfkim, to jeft kok niemożny y trudny. 
Co jednak fa Kozacy? że kilka tám fudny 
Gdy my otym niewietny, ná Morzegdźie wpddna, 
Yidm co koto brzegi záriva y vkrádna, 
W iętfie [kody daleko. dni porowndne 
Cierpiem my od Tatarow, ono zwojowdne 
Vfšytko zgruntu Podole, yczęść wigtfia Rufi 
Dotad w dymie ; a przyznać każdy żywy musi, 
Le to dni zprzypadku,dni z ich fwywoli, 
Ale wafley vmyflnie dobrowolney woli 
Džieje fięy rofkazu. Bo po coy w polu 
Przeciw zdraż koczuje Kańtymir Podolu ?, 
Po co hordy Hanowe? y miedzy fig nimi 
Sdnczdrowie miefiaja? Czego pod takimi 
Vinbrámi fie[podziewac, widźieć kdźdy może, 
Y że dni palanki, dni Zaporoże 
Ale cowiyminjiego. Toż gdy fie záládza 
Przy tym Nafty, Ordynanc od Porty oddadza 
emits, Świeżo BAJy, że Cefarz ni oczym traktować, 
kuja náde- Ni do śrzydkow nijdkich kaže przyfłępować, 
wízytko Ber Ažby jedne Ber(fadę mimo wflytkic inne, 
faden |. Coich siddfo ták wiele Miaftá vkrdinne 
Pierwey niż co zniesiono. A ta w Domu bela’ 
Xiažat niegdy Zbardfkich, oczy otworzela 
k tey przy Nie tdk Turkom dla jdkicy znaczney fwe} obrony, 
"WW. Ale że ieyofadza Maż bet doświadczony 
Wafil Boffy. Ktoremu ku jego dzielności 
Pol za Bofkich, y dziczyzn tamtych głębokości 
Dobrze bety wiadome, gdžie famym fie czajem 
Jdko nd Oceanie midrkowat kompafem 
Pod ktorymby bet niebem. Czym częfło zapadał 
W lada trámy ytozy, y wiele vkradat 
Turkow przejeżdzdjacych, także y Tátárom, 
Do zwyczajnych koczowifk, dibo fwych Tymárov, 
Amie ráz y odkrycie z nimi fig počierať, 
Y o fam dž Oczakow, y Morze opierał, 
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Zhad jdk owi wyrufýč, nigdźicyfię niefmieli> 
Tak y myfiny języki fwieże zdwfiesmieli - 
O Poganfkich zdmyfłdch. Toż tedy korciło» 
To im ynd Berfiáde oczy zákriváviťo. > 
Ktory fekret gdy nafy pojmay zbadája: 
Pozwola na Lubo widzaná oko,gdźie Turcy zmierzája: 
ty sle dime Zeby to pozwoliwjty , od-miafia jednęgo» 
` Mieli potym powoli przyftęp do drugiego, 
Ttdk dalicy, óżby Jie vozbiegty te koła | 
Jednókże nieuczynič gwoli mim nic zgoła, 
A nie takimddlece, jako powfiechnemu 
Dobru y pokojowi, kómu wważnemu — 
Nie zdało fię,dobrze te pámigtájac rády O 
Przodkom fwoich, że gdyby przyjitonamdo zwady | 
Kiedy z tym Pogdninem, nie wnet fig porywać, 
Ni drážnič lekkomyślnie, dle go wżywać 
Wjytka wprzodpówolnościa, y [pofoby raczy 
Oprocz gdyby niemogto już już bydź inaczy, 
Tedy co ich sictdmi rufye fig wfytkiemi, 
Y bronić, ale doma, y tylko w fwey Ziemi, 
Ktory refpekt wyfoki majac ten ná pieczy» 
Zgoddoto. Což? kiedy cudzedáť nie rzeczy? 
Yztad pofpolitemu gwoli pożytkowi, r 
Prywdtnemu vezynić fikodę Szláchéicowi? 
Do fwiętey Zbarafhiego ná on czas pamięci, 
(Ktorego dźień, Oyczyzna dotad jeficze Swigti) 
Koniuflego wyprawia, on tedy w obľoku 
Ludži [vych do Obozu ku temuż widoku 
Oyczyjłeniu przybywał, gdy [prawiony otym, 
Widzac tákže co z czego miało wnet bydź potym; 
Tże dni Berflóda, dni Zaporoże 
W tym Jig žielu taito, firzeż Cpowidda) Boże 
Żeby przez mię, y mata jedne tę mieśćinę, 
Miał wrośćić pogdnin do wojny przyczynę 
Każę ja znieść Berfiddg, niech mu niczdwadza, 
A nie mnie, dle fobie Oyczyzna dogadza, 
Ták Piafkonjki zeftány pierwty gmin zdtrwoży, 
Że z Miaftd pozbięgója, toż ogien podłoży, 
Berčiadí zá- Ktorým Jptonie zdrdzem, daw/9 głos baftomy, . x 
O Zemrzeczy zokkazyi przypadł przypadkowe 
Czym jako fie pogdńfkim fiumow wygodzito, 
Tak ewych fubftdncyom nic to niejikodziło, 1. 
I | 
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Bo z tadzdraz nd infa fłobodę pomknieni, 
O czym Turcy dopiero przez fwoich fprawient 
Do dalfvego traktatu fktanidć fie poczęli, 
Gdźie koniecznie ytego dokázať nápicli: 
Zeby Wetoch uftapit Mobitá Jeremi, 

Turcy Mohi ( Kładac y tę przyczynę miedzy bydź infiemi ) 

tow , wie- Z Domem [wim ná wieki, ani nie miał donich 

cznie od Wo |: ae a : 

toch arcem, Laduego juf przyfłępu: Także yco po nich 
Nafiapi Hofpoddrow, tylko či bywali, 
Ktorych Cefarz fam poda, dni fig w to dáliey 
Krol już nie intrygowat ; Wielka y to prawa 
Niemnicy beta, odfadźić dźiedźicznego prawd 
Kogo przez to? doraz ze wfiytkicy oyczyfley 
Wyzuć fig preten(yi? Ale żeby y z tey 
Niezfiedł ftrony, lubo to bez Seymowey woli, 
Tnd tę Condycya Zotkiemfki pozwoli; 

Nafzy ime Tym chcac zatkać paficzekę pfu ficzekdjacema, 

muent lubo Ale ytdkwięcy fie ndpierdjacemu 

mieoftroźnie SA ai 
Jeficze beto niedofyć > Bokiedy przyść zátym 
Miało do Konkluzyi, znowu owd nd tym 
Baba kole, żeby znieść Kozaki koniecznie; 
Bo inaczy niemoga z [oba żyć befpiecznie 

Turcy na Aninigdy w pokoju: W czym tę złość tdili, 

Kozaki zno Zeby jdkokolwick ich nánas rozdrážnili, 

Y zdtym przez podarki, y gładkie namowy » 

Icbże jámych ná nafie oburzyli głowy. 
Až y druga nowina, Tdtarowie w Stemi 
Pala,wiaża,y {miedo noclegi prętkiemi 


Przeprawiw(iy fie przez Duieflr, Rafókom wht vdieclh 
yJię | : ij & 


Gdy podtymi traktaty owi fię niefirzegli 
Miefikancy niebożęta,dle juž y dólicy 
Tatarowie — Widžieť ognie. Czym nafty gdy fie flurbowdli 
PR Giefško irrytowani, żeimtu ćmiaoczy 
Larwa jakaś pokoju, á tám fig krew toczy, 
Y želázd błyfkaja: jako owi znowu 
Ná niekarę Narodu, y tego narowu 
Torey ich Trudne ich bamowanie , gdy tókie ćwiczenia, 
exenam. Y wfytkie fwe zabawy maja Z przyrodzenia, 
Ze proznować niemoga, wfiytko to fktádájac, 
A wrecczy [iva obludę flowy pokrywajać s 


, 


Że y náfy pofirzegszy ná czym fie bawili, 


of 


Ong to Commillya z niczym rofpuścilś 


Dojć 


Tande 
wlzytki 
nic, 
Czym 
zacy irr 
towani 


czatnen 
wpadne 


Aty fam 
kurza Ci 


grod. 


Tatato 
takie od: 
tuja, 


\ 

AP ua Kee A, 6% 
Dofyć majac że w pierwfiey trdktatow tych probie, 
wink a wzdjem y zęby pokazdli fobie. j. 

nic, „O ktorej tranfakcyi gdy fig niefkończoney 
Mia Ko- p dogi prętko Kozacy, zdraz ) 6 oney 
towani ná „ Burzy nd fig pogdifRieys wčiežfie fig pobudza 
czatne morze Przeciwko nim rdnkory , ynie orzecz cudza 
Wpsómm, Ale o iva žárzliwi, nd niż wuct (baddja, 
Y tam jako nawięcey czolnow {pofibiaja, 
Na ktorych fkoro lody Duieprowe optona, 
A puľnocní życzliwi Afrykowie wiona 
Morze czdrue zturbuja, y wprzod wielkie owe 
Vbięgjly pod kilia wrota Dundjowe 
Nietknione Bulgdryi pemorze ohurza , 
Gdžie Zofia, na popict, gdžie y Warne zburza: 
Varne ktora dopiero, on przez lat tak sita 
Winny dług Wtadyftdwow tedy záplačiť 4. 
Z kad pierwey niž rumory y ognie widome 
Ich wydadza, przez fwoje Eurypy fwiddome 
LZ hie&a Konftantynopolsy by nie na czele 
Zamki owe zobu flron (Włochom Dardanele) | 
Przy Thráckim już Bosforze, nadź vfsliby belt , 
Miafto fämo ,d przećież ták nim zatrwożcli, 
Że ze flrachu cożywoy zdmźiętey trwogi 
NaSkuder do Azyi gotowato nogi, 
Y Cefarz fam ná towiech tedy zabawiony 
Jakoby ná Pegdzie raczym bet niesiony, 
Vinykat do Sdrdja, dowi z matury 
Lekkiey fwoiey, tylko co okurzymffy mury, 
Y pod bliż(y Cafjymbajć podmiot(y pochodnie, 
Vinkli nd zad, Ktore ich pożary y zbrodnie 
Z wieże jedney wyfókiey, tedy bedacemu, 
W teyże (prawie pokoju tám Otfinonfkiemu; 
Turcy pokazowali záraz przegrażajac 
Y jawna mu návezy zdradę wyrzucajac, 
On jednák im žárliwiey kto go ztym napadał; 
„Albo ná fwywolniki , albo Dońce fktddat. 
Jakoż yTatdrowie wet zá wet oddali 
c. Nam fówito, gdy jako nigdy przedtym daliey 
tuja,  Rofpusciwfly po wfšytkim Podolu zągony, 
Y Rusi,y Wołyniu, niezliczone plony 
Y korzyści mygndli, co raz odwracdjacs 


„A wfytkiego w Wołofiech fkład y rekurs indjac. 
$ I 2 | 


Zdczym 


, W rapISŁAWA IV. . 
Cezmu kon Zdezym gdy te bez końca džieja [ie zdbiegis 
** Ytdm morze, y jego okoliczne brzegi 
W wieczney zdwjie kurzdvie , tu także kwitnace 
Nificzeja prowincye, y tylko gorace 
Zarza fięz nich popioły, d codžieň zduosi 
Skindecba. MÁ Pie SE niepokoy. Oraz jeficze profi 
fzaznowu 6 Skinderbdjia Hetmana, aby fig z nim zjechał 
Trakrary -Y by nawet ofłatnich śrzodków niezaniechat, 
prosi Zeby tylkoodwroćić, tuż zaraz nád głowa 
Miecz wiflacyy wong zfłrony fwey gotowa. 
Czemu juž mniey ufdjacs żeby kiedy miło 
Co bydź ztegos toli dofyć mu fig zdato 
Zjazd ich Yw tym Turkom vczynić, zkadwniemdtym gronie 
x PA Y Paniat , y ochoczych; na rey Dniefiru flronie 
"0% $tdnie pod Oryninem , Oboz zdtoczyw/(y, 
Aletona wy Co Pogánin nd mymiot tylko wezyninfy 
mios — Zeinknat podeň Tatary,ktor zy fię o boki 
| OQtdrfty Obozowe, znowu w [we przefkoki 
Bra imo 1 zázony kincli. Ziemię mfkroś przechodząc 
oboz pędza, CA pl ny bez kardnia zdobyte uwodzac 
W oczach Wafká mfiytkiego: Kaogoż nieludźiła 
Wściekła tedy Bellona? patrzac ná tak silá 
Dufi w Pogánfka niewola mimo | drowanych, 
Atych z koni fiynionych » owych wpizú sčinánychy 
Ale zbiednych biatychgtow y flabfiego gmin, 
Jednak zakazanego przeftapiť terminu 
Hetmanski Y pomknač fic z obozu owże rejpekt flary 
zákaz. Bronił z Turki. W czym žadney jakoby już miary ae 
Niemiał Hetman,y zdał fie zvmyjlnie folgować pic Ski 
Temu poganinowi , jety nan fstychowac RPA $ 
Zarazem Inwidye, co zmlaficza gorçtjych na po | 
Albo kiedy niechętnych, czemu dodał więtfych pole 
Sam Poganin fufpicyi zwrodzoney chytrośći, 
Gdy Rus wflytke przechodzac, jęgo mijał włości 
Y opuficzał nietknione, w rzeczy ochronid, ac, 
Ani wfytkie języki z tad go náraždjac 
Jákož mu te rumory ciężjie nad śmierć bety, 
Te go y ó Cecorfka owę przyprdwiely, | 
Żeby prožna gdy w fłowiech fprdwę fwoję baczył. 
Jako ficzery Oyczyznies dž tokrwia wyświddczył, 
Dopieroż tu Gracyan tákie gdy zawody 
Grn Nafych z Turki zrozumiał, všet fwey pogody: 5 
ozy wa. Zeb 


Onim ztad 
fufpicye, 


i PuNkr II. čo. 
od Zely fig ztym co myfli otworzeł Koronič, 
wawizy two A zátym przy potędze y [polney obronie 
nadaja Rzeczy fwych poratowat, wprzod jednak probuje 
Terje, 1 tájemnie Wotofia Jwoję praktykuje 
Żeby [ie tans przekinąć y vddť woleli, 
Gdžie takay ochronę y tdk wolne mieli ` 
Na fig przed tym trybuta, jako včiažájac 
NÁ nieznofne Pogdń/kte,gdźie choć y co májač 
Nic nič fwego nikomu, od żony poczamfy 
T co po nicy milfiego. Co z nich wyczerpnaw[y 
Ze sdtego niebeli , Jako ktorzy tr2cinie, 
Rowni morfkiey , gdźie nia wiatr pułudniowy Rinie 
Vtewierdži fie tym wigcy. ) już otym znost 
Z Zotkiewlkim w tajemnicy, w czym dobra odnośi 
PBW Rzeczom fwoim otuchę. Ale niż nd jdwia a 
oym 2 tym Jig jeficze wynurzy, jużotym węrzod jpraia 
Owi jego przyfławi Cejarza Sekrečie. 
p Ktorym Ofman, po fwicżo umart;m Achmecie 
Tedy włafnie ndftawatsPan durny y miody, 
Y ktory okkazyi zaraz I pogody DEL A 
Szukał nd tych poczatkóch panowania fwego; 
Żeby czego dokázať woyna mogt wielkiego. 
Aten bunior tym więcy zdrzyli w nim owi, 
YGaborsy Pojłowie z Czech Fryderykowi, 
Przeto žeby Cefarz ich ztám tey'od nas firony 
Zaduey niemiał pomocy, wfytek kwidt z Korony 
Zemknac tu intendujac, z kad niefluchánemu 
„Aż poise z Miafid kdzano precz Otfinowfkiemu. 
yara Hae Więc ztym doSkinderbafe zjetd Dźidtaljie 
balls ann Zeby jako fkorupy Wiofna five rozbije, 
à do Gracya- Stawat w ten trop w Wotefsech, z wo fki Rumelfkimi 
ase Także z fwymi Kantymir y Perzkopfkimi 
Han Tatary: dorazy do Fofpodara, © 
Da bujurdun » żeby ta ponieważ niewiard 
Już mu jego nietayna; ndd wj(elka omowę 
Y niewinność o fobie, dał koniecznie głowę. 
| Wezdrży ciężko Gracyan ku tdkicy nowinie, 
100 gakogdy fig ó gimna zrázu kto ochynie 
W rzece wodę, wnet potym frogo fig zagrzawfiys 
Isko te po. Aprzez jedno fkinienie fwoim znak wydanfsy. 
sły traktuje, Pofły owe popadnie, z tymi do nich flowy, | 
Otoż psi poniefiecie fwoje raczy głowy: 


70 "W LADISLA wa IV, 
Y co dziś tu [právičie nie juž Cefdrzowi 
Ale dacie [dmemu znać Machometowi Vprzedżi 
Piekła giçbiey wfytkiego. A tych, gdy położy n 
vinke Już pddliey w okrutnym gniewie Sig rofroży, 
micizkajace Wypad/y na vlice,y miexfkié bázáry: 
w jaliiech, > Owe fwe zaufšniki, a/pot y Jánczary, \ 
Y kto iey krwie,zdbijać Wotochom fwym kaže, 
Ziviodfy po vchodách pilne po nich firdże, 
Jako gdy ná ofiare Bogom poświęcony 
Wot urwie fig od franck, wfiytek naciśniony 
Poraża gmin w Koščiele,y już to rogami Y poradźi 
W put oftrymi rozbada, todepce nogami, 
Ykto mu fig nawinie, oflep pod fig ttoczy, 
Aryczy przerdżliwie y ku gorze toczy 
X Ogon kicie podobny, że w takim vporze, 
Vi czynimy rum fobie „w (Amey fre oborze 
„Aż zofłoi, Rownie rák ud raz odważony 
Szalał tedy Hofpodar w rzecz y krwawej oney. 
ústie C 54 arobi, a wfytkiey nadžieje pofirdda 
skicy zdelpe O Cefdr/kicy przeprawie, jawnie już podpada 
rowawlzyla. Pod Hetinand, toż widzac že yz nafiey firony, 
fee, jawnie “Termin ztym pogdwine bet nieprzefkoczotty: 
mu rebelli- M pogan m “ag OE BONYs Żołkiew 
zuje. Pod onego obronę fiebie fam poddájac | Chorzgw 
y 2ctkiew- Y wfytkę prowincya. Zdraz przekładdjac Tey 
skiema wo-  j. é ep fees. Fes <hoczych 
bronę fe Fakie ztad mieć posiłki może y wygody tę Woyn 
podá 0 Woylku fwemu, gdy te tu ogárnie národy, Wzy wi 
Y Zamki poubiega, a woyny fłolicę, 
Nic juž domá, dle tu pomknie za granicę, 
Z tad żywność y commeat,y fłanie co więcy 
Sdiney jego Wotofly nad dźieśięc tyfięcy, 
Z tad jako ten pagdnin w cudzey [lráfiny Ziemi 
Proponuje Ták sv [olej fie vmyka, yboij z drugiemi, 
a aig Raz kiedyby Jiwdnkował, w teyby Dunáz tropy; Ned b 
cedere może, W te Dobrucz y Syliftra przez przełom Rodopy, ftem C 
Do famey im Tbrátyi otworzetá wreta, trowerfy 
Rufetaby y timtych Narodom ochota, bel 
Jednych z foba przedláty, žeby y či rázem 
Pomogli vych Tyrdnow Jpolnym bić żelazem Racye j 
Tylkož dobrać [ie do nich. Fezli jeficze mniema wa i 
Że kotd te wtrzyma, Hey nd co [ie niema skle, 
Spujiczać wiecey. Ono już po wfiythiey fie blyficza 
Micfiace Rumeliey, á zjedney nič zyficza 


AŻ y Tarki 


PZN PunxT Ii. si 
Wiele głowy. poda w čiaž fiádomynii flaki, 
Vprzedlić  Gdźie jeficze y podžiý dźień dobreich fa znaki: 
kde Przetożby wojennymi vise go fortelámi: 
Mnicy fig bawiac długimi nád tym konfultdmi, 
Gdźie zwłoka niebejpicczna,y Moment tak drogi» 
A to niž Dunajowe nieprzyjaciel progi 
Y Prut blizfsy precflapi| Kiory jako minie 
Y coż go poniezmiernej wflrači Vkrdinie? 
Weatpic 6 Hojpodarfkicy niemoże już wierze» 
Dofjć Turkom oświadczył affekt fivoy w tey mierze. 
Yporadii. _ Ktora dez perfivázya wiele micyfed miała 
Jedndk więcy potrzeba fwojd przyndglała 
T już [tych nicodbity. A to ze Wotochy, | 
(Lubo humor wiadomy [lifki ich y ptochy) — 
Przypádly nam bezekriie : coś niby fię zdało, 
Že bárzo to wygodźić rzeczom nafiym miało, 
Z tadže dotey Hofpodar pofpoła przyjęty 
Z námiligi,y Starzec pamięci on świętcy 
Ktory przezłat tak wiele wojny fig tey chronił 
Až do ludzkich językow > ná koniec fie fatonit 
W pierzu do nisy fredzinym, Więc zátym obfeta 
Yotkiewski Rugrcyane Choragwies y komuby midd || 
Chorzgwie Piękna flawa,wzywdjac pod krzyżowe zndki, 
dela y o> W święta tę compánia y [piže wfselakiey 
oczych na ead : AN: 
te Woynę  Spofabidjac kommeat. V. biega fig miele 
wzywa. Y wyboru y młodźi: jako ná Wefele 
Yzwyċieflwo gotówe. Coż ? málo gdy więcy, — 
Nád śiedm wosfkd wfytkiego zbierze fig wificcys 
A coś tdkże Kozákom: Lubo w tey to matey, 
Gárzči zdrowie, y żywot, bet yczyzney calej, 
Tedy nad Dnieftr przyciągna, ktory niž przeprawiń, 
Pierwey [ie nduwadze wielkiej tey zabdwia, 
Nid ba; Czyli fldnac obozem ztej tu od nas firony, 
Tice s | ? 
tiem Cone 1 ten przedmur jákoby zalec od Korony» 
ttowertya Czyli zá powabdmi Gracyanowemi 
| „rę , Szukdć nieprzyjačielá w jegotdkże ziemi o // 
nie; i y s 
W (wviey go nieczekájac,  Owdzie kwidt z tad mfytek 
Racye je.  Wywiodjyy y obronę: coby zá pożytek 
A ziey Cudze knieje ogdniać, d opuścić [moje Z. 
ny ftanać Yhašuť nd 3 A 
ważyć ná watpliwe fukcejly y boje a 
Doma pewny niepokoy? Strách, y zewfad trwogi, 
Ladaby co chrofneto, Raczy, raczy progi 


NA 


te. MBR W LADISLAWA IV. 
— že Swojezdlec. Tu znowu; že'naležy wiele Hetman 
LIAME opo „7 a MAG PK A ar OO WE froze fig 1 
Jeims  Natym Wojennikowi , gdy nieprzyjačicle — ha. 
'Wichże žiemizáftává. Bodoma wygrawfy 
‘Co zá korzyść?'że'krem ich tylko co rozlawfiy 
Pafie' kraki'y fepy? d granic obroni 
Fako kiedy nd cudzym, nie fame goni 
‘Stawe,y Viktorya, ale [pot y pdnflwo, 
Jáko tenże pogúnin pofiadł Krześciańfiwa, Powop 
Gdy ze zboycow 9 Sekty wźiaw/iy fie wzgdrdzoney» aka 
Do tey džiš potencji przyfśedł wiezmierzoney, 
A jedna procz otrzeba Pont y Bytbynia, 
Cylixe, Kappadoki.y mniey[la Azya, 
Wźiał ndpierwey,druga zás wfytkę Propontydę» 
Y około Grecya Lokry, y Pbocydę 
Po Egeum. A ktowie? co nieba przeyzrzały, 
Także y tey Oyczyznie ? Nd lud zniemiesčiály, 
A. Yuikezemny Pogdnfki z śmieći pozbierany 
Y ldddz kad mottochu, idžie náj przebrány, 
Naji żeldzny, dndtey liczbie fig nie [Adźi, 
Ktora fwoimciężdrem rádá fobie wádži, 
Ale ná fprdwiedliwey, przy tey, 4 fwym meflwies APA 
Może mieć, y nádžieje dobra ozmycigftwie. omina z 
Wolac gdźiew put Thrácyi widziec fig ddlekiej,“ nT Wey 
Niż co raz tu véiekdć y bać fig ná wieki, 
Bo jáko y oyczyfła nagość tę zaftonic , 
Gdy niewiedźieć qdźie pierwey„y komu fig bronić, 
Pola wfiędy niezmierne, fildki niefkończone, 
Yná [to mil granice dáliey rozściągnione, 
Záczym Woyfko tu czuje, y podjázdy czyni, 
Aomdžietám v Styru, dibo vHoryni 
Pali, wiaże pogdnin, toż dopiero zá niem, 
Gdy ow znowu zd Rofia, dlbo zá Humdniem 
Dźieli plony. Jako zs vprzedzony: musi, 
Zániechamffy Podola tym czafem y Rusi, 
W źiemi fie fwey fłanowić, y bronić zniewoli, 
Bo także go, jak ynas, licho fivoje boli. 
Zdtym gdy tám ddliey z foba tak zefidza, 
Będzie fobie vyczyzná jakoby zá śćidna, 
Y luboby fortuna paść inaczy chčidľá, 
Ten żeby tu, co y tám žal (firzes Boże) miała, 
A bližfiy fwoy wpadek, Iść w dobra godźinę, 
Wiedza Nieba, czyję bydž ftufinieyfa przyczynę 


Y to conclu/ś 


Na 


Pu RKT IB 73 
(A bę Nacowfyfcy przypadna: procz Hetman Jai jefiexes 
ba. Jákoby czut złe (woje, y ferce miał wieficze, 
Niechce fig rezolwowae, przecież owe fiara 
Piofake nocac, że mu fig żadna ničzda midra 
Do ták jawnei przychodźić ztym poganfimem zwddys 
Ażby wfytkie uftaly [pofoby y racy, 
Ale gdy okrzykniony od wosfka' wfytkiego 
Me woyska Co czyni? że nie idzie? czyli ofidtnicgo 
waymas Czeka jeficze znifšczeniá, y zguby Korony s 
Fw. Tylekreč zwojowdacy nigdy niezemficzoney ? 
Czyli znowu trdktujac ztymto pogdninem, 
Będźie patrzył, ták jako y pod Oryninem : 
Suchym okiem ,nagnanych jajjerod tak wiele, 
Y wfiyrkiey Vkrdiny żapomni w popiele, 
Tylko dla [vych fortelow? Hey do Wotoch raczy: 
Kto ochoczy do Wołoch. Tak kiedy inaczy 
Bydź niemogło, y wieczne niebiefkie wyroki 
Rozum nafi zmyćiężały, Duiefir zatym głęboki 
Przebywaja wejeło, góźie pod ráne chwile, 
Powolnyim Nercuji vfławfiy fig mile 
Forset} A ndong ochotę przez [woje Kry fitaty. 
omina złe Pátržac zé dná (ách) zdwet. Ogdyby tefirzáty. 
tey woyny. Mogty bydź upátrzone niž doleca zgóry - 
Celu zamierzonego. Albo Kalchas ktory 
Zaube tvoje wywrożeł ktora tuż nddchod&i 
Y wiejla fig nad toba, piękna moja mlodži: 
Snadž ktore dźiś Thracye fobie gdzieś tam kryfli 
Powietrze fdntazya > zták wyfokich mysli 
Spuščiláby$ cokolwiek, y ozdobneyw domu 
Vmrzeć fobie życzeła , niż kiedy z pogromu 
Sromotnégo vebodzac nie już nazad tędy, 
Ale firticb gdźie poniefie, y wść:ekla ktorędy 
Zatnie bieczem Gorgona, przydzieć fig po fratach 
Tych tu dripać, ywłafnych jrzeprówować cialdcb, 
Ladd vmykajacych mo fig chmytájac: 
Y zdrádžieckie zębóma brzegi te kafújac, 
Hey niemáfi dźiś Prorokom, y fkryte J] rówuja 
Wíffytko Nieba; Lubo to andki kredencuja 
Ywrofkiniepomp[lse, bogdy fam doprumu 
Wnidžie Hetman , z lekkiego zawżiawj, fig [umt 
Zefir mały, znak nád nim żoczacy [if 2.801), 
Po drzewcu naflępionym żordwimi piory 
ję K 


#4 W LADISLAWA IV. 
W put zdrzuzgoce, ytylko v giermka żojlawi 
Prożny w ręku ułomek, toż gdy fic przeprawi 
Tabor wtym y armata, y ná tamtey flronie 
Stanie Dnieftru, przy fámym brzegu już zatonie 
Prum z faletra y prochem, zkad woda fig wfpięni, 
Tw krew jakaś pługawa męty [ve przemięni RuGa: 
Zemfšytkich podźiwieniem. Jednak te przeflrogi dem dál 
Dia jakiego fikruputu y woyfkowey trwogi 

rz A one . Comp: 
Za nic bety, Procz Hetman wfytko fam notuje, jeg 
Vffytko jako fłooki Argus vpatruje, 
Z kad cochrofnie, y (padnie, Snadź już przeczuwdjac 
Fatum náflepujače: ktore vprzedzájac 


nny W # , Fn 
Hermánský I Jako ná ofidre idac tám zabita 


lift do Rrolá Pifše fmutny do Krolá, Ze to pofpolita 


jakoby te ieady zi »(zwłali wieżlia owe 
wa Niegdy zgoda Narodow, (zntaficza w [wiežfša owe 


Fata, 


Z Pany Krzeščianfkimi ligę Stefancwe) ` 
Cale beto zómkniono, tego prgdnina 
Si ufinaliby: podała z niego fig przyczyna, 
Žeby w domu zafldwac , y nie [Pisa (woja 
Ale jęgoż wojować, czym porzadne fłoja 
Woyny wfytkie. A jeśli mimo tę džifieyfa 
Mielifmy okkazzya kiedy podobnieyfia | 
Teraz mamy, gdy te tu obadwa Narody 
Profiac [ie nam w obronę Miajla fwe y Grody ia wów 
Dobrowolnie podały : Z kad co tylko kraju, tollendo 
Miedzy Dniefirem y wroty wielkiego Dunaju aż 
Feft już nafym bez prace. Y tain w Nawyżfiego Gabe 
Wielkie Imię, cożkolwiek w Niebie przeyźrzanego tat, mał 
Y Oyczyznie y fobie ,idžie konać fmicle. lag 
„ A choćby fie też jefleze obeySrzat na wiele ie y véi 
Zoľnierza mu vtrzymać niepodobna dlužy, Zadnief 
Gaka tedy fortuna juž mu tam pofłuży: 5 
Ná tey fam y [wego waży jedynakd, 
Boga profiac przynamnicy, jefliby do baka, 
Przyjsto kiedy takięgo »y ztad fig powinać 
Nodze najicy, żeby znim przed wfytkimi zginač 
Dost udpierwey,y zálec oyczyfła tę fikodę 
Trupem jpolnym, zd jaka majac to nagrodę, 
Kiedy będźie pamiętał Krol Pan Cnotę obu, 
„A nieda wniść przed ezdfem flrdpioney do groba 
Y Matżońce y Matce, jeśli też mynidžie 
Syn przynamniej; wie, čemu tafka fwaniczydźie, 


AP Punkt. W adj 
Oycd wnim vznawajac z Obrazow prawdźiwych : 
Sobie jako zeftemu w lečiech już fiedźiwych 
Mato ná tym, duchali środ pogańfkich fiykow, 
Domowychli wyleje dotkliwych jezykow.. X 
Ztym. kompunktem Chorägwiè podnieść rofkazujes 
Ratna ago V rú [lenie mytrabics gdźie wprzod kredencuje 
dem dálicy, Koniecpolfki Collega w wielkim tym Vrzędźie 
Do ktorcy Compdnicy takżć im przydędźie 
Compania Panow Rufkich nie mato d znowuż Korecki, 
8° Strus, Tyjskiewić, Bataban, Ferenzbek, Cbmielecki; 
Kazanowfki,y Dynoff,y komu rękawy _ 
Marfowe niečiežaty > fy fey (ach) dla fławy 
Lowu niefmiertelńego , za prayfmakiem ktorey 
Miodęm płynać Dunáje , złotem świecić gory 
Zdaty fię im. Hctowe y jako środ Wiofny; 
Kwitnac wfytka rofkofia Thracye j Bofny, 
| Wieść po Miedzy dwiema morzami, Aw tym, ktora czyni 
Turczech ó` Rzeczy pewne y płone, zrodzona Bogini 
Um Z Encelldda y žiemie, tyfiat gab rofpuśći, 
Y piermey ná wyfoki Edon fig opuscis . 
Toż rownymi nogami fkoczyb/ij ná niżfść 
Syliftry y Dobrucze Dunajú pobližfše, `~ 
Rozniefie to daleko; jáko w ziemię wesit 
waw „j. Fotka juž Polacj, jako y Prut prześli, . 
iù majus ex- ies 7 $ WIEZA E 
tolimdo rze: Y datiey nájlepuja z Woyfkaini wielkimi. 
czy.(,, Z kad podniesion Gracyan jakoby orlimi 
Gracjan ny 25076 JArzydty, rad temus že jego praktyka 
tat, matose Tu fłdneta. Ale gdy dofedł w tym zjęzyka 
náľzych sty- Y widzow fwych ná oko; 6 malośći naficy, 
a, x Rota Jako wžájem 6 blifkim wiedżac Skinderbafy: 
Zadniefrzu 1 6 jęgo potedžé, 2 Rumow y Jduczdrow, | 
„myśli. Y ze wfiytkich zebrdney na głowę Tátárom 
Z Gatea Dałetgierejemi, čiefsko fig zaboij, 
Y zdraz co infiego metbie fobie roij,, - 
Zeby Zdefperowawfiy 6 naófieyobronie, 
SONA zad niogt: ku Styryi oyczyfiej foj firanie 
V mknać jako Pokučiem. Z tadže ćiężfie w oczy 
Bokiemgdzies mimo nafve fiancé, y obozy w: 
Wyprawiwfiy przed foba, fam ku Cboćimiowi 
Profło kinič s'oczymi gdy flrážnicy Dnieftrové 
Sprawia pretko Hetmand, udpifie furowo, 
Paktd muj j rzeczone wyrzucajac fłomo;: 


Ale preven: 
UB 
> K2 


A każe 


78 W LADISŁAWA IV. 
A każe doobożu. Czym ow vflráfeny, 
Widzac że w tey Imprežie fmoiey pofirzeżony,: 
Do obozu  Procz zkilka fet hdlafiry ku ndfiym przybywa s Ktorych 
Ri à Twarza jednak wefeta obłudę pokrywa, hina 
Teo w fercu: A jednak dobrze traktowany, | f wada 
Gdy pod wieczor, ycerę gorętfia badany 
Coby 6 poganfkiego Woyfka y wielkości, 
Jednák 6 Ygdžieby koczowato, miał zd wiadomości, 
stakes Także yo Tatarach; Nic jednak nieumie 
woyská po- Szczerze o tym powiedźieć, oprocz że rozumić 
Leje mc Wiele ich bydžniemože. Czemu jedni wierza 
` Coby widźieć žyczyli. Wfidkže drudzy bierza 
Watpliwość tę inaczy jego, y mniemanie, > 
Zaczym jako gruba mgła w jdfny džieň pomftánie Pierwfza 
W tdkimefmy othmecie, Agdyby bel wdomu ssd 
Spełna rozum, ktory Bog gdy źle myfli komu, Kimi 
OK. Wprzod odyimie, yty bys fig nieutáilá | 
wolski po. Chytra Jedzo! dni ty ták fławna dźiś była 
stany na po- Klęfka nájša Cecoro? Až Odrzywolfkiemu 
jazd. Dla pewnieyfšych dwizow Mężowi [prawnemu 
"Każe Hetman ná podjazd. Sam za nim wtetropy“ 
Miedzy [ie Cecorfkimi przy Pručie okopy, 
woysko gł € Az nimżey Hofpodar,ktoryaui rada 
Cecorze fax „Ani Żadna pomoca „ale bet zawdda 
nie 12. Sept. Prožna tylko tey Woyny) uftanowi z Woyfkiem, 
Anni 1629 Gdźie ze świętey pdmięći Hermánem Zamoyfkiem 
Stał przed laty , pod owych Contrower|yi Site 
Z Turki tákže, ná panfiwo prowddzac AMobitę, 
Ale inflafortuna. Ktore jednak wały, 
Ze fig bety ruina czaju nápľováty, 
Każe w fkok nyrownywae y zbokow y ztelu, ` 
Coż? gdy Lotnierz tdkiemu nieprzymykty dźiełu: 
Zotnierz fie Očiaga fie y femrze: Hey co za nikczemne 


walow po- : ba ee A s. 
prawowse, Z nich Niewiafy ? žeby wremdblochy podziemne 


wzbrsnia,” Kryć fig mieli? Czemu nie włafnymi piersidmi, 
Sami fobie zaficzytem, y wałem [a fami? 
Niechay piefly, p chłopi zá nichto odprawia. 
Nadczym gdy fig [forcuja > y daremnie bawia, 

Ale widzac AŽ [pada Odrzymolfki rowno ze fwitdniem, 

ná oko jut A Turcy tużtużzdraz naflępuja zd niem, 

Turki, po- Y Jedwie mie w Obožie famym go dojadas 


niewolnie 


* 2 9. 2 Ynie nie 
mui. Lecacjako fiardncza nawatna gromada fzcześli 


Z chmur 


i Punk i- Bała. 
Z chmur nicbiefkich, gdźie niewozds języka doftan (iy; 
Y ztad 6 pogdiifkicgo woyfka zrozumiaw fý, 
pme : (O ndd wfytko mniemdnie) liczbie fla tyficey 
Hie na. Tož y do watow, do walow , wezma Sig co precy. ` 
mnicy,  Dłuży niedlterkujac , že niż dźień fie fehylis 
Wyrzućić je do miary ypofuć zdażyls, 
Oczego niedokaže oftatnia potrzeba: 
Noc zdtym zpochurnego powftawatd nieba 
W ktorcy wfiytko zażywa wczajow fwycb fimorzeni* 
Tažy wodu Prawiła cbozdch milczenie, | 
Oprocz fdmi wodzowie marža fen niejpdny; 
Stvitánia wygladdjac y jutrzenki rdnty, 
Ktora fRoro ze ztotey tognice [wey wftanie 
et to A tu część pogdńfkiego moyfka wzgorę fłanić 
mi 18, Se. Powabiajac do boju y fortuny pierw/iey. 
prembris, O ják radi ynafly gdy plac zd tym fierfiy 
| Cnočie fwojey zamierza, y z owych okopow 
Wyrujia fig, Jáko gdy z wiofennych rofłopow 
Staw nábrzmiály trzymana wodę [va wywiera 
Z upuftow porufionych; dtd wnet zabiera 
Szumem wielkim wypadfy, pola, taki, zbożc, 
Y co iey ná potkaniu przypaść tylko može, 
Rownie takimy Najy z slepey onej čiesni, 
Ledwie Hetman pozwoli > 4 Marfówcy pieśni 
Pofłyjla w tym tardtan, gwałtem fie wyfuna, 
Yidk ofic wderza, Że ognifla tuna 
Samo wjptonie powietrze, p trojdko rázem 
Echo z gor odrażona zdficzeknie želázem.x 
Jakoż záraž bogźnin placu nieftrzymaw(y ; 
A iinprezy yczoła (wego odbiczaw/y, 
Vmknie ná zad, Wnet jednak z infiey zrown flrony 
Natrze nd pietyborce, gdźie Maż doświadczony 
Rogáfki pułkownikiem długo fię opiera, | 
„Aż kiedy nań wpornie pogańfiwonaćiera 
Dotrzymać mu niemogać > pod zbrynych podpada, 
Dynoff z kilka choragwi w positku przypada; 
Jáko fokot z obłoku na'kfftatt lecac firzaty, 
Atwarż niofać żarliwa, y niezmierney chwały 
Pełna poftac, nie tylko fiykow nachylonych, 
„Ale w náfše daleko fiance zagonionych ` 
Ynie nie-  Wyraźi niepržyjačiot wprzeźroczyjie pole, 
Lezita) Z kad ku Jwoim táborom przy delinýt dole 


Z chmur 


„8 | O WnaprisŁawa IV. 
Tel fromotny podddza. Więc zá nimi [koczý 
Z pod okopow co żywo „kto tylko ochoczy 
Goniac, bijac,A jednak Hetman y tu czuły, 
| Zeby ztad nienardźił ná ślepe kopuły 
Als a: Vnieśiońych poganin > albo z dobrey woli 
rec oa x + 142 . 
jacychbroni W fortelách [vych niezapadł „dalicy niepozwoli 
Tych zabiegow, y bafło trębacze wydddza, 
Dopieroż te zakazy wielom fig niezdadza, 
Jákoby wiktorya przefikodźiw/y [ámg, 
We wfšytkiey im ochočie rzucono tę tbamę, 
Ano poki ezás drogi, y fłuży pogoda | 
W momencie iey omiefikáé po tym to jef koda 
Rzadko powetowdna. Jednak zrazu y ztey 
Kontenci [wey fortuny, taja nocy dždžyjlep, 
Y pozným Oryonom, że ich w tym ferworze 
O co nan Do jutra pržetrzymája. Jakoż ledwie zorze 
ak a W znieca ndd Oceanem fwit fwoy ztotowtof), 
klamacye, Owed znowu fiemrduia>y dotkliwe gto 
Jdwnie pod Hetmdnfkimi pola Namioty, 
Hey nd cofig oglada? że tdkiey ochoty 
Rycerfkiey nieužyje ? ktorabj fkoczełd 
W piekto [amo 3 niew tych tylko Jig okretá 
Policzonych tyfiacach, dle y millionach. 
Co im beto nie zd dźiw winfšych świata flronach 
Z nimże fdmym wojujac. Jeśli tylko będa 
Siedźieć w wałach, dać kadźich niechayže ja przęda 
4  Alboli te źwierzęce kopać mája w niki, 
Niech porzuca kopije, á wezma motyki, 
Y rydle zá pałafe. Przyp ta Zolnierze 
A nie jako grabarze. Czemu sig ztym ficzerze 
Niepotrze poganinem? Czemu gdy vcicka 
Nie goni go? Tegoli wnet rpg: 
Ze lubo nieprzyjaciel do czafu (folgujej 
Nędza przyfila, y zd tym głod ich fam zwojuje , 
A znikad tu pośitkow już Jig niejpodźiewać, 
Oprocz z Niebá, Tak kiedy wżójem fig żdgrzewać, 
Y burzyć nieprzefidli, dość ich bumorowi 
pemn Czyni Hetmans žerdno przyfilemu bojowi 
ni, y way. Zndk trębacze wytrabia. Naktory buk zarazy 
sko taborem Odważone jakoby woj [ko wfiytko nd vazy 
va Wyprawi fie Táborem, ktorý we dwie ftanie 


Septembre, Skrzydła wielkie [prdmiony. Ale y pogduic 


Takiey 


cy fie typ 


A w p zo 
; 
naprawe 
skrzydło 
taro wie f 
trg. 


Z kad ich 
Szembelz 


zróżt, 


Alefam od 

mflapi Ski 

der, niedo 
trzyma, 


Jzwanky; 
barzo. 


Tákie yŤur 
cyfię fypia. 


A wprzod 

naprawe 

skrzydłoTa 

tarowie ná- 
UCZ 


Z kad igh 
Szembek 
PATA 


Ale fam gdy 

nfłapi Skin 

der , niedo- 
trzymá, 


Viewink r 
a uje 


PuNkr IL 
Ledwie 6 tym rumoru od zbięgow zafigca, 
Ze wfiytka z [mych fldnowifk rufa [ie potęga, 
Fako inrowki na wiefne,, dlbo gdy ku zimie 
„Autumnus pochylony wfytke drzewom zdymie 
wa ozdobę, leči lift fuchy, niezmierzony 

Okiem żadnym, A pierwey wtaniec fwoy mięniony 
Pofkocza Tatarowie, przykro nacierajac, 
Y fiykow, gdžieby fłabfie bety, doswiddezajac. 
Že po tych krotopfilach, y nie krotkiey probie, 
Skrzydło prdwe ndkomec wpdtrzywiiy fobie, 
Nitra nd nie, y wflytek impet fwoy wytocza. 
Ale tdkże y náfšy nie leniwiey fkocza 
Y raz rdzem odráža, jako gdy 6 Tbatry" 
Wywarte z Eokey wfračivfšy fre wiatry, 
Lajem wfiytkim porufias frum y tom zdaáleká 
Styfšeč zatym firafilimy. Wczefnie tám Szembeká 
Z džiátami y piechota Hetman bet pofláviť, — 
Ktory w nieprżyjacielu taka klefke (prawił, 
Ze jakoby położył moftem go po źiemi, 
Pole końmi y trupy okryw/y brzytkiemi. 

Ale gdy tu potęga y moc wfytka ndfid, 
Jako chmurá ze fwymi Turki Skinderbafva, 
W tym ndfiapi, y gdźie bydź rozumie mnicy sicty, 
Ná woyśkowe niebronne, y odkryte tety 
Gwattem wielkim vderzy, A tekiedy [nádnie 
Rozerwie y zámiefia, wput wofka przepddnie 
Zártkosčia nieftychdna gdźie dni go pożyć 
Kule mogły, d námet dni kopij złożyć 
Nafym przyfito, Tedy w recz z foba fie tám zwdrfiy, 
Y wzájem o kolana, koland oparfiy | 
Sicka [ie palajldmi jdko wieprze dźicy 
Ná Edonie zęboma, że w tey btyfkdivicy 
Y ognia y żelaza dzien uftanie já[ny, 
Coż ? gdy w ndflym otbmęcie, y rzeczy już ćidfney . 
Zánie cnota y meflwo: Bogdy wtym do [právy 
Raz zmiefidny niemože reiment przyść prawy, 


_ Kflepuje nákoniec : gdźie miedzy przednimi 


Z drzuceni firzetámi (polem pogdńfkimi 
Zotkiemfcy dwa fivdakuianustnocz innych wiele 
Jefcze fig na ofiatnim oprerajac czele 


Kowalkowfki, Goślicki, Meže známieniči, 
Wy y 3 > . V . ub A 
Y Wrzeficz znimi, Kozaccy Rotbmifirze zabići, 


80 -W Lapista wa IV: 
Oflátek do: bozu obronno vbiega 
Dynof pro- Czego gdźieś tam zddleka Dynoff gdy pofirzega 
fno Pople” Skoczy zkilka Chorągwi,na zad ich chcac, wročié 
czy. Y ku fiykom zmełonym koniecznie obrocic, 
Hey do fwoich do fwoich, głofem wielkim wold, 
Niť wjiyjcy wciekamy. Ale gdy niezdota, 
Ani ufow pogańfkich gwałtem náčišnionych 


4 - x MA p . - L n 
EA Przebić może, do rzeczy ytam już fcbylonych 


ze opiera W lewym fkrzydle przybiefia : gdźie dźielny Koreckts 


fig skczydlo Oz ták wielki wojennik ypiorun Turecki 


Guiewem ficzerym patdjac > y wzrok toczac krwdwys 


Zdmiefidne paruje eregi do právy, 
Wodzow tn. 4 [am mfiytkie pogdifkie rdzy wytrzymywa, 
mych dziel. Sam to ich pojedynkiem , to wfiytkich wyzywa: 
doża Bronia śilna btyfkdjacs Y gdy náň nieśmieja, 

Ja. Blifko natrzeć, tym čisžy wściekłe go zągrzeja 

Pod fercem Ewmenidy, że jdko 6 duży 

O nich fię mur, vderzy, y długo mu flužy 

TÁ fortuna. Spolem z nim, jakoby w tetropys 

Gromy dvd wyftrzelone z niebá nd Cyklopy, 

Ferenzbek y Gbmielecki przypadája ż bokul- . 

Ktorzy w nieporufionym oparfy fie kroku, 

Na pierśińch fwych pogdny dotad dž zdbdwia, 
Czym nieco P okt owi tym ezáfem ndfly fie poprawia, 
hacliyiahe Y zbiora pod chorągwie : lož znowu fig ferzy: 
Ok MS Zaboy fragi gdy jako nigdy przedtym Jiczerzy, 

Nie ferc tylko doddja Wodzowie już fami, 

Ale fwymiż rękoma, [vymiy Ciatdmi 

Wjiytek gwalt zdfiępuja: widźieć Tyflkiewica, 

On jako po burzliwym Niebie błyfkdwica 

Vwija fiery látá; praz zda [ie mierzchnie , 

Raz znowu z podobłcku w(płonie y w;pierzchnic» 

Piorun niofac gotowy. Tenże, Batabana 

Niefie ferwow, ten Strujja. Ale y Hetináná 
Koniecpol- Tedy Koniecpolfkiego czyniacego silá, — 
‘ski zvlaféza) Ktory Bog? ktora zgory Dyna fczycila? 

| Omfytkie gopoganfkie groty otracdjac, 

A jákoy tuy tám sferę obracajac 

Niebiefkim kołowrotem. tylko, tylko żeby 

Nachyloney ratować jako tey potrzeby. 

Y gdy widźi w Tatdrfhich Choragiew (wa ręku, 
A znia y Chorażeęgo, z frogiego niewdżięku 


Wfzakż 
rdolaja, 
liey. 


y zá ná 
pieniem 
cy obro 
reká ku: 
łom fig V 

Mg, 


piefzyeh 


ieżawfz 


i Pobitych 


lic zba, 


Strach n 
náľzychy 
Peracya, 


PunkT lt Bi 
Y ofłatniey rofpaczy, w pul/ig ich okryje, 
Gizie kilku wprzod potkanych Ordyncow zabije 
Tož odyfścze choragiew , y owego zbawi 
Czym nieco požofiátych ofłatkow poprawi 
Keimentu prawego. Cożtak wielkie dźieło 
Kiedy prožne ? y field ná jednego beto, 
Dofjé że go fortuna tierwey opuficzata 
A niż Cnota. Zutafieza gdy armdtę y džiatá 
Odjał juž wicprzyjaćiel oprocz, co zedwiema 
hero Gdźieś tam Szembek vckodźił, nd co ow cczemd 
liey, O jak patrzył krwawymi Z mátowažnym gniewem 
Szforcujac fic bez siety. Geficze w fkrzydie lewem 
Jaka beta nadzieja, eddie mfýytka juž fidtd | 
Summa rzeczy, d długo naobie fie chwictd 
y zá née. Otronie nierozcznana, kto miat bydź nd wierzchu, 
pieniem no. Gdy noc wtym ku blifkiemu pocbyłopa zinierzci us 
ue” Padnie nd nich z Erebu, Jako divá fig duzy 
jum fe wez. Z Aj dfnicy pafuja, raz jednemu fluzy 
me | Raz drugiemu fortuna; ten ogromnym cialem 
Sylnicyfyy ramiony ,ow przy wzroście malem 
"2" 


R 


i Przefidli fig z obufiron > z pola ich (prowadźi, 
kozy ode Oprocz piejych niebożat, ktorzy pozad beliy 


ieżawfzy, , KSP S Ly: 
‘YA krokiem zákonnými nierownym dażeli, 


Wiele Turcy nabija. ledwie ztey gromady 
V (edt ranny Kapitan Węgierfkiey Almady. 
1 Toż z foba fig ráchuja, kogoby 2 nich więcy ` 
Te Padło tedy náplacu, Turkom pięć tyfięcy, 
” — Nafych pięć fet. Coż kiedy, poyrzaw/y po fobies 
Nigdy te niezrowndne fikody bety obie 
Fako jednak pułnocy Phebe dopędziłź, 
A rożnych wfwej zafłoni fumow naroita 
pra nå Až nowe złe w Obozie, gdy upadły wfzjtkim 
ec Serca, tak z tey potrzeby, y Panickim brzytkich 
Obwiat ich firach fidfiorem, žeby tu nieczekać 
- Jutro námet , d juž już tylko co včiekáč, 


x 


x 


N 
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Infiey niemaf żywota, y zdrowia nádžieje, 
Bo ktoli znich przeczyta y dawnieyfie džieje, 
Y woyny te pamięta gdźie przed tym fłużcli, 
Nigdy fig z tym poganfiwem odmažniey nie bieli, 
Nigdy ficzerzy, d jednak , by nigprzymierzkniona 
Noc w tym zdjita, betdby rzecz ich juž zginiona, 
Czego blifko y teraz, gdy zewflad zamknieni, 
Y jako od opezyzuy wflythiey zapomnieni, 
Zatoľniecon Tu zofłdja. gaźie żywność y koniom ich bedžie? 
Pobo Gdžie im famym ? przechody záftapione mfiedžie, 
Y procz więcy niemdja powietrza a Niebd, 
Owo co badź koniecznie vmrzeć im niepotrzebá, 
Ach( tu nieopłakdnym, frogim gdźie [pofobem 
Krucy będa y lefňe beflye ich grobem. 
Przychodžiety y ná myjl dopiero im owe 
Przy ná on czás przeprawie wrofiki zte Dnifirowe, 
Ktore tedy dcz zd nic,y wzędrdzone bety, 
Teraz widzą, teraz im OCZY otworzory > 
Ze zniebdnic prożnego, y Fdtd przez zndki 
Bedac ná tajemnicy zafadzone tákiey 
Czynia z ludźmi. A otym pełno mfledy gwaru 
Pelno dźwiękow żałofnych, Ktorego pożaru 
Dodať więcy Gracyan, tylkoż dźień rofwicćit, 
Gdy bojac fig o [kore > jako ktory wzniečiť 
Cotym wie. Wielka anfe tey woyny,by requirowdny 
cyrozłarzył Nie bet Turkom od náfšych przez traktat wydany, 
Greya Y pimoto zapłaćił > [ercdwfytkim pľovať, 
Yo zbojazliw(iymi cicho praktykował , 
Zeby umknać z obozu, on jdko przechodow 
^ Dobrze wflytkich wiadomy , y ftakow y brodow , 
Tak na Dniefirze, jáko y przyległym tu Pručie, 
Może ich do Korony wmieść przez, Pokucie, 
Zá nim, zánim niech ida, dlepicy wygrdias 
Niżli tu ofldtnięgo zginienia czekaja. i 
Ktory docze Y fnadnie per(wadował s kogo dni chotd 
kawszy no- Ani wfłyd, mogł zatzymac. procz ślepe żywota 
ný żę Zakocbanie, rzadziło, że fKoro powlecze 
dek, Swoja fig noc zafłona, piermfiy fam včiecze: 
Toż wiele ich za Wodzem, tumult w tymy wrzawa 
Pomfłanie po Obožie , gdy coby zdjbrdwa, 
Czyli już nieprzyjačiel opanował wały, 
Albo wnętrzny fię jaki exce f] flat niemáty, 
Starjój» 


vtad W 
dzow | 
fiernáci 


yuciek, 
cych há 
wanie p 

ine 


Ktoryc! 
dzą exits 


Šracyan 
bit, 


Czurow 
zapaląw 
ę Oboz. 


| Punxr IL 
Stdrfyna y Hetmani nagle fię niemoga 
a Wo-  Sprawić otym, procz widza, že wfšytko ta trwoga, 
"awe Gak w worze fig zámiefša nocy placzorodey, 
Gdy pod plutę niebiefka naftapia niezgody 
Widtrow rożnych, to Notus z Eury fie počiera, 
To z vpornym návmor Afrykiem rofpiera 
Szumny Aufłer „ániebá y świdtd w tey dobie 
Nierozcznać. Dopiero przyfiedfiy ku fobie, 
„|. Gdynd pufle ndmioty (poyźrza z fdtajie: 
LA 4. Weftchna čiefiko ná glupftwo, y nieficzesčie náfes 
wanie pro. Y prožno wyuzdánych ud zad rewokuja, 
ine, Pyožno (Ami Hetmani drogi zaflepuja, 
Za nic już ich powaga, y prozby y gromy, 
A wi fig cbynawfly w Prut zátym tdkomy + 
Karę w ten trop gotowa zázbrodžien tak [profny: 
Ktorých wi Y widok .przed oczemá fldwia im żałofny, > 
datiism, edni w wierdch zdradliwych záraz przepddájac, > 
Drudzy vmykájacych braegow fig chwytając, 
Y tám tonac: Nawctli dobedéie fig ktory: 
Jako wlot Harpije ich Tatarowie zgory 
Napadája y bija, tak, že y zwody oney 
Z niegodnymi pojpotu w/pomnienia Imiony 
Przepadfy tám nd wiekt, nikt nicufledt zywy. 
Gracydnd famego procz ktoryś życzliwy 
"BRAM Vniofł Tryton, lubo to do matego ćzafu 
bit, Bo gdy w tym do jednego przybieży fiatafu 
Weglarzá w Bukowinie > y ktoby bet powie, 
Ow wjdkieyś tám pieczár ze vkrymfyy go flowies 
Wnet zdrádžiecko zdbije, y Hofpodarowi 
| Tedy ponim nowemu jaż Alexandrowi 
Odda głowę , ficzęślimy z jakieykolwiek miary, 
Ze zaboycanieufiedt podobnej mu káry, 
Jákoby to wrodzona Monárchom, że widza 
Zdráde rádži, zdraycdmi famymi fig brzydzą: 
Ktorym czafem kiedy tu jedni uciekaja 
Drudzy w takim otbmęćie rožno fig miefśdja, 
Seji Bez, oczu y baczenia, dž druga rzecz nowa» 
Obos  Czdrowie y bdłafira lekka Obozowa 
AŽ Radgi tey okkazyi, záraz w owych tropy» 
Opuficzone żakuja namioty y flopy 
Z trzafkiem wielkim » d nawet jakieś ich pofšala 
Ták Furye, że Oboz w tym żaku zapala. 
eo 


Krorego mi 
tetna facies, 


Źotkiewski 
reficit porzu- 
cone rzecz 
y pozoftafe 
animuje 
woysko. 


lego ptezen- 
cya, 
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Z kad gdyby nie Wodzowie, d przeciwny wionat 
Aufter zboku. (nadžby bet bez vátunku (płonał. 
Oco-tedy zá widok » co y zd twarz beta 

Woyfkú pozoftálego ? gdy niedokuczeła 
Biedajedna „dle ich zebrało fig wiele, 

Jako po konájacytm rozidžie fig ciele 

Strich yźimno (miertelne, albo jaka bywa 
Przeciw Cera ogniowi gornikow firafiliwa, 
Lozem ręce opuficza,aprocz zadumani ` 

Y tu y fam pochodza „dni firdży, dni 

Zadnych już nieftuchája znakow yrofkdzow, 
Bębny oprocz widtrom grzmia, ápo tyfiac rázom 
Parowani do wałow zmiey/ca fie nie rufas 

Ze fami zaftepowae Rothmiftrze ich mufa. 
Sámi obron pilnować, Y gdyby w tey dobie 
Viniat bet nieprzyjaciel záraz poczac fobie, 

A potężnie nállapil, betby bez watpienia, 
Termin to ofłdteczny tedy ich zginienia; 

Ale [kryte Niebiefkie trzymáty fawory 

Do czafu, pogániná ženie bet ták (kory, 

Ytylko fig dziwowat , coby zá przyczyna 

Tey pożogi, Tu jednak wfiytka przećię wind 
Przy Wodzdch y Hetmandch „y choc óreft graja, 
Z zawżiętych razrdukorow námniey niejpuficzaja 
Przeciwko im Zotnierze, Tak že z tego złego 
Obawidjac nd potym czego fig gorfiego, 

Prayfito winnym przebaczyć; yndte ich zbrodnie 
Poyzrzeć zoka, Czym wietfie w(płonety pochodnie 
Do dáley im fwywoli, w tym jednak milczeniu 
Y pogdńfkiey zdpasci > nieco ku wytchnieniu 
Zefite siety zbierdjac , Hetman poprdwuje 
Rzeczy zdefperowdnych, a już y probuje 

Z Skinderbafsa traktatow, y vmyšlnie bavi, 

Ze tyin czdfem woyfkowa w rezę (tvoje wprávi 
Y karę y porzadek. Jakoż fig zdarzeło, 

Bo gdy natym kilka dni prožno fig firdwieło, 
Y widži, że powoli przychodza do fiebie, 
Przy Tokdjach zofidtych, J ochotným chlebie 
Zdgrzewdjac niektorych; wytrabic w tym koło 
Generálne rofkaże. Sam ozdobne czoło 

Z pod fiedźiwych promieni » y twarz pełna wdźięku 
Niofac Sdturnowego, A butawe w ręku: 


Ktora 


y w Kole ge. 
neralnym 
Mowa, 


| Punkt il, | 8? 
Ktora przed tym Monarchy putnocné buzował, 

W pośrodek ich fawifię. Każdy tam notowat 

Cere jego y pofláč, napoly złożona 

Z urowośći y żalu, Nákoniec zróniona 
Wdzięcznym fronem, ku Ziemi,opuśćiw/y głowę, 
Po ktorey attencyi, do nich ma tę mowę. 

«Gdyby tego Bog niečhčiat, żebym przefity flawy 

Ktoramem miat, z čiežaru wielkiey teyto klawy 

A wafiey przy tym cnoty , niezdnioft w grob z foba, 
Snadžby dawnicymi wmrzeć beto to zodoba 

Y z wiçtfa dźiś pochwata. Bo czymby [kročitá 
Parka wieku s tymby to, owa nagrodziła 

Teraz fłarość niefczefna, y wtos mię fiedźiwy 
Schowat nd to, że mieyfed niemogę poććiwey 

Ználešč smierci. O dofyć y bonorow beto 
Y żywota; djezli w czym fig przedłużeło, 
Mialem już bet przynamniey. Vyzád ten żdjać z fiebies 
Ynáproftym z drugimi kontent bydź pogrzebie. 

Bo gdźiem jeft ? obaczyć fig „y widźieć nie mogę, 
Czyli v fivych žotnierzomw? v ktorych w tę trwogę 
Wiytka zwierzchność , wfytek waglad flarfych porzucony: 
A pośrodnieprzyjacioł Hetman opuficzony. 

Czy wobożie ? ó yten dla fwojcy rofpufty, 

Jako brzytki od ognia zofława y pufly 
Ktoniewidzi? Nie wfytkich grzechu ták ciężkiego 
Czynię winnych, ale tych, ktorych BOG z wafiego 
Towdrzyftwa mylaczeł , jdko brak wzgdrdzony, 
Azdraz wylał nánich fwoy nieuchroniony 

Gniew y pomfłę gotowa. Cojedndk zgubili 

Ci niefśczefni s wy trzeba żebyście wrocili 

Ten ojłatek, Inaczy, ani wkoićie 

Żalu męgo,dni fig świdtu zafłonicie 

Grzechem cudzym, Prawdato żeśćie sietd śmiele, 
Siela mężnie czynili, kul y firzał tak wiele 
Pogdiifkich otrzymali, dnóad wfielka miáre 

Nędze wfytkicy vželi Kto jednák da widrg 

Temu potym ? Jezliže o Mur fie ten głowa 

Fako znowu przez zaboy, y przewagę nowa, 
Dużo nieuderzyčie ? dni fobie rázém 

Drogi vrumujećie do wyfitia żeldzem — X 
Pofrodkiem nieprzyjaćioł, Ile omrzeć kiedy 
Niezoflawa nic więcy.  Vwolnićież tedy 


Żołnierz 
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Swe fimnienia, d ktorzy was tu porzucili, 

Žeby waftym zmyćięfłwem, albo śmiercia byli 
Winnieyfiymi daleko. Nie jáko zginionym 

To powiadam: bo wiedzac nieuftrafionym 

Sercu wafiym ,yczęfło dozndwanym meftwie, 
Nadmniey niepowatpiwam,ztad y o zwycięfiwić, 

Ale tylko przypomnię, że ztym (prawę mácie 
Pogduinem C Jezliże drudzy pamiętacie) 

Z ktoregośćie pobojow „y czeftych pogromow 
Znaczne przedtym korzyści znafali do domow 
Pod Z anoyfkim ficześliwym, a y tu na poły 

Z jego krwia pomiefláne depcečie popioły, 

Co ta zgrajayteraz? jedno liczba ludži? 

Ktora, kiedy wrodzony ferwor was pobudži 

W niezmiernošči tey fwoicy, Moftem procz. á krwawa 
Po polu tym fferokim bedžie wam przeprawa, 

Bo y dotad, gdy fic tev nas wrzamy džieja, 
Czemu milcza ? natrzeć zwyczaynie nie fmicja? 
Do czego, nie włafnali każdego z was Cnota, 
Ydomu> y powinna miłość {pot żywota, 

Ma pobudźić *. przynamnicy Oyczyzná w tej toni > 
Bo ktoryž iey Apenin? ktora Calpe broni. 

Jeśli nie wy? gdźie Woyfko, gdźie oboz icy omy». 
Wyli nieżmyćiężyćie? Przez piersi przezgłowy 
Snadź wófieby pogdnin przepadł wiey wnętrznośći, 
Gdyby z wdmi fortuna vžsta tey złości. 
Pokafścicż to tu teraz coście icy powinni, 

A pokaficie y Pánu: nie jako či inni 

Ku wieczney niepamięci z was przebrdkowani, 
Ale przyfitym tryumfom da BOG zdchowabi. 

Oto ja wam Hetman wafh, pierw(y kredencuję, 

Oto vmrzečlitrzebá zawas ofidruję 

Rad tę głowę» wam także jeśli chuć wzajęmna 
Ktory natchnat Geniufs, toż vezyúčie zemną : 

A tym y ferce moje w żalu wkoicie, 

Y śmidtu [iva niewinność razem oczyśćicie. " 

Rzekl,áz tych fig nietylko flow jego zdarzdli, 

Ale tknawfiy w [umnienie zaraz, y zábali, 


bierze ferce, Siebie [ámych fig mftydzac. Jako kogo w fkronie , 


y roskaza- 
niom Het- 
manskim, 


Vderzy Merkuryufs, Albo dzielne konie 
Gdy zrzezwośći y boju mäjac przed tym flawe, 
Miedzy fłado Mafialerz pusci ich gdźie w trawę, 


Znie 
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SIey, Sep; 
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PUNET jt .- 8% 
Zúikozemnieja do czafu, Aż tylko, tém rufy 
Ktora fre z kad Choragiew, wnet ndfiroża ufy + 
Trabe fłyflac swiddoma,y w five fie ochoty 
Fierw/ie budza. Tak y ci gdy dawnieyfie cnoty 
Y zwycigStwd przypomnia,zótdka przemowa, 
Wezma ferca zgubione, y silg w fig nowa 
W famym odtad Hetmanie oczy vtopimffy. 
Kioremu wiek jakoby nd zad fie wročinfiy, 
powolnym Wieje w członki y dużość, y fiedźiwe włofy 
bydź fig oft Zroni miyba, Tož mfłana jednojlayne głofy 
Tandin ta. Teod wfytkich, y koniec onemu bet kotu, 
to,Tabotem Ze y Żyć znim gotowi y umrzeć pofpots , 
EA LA Niech ich gdźie chee prowadzi. Tedy nád wieczoreńe 
chodza dro- Dnia onego porzadnym ziaw/y fie taborem, 
Be Sept 29. Niewdźięczna opuficzaja žiemie s ckopy. 
Oczym fkoro pofyfy, zardzem w te tropy, 
Ofukany poganin traktaty owymi, 
Po nich fig zew/ytkimi, puśći wopfki fwymi; 
Już im czoła y boki zewflad infeflujac, 
Jus drogi y przechody w/Utkie zaflepujac, 
Fle gdy Prut wezbrdny przyfiło im przebywać, 
A tu z myłow y bakom jednym fie dobywać , 
Drugim przykrych zdbrzegow rękoma dobierać , 
Y po slifkich uboczacb konim fie rofpicrać, 
Co nanich zd potężne bety tám nawaty 
Kro rozumie? A jednak y końmi y čiaty 
Wielkim z foba uporem rázem fie ścisnaw(y » 
Yrzeke niepowolna na poty rosciawfiy, 
Brzeg fobie vrumuja. Zkad, fkoro fig zorza 
Drugiego dnia wybije z głębokiego morza 
Wielkim znowu tumultem, (jako gdy do Ifiru 
Albo cieplic zwyczaynych Thrackiego Caifiru 
Zgraja leci Zorawi) pogańfiwo fig wali, 
Ttak niebo [lurbuje,že fig zda obali 
Razem ná nich. A jedudk w sforze jużprzyjemney — 
Stuchdjac [wych Hetmánovm, nie tylko wzajemny 
Kaz, odráža poganom, ale ich daleko 
Ku [vým welpra obozom, ktorym czáfem lekko 
Pomykaja Taboru, y ná noc fig puficza 
a 40 ithe ong „gdźie ciemna bukowinna pufcza, 
Nec uh Fdtójna Narodowi náfemu przed lity, — 
Bzezguko,, W okropne przebywdjac mięfięczne poświaty, 
winę, i 


Turcy záraz 
Po nich. 
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Co zd wezdfu y jakiey trudnosči żeli , 
Ktora zjawi Hekate? gdy.ytu niebeli 
Od pogdiifiwa wolnymi, co raz napaddni , AT 
Y tu zflepych chdchmgci milczkiem wrywdni 
4 Tu dużych drzew zafieki z páromom rážcni, 
Tu buki,y larwami nocnymi flrafseni, 
Jednak nieufirajieni przebeda nakoniec . 
Te ciafnośći, poki wtym floneczny ich goniec 
A  Nicotchnie z Antypodow » toż w jedney dolinie 
Nieco fic ufldnowia: gdźie jako defezlinie (| 
Gwattowny więc zobloku, znowuż znowuż ná nič 
SZĄ 2, a Panir a 7 {H x $ Pr 
A JB He natem przypadaja zwyczajnym poganie 
1. Oftobris Poźrzeć chcac ich zardzem, Aley ćiwżiawjiy 
Skinderba- Z 5047 AA AT HST 
fa prożno 2% kle fercd y ficzupło z foba fig scifnanfy 
ich oppugnu Impet on mptrzyindja, że jako od defki 
jec, dora- Wraci fie nieprzyjačiel,(jeficze [nadž z niebiefkicy 


ktatów pro“ S]. „+. 2 Ae j y 
wokuje. Tedy pieczy ) á widząc ziyčieftmo znich trudne 


Y cnotę niepožytæ, mięni fic w obłudne, 
Zátym cery, y májac, ná chytrym úmysle, 
Co infiego , Tiumsczaatym.pojelfiwem przysle: 
Ze nie dokrwie y do tey oftdtniey rofpaczy 
Wojować chce z Polaki „miechayby fig raczy 
+ Do Condycyi fktonili, niž blifkięgo fkonu ` 
Wnet czekájac > przyfiłoby tak pięknemu gronu + 
Polec marnie, y podjac kęfitowna te fikodę, 
A procz zd prożmy upor , y żadna ndgrodg, 
Jemu dość ze {wywola Wotofka vkroct, 
Y żiemię brykajaca Cefarzowi wroci . 
Zrozumiał kunfit Zotnierfki. Jednak žeby mato 
Rzeczom wytchnać flrudzonym, poftac fie mu zdało 
ba Degg. Družbickiego w te (prawie > że y język umiał, 
bicki, Y ná tychfię obtudách pogańfkich rozumiał, 
gakoż fig nicomylit , bo gdy zdtrżymany 
Ale to na Ow w Obożie,d nowe poduficza pogany 
zdrádzie. pilki z žadunáju , znowuż fig wyfuna. 
2, OAcbri Wjytkim gwałtem dletaż co pier wey fortuna 
potężny zno Żadna midra niemogac dużych ruftycbokow 
wane nich  Sći/nionego Taboru. Ktorym czáfein krokow 
PE Pomkna owi niefporych  j kończa zdczęta 
Drogę fwoje s noc tedy nád infe przeklęta 
Biedni mieli , gdy mimo poganfkie nápdíči, 


Y fiturmy vftawiczne, widtr gdźieś tám zprzepdści, 
W. p 
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7 Es Punkt Il, ¢ 
Tikli yná VWžianffy Jie Eolomycb nagla przyniofł burza, 
oka * Z kad, tu icb grad trapi, tu w oczy fig kurza 
Niebieska Pol zgorzdtych popioty, 7 w[klocons proby, 
niepogoda Ze procz žiemie mizerney, d Zywota trochy, 
Nic im juž niezoftawa z imym fiż paffujac 
Y powietrzem y niebem. Jednak poftepujac 
Duid pożnęgo czekali, d záby w tej dobie, 
Przynamnicy fig widźieli y przyfli ku fobie 
Lecz choć y ten rozswiecit znowu też Charybdy, 
Te zdwyia furye jdko dotad nigdy 
Z poganfkiego obozu, żeby tak firapionych 
Już dokonczyć : porufia y owych mfktoconych 
Kurzaw w potu, y zewfad gęftymi obt oki 
Swidt im wezma, Jakie więc fwoje ma przefkoki 
Koło owiec zdmknionych w odlęgłey kofidrze — x 
Zgrdja wilkow, gdy rady niemoga Owczdrze ` 
Dać im żadńćy > d w ftroue gdżieś psi bojażliwi 
Ich odbięgli. Rownie ták y ci natdrezywi; 
Wyrkimi vsituja kunfity y [pofoby 
Tabor jako rozerwać, y w nagje jakoby 
„Owych pole wyraźić , już ich dofięgajac, 
` Guz miedzy fig obrony y wozy wdžierájač, 
Jako wzajem y náfy na wflychie te rázy 
| wOkamieli, żelaza odráža želázý, 
T gwałt gwattem odepra, cig[ko fic zfłraciw/ijy 
Y Maž męża w bániebny $apas obtapinfly l 
Dufse pienia pofpolu. Tych dnimowdto 
Zmycighwo już gotowe,wytrwdjali málo, 
i Omych żywot y zdrowie, ná jednym tym fidńcu 
sm Nie dat jednak y tedy jeficze BOG pobańcu 
* Tey pociechy y musieť závalimýy fciermy. . 
Pole wfytka , fromotniej odftapic niż pierwy. 
Tak żejuź dejperowat, jużopujiczał ręce, 
Zdadzac fig mieć, jakoby w rozdartcypaficzęce 
Gotowa Viktorya. Ile 4 tym precy 
Nákoniee AW Sig pomykali,ytylko niewięcy | | 
blisko juz Stay czterdźieśći do Dnieftru oyczyfłęgo mieli , 
ets bes Jus otwarte Podole, juž blifko wiedzieli 
h ozoweNe. Wdżięczne brzegi (Ach) Fata dofiac ich niedaty s 
dze, ` Y tylkofię 6 Rkoput do nich jeden maty 
| Rozbili nieficzęśliwi. Snadź te niefkonczone 
Wain nf Nędze im y nieważ dłuży i zmiefione 
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Bydž niemogły, gdy mimo y głod y pragnicnies 
| Czym fámo [Sforcowato z nimi przyrodzenie 
bags o- Obron im nieftawało, y oprocz raz flrzelić 
kondon, Prochu beto, czym jeficze tak wiele podžielié 
ich expugna- Mieli pogans A jednak naderyfiytko morzył 
wir calamaio Sen ich cięż(Y „ten umow rożnych im namarzył 
W głowach źle viožonych, jakoby tdnchucem 
Ciagnac ich Letárdzynym. d cos tám za vchem 
W fšytko fepcac,żeby raz umrzeč im już lepiey 
Niż tak długo umierać» rzadki, kto fie krzepi 
Y ofiedźi ná koniu , prožne wodza w ręku, 
Y nd dot fiynionego cbwytajac fig teku, 
Obumárii jakoby,y firdwa gotowa 
S Sgbom pretko. Przybeła y druga rzecz nowa 
ba g. oftateczna, bunt J mice znowu 
Sedycyą:. © Zewnętrzna po Obožie ; gdy fig do narowu 
| || Zwyczaynęgo Czuromie > y raz niefkardncy 
osa Powrocinfyy fvywoli  włafne fwoje Pany 
W takim rážie porzuca, bafło fobiedawfy » 
A co komu doręku z namiotow zarwaw/y, 
Czego jeficze pod owe niedobrali Zaki; 
( Ato bojąc ófkorę zá excel] fig taki, 
Y pretextu nie majac zofłać fig przy tupie 
Tym inaczy >) W burzliwey oraz wfiytcy kupię 
Wodzowie Z JAY dźień uciekaja: O czym pofłyfieli 
prácuja juž OJÁRO prętko Wodzowie, dž fie zdpomnieli, 
preżno. Co fig dieje? z częgota niepotrzebna trwoga? 
-- Vdyfieni woldjac. O južem dla Boga, 
Vietfša cześć znyćiężyli a nawet y źiemię 
Požudana widžiemy, gdzie biedy tey brzemię 
Y trudow niefkończonych złożyć wnetże mamy: 
Czemu fig odbiegamy, czemu uciekamy ? 
Y toniemy v brzegu? Ale gdy pracuja 
Prożno flowy, toż drogi bramy zafiępuja 
Cbcac ich názad w/parować » y.0d tey flaloney 
Odwieść defberdcyi, Coż gdy zdniefiony 
W)ptonał ogień ? A zaraz w tey minučie czaje 
Sako prętko doftato tego fie bałafu 
Styfieé Kantymirowi, da o tym znać Baf» 
Pogánfiwo Ktory juž po vtárezce oftdtnicy tey nafsey 
wtym nale” Nie (miał jawnie nacierać,y tylko fie wieflał 
Pt, z 14 O A OR 
Po fironách „y wboczach, żeby wfkok przyjpiejćał. 


A zit“ 


Y rózerwie 
Tabor 6 die 
Odob, 


Žofkiéw. * 
skiego exits 


j Punkt ii, 

A zwycięfiwo gotowe. Jákož moca wfyiká 
W tež wiafnie konfuzya Obozowa brzytka 
Nafiapiw/y poganin na kľštatt gory (padnie, 
T jak Tabor rozerwie woyfkawpuł przepddnie 
Strwożonego ná koniec. Dalicy jaz zafłonę 
Oczom moim opujśczę: żebym ndtwarz ong 
Optakána niepdtrzeł , tey Oyczyzny Synow, 
Ani ich bet trebáczem niefmiertelnych czynow 
W tak krwówcy mareryirgdy y tu niedali 
Ręku jeffcze powrozam „dle wtmierali 

Poki wolni , ytięfiko zwarfiy fie zpoganys 
Spot znimi fie walili , jako duże śćidny, 

Albo lwi zogromnymi fłoniami zwiazdni, 
Wielkośćiayciężarem ich przeladowdni. 

Sam Zotkiemfki zginiona widzac rzecz ud oko; 
Jako źwierz ofoczony w pufíczy gdźie głęboko, 
Gdy żofłępom. zrozumie, že juž nieučiecze, 
Nawjfiytkie fig naraża želázá y miecze, 

Zeby nie żyć copręcy,tadk y owprzyfpiefia 

Sobie Fatum, gdy miedzy polki fig zainiefia 

Y gdžie gniew , gdźie potrzebę ame widźi walnós 
Ona czyni dż dotad ręka tryumfalna 

Poki z bronia pofpotu, y ta nieucięta 

A na wiek fwoy ńiepomniac, tylko to pámicta, 
Gzym dobrego Hetmana kiedyś zdlecono 

Ze flojac ma vmierdí, aż y poftrzelono 

Konia pod nim; na {trong kinaw/ly ktorego 

Czeka finierci. Dodawa Zotnierz mu drugiegds 
Hey dźień juž oftdreczny, yw ręku poganie 

Maja oboz, vbięgay vbiegay Hetmdnie. 

Y niedopuść, żeby ten odnieść miała w tobie 

Zial oyvzjzna. Naco Ow. Już ty radź o fobie 
Y vcbodź adžie rozumiefi, mnie że tak zrzadźieło 
Szczęście moje „umrzeć mi na tjin placu mieto > 
Z Zotnierzámi moimi, ciebie jeśli cato 

BOG ztad kiedy myniefie , co zemná fie fidto 
Opowieji Senatowi, żem nád jego rády 
Nic nicezynit, chroniac fie z tym pogańfiwem zwddy 
Do ducha oftatniego. d niech Lwow co precy 

Y Kámieniec opdtrza, niż fered tym więcy 
Défldnie nieprzyjaciel, y zwycicfiwem frogi 
Przeż mię dźiś zawalone te przefłapi progi 
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Fa niech już tu zofławam, a wolę niż w domu 

Swey fie potym [prawować niewinnośći koma: 

W tym nieznany z drugimi końmi porażony» 

Y gradem fir zať poganfkich poległ zarzucony. 

Poczuł. fiwank Koniecpolfki wielkiego Codlegi, 

Jejścze pracujacymi miedzy gdźieś fieręgi 

„Miefajac fie, y poki ducha ma doftawa, 
sA mężow co przebranflych. przy fobie vznaiva s 
Nunálie juž to dzieło, nafs yten (połeczny 

Los fortuny > gdy termin przyfiedł ofłateczny 

Rzeczom kiedyś zginionym. Sámi zofławamy 

Tu odwfytkich, nawet już Hetmand niemamy, 

Więc wśźiaw/y fig za ręce vmieraymy z foba, 

- Alboó moy Zotkiewjki {potem padig ztoba, 

„Alboli te pogdńfkie zdjiępy przebiję, 

Świętym twoim popiotom na powifię ożyję. 

Rzekt,djego przykładem, kędy z gietk uawigt ly 

Vderza wieprzyjacioł žeby dibo prętfiey 

Zguby fobie przyjpiefiyć:y tak polec razem, 

„Albo drogę do wyficia vczynić ' żelazem 
Mogli jako, Cos? kiedy w trzymania ochota? 

Y, raczy wpórnityfla, niż ficzęśliwfia Cnota 
Już ich belá : bo fig raz y drugi okryw/iy, 

A zndkow ý wfytkięgo ratunku pozbywfsy, 

W rece przyida na koniec, Jeficze gdźieś tám daliey 
Vniozfšy figs zupełne zwycięfiwo miefikali 
*Koniccpolfki y Dynoff, fwyini chcac piersiámi » 

Whyick ten gwalt zatzyymać y zwyciężyć fami, 

Ale gdy w tym vporze jeden z nich zabity, 

giko dab od Wutturnow zadných niepożyty, 

Dotad w grunćie [wym fłoi, poki do podkopow, 

Albo fiekier nieprzydžie myuzdanych chtopow, 

Tož podčiety z ogromnym rumorem fig wali, 

Y część lafu niemała zá [oba obali (| 
Drugi przyjaćieljka krwia, tákže vplufkany, 

Gdy vinrzeć chee koniecznie, odpógan poznany » 

Vmyjlnie go ochronia y żywo zofławia, 

Padhy w rzeczy natubie, tymczdjem naprawia 
Kataużajednego, że go poprowadzi 
Manowcem ku Dnieftrowi,a tamżey zdrálži 
Wprawiwfly w wnik gotowy. Z nim pojpotu wżięći 
Dwa Zotkiew/cy, y domem, y krwia z [oba zjęći, 
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Ytu nierozermáni Bataban, Chmielechi » 
Strus, Tyfikiewic, Fereńsóek, y znowuż Korecki 
Z kad wyniść mu drugi raz, już niedaty Fara, 
Kazanowfki procz vfiedł kiedy zá žoldáta 
Ktoś go vdał proftego. Oflatek w zálloňie 
Nocy ciemney, dlbo część w Dnieflrze ich potonte , 
Albo padnie ná placu, rzadki że kto żywy» 
Dat znáč útey oyczyznie ktęfce nieficześliwey, 

Toż jako twarz wezorayfia rane fłońce wroči 
Tak żałofney poftaci, zaraz fic obroči 
Do poboifk pogánin: y odźiera túpy 
Z ozdob naflych, adžie miedzy fiárzánymitrupy y. 
Vanawfly Zotkiewfkiego, jeficze fre okrutnie, 
Nad nim pajie, że głowę vmórtemu vtuie, 
A pień nage porzuci: ktoragdy doręku 
Przyfita potym Baftynycb, and one wdźięku 
Pełna twarz niebiefkiego, y zmarfrow [ledžiivych l 
Poyžrzať Tyran, fnadź niemogt dowoli w nicy ckéiwych 
Napdść oczu, czyli to majeflatem onej 
Czyli fkrytym fumnieniem sewuatrz przerażony 
Y nieflatkiem fortuny, Taż na dzydę wżdźidna, 
Y zá korzyść kofitowna do Porty pofłana 
Zatojny ná Dymanie widok ten fkończełd, 
Y tenci to zaboynaf, tá Cecorfka beta 
Faka nigdy, rofprawd, Ktory dotad fali 
Datem žagle , bo ktorzyżdy ja opifali 
Ták krotko Orfeowie? ktory fiu ścienczowy ?, 
Y jednym wymowiely flowem ja Lakony? X 
_ Atokiedy w Watofšech ž oboxem fre džieje, 
Już tu uprzedzajace flawd wieści fieje, 
Co beto, prdktykujac, choć bez wiadomości, 
Y Autbora żadnęgo. O ktore tefkności . | 
Ktore nieprzeymowały zd tym nas pragnienia 
Sty kee wżdy co pewnego? Mato rozumienia 
Tego belo, žeby gdźie zapaść glebiey mieli, 
Y kołobydź Dunaju, więcy čo woleli 
Temu Wierzyć, że dotad dlbo juž żginięni 
Albo w kacie tak čiáfnym od pogan zámknieni 
Le wybić fig niemoga. Przynamnicyby dali 
Zndć o fobie ,zczym kiedy ták [ie {for cowali 
Až tu przez Dniefir pogańfiwo wali sic w Podole 
Jako rofłop ná Wiofng wfiytko pierwey pole 
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Rofpuscrmfy ze fnięgow , do wielkiego wpadnie 
Rázem flawu , ktory gwałt poczumpy gdźreś nádnie 
Grobla fama, lubo da z razu odpor duży: 
„Ale gdy niepodobna dotrzymać icy dlužy, 
Rová? fig musi, shad wfiytka nywar/y fre wodń 
Runie firafnie, dpotop y niezmierna fikodd. 
Siot przyległych najlapi. W rákicy nawaluosci, 
Przepadł włafnie poganín w koronne wnętrzności: 
Przez tedy zawalone pod Cecorfkie thamy 
Ze poczamfiy od Dwiefiru aż do Wifky fancy 
A Nic coby nietknionego, y kogoby trwogi 
wo nie- Nieobwidły pierzebliwe, toż co żywo 1 nogi 
wlzędy. Gdžieť fig bierze zd Morze , jakoby Se zdała 
Rufiát z mieyfta,y wfytka zgruntu vpadálá 
Już Oyczyznd: A Lonty y Norwegskie fkdty, 
Oftátnim bydź Azylem y murem im midły 
Z tadże wfytka obrona porzucona grdnicy 
Y domy y Koščioly y wfiytko to zá nic, 
Cożkolwiek namil{sego, procz frogimi tłumy 
Zbiegi wfiędy,tak że już Mojly ich y prumy 
Znmośić żadne niemogly po Bugu y Sterze, 
Toż fig rožno rozpierzebli odtrzod fnych pafierze 
| To y Matki nieficzęfne, co fig nie vkrety > 
Przyčijnamfty do piersi džiatki five zawety. 
Z: Ledwie fain Lubomierski wtákiey twarzy rzeczy, 
pene Idac zgronem niematym owym ku odfieczy 
im pierwfzy. Zginionym już w Wotofiech , fianat piermfty w kroku, 
to Jako drugi Scypio. wtym fig obłoku 
Pogaiifkim niezmierzonym przeważnie okryw/iy; 
Y kilka ich zagonow ficzęśliwie vhiwmfys 
Nowym świdttem rozświecił Oyczyznie ginactys 
Ktora nawie podobna nawielkim tonacey 
uż juž Morzuskiedy ja z tad burzliwe waty, 
Z tad zfoba [pierájace wiatry fkołatdły, 
Mafit y žagiel vtracon > famá bez nádžieje, 
Ytu y [am miotána bokami [ie chwieje, 
Atu ftrách, y trojáko pot przeymuje flony 
© Máryndrze, tym czafem Helenin rodzony 
Wznidžie Pollux, 4% niebo > y zainiony wraca 
Omym żywot. Coż ? kiedy ud jednego praca 
Wielka bela , odwrocić Oyczyfla tę plagę? 
Dofć że fmiat, y przez tę pierfia fiva przewagę 


Punkr Ih 
Lwow záftapil, y zatym ktore miał zdinyfły, 
Do Sanu gdźie y dabfiey zdgonić fie Wifły, 
Odrážiť pogdnind: z kad tym więcy wściekły 
Jdkoby Eumenidy bokow mu przypiekty 
Kinie. ku Wotyniowi, ktory jako długi 
Y feroki zwojuje, Pozbięgaja pługi 
Z pot nidbużnych, y fmutnych dymem fig powlecze 
Whytek Łucb y Włodźimierz. Rzadki kto včiecze 
Zeby cdło, rzucdjac Oyce, očiežate ` 
Ani fię ogladijaę ná džiateczki mate 
Vitdjace za foba po drogách, y flakach, 
A po takich dopiero awizdch y znakach 
Nie wczas tego dochodzac , kiedy ták źle w žiemi, 
Co fig fláto w Wotofiech z obozy nafiemi. 
Ani koniec zabcjom, dž fama potrzeba 
Ofkitnia przynagliła, udać fig do Niebd 
s. Y nád ludzkich pośitkow : Tož BOGA btagamy 
kie po Jakże naprzyjemnicyfie ofidry mu mamy, 
“th. Nakazane Modlitwy czterdźiefłogodźinne 
Y biczowe pokuty, y. gorace inne | 
Po Kosciotdch fuppliki, tdkže 6 przyczynę 
Świętych prośiem Patronow, żeby ktora winę 
Tak ciężka popadlifmy, nam ja przeprawili 
A więcy fiękrwia fwoja paść niedopusčili 
Ptakom dni beftyom. Y fa wyftucháne, 
Prośly nafe, ze jako w kroku zatrzymane 
‘To pogdń/(iwo, y tylko 6 Bugowe brzegi 
Orarfyy fre, fkończeło wściekłe te zabiegi. 
Ktorym czdfem cokolwiek fryifstu do wytchnienia, 
Zbierśnie T zá tym 6 obronie daljicy pomyślenia — 
tobicych, Biedney belo oyczyznie , bo kto watpit o tym, 
Ze ndmiętfa daleko wnetże burza potym 
Záčiagnač fig nie miato? Pierwey jednak owych 
Pozbicraw/y pobitych około Duiefirowych 
Rožno brzegow , mizernie leżacych pod Niebem, 
6 Vcdić zd toprayftato powinnym pogrzebem, 
Herburto. 7 JYytkim žal pojpolity,dle żaden rovny | | 
wna Zong Nad wielkicy Hetmanowey nie bet Herburtowny, 
hela Matžonki zabitego, kiedy go fiukatá 
skiego, Miedzy trupom tyfiacem, y pień poznawdta 
| Bez obu vaky głowy, daw/y fig baczeniu 


Dotad rzadžié: poki go po pewnym známigniú 
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Y jedney niewzndta pod Byczyńfkicy ranie, 
Toz jako bezpamięći Márpes ktory fłanie 
Vmirjy w nim pofpotu. A jeficzež z jedynem 
Kiedy wiedźieć niemoże, co fie džieje Synem? 
Oftdtnia już pociecha. Czyli on gdźie żywy? 
Czyli z rány dopiero vmiera fikodliwey ? 
O, ktorychby do niego zájtepov fig bdtde 
Żeby mu ja zležymym duchem fwym ogrzálá? 
Alboli też przy biednym żywocie fig zojfłał» 
Cozd Pdnd, y w ktore kráiny fig doftat ? 
Ale niechby ud fame pofsedt świata końce, 
Tylkoby žel przynamniey „tylko widźiał Słońce» 
Ktorego w ©? czyniła? że jdko nieficzefney Hekulie 
Zotkwieyo Po Troiey ,y wftytkięgo Domu fwego zgubie 
pogrzeb. Zámyť čiefško ni¢przyfito? dlbo w žalách tylu 
Mátce owcy kdmięniem flánač na Sypilu: 
Jednakże niebacznemu wlęgfty w tym Nichi, 
Skoro ndzndczonego przyficdł dźień pogrzebu, ` 
Ná prześwietny Cathafalk Cidto podnicsiones 
Timże wfytkie zwytiefiwa' jego myflawione 


Y tupy z nieprzyjaciot, po drzemcách vtknionych 


2 


NÁ doł w žizmie grotami ftana wupierzonych 
Konie forgách zdumidłe kopyty grzmiac prożno, 
Y inne tam obrzędy odprawiwfy rožno 
Kto mu to Mauzoleum ze fwoicb pofypie. 
Tu więcy Żotkiewfkiego zazdrość niech niefśczypie. 
| Tož Seym głowny Koronny gdźiewftytka wrocona 
Seym Wir- Twarz tey klefki, y jdko znowu rozrážoua 
zawskiAne 7 : TE 
no 1620. Pomfiechnatá żałoba, kiedy wakujace, 
„A krwiajeficzey duchem fwieżym potniejace 
= Wielkie owe ndczynid klamy,y pieczęci 
Zamoyski, Od Stvietey Zamoyfkiego nd on czas dmieči 
pe oa Pdnu prs odbierać, y [pot fig dzalit 
da pieczęś 204 akicy ich Condycyi. Lubo icy wychwalić 
oddawa. Wielki miemogł Senator nád Libaiifki Olij 
Mowa fwoja plynaca. Jako ta nieboli à 
Ktora fmierć dla oyczyzny, y wiele tych betos 
Co fobie okkazyi tak piękney życzeło 
Polec przy [vych Z otnierzách , to Brutow potkałos 
To Marcellow, y innycb Hetmánov niemało, 
Nadewfytko gdy rowno w Rzymfkie F dtá twe 
Najlęgo zniofł z Emilim? y przeniofł tu nowe 


Kancle; 
Lip{ ki, 


Hetman 
Chorkie 


wicz, 


(ra bi: 
tlicum ( 


fi lic ga 


[a] 
Porio 
do rote 
legscję 


Kan cletzera 


Lipfki, “ 


Hetmanem 
Chorkie. 


Wicz, 


Lubothier. 


[ky mu przy 


daným, 


(tra texte 


[21777 01 


Sitwcya, 


žnyc 


| Puwkó IL 9# 
Że Włoch Kanty : ktory žal ? ktore tzy wyttoczył 
Z oczu wfiytkim? O tymći wfóytek fig on toczył 
Seyi Warfidnfki, dpierw/e belo to poddnie, 
Żeby potak cbwalebnym y wżiętym Hetmdnie 
Pojpotu y Kanclerzu, pufiki te ozdobne 
W przod olddźić , Perfony damßy im (pofobne, 
Więc z dawnego zwyczaju y mieyfca bliž emt 
Pieczęć Podkanclerzemu oddana Lipfkiemu, 
Komu jednak butawa? Ile w firdnki takie 
Zdfedfiy już już z Turki, nigdy przed tym w jakies 
Tu bet Rodus. Poyźrzaw/y na wfytkie fwe trong 
Niebet nád Cbotkiewicza żadem zndleźiony, 
Litewfkiego Hetmdnd? ktoby y godnicyfśy: 

Y x tym nieprzýjačielem czynić [pofobnicyfiy. 

Biorác z jego fśczęśliwych Expedycyi midre 

Y Mofkiewfkich, y Szwedzkich. Tenże fię y karę 
Zotnierfka zdał nópramić , ktora: znacznie beta: 
Z (lárožytných terminow dotad wykroczetá » , 
Sprawiedliwy y frogi d zdwjie przy fobie, 

NÁ rázy niebefþieczne y fortuny obie ., 
Gednákomo. rczolut ; toż poczęfłowdny 

Tym od w/ytkiey Korony. Jedndk ma przyddńy 
Lubomierfkiey Collega wielki także drugi 

Zdwfie Wodz y Wojennik, ktorego przy dlugiej 
Widdomośći w tym džiele > ozdoba domowd, 
Nádemfytko kochánie,y miłość wofkowó 

Ták wiżiętym vezynilá. Bowiem gdzie fRłonienić o | 
Chudym pretfše żołnierzom ? gdźie ( fali d&is w Cente? 
Y godnie tych faworow zdadza [ie bydž komu) 
Vezonych Helikony jako w jęgo domu? 

Tamże liczbd zarazem woyfka naznaczona 

MY owa rogatya przečim vchwalona 
Pržemičrzícmu zbytkowi, žeby nic od złoża 

Ai frebra, ktoraby wage [va robota 

Przenieść miatd, tym więcy famelcow y kamiçnis 
Procz želazd [ámego, á profych rzemięni 

Widźieć belo w Oboźie. Snadź przez co kunędzj 
Zá márnym wylewdniem na te [kta pięniędzy 
Biedna przyfiła Ojczyzna, przez toż fig y ehcidtd 
W fwoiey wejprzeć potrzebie. Coż kiedy nie miata 
Rzecz tafkutku. Poftano y do rożnych Pánom 
Krześćiań/kich o por od poganow 


‘Ale prożne, 


Omina tey 
„Woyny, 


Krol udetze 
Bys 


Władystaw 
za Oycem 
fie bierze. 
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Ktorzyzmy teprzednia firaż,y wfiytck zalegli 

Od nich przedmur, w takim nas rážie nicodbiegli: 
Groźac ogniem óśćidnę, firzeż BOže vfkrzynač, 

Y raz jeficze fortunie nafvey fig powinac, 

Ale y tu ofidry, d pożałowdnie 

Tylko prožne» procz o tym w Rzymie cos tamftanie . 
Żeby tu przeniesiona Jumma pewna beta 

Ná tęmoynę z Auftryi, ážby fie fkończeta, 

Także z wielkiey Anglicy ludžie obiecáni: 

Jakoż nad wfytkie inne byli y przyfłani, 

Což gdy czafu nie [wego , bowiem juž przybeli 
PoTraktdtach. Voj zás, leniwo liczeli 

Święte owe pieniadze , przyfłow tey potrzebie» 
Swych wnętrzmośći poruflye y v famych frebie 
Szukać tylko ratunku ; do czego jakoby 

Przyść napręcy, zážyte wfšytkie w tym [pofoby. 

Ida zatym teywoyny (ach) fłrafiliwe zndki, 

A wprzodkrwamy Májeftat, jaki excejfjdki 

Nie bet w Polfleze flyflany. Czemu drzyji 6 pierog 

Y tynieśmiefi wymowić Fowifvowd Gero? 

Czyli ogień Promethow wykradźiony ? czyli? 

Ná Niebo [ie Synowie žiemfcy oburzyti 

„Albo złość Tantalowa, albo Tytan złoty, | 
Znowu fig przed Thráckimi vfidnowił wroty? 

Zmyczaynie do Kościoła fiedt Krol prowadzony, 

W dzień niedźielny, gdzie w progu fimyw záládzoný 
Lotr fig ukrył, (jeslize za ták wielki zbrodźien | 
Noty jakiey ó fobie y w/pomnienia godzien ? 
Owflem by [ie ztey złośći kiedy niepochwalit, 
Jako ow, co Dyang Efezyifka (palit, 

Zámilezeč go przyjíoi, niech w wiecznym tonie 
Imię jęgo Erebie.) Tam w doftoyne fkronie 
Wynioz/y [ie po dwakroć czekanem vderzy , 
Ygdy mało rozumie, trzeci fię zdmierzy, 
Opaliúfki Marfałek lafka raz odtrači. 

Tož jako fig Phlegeton piekielny zámači 
Tumult wten trop niezmierný po Kościele runie; 
Kiedy fig nd zábojce co żywo pofunie 

Okrywfy go bronidmi, A [am przed w/ytkimi 
Opryfniony kroplami krwawie Oycowfkimi 
Dopádnie go Władyfław , y tnie w teb fidlony, 
Jednakże nie dla jakity zdradźieckicy ochrony 


“Ale 


ktore 
poboži 
pochw 


Kalins! 
padleg. 
2110] 


Szyfzki 
skiego 
kowsk 
Bis kup 
dolency, 


Tumuli 
tra w 
sci 


Puce em ll, 99 
Ale żeby wybadać , ywiedźieć ó innych i 
( Snadźliby fig znaleźli) zbrodnia tego winnych, 
Przyjsło [práviedliwemu gniewowi, w tymzłożyć, 
A sfolgować y krotko dać niecnočie pożyć. 
O kteremu takartd, y moicy Thaliey 
ktorego ta Duch tchnie gwoli? w takieyli krwawey okkazjł 
ae r zdlofnym widoku w/pumnieć Cię tu midtót 
Snadźci yta Krolenfkácnotá naicżała 
Ktora BOG ná kamieniu palcem fam ryfowats 
Zebys véčiť nietylko , dle y zachował 
Ojcd śmierci, Niech drudzy ofidry wam czynia 
Parki [rogie. że wieku wiotębe im przyczynia 
Przędze wafle. Ou mam nic niepowinicn za to y 
Bo mu yfmierć y żadne niczdwadźi lato, 
deśliże obietnice Bafkie niedaremne. 
Y wodz niegdy Trojdnfki ni zaco podziemne 
Acheronty nawiedził, y widźiał przed czem 
Tylko zá tę pobożność? A tym gdy Latajcm 
. Wiley fre zdmiefiaja, Krol zcięfskięgo rázu 
Owdźie padnie. Nie (miał nikt leżacego z rázu 
Podnieść z žiemie, bojac fig žeby obwiaiony, 
*"Wczyicbkolwiekóy ręku zoflał ták zraniony , 
Nie bet tegocxcej/u , więc ktore [ie zlaty SE 
Kalinski u- Cotonki krzy nem nicbiefkym, dotknać fig ich bały 
pudlego W- Receprofte. Kalinfki obierze fig piermfys ` 
„21051. ca ae ff mfy» 
Ze wzniejie wpadłego,y rum za tym fierfy 
Jozyninfy želázem, w tókiy wrzawie frogis 
Ledwie fię;krzepiacego wiprowaaźi na nogi 
Ku więtfiemu Oltárzu. gdźie przy My zd.zętey 
Szyfikow- Sktoninfy fig ku niemu on Szyfikon [ki Jwięty 
Hecke, Kra- Ziymgopotha O tolim praytey [wey ofierze 
Biskupácou. Niebu miał fuplikowóć? żebym čig w tey cerze 
lenya Pándmeso ogladat? ktoraby to beta 
Caffandrd napuflona kiedy wywrożela? 
Ktorý fen fnit? Tákli tmoy ku fobie uprzymy 
Pľačiem affekt, y piecza? Nic ty, alezmy my 
W tobie ranni, znas fie takofitownd krew leje > 
O co znowu zd rokofi ? co z ndmi fig džieje, 
PrzeBog, prebog? w tymže mu bawelnica rany, 
Tumnt inte. Sam zdwiaże, d tumu.t 6 murowe čiány , 
z poas Wftret odnioz fy , y w jednym nicimog ac Kosciele 
> Rofpoflrzeé fie, wypada przezwrot y orzmwi wiele 
ý < 


Krolaž wyi- 
«rzy oknem 


Złoczynet 
Suppliciń, Ys 
czekanow 


Abu [46, 


Trzefienie 
po Podolu 
4iemie, 


Krakowskie 


zaboje, 
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Nad miaflo y wlice, Jako gdy dobyte > 

Maury od nieprzyiaćioł, albo ná pofte» 
Wíptonie ogień cbalupysżadne mu obrony, 

Zadne gwatty nieradža: d tu gmin ztrwożony 
Jedni z tym co do ręku komu, umykdja » 

Drudžy z duflazatedwie żywa včiekája, 

Gdźie fłrach niefie gdźie oczy, Taka ytambetas 
Rownie cbwila.ani fig dotad vcifieta_» 

Az, cobeto, Marflatek wytrabić rozkaže, 
Yoknempatacowoym Krol [ie [am pokaże » 

Acz pod umbra žatofna zawinionej głowy. 

Zkad jakoby po nocy roffviecit [ie nowy 
Świat zdrazem, albo więc gdygwalt przyrodzeniu 
Slonce po wym dopiero w poludnie zaćmięniu — 
Rzeczom nagle zgubionym pofiae wroci [ivoje > 


Zátymže náznáczono nagrodę oboje 


Y grzechowi y cnočie, Temu tancuch złoty 

Z fiyie famey Krolowy, y pofpotu dotey 

Łajki dobra zdrádžieckie : Jako zás zowego 

Co bydź mogło zd taka złość wymyślonego, 

Wžicie veci žala kdranid y męki, 

Aw przod ogień przytkniony do niezbożney ręki, 

Ze zkośći optynclaytosczyniac gwalt Smierci» 

Roftargniony nakonicć od Koni ná czwierči. 

A Ktora broń pofpotuexceffemtak krwadwem > 

Z mázdla fię, nawieki zdkazdna prawem >. 
Tegofs czafu, z burzliwych wiatrów zakradniena, 

VW podžiemne gdźieś parowy, [rogiego trzefienia 

Doznał Lwow y Kamięniec, y coprzy Wotofkicy 

Leży tylko granicy, (hadž ž przejirogi Bofkiey 

Jakoby to vmyflnie żiemia fama czuła , 

Co wnet za ftrafilivezo miała nieść Emuła , 

Krzescianflwu wflytkiemu, ýjakie ciężary 

Z tak wielkich apparatow {miertelney tey pary 

Czekałyjei, Takže gdźie Korony tey głowa» 

Srod bety flotecznego widžiane Krakowa 

Dźiwue jakieś widoki, A miedzy infiemi 

Narzucdue Ulice Cidłami ludzkiemi » 

Tbruki Krwiazbroczone, Tu obcięte nogi 

Tu Ręce, turamiona, d rzeźi tey frogicy 

Aniwiedźieć autborow, ni poznać zabitych 

Niemożono ; Z rumorow oprocz pojpolitých 


Rożn 


nich ag 


Rok Pan: 


1621 


skie 
ney? SA 


Offma: 
Mody C 
farz: Cor 
ża Imprez 

© niey, 


Oczym wi 
šicyi moj 
Punkcie | 


zy, P UNKŤ Ii, 
Bety te rozumienia, że albo próktyki, 
a tý Gaborowe, albo Schi[matyki 
Roine o Zakat (lary pobudžiť, ktorzy pod te cza 
mich fain. 7 sko Res bird júci mafia dr 
Aży Lithwe, gdźie fwicżo znioz/ly frogo z świata, 
Konczemica [więtego Męża Jozdfatd, 
Potockiego Bifkupa, jawny jad wylali 
Ná Vnity : ztadże gdy 6fkorę fig bali, 
Z Tureckimi Grekami znośić fig poczęli , 
Jakoż otym rbamoty Wilnidnie przejęli, 
oddali Krolowi; Taka wtey Koronie 
Cierpiem Hidre; w (moim ja przechowujac łonie. 
gdkożkolwiek z tym wftytkim wzgorę fig vdamy 
BOGA proflac, żeby te ktore fobie mamy 
Do Nieba Wrożki zá niepomyflne,y znaki opaczne, | 
znowu re- W dobre raczy odmienił. O coprošby znaczne 
wy: Wylane po Kościołach, y drzwi niezámkuione 
Nigdy fidty > Trzymáli ręce podniefione’ 
Świętobliwi Kapłani niechcac ich opuścić, 
„Ażby BOG Narodowi grzech jego przepuścić 
Chciał tafkawie,y ktora pofadzit winnicę 


Chwale fivojey > dwfšytkich pociech tu far buice 
Y wmdrtych, y żywych, zbogacił krwia droga 
Przodkow nafšych, niedał jeyw Biffurmaifka froga 
W paść niewola, y owfiem pošilkujac mefiwo 
Nájie z gory, wefote zdarzeł nam zwyćięfiwo. 
Rok Panski Rok zátým juž naflawal po dwudźiejtoletnym 
Chori Po Od pean zbámieniá y tyfiac fieśćfetnym o, 


oy- Rok pierwfy, rok pamiętny, ktory tę Machine. > 
Zwalit kiedyż poganfka; á wielka przyczynę 
Offmen Offinan fobie vroscit firafiliwey tey wojny» 
Mlody Ce. Pan mlody y z ndżury fwojey niejpokojny A 
A Kaki Żeby częgo nád Oyćd dokażóć więtjiego 
do niey, Eio Mogt Achmetá, y zatym odimieniafwego 
Stdwił Meczet w Stámbole >. Czego nicuczyni 
Cefarz żaden, až pierwey tdk wiele przyczyni 
A Do Panflwa Tureckego > yźięmie y kraju» 
gacyi meat, (Atoz Ośtomańfkiego dawnęgo zwyczaju) 
Punkcie 1. Zkadbyfunduf ná wieki, y roczne (ly czyufie, 
Ná Lainpy > ná Derbiže, y jdtmužny infie > s 
Tak owe fieść Meczetow rzadkicy wpanidtošči 
Diis widźiemy:  Achmetá teyše pobożnośći 


x 


Z Polskey 
vczynić fúm 
duíz. na Me- 
czyt fwoy in 
tenduje; 


Krora bydź 
już bsz lu. 
dźi rozumie, 


Soera» y 
zie omna 
ztaiajace go 
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Zdpał wzbudžit, że y [wey do nich tež przyfidwił, TH 
Cos? kiedy nic godnego pamięci niejprawil , Azyisk 
Ani wžiat prowincyi,donia ná Tymary 
Zatnierfkie [ie pofunał. Co že do fwcymiśry 
Przyjiło potym, y fwoje odebrali owi, 
Niemegto bydź inaczy, tytko Koščicľovi 
Zoftawat bez dochodow ! Z kad dcz topod drogim» 
Zwierzchudachem , barzodźiś chudym yubogim—. 
„A żenad ich uchfałę flanat zwyczajowa 
Turcy fwoim językiem, Upornym go zowa. 

„ Toż tedy y Offindnd mtodego Korcicto, 
Zeby tymito podobnych balajow niebelo, 
Ponimtakże, Áremu ktory fobie krysliľ , 
Pewna z kad Koščictomi lutratg obmyśdł» 
Nic mu więcyna oczach» jako ta Korond » 
Acz zdawniejfiych fucceffow, dle fwiežo zgrond 
Tak pięknego utraty Serce wielkie wziawjy, 
Sákoby już obrony wiytkie jej odjaw(y » 
Twybiw/y dzielniej(ycb, coś ludźi tu málo, 
A oprocz zoffawało ducha prożneciak, 
Zarzeli tę pochodnia [Amiz Wezeromie, 
Halli Bafia y drudzy, tež knujac wfwey głowie | klojkani 
Coy Geľarz, Sam Skinder w przefile te pogromy skich. 
Dobrze męfiwd naflego y Cnoty [wiadomy > 
(Dźiwney yw poganinie) rozumiał ináczy » 
Zeby gwoli niepewney przejłać na tej racz, 
Gotowey Vittoryis Bo nikt tak ficzefliwy 
Lebyzawfe. Zražaly ynocne godžuvy 
Z tych zdmyfłow, gdy węża wielkości niezmierncy 
Na się kfykdjacego zfłrafiney jakicjs Lerny 
Czefło przez fen widytval, z ktorego przefirachu 
Až złoża [ie porywał, ygdźieś tam dogmachu 
Ofłatniego uciekał, Takže Očiec blady 
WhycylfRiego Olbrzymá poflaci fkarddys 
Stat mu zawfe nd oczacb,przefirzegajac žeby 
Woyny tey niezdczynał, ktorarożna z Nieby 
Akońcem bydž żywota jego pretko mila, 
Wake owa zdwżiętość nic z tad viejpuficzśła . 
Záfrafiki rozumiejac widoki te płone, 
A Fatá fobiz majac zánieujlrzežone >. 

Tedy Woynęwołaja Woynę Džidlatyc, 

Naktory buk porufia wfytkiefię Azyeo. 


TEG 


% Narodow 
Azyiskich, 


AftyKans. 


skich. 


Egiptu, 


Punkr il, 
Y Egipt y Afryka, Europa jakoby 
W Domu beta. Sypia fig, jáko gdy ozdoby 
Nowe wiofna rozwija po vmártey żimie 
Z grdjd praftvá poru z čieplic fig fwycb imię 
Niezliczońe narody. A wprzod kto vjtyjšy 
Mandaty ták zdwite, Natotcy pòbliž fy 
Angurzy, Arkadowie , Bityncy, Cylixe » 

Y ktore gdzieś fłdry wick marzył fobie Fryxe: 
Kurdži, y Mingrelowie „przy fławney Fázydžie 
A Beglerbek Azyi Wodz wflytkich tych idžie, 
Potym Báfšá Bagdetu, gdźie Eufrates bicży 
Gdžie 9 Tygrysyd znaki niefkonczoney wieży 
Y murow twych klijomwych piekna Semirámi 
Ledwie jákie. Zá nimiż y Mefopotami 
Y Vzrumi, yobie wfłana Dyarbeki > 
Až gdžie zPer(j graniczy Araxes dáleki, 
WJSy(cy ci Rable krzywe, nadzakiułęku, X 
„A oftro zakowdne niofac dżydy w ręku. | 

Z tadmielkicy zás Syryi południe Narody, 

Od biatey miedžyžiemney do czerwoney wody: 
T Jeźior Asfaltyckich, tám dž šiegájace, 
Gdźic Tyrus, gdźie Trypolis, y ozywiajace 
Z gliny naprzod człowieka Damafcenfkie rdjć, 

A Zefir tám, y wieczna wiofnó nieufłaje 

O jak alterowdli, ztdkiey [ie pieficzoty, 

Pod tetu nieprzywykte przyfiedfiy Booty, 

Zá fłodkie pomdgrany y palmę ficzęśliwa; 

Chude jedzac fhcbary,y bukiew cierpliwa, 

Toż dalfiy Arabowie: y ći ktorzy wpuficy 

Rozbijdja Petrei, d blifko odpufty 

Swego maja Proroka, y či co w obfitfiey 

Mieffkaja Comdgenie, ktorym zmakomitfSý 

Y mieyfcem, y vroda Beglerbeg Alepu, 

Srogiego [ie w pułkonia trzymajac ofvezept 

Nicfie czoło, 6 jákoy tym fic przykrzeło 

Niebo nafses jakośm doma lepicy beto? 

LT myjśćie fig w Memficie fwey nieośiedzieli ; 

Coscie ani podobno 6 Polkcze fłyffeli 

Starzy Egipcydni ?)Odkad na Merot 

Słońce w put niezmiernego świdtd tego floi, 

PS aj ná żiemię ftrzelajac promienie; 

A żadnego niemruża obłoki y čienie. 


Yny 
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Y py, coprzy dalekim Atblantie mieflkócit, 
Y wy co fie 6 Źrzedłach Nylowych badačie 
Wytkin wam tu kazano. Jákoby zá gtowa 
VW fiytke beto potrzedd ruflyc moc Swiatowa. 


+ 


Oo ktorych 
czemu wię- 
cy niž oin- 
fzych ttzy= 


ma ? 


} è nich dżie 
Bięćiny bie- 
cze, 


Liburni, Dalmatowie+ Kroači, Bofnacy> 
Serbi y Bulgarowie Turkom wfiyfcy Rumi 
A wiecznie imzavchem Dunay blifki fumi; + 
TotPendals Rośćindjac Multawy, Węgry, Siedmigrodys 
, Także y te Emirom poftufine narody» 


Ę Punkr IL dog 
Hofpodato- Jako bližfle tey fale z giem fivoich porufia - 
Wi A pot zich Hojbódary, ktorzy zaraz mufia 
Drogi mfyikie ciężarom, y lafy rumować , 
Rzeki wjpierać, y gory gdzie nierowne kováč, 
Pzybywaja yz Hanem w/yfcy Tatarowie_ ». 
Han Krýňi Ktory oprocz powinien przy Gefarfkiey głowie 
ski. Swa fig rufycofoba. O jdkniefkonczony 
Obtok tego poganfiwad: Ledwie ták zliczony 
Kwidt bydź może ná wiofnę po adie rozwity » 
Ledwie liście nddrzewie z Caps omiefikał y ty, 
Wieczny nafs niepokoju pola tego tedy 
Drapieżny Kantymirze? Czyli ježli kiedy 
Kantymir  Wifytkie [ze tu zapędy twe niewytoczety ? 
A maleli na koniec ludzkie bety ficlys 
Zaciagnions beflye z ofłatnicy Afryki 
Slonie, pmc Welbtadow. żeby nas wte wniki, 
Fiko wprawił niekiedy Annibal Rzymidny. 
wiał Wytkie przy tym armaty ruflone z Tapány,“ 
infzy Pe T wodnych Arfenatov. Jakie bydź machiny 
r, Mogty ndogromnicifie, Węże, Kolubryn» 
Bazylifiki, Kartany, y krom [piše wfielkiey, 
Kul yprochow apparat niefhychańie wielki 
Pod ich Hemus ciężarem [kalifty przykleka >>“ 
A ttaczony wiofldmi aż Helle[pont fleka» 
|. Toż jdko ta ndwaluose flanie nad Bosforem» 
Cefarz fig [am poruffy żewiiytkim frym Dworem 
W tym ku Fedrau. « LAnaprzodlekczeyfie gwardye 3 
Z Spahijows y Janczarow, ktorym Ciorbadźijcm. 
Kredencuja, agony roftoczyw[y pawie, > 
Popilfnianych tulipach,drudzytożorawiew, > 
Toforgi Fenixowe toczący z zawojow » 
Oydka proporcya widzi fre ich firojow ? 
Nie tdk rožno moga bydž pomyflone batwy 
Konch Propontfkich, Wyzeczy nic, oprócz flroyue larwy 
A prożna ocziipafla, Tož po nich Kaddye » 
Bolukowie, Czaujie, Hodźić Boftandzije, 
Miodži reimentujac Carfkiey pokojowej » 
A nad mak rofkwitnione niofac wiy(cy głowy. 
Aż y Kazytafkieržy, aż y dworley Bedzy, 
Wezerowie y fami wielcy Beglerbedzy » 
Miedzy Cefarž ktorymi jeden znákomity 
Odewj$ tkicb, kofltowne czaple mu dwie kity 
O 


i Jednak con- * 
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Kiefaja fie z zdwoju, Podnim przepryfkiwa: 
Kon Tbreycki, áz bokow zemflad go okrywa 
Zarajá fwietndSotakow, pryedinfiymi Turki, 
Niófac fami miedźiane ná głowach mifjurki. 
Balata A tukinátožone, bedac pigotowim 
“einudss ag-  Pierwey niż ktowmierać przy Cefjarfkim zdrowiu. 
mth, > F d A 
Daliey obłok Azapow ybałafiry inney 
Gmin niczmiećrny.  Tenći bel Offmanow niewinny 
Na nds gróm, y apparat wytoczony nd raz, 
Zeby potknac y pożrzeć Oyczyznę tę zdraz. 
Chotkic. PRO takže Chotkiewicz fobie poruczony 
wicz kie  Odedrawfy reiment, zdrucicy pifle firony 
ús gotuje, Choragwie y wybory; Jednak fie niejboro 
Zduwybierdc, niechcac wtymfkwapliwie y fkore 
Nic poczynać, dni fig w nierowne zdćięgi 
Wdawać z tym poganinem, bez flufiney potęgi 
Jako drudzy, co przed nim nád fiele (wa dźlicy , 
lancer tych Fomknáivffy fig od grdnicw ptaki te wpadali ,. 
przyczyn. Bo niech będźie kto Sercd Herkulefowego 
Y dużośći; Sieła to, gdydwd ndjednogo! 
“Což jako niewatplime o tym wiesci brzmiały 
Ze fic mfiytkie wfchodowe Narody rufšaty 
Na tę woynę. 1 przetož jezliże nie wigcy 
Woyfka mieć chee przynamniey Sześćażiefiat tyfięcy 
Spofobnego dú boju ; Inaczy dla jławy 
Samey tylko, nie imie wielky fie tey klámy, 
Co niżeli otrzyma prožno czafu sitá 
Kofitovnego upłynie, Przytym go trudnitá 
Comni/]arfka przytomność, gdźie jako zwiazane 
Majac rece, y władze fwe limitowane 
Gdźieś do drugich, nie ták mogt, jakoby fam wfobie 
Zażyć [wego humoru, y nájedney dobie 
Wiffacey okkażji s Jeficze mimo wicle 
Przyczyn infych, bawito jegož go wefele, 
Jarofławfkie wtey drodze, żeby nie Zotnierzem_. 
Pierwey przeciw poganom, ažby [ie przymier zem. > 
Wiecznym zjał z Cytherea, y vlžetjey w fobie. 
Ktora ó piękna Kiężno dawno tchnał ku tobie , 
Oraz z niťprzyjúčielem nieczyniac oboim =»; 
Czego niegdy pozwdlił, y fobie y fwoim— 
Alexander Zotnierzom, žeby tym wolnieyfiy» 
Y niewczas im wojenny zátym bel znośnicy((y, 


pz 


Wdzięe 


Lubomie 
ski napr 
pod skał; 
Krakow: 
teraz Wc 
woda, 
lego pron 
dencya, 


Panowiez 
Nim rożni 


Sieniawy (c 
odczafz 

Y Choraž 

Kotonnj, 


Lefniew si 


Lubomier- 


ski naprzod 


pod skała, 
Krakowski 


teraz Woje- 


woda, 
lego pravi- 
dencya, 


Panowie za 
him rożni 


Sieniawy fcy, 
odczafzy 

y Choraży 

Koronni, 
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Wdzięczna ocukrowany Malžeňfka pieficzota, , 

Acz wiele ich fadzieto jakaś nicochota 

Jego tę Gonctacya, Zdtymże lęniwo 

Stanowił fic y oboz, a filoby cożymo 

Zá Hetmdnem, ktore on nienawifne otym 

Mowy ludzkie, przybyciem rozbiť [ivoim potym. 
Tym czafem Lubomierfki zkupa fwych nie malá 

Pomknie fię ku Podolu, y fłanie pod fkata, 

Wiodac rey przed wftytkimi.y ná pierwfle czoło, 

A jak Orzeł zwyfokd nd wfytkie około 

Strony [ie oglódajać, z częgoby y gdźieby 

Co bydź miało: Tu naprzod woy/kowe potrzeby 

Opatrzy y Commeat, [browddži armaty, 

Kzuci fiance, tdm oko nawfiytkić ma czátý 

Pogdńfkie y obroty, dtylko fig (prawi 

W drodze juž o Tdtárdch, zarazem wyprawi 

Ludži część ku Dniefirowi, żeby oba brzegi 

Dla mofiu opdnować, owdźie madre fipiegi 

Pcbnie pod nieprzyjaciela, zkadby o wielkości, 

Tinnych mogł potrzebnych zajac widdomosci, 

Owo co Hetmanowi należy czutęmu 

Nicopuscil niczego. Wńetże fie ku. nięmu i 

Paniat sciagnie niemalo zpocztami znadczyemi., 

Procz ludźi quarcyanych. Tu pierfidmi memi 

Muzo porufi, ktorzy to tak ochoczy beli, 

Co na ten raž nietylko że wfiytkie ważeli 

Swe fortuny, dle (pot, y ciala poniefli, 

A napr2od dway Siemiaw/cy dô tych fóranck wefils 

Bracia z foba y žlúdžmi fwoimi pofpotus 

Jakoby Centaurowie, kiedy fig kudotu 


Z [nieżyfiego Homolú y Otbry (puficzaja ; 


Lefniewski 


Lally im okoliczne rum y miejjcć daja, - 

Toż, Le/niewfki Belfkiego Podkomerzj kraju, 
Stáry Żołnierz „y dobrze z długiego zwyczdju 
Pod Zamejfkim ficześliwym wojny ty świadomy s 


. A gościem tu w tey Siemi nowe fobie dómy 


W zbudźił y Colonia; Wnetžey Sobiefki 
Ktory przyfwyebozdobach wiele miat Nielicfkiey 
W fobie tafki, Jakoby Neftor powftat nowy, 


- Anie zwicku, dle flow, y głądkiey wymowy 


O ddnk znim konkurrujac, Czym na micyjcach wićli s 


Ale fielá y tedy mogt w nieprzyjacielu 


Oý 


k 


Mi- 
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Tamowski. Michat ponim z Tarnowa budzac fig zprzykładow, 
T ozdob fidrożytnych wielkich > fwoicb Dźiadow 
Stawa w pięknym orfiaku. Także niechcac komu 
Vfłapić w tey ochocie, dcz nieblifko domu 
i Džiatyú/cy divá przybęda z P rufidkami [ivytmi: 
"Džislynfcy. Odkad Golf Wenedycki wiatry putnocnymi 
Tuich kù nam popędźił, aż gdźie z drugicy ftronp; ware 
Codan miedzy fie Litbwę wdżiera ykurony, AC: 
Ludogniftyslud duży, zupełne hirgffes 
Yz [oba poplečione w put trzymajac fpiffe> 
W ktore tropy; Mdrfówy niofac wzrok ponury 
'Kofikow- Koffakowfki prowadzi take five Mazury» 
ski. | -Gdźieś z podćjemney planety » od Prufkicy granice» 
Ich broń przed tym pocifki y kowane kipce, 
"Przy potocznych nášiekách, teraz z kopijami, 
“O ják ftroyno ná koniech fiedza pod Heľmáni? 
Wiedzie Rothe ozdobna z Wel kieypolfki fwoiey 
Ale y fam zá rôtbe #iemat cata ftoi 
Opaliński Opalinfki že Buind. tak dużyramiony, 
>Poznanski 1 pofłaćia ywfóytkim kfftałtem ułożony 
“Wojewoda, Jakoby Mars we zbroij żywe.tchnał płomienie 
Oplonalli z tey cery , co nad przyrodzenie 
Gego flachetniey[iego? d tymi przymioty» biiy 
Wkrwáweli nieprzyjaciel, budźiet fig ocboty, | 
Luboli do przymierzá fig reiterował, 
Gako wieleobiema czynił y pracował. 
Z ktorey plagi Niebiefkiey Rozdráženfki drugi 
*Rozdrsżew- Od STajkay Marchey , przez ambit tak długi 
pá troyny potk fwoy prowadzi, ô jeśli ftroynie) „fy p LudżieL 
Ktory nádeň y w pierzu Marfowym fiumnicy/y? Fra 
Zwykła duma Narodu, Tygryfie lampárčie BoWojew, 
Zrrámion niofac tupieże, y ći co przy Wárčie “ye 
Piękney fig zdmiefikali w głębokim pokoju, 
Y Obrzes'y Noteśi, d teraz do boju 
Y zbroj plefnia przypadłych gwałtem fig rzućili s 
„Aż y drudzy nadobne żony opuścili 
Żarliw(y ku Bellonie. Wodz fam przed wfytkiemi 
Zda fig że nie dotykakoniem żartkim žiemi, 
On Ajax on Tydydes, gdy w wojenney Cerze, 
A wdżięczny Deyfobus kiedy [ie rozbierze 
Rój Ani ty przepomnidny moim będźiefi wierfiem 
"owi. Połocki Kafitellanie? ktorys z Wodzow pierw/iem, 


ZoraWim: 


Zamoycz) 
cy, 
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Polegt krwdwe w tym boju, (ach) do waźięcznej bony 
| Ani fantow domowych nazad niewrocony. 
Zorawinski Ty zdkže Bełfki drugi, nietylko džielnosčia, 
Ale w rzeczach pokoju rzadka fpofobnoscia 
W źięty więcej. Bo dotad kto pamięta dźwięki 
PaktChocimfkich, pierwfi iy tam podpis bet twey ręki. 
„wana Y wy cni Sapiebowie, yty Xiaže zwicke ` 
Czártoryifki jedyny, yty Ferenzbeku 
Wychowancze Gradywow,y co przed inflemi 
Duża scidna od pogan jezdes tcytu ud žiemi 
Stárožytny Potocki, y wy cośćie posli 
Z rownicyfiey familiey, a świeżo vrofli 
Z Marfa tylko, yrzadkiey Oycowfkicy džielnosči 
Prufinowfey rodzeni, y wy co zacnośći, 
Z długichtdm cathalogow woich nieliczyčie, 
Ale włafna [ie Cnota y męfiwem foczycicies 
Kopyčiňfki, Stogniewie, Ztotnicki Janowfki, 
Mofyńfki, y zprzebránym gronem Rufinowfki 
Wjkrzefionych Liffowczykow. Why fey podświetnemi 
Prowincji y Powiatów Choragwiami fwemi. 
Przybywa potk ftarynny: 6 gdžicby to Panow — X 
Rownie infiych wzbudźiło ? bitnych Oftrozanows 
Ná wieczna pofwięcony uftuge Oyczyfta, 
On z jákim animufiem y cera ognifia 
Zamoyczy- Wchodži w Obož. Przybywa yw twym Siie&o pierzá 
y. Nieśmiertelncy pamięci Koronny Kanclerzu 
Ludźi grono Z amoyfkich, pod dwiema Wodzámi 
2230 Oflro zakobanymi grożac kopijámi, 
ARE Z jdkim láfem ozdobnym także y Betfkięgo 
to Belski.. Choragiew Wojewody y kogo drugiego 
piero Miłość tylko w tym rdéie oyczyfła budžield, 
V. Snadž betoby przypomnieć y liczyć ich śield; 
Cnota [má káždego: jákiey (pifla ) mocy 
Bydź karbunkul, z nagłębicy wybije fig nocy. 
A to gdy z Lubomierfkim pod fkała fig dziejć 
| Już w e: 6 Ofmdnie Notus. fumny wieje, 
tworzywiiy gab tyfiac, jako fig przybliża 
© Odinanie Jako Edon, yoftry Hein fig 0. 
` Cięflkim jego drmatom, y Dunay [am czuje, 
Co mu [ie zakaranie y chtofta gotuje 
Xerxeffowey podobna, ile gdy [prawtony 
Ze miały pod Chocimem z owey Dnieftru firony 


Polegt Ooij. 


Ordynaci, 


Nafe 
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z 


Ktory tentan 
de nafzych ; 
Wewelego 
Wprzod wy- 
práwuje, 


jego Con. 
dicya, 


ý od Tur- 
kow kre- 
denc, 


Contenti 
Legacy: 


Lubothiets- 
kiego oftro- 
Žnosč. 


Nafe flanac Obozy, pray[piefla tym pręcj» 
Boczego po Podolu jako psi śledzęcy 
Niezbadata Wołofia ? Coż zčiežary temi 
Kiedy nie po powietrzu, dle cięfikiey Zicmi 

Isé mu pržyjsto, jáko gdy w [korupie żotmiowi, 
Aibo pod przebrdnymi jukiwielbtadowi — 

W drogi Lbrackie przeklęte, Jednak nieprożnujćs 
Yčicho ż Wezerdmi wymi praktykuje, 

Žeby nafšych zdtrzymać jako yzdbdwic 

Pod przynęta pokoju, czym fig mu wyprawić 
Zdatowprzod Wewelego, ktory fig vrodžiť » 
Nato z fivojey Natury, żeby ludži zwodźił 

Y pod gtadka obluda w fercd fig firobował; 
Czymby niepofirzeżonych fnadniey dementowat 
Dyabel{ki infirument. Przyfiedł tu z Kandji, 
A fiynkiem fie y bandlem bawił mátmázyi 

Do Wotoch ja przywożac. Teraz, cofurmany 
Miedzy fadzit litkupy, [mie ták wielkie Pány 
Y świdt jeduać niezmierny. A žeby tow náfše, 
Precy wmowił, ma kredenc od Kapedzibajić» 
Gdźie nie tak nieużytym Offinand tydź mignt 
Ani tym krmie żdrtokiem, žeby co fig pieni> 
Ydo tad w niey zobu firon konie brna po boki, 
Miał ztad fwoy gufł, y wdźięczne jakie mieć widokis 
Raczybyićy przeftat rad, Niechby tylko fami 
Nięzefili w tym Polacy, d miedzy Wodzami 
Kogo zudkomitfiego do niego poftali, 

Y pierw(y w tey Impredie z fiebie przyktad.dalis 
W dhe bičli fig pržydžie , y palić Marfowi 
Nic jig wtym nicomiejka, Težli zaflanowi 
Wielka fie ta Machina ná [polnym pokoju, 

Go ze krwie,y zá korzyść mizernego boju? 

Z tym podjeżdża pod Oboż, jedudk niepuficzonj 
Wnet od Lubomier{kiego, fiadž ž každej fic flrony 
Bojac Grekow, choć oni upomiuki niofa, 

Owjłem pó tych obtudach niga flapic bofa 
Strzegać fie włafionych, 0 długo w tey fikole 
Ottomanfkiey cwiczony, Sam wyjedzie w pole, 
Gdśie go fłucba,d zdraż rzecz, tę do wielkiego 
Odłoży Chotkiewiczd. Wezmie w tym [ámego 
Tv [iebie zatrzyma, daw(y mu przyfławy, 
Lecz ytdk nieprožnuje,y do fwojcy (prany 


Widtrow 


Jednak 


¢o robi 


Turecki 
has verre 
Ki, 


Władyst. 
z Watíza 
się w Jpr 
Wuje m 


Jego 204 
hem con 
ratio. 
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Wiatrow rożnych nagania, miedzy fie Żołnierze» 
jednak ow Tflar fiyng micfajacs Jakoby przymierze. 
«dig: Y pokoj bet daleko z Turki bespiecznieyfjty — 
Nad zwycięfłwo niepewne. _ Boktoryż flráfinieyffy 
Nad tego nieprzyiaćiel ? ktory raz co wydrže 
Już niepusči nawieki, djakoby Hydrzeo - 
Niegdy Herkulefowey, z prac dwanafiu owych, 
Zateb jeden včiety,tyšiac iujycb nowych 
Zaražliwfiych wyrájlá, Z dczym sig nie bot 
On nikogo , a[roafly ze zguby jeft fwoiey 
Ypopiotow daleko,  Jdko z drugiey firony 
Može bydž do pokoju fnadnie udktoniony 
Ofinan Pan dobrotliwy zprzyrodzeniá fwego, 
Tylkoby go niedraźnić. Tak z duchú jednego 
Y źimno tcbnał y ciepto. raz firafśliwe flawiac 
W oczularwy, raz vfty łągodnymi bawiac 
Syrenámi jakimiś, „Acz przy tey cbludźie 
Mogło co bydź y prawdy, Jeźli o czym ludžie 
rock, „Kłoda dla, Tare yf, ja 
ms vsticnge Dawna wrozkę,że Z tej tu putnocy czekaja 
«m. Stvoicy kiedyf ruiny, Przetoż z tego plá 
Tprzyjazdu nafiego od Adrynopola 
Brama nawarownicyfia, przy dużym fwym wzwodźie» 
Wartę wieczna májaca, w ichtam Carogrodžie >. 
Więc acz zklefek dawnieyfycb, dle [więżo y tey 
Cecorfkiey przed infiemi, znając niepožyty 
Animuf nafi y cnotę, d to w garzći matey » 
Coż gdy mjiytkie potęgi z gruntu [ie rapidly 
Nie lekko ndsważeli. - Bo ktoż w sielefwoicy 
Tak jefł duży, że bany, J onfięmie boj? | 
Widysige - Ktorymczdjem Wiadyftaw pod promień tafkdwy 
z Waza, Heleninych rodzonych że fwey fig Warjiawy 
ie wypra. Od Oped wyprawowal, Fakoby to d&ieto 
Hoa, 440Nie włafnieifie nikowmu, dni blizfe beło 
Oprocz jemu, Ktory ztym rowno poganinem» 
We wfytkicb roft ozdobach, Bo jako on Synem 
Krolow z Krolow, ták y ow od kad fig poczyna 
Jego 20ffma Domu Ottomanfkiego Nadžieja jedyna + 
nem compa- Obiema nieopujiel jeficze wiek kwituacy K 
ratio, Biatych fkroni, Obadwa żywi VROv ACY » 
i Nic tylko málomáli zwyćię fiwa fwe [obie > 
Viatrow N Gdžieš po Thetym, 9 Ziemie niemiefikáne obie» » 


“A ná 
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A ndtych dwu młodźikow wfiytek flat ferworzes 
Swiat niezmićrny, ktorego ani wielkie Morze» 
Záliť mogło, dni deficz z Nieba tdk obfity » 
Ale Krew fivých poddanych y Grady w niefyty 
Zguby ludzkiey. Tedy już cięfśkie na fig blachy 
hima yape W žianfy Encelladowe, zkad nd wiytke firachy 
para. ‘Uderzyly Azya, y fyfiak, yz fldli 
Tarcz kowana, gdzie Ethna, y wscickt á [ie pali 
Midužina mafkaras miecac [profne węże» Comps 
„Zetba rozezochranego. Fefseze y zafięże to znac: 
odLegas  Brońiod Mulcybera, ktora wprzod poświęći ka jego 
„seat Ardzem j Choragiew, wielkiey on pamięci 
„oce sA Legát Dyottbalemi, midtrom rozwiniona, 
A kofitownym zbawięnia znakięm ozdobiona 
Ztymjegocharakterem: O fławę krzyżowa 
Tziwyciężyćy umrzec, Sdmemu nád głowa 
Btogoftawifktoniona, wf$tkich mu faworow 
yblogolta- Niebiefkich naganiajać, y znawyzjj eb Chorow 
wienftwo. . Mocy lotneturbujac, žeby fami oni 
Gdźie gó ręka ludzkafieta nicobroni » 
Stvymi w czas płiżami zgory zdkładaii s 
T wflytkie drogijeco ták mu [porzadzdli 
Gdžieby idac, o żaden nieobrażił nogi 
AERO Krzemieńofiry: Częmufięgminodezmiemmogi (o 
prekacye, y Z úpplauzy powfićchnymi, cigszkim [pot wzdychdniem 
tożne impre Byac i niebo, y jako opadajac nániem > 
ży o nim. Soncu zdpadajacym pod źięmię daleko, 
Snad nieiwažac fortuny nieftátecznej lekko. 
Bo ktowie? Fakoonakota/we potoczy? 
Moca potym niewidźieć, co widza dźiś oczy, 
Tu Ofimanfka potęga, y Serce zdwźięte 
Z przefitych fwieżojuccefów, tu žiemie przeklęte» 
Gdzie idzie, y dopiero krwia nafla [plufkáne, 
Co inężwieyfty pobićidrugim niewidźiane — 
W türmach fłońce, ktoręczy? miedzy tylko dwiema 
Komu wygrać? iffýtko to [tato przed oczema 
Bojacym fig “niego. : Albofig on wroci 
Jako Dunay y tęgo.pobancaykroci » 
Albo padnie inaczy zuchfały przedwiecznej » 
a. Ttylko cogo widza raz juž raut. 
il. (Ach) broń Boże. Jáko onna tonierujšoný 
"Niofł. ferces y animu/S ták niezmyciężony 


akoh 


Compania 
to znacznicy 
fa jego. 


Okrytych. 


Punxt il © 

Fakoby tryumfowat, y tuż miał nád głowa 

Wifsaca Viktorya z korona palmowa. © 

W rożki dobrey przybeto, gdy jedna niewiafta 

Tuż, wyjeňdžájacemu ficześliwie w tym z miafids 
Dwoje ofidrowdla chleba mu białego 

Znák żyznośći, y blifko zwycieftwa przyjitego. : 

Z nimw piękney Companiey Wajer przed wfiytkimi 

Chetminfki Wojewoda, pod rozwinionymi 

Stroyno orty „Humoru wielkiego ofjobd, 

A zdraz Dynofowie , jdko duży obá 

Erymdat(cy niedźwiedźie, kiedy fig powadza 
Okrem jwieżo rodzona, Wędrowny prowadza 

Lud Niemiecki, ogromnym cudzožiemfkim fykiems 
Pobok dvd Kafstellani gęfłym kopijnikiem 

Z obuftron gozaftonta , Plichta Sochaczenjki 
APodlafki Niemira, Toż Gwardy K rolenfkiej 
Kazanowfki Porucznik, drazem Pdńfkiego 
Dojiojeńfiwd y zdrowia, ferci Maż wielkiego 

Y Żołnierz, fłórożytny, Laty oprocz wtory 
Kochanowfki od niego; uchowany ktory 

W Helikonie z Muzámi do tad fig Phebowa 

Bawit lutnia, Korwinom zacnym [vym nie nowi; 
Tjdkoby dźiedźiczna, Teraz nd pogany 

Do oftrego patafša kfitattnie przypafdny, 
OdKatbedry do bębnow, od piora do piki, 

Miedzy ftawa drugimi obok wojenniki, 

Tym znać dájac, wiele Mars przy żarikim dowćipiė 
Waży nicunofvony. Jaki y w Filipie 

Wotuckim, Kafitellanie Ramy Kamienifiey, 

A [pol w drugim Bifkupie ferwor bel qgnifty 

Gdy, jáko divá Arkadźi w pięknej sforze z foba, 
Jeden ludźmi, á drugi flanat fwa ofoba. 

Taż przyniofłaochotad z Litwy Radžiwitá: 

Przez tyle mily nieba, odległego sitas 

Poddwiema Cboragwidmi. Ale y niemało 

Paniat, infiych Koronnycb, ktorym fig doftato 

Tak świętey Companicy, Jako P rzyjemfkiemu , 
Sobiefkiemu, Tårtowi, y Koniecpolfkiemu, 

W pocztách niemniey okrytych. Miedzy čie ktoremi 
Widzę moy Wifniowiecki z ludźmi, Z barafkiemi, 
Piermfly raz záprávujac wdżiedźiczne fic gniewy 
Z tyin pobdńcem, 6 iako ozdobnými drzewy 


= 
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Zajłoniony , jdko fam, raz twarzy wdźięcznościas 
A razpata Marfowym flvachem y frogoscia. 
Niezmilczę p Firleja tedy już wielkiego, 
Przed inflymi w tey Woynie kredencujacego » 
Yochoczychták wiele. Lubo tego grona 
Osm wfsythiego tyfięcy, Coż ? gdy ich imiona 
Wicifse nad [ie ddleko,y nie gmin wządrdzony, 
„Ale woyfkoywybor fam niezwyćiężony 
A już też y Cbotkiewicz zczesčiatrzečia ludźi 
daja uh Przyjeżdżał do obozu, Czym wewjytkich wzbudźi 
tie 26 Tul. Myjlilepfiey ferca, z tadže ku kamieńcn 
Wewelego Zbliżyw(y fie famemu, fłanie ná rzepieńcu. 
Sab Pierwjia rzecz 6 Wewelim jako go odprawić, 
* muprzydaw Ktorego fig niezdáto dłuży prożno bdbić, 
A Ane: „Ani tymto podkánym pogardźił pokojem 
poalen. Z ducha jakięgożkolwiek + Przetoż go ze fivojem 
Spot Szembek iem wyprawi; dawfy tego dźwięku 
Przez nich refpons : że danno v Turkowtow rękw 
Feft oboje,y pokop, j niepokoy známi, 
Ktoremufmy przyczyny z nas niedali fami; 
‘Alt irrytowani, zniewoli fie bronigm. 
Gako tedy nieowiemtod pokoju flroniem, 
Byle tylkowććimy bet nam: 3 przyjlovny, 
Tdk fięy nielékamy zdrugiey firony wojny > 
Niech Cefarz cochce woli, maopeye obie; 
„A obierze co więcy podoba fobie. 
Sam tym czajem niepewnych zá pewne niemájac 
Tych legacgi, d wfsedy jako pogladajac, 
Z gory Argus, nápilney ma fie oftroznosci, 
Y tu wjiytkie woyfkewe [pofabia zywnosci , 
Tu pod Nieprayjaciela Obozow podmyka, 
A Kozakow copręcy w drodze już potyka 
Goncy vfławicznymi, żeby przypiefšali, 
aa: Toż gdy flanie nád Dniefirem, niepomknie [ie dáliey, 
ded | AŽ wprzod Controwerfya vtrze owe fiara, 
sli Dniefńr Przebydźii go dlbonie? Jedni żadna miara 
przelać Nieradźili. Jakoby nipoco Wotochy 
w Chéied záježdždť , gdzie oprocz podłych offad trochy 
Przebydžje- Mieyfcá niemafs godnego, czymby fic zafłonić; 
dni nieradza Alba palfow, y (ilakow zwyczaynych zabronić, 
ż Temu poganinowi, y choć oba brzegi 
Z aftapiwfy Dniefirowe, žeby tym zabiegi 


Tatár- 


Drudzy fecus 


PR aS R | 
Tatdr/fkie pobamowdć coby w tym inflego, 
Jedno odkryć Oyczyznę y z czoła wfiytkięgo 
Ofieroćić ? Suddnicy ztad dodać y żywności, 
Y positkow, y gdyby fortuna tey złości. 

V żyć chéidta, do Krold, y pofpolitego 

Bełby rekurs rufenia, dz mieyjca bliżfięgo 
Pręcyby to fprowddźić,dniż w cudžey źiemi 
Miedzy fig zdfłępami , nieprzyjaćicifkiemi 


Tam przebijać? Dość o tym pamięci jeft świeżey 


Coypierwey z Potockim v nieficzęsney Dźieży 

Co y teraz dopiero fidto fig z nafymi 

(Jeśli ndto zoczemá w/pomni kto fuchymi ? ) 
Na Cecorze, Atakby przy [polney obronie, | 


Y siełach sjednoczonych, natey Dnieflru ftronie , 


Stdnat lepiej daleko. Drudzy z4ś ináczy 
Rozumieli s Y owflemdo Wotochby raczy 
Przenieść woyne, niż ja fam w glebfym tu Podolu 
Poganin vfunduje. zdži w niezmiernym polu 

Y otwartey przejirzeni,co gowfłradić może 
Jeśli nie tam Obožy? Betby on Jirzeż Boże 
Precy wnaś;j zatym w nafiey flojac žiemi, 
Spižaby nas j plony wojowat udfsemi. 


` Święty pokoj y1 čp/šy dd woynę daleko, 


Coż? gdy nie tak do niego [ucho pr żyść y lekko? 
Zeby prożnowźdychajac y darmo do Nieba 
Wotdjac on, y żebrzac ; Trzeba duzotrzebd 
Krwie vtočzyč,y podjač z refpektow oboich, 
Tak od Nieprzyjačielá, jáko y od fwoich 

Szkode nieuftrzeżona, gdźicby jednak mnieyfla 
To vważyć, Tam żywność miałby fpofolniesfia 
Żołnierz nawet, ktoremu gdy o firawie cudzey 
Lży wojować, Fako fa Kozacy , p drudzy 
Lekczeyficy Milicyi: Bo dez w tey žiemicy 
Pitftyń pelno, eddie jednák ku nafvey granicy: ` 
Przy Dnieftvze y Serecie, juž tu znakomitfie 
Widzieć wfledy pofady,y włości obfit/śe> 

A záraž náczymliby zefite z tdmtad komu, 
Snadno lada táborem zdfiąc tego z domu. 


- Nie żeby fig, daleko od Dniefiru odfadzic > 


Trzymać fig go y owfiem. Dofye przeprowadzić 
Tám drmaty,y ftanač chočby pod Chocimiem 
Byle tylkow Wotofšech ; Naprzod pas odyimiem 


Lig 
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Temu poganinowi, ktorym do Korony 

Moglby przepaść, ocbroniem z tey y owey flroný 

Szkod oyczyftych, w oczy mu puščiem firdch,y dumie 

Wiele tego vymięmy, że ktory rozumie 

Miedzy gdźieobrondmi zapaść nam fwojemi, . 

Vyžrzy w polu przefironnym, co więtfjaw fwey žiemi, 

A niew garści y gronie jakim tylko mdłym 
; Fako w on cza; z Hetmany, ale w Woyfku całym, 
, Stanelo prze  Yiafironáprzemosťaj Záczym w dyfikurzs [ierfy Moft c 


4 A as 
bydz,y fedem NN sivas ; ho. > inwwent 
"Beli yczynić O VM Jig nierozwodzac, Hetman fam ndpicrwfiy, 


w Wolo- Whekka wfiędźie peręmę, zd nim kto ochoczy 
fzech. 


Część do czolnow, część w pław nd koniech pofkoczy, 
Toż wozy yciężdry inne fig przeprawią, 
Żewiyfcy fre flezeslimie pod Chodimiem fldwia. 
Chočimia Zamek jeft ná wyfokicy pofádzony fkale, 
fm. Nátumutty Dniefirome, y burzliwe fale 
| Durno pátr žac, ktory go ze dwu bokow kraży, 
A bregiem [wym tdfkawym,y mieyfcem wydažy 
Obozowi wfytkiemu, kędy ku Wfębodowi 
Pole ma otworzone, gdzie fie vfldnovi | 
„Obozu lyk Sam Chotkiemicz z prawey zdšyreke druga, firony 
y io ". Ldffemy okropnymi tożami przyćmione Kanne 
Lubomierfki zállapi s á miedzy obiema wi pier 
Miceyfce dla Władyfława, Przed tymi zdź dwiemd | oppugn 
Stacydmi przednimi Dniefiru także blifko, AN 
Kufinonfki ze [wymi ma fwe fłanowifko, ikrzydt: 
Dalicy jeficze, a wfiytko zofidwione czoto re, 
Zaporoficom. Sztákiety y [dace około zi 
Stana w/iędy > y ktore Cerkwi Obozowi 
Stały dwie naprzefikodźie, jedna Dynoffowi, 
Druga Kocbanow/kięgo pieczy poruczone, 
A ludźmi yarmatadużo vtwierdzone.. 
Telu zamek pilnował, gdźie około miała | 
Qwatery fwe piechota, Blokhauzy y džialá 
Rožno porozfadzane, po wzgorkach podobnych 
Szkodzić nieprzyjaciela, Zažyte (pofobuych 
Micyfe natury, y przy tym co znaleść nowego 
Ludzkie mogły dowcipy: dle y z drugiego 
Brzegu Dniefiru, Wofka część obozem fig fwoim 
Z Kofjakow/kim pofadźi, żeby zd oboim 
Jego opanowdniem tym bet powolniej(iy 
A Commeat, y przyfięp naftym [hofobniey fy 


kara Zolnier 
ska. 


Moft co zá 
inwencyi, 


Kantymiroż 
wa pierw (za 
Oppugnacya 
31 Auguft, 


škrzýdľa Lu- 
omierskie- 


go. 
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Do sčiagnienia: Tož náprzod žotnier/kicy fwytwoli 
Wadarte wodza,y tylko z Rothmiftrzomfki wii 
Zenájlraž tám Towaryfi niepofiedt płicowa, 
Záraz nieuprofšona odnioft śmierć niieczoma, 
Tak z jednego przykládu y durnośći cudzy. 

Nie nd czds fwoy wżytey, zábali fie drudzy, 

Oprocz moflu około, ktory rojpoczęty 
A dotad niejkończony, siela y podjetcy 
Prace beto, y Siełatamdnid prožnceu 
Mozgow Ingenierfkich, gdy Pánd żadnego 
Rzekdz wieku fwywolża, niechcac mieć nád oba 
Co raz go rozdijóla, Až ( jeśli z chudoba 
Cnota nieutracona y w chacie wzędrdzony 
Miefika rozum ) chłop jeden iey nicuježdžony 
Kark vkročiť, podawf\y (pofob profły, jákie 
Pale pod nim bydž miały, cienkie, d dwojdkie 
Trzećim zwierzcbu przywarte, ktore nd dnie flaty 
Kfitattem jakich trzynogow, d z tad fig niebaty 
Wierow żadnych, Taki moj, taka y wfytkiego 
Beta tedy obozu twarz pod Choćimfkiego. 

Tylko fig vfłdnowia, gdy nad wfytko precy 
Spodźiewanie, Kantymir z kilka fwycb tyfiety 
Przebranego Junáka pod oboz podpadnie 
Jeficze niedokończony : Z owych fre tvýkradnie ` 
Chroftow ciemnych, y zaraz w bok vderzy právy 
Skrzydła Lubomierfkiego. Ktory wnet do (prawy, 
Prętkiey fivoich przyfiedjiy, d niechcac zd fiańcetm 
Y firanki zdmknionymi firzelać fie z pohdiúcem, 
W jd{ne pole wynidžie ; Z nim w jednym opale 
Rozdrażew/ki, Ztotnicki, y kogo ku chwale 
Niefimiertelncy budžielá podobna ochota 
Skoczardzem. Tu czyja pržodkomatá Cnota 
Muzo powieff. Kiedy či nie juž pofkdkuja 
Tańcem fobie zwyczajnym, dle naflepuja 
Slepo y natarczywie pierw(ym fig tym tower 
Vade chcac Cefdrzowi. Jako zdsie owem, 
Nie tylko &¢ 0 (Amo zwyćięfłwo gra idźie, | 
Ale žeby przy wiecznym niezofiać fig wfłydzie; 
Placu poganinowi temu wfłapiw(y, 
Aniž widzac Ofmáná. Przetož fie fkupiw(h 
Jako bija bez oczu ż foba do wmort, 
Ze ztak jddowitego nakonice pora 

|  Piij 


A 
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Złożeł kiedyż Ordyniec, gdy popra go zbokt 
MY zanifłan/ki y Hertort.  Zkad uinknaw[y krokń 
A fivymi y koňfkimi zdwalimfiy ścierwy ZWI 
Pole wfytko, teżidf, z kad wykradł fig pierwcy 
Vkrety go. O wietki fiopieň przeflapiony , 
are ty » Raidhas Hierivlh Pay 
Do zmyCięfi wa s Bojdko Z pierwjiej toy zražohy 
Imprezy nieprzyjaciel, nie natrze tak [miele 
Dlugo otym ; tak ually wezma fered wiele, 
Raz ficco już nicbojac w czym jako przedniemu 
Wygrańcy tey wodzowi dank Lubomier{kicmu 
JENAJ "8 i k i 
A Weweli rad temu, że mu fię powiodła 
Weweli Szé Oma ża Legacja, jeficzež go przywiodla 
beka demen Nayofczo iets ae l 
NE drofi zona niecwota 00 tego fortelu, 
Żeby nafie pofiawił na tym więt(bm celu 
rż "zi r 4 A 
Bi(jurmatńfkich iluzji, Y przetoż S" zembekd 
Wodźi po Bukowinie, jdkoby zdaleka 
Y gdžiewćiaž go prowadził, już z drogi zježdždjac, 
Tuż bładzac znim vinyflnie, dž y nardżdjae 
NA opryfiki Wotofkie , żeby przez nie wrzeczy 
Zdrada go wyfynkowat : BOG jednak na piecz, 
i & $ Ra g % ; > 
Miatgo fwoiey, lubo to ták ñd koło krażyt 
Że ledwie zá dvädžiesčia noclegom z nimzdażył 
Do Tureckicb obozow, gdžie żwyktym Narodu 
idac flakiem, tylkoco trzy dni beto chodu. 
Przyjazd je A& kiedy tám przyjechal, frodzetopodniofło 
go co wO- > ; aA 3 Sais © 
Be co obi, Turkiwdumg, y tákie ferce im *urofło> 


Nawięcy Offmdnowi , ktorý to fktonienie 
Nafve znim do pokoju wžiat zá więknienie 
1 flrdch fwoiey potęgi, že nic tylko marzy, 
Mieć juž w ręku obozy, y toli [ie zdarzy, 
Gotowe prowincye, Miafiazbii y grody, 
Bo o fig mü oprzeć ma? Same wy[chna wody, 
Y žiemiá go niezniefie. A jednak proftoli 
Vide [ie ma pod Chocim, czyli minać woli 
Y przepdść wotibor zone Podolfkie przefirzeni,. 
Yztad Polfkę ogárnať, rożny mu fig mieni. 
W głowie humor. dž gow tym otwierdźi omyjle» 
Bernamfki naf przyjaciel. Y owfiem ku Wifle 
Bernawskie Braćby fic jdk uagtcbiey , j tám odbieżdnych 
go confine. Z dobywad miafty krdjows a niż przy kopánych 
Bdwić fig tych pogrzebdch, gdźie fidrzec fialony 
Zafidził fe vfánie. Już on zwyćiężony 


Kozack: 
droga pr 
Notoska 

“emis 


Zagon icl 


den ogar 
ďury, 


Kozacką 
droga przez, 
Woloska 

ziemie. 


Zagon ich 
Eden ogarna 
Turcy, 


Czętcich 
Veleeze, 
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Że Dnieftr przebet,y málo tegoniežatuje, 
„A Kamieniec, albo wczas, gdžieby wpatruje 
Mogt z tad vinknač, Cosby miat, tak wielu tyficcy 
Otrzymać gwalt » y impet ? A jeficze tym precy 
Koniecznie zdefperuje, kiedy z każdcy flrony 
Y żeldzem-y głodem zoflánie zamkniony, 
Y tdk Alboda ręce wymorzony fnddnie 
Albochcac fie z tadwykraść , ľamže w ptaki wpadnie. 
Jdkoż ledwie niedopiat, że Cefarz bet ná tym: 
Kiedyby nie Kozacy wftračili go zatym. 

Sztoich, jako ogromne trzefty otym wiescis 
Doobozu nafiegotyfięcy czterdžiesči 
Gdżie kineli w/fiędy ftracb, popioly y zbięgi, 
Fako zgor rofpuficzone Karpatyifkicb śniegi, 
Wytkie fobie przyległe doliny potopia, 
Prožno tbamy rzucája, prožno groble kopia 
Miefikdńcy frafowliwi, porwie wflytkogwałtem 
Woda nieutrzymana, Takim z ci k/Staltem 
Zawalili Wotochy;zkad co żywo w lafly, 
Błota, toży,aż y fam porzućiwfiy Tally 
Niedofiedźiał Hofpodar , ktore ocbronione 
Od Kozakow, a jednak od [vychže (palone 
Licha fwego nieufity. O czym jak fie (prawi 
Ofman prętko, W oyfka część przećiw im wyprawi, 
Ktoržy jeden ich zagon,gdy od [wych fie dalicy 
Wniofł wfironę,na koto zewfiad obegnali. 
- Tu Márátbony nowe najte Termopile 
Zjawiły fię w Wotofiech, kiedy ná ich tyle 
Sto piečdžiefiat nic więcy,( Temuli uwierzy 
Wiek pozniey[iy? ) zafięp ow vpornie uderzy 
A radzić im niemoże , śle po więcy ludzi 
Do Ofindnd : ktorego tym čiežíšy pobudži 
Rankor, Ze przyrodzony do tego narodu, 
Sam, co kilka moclegow z drogi belo chodu 
Vmyflnie fięprzećiw im ze wfiytkim porufšy 
Woyfkiem fwoim,d zdraz od fdmego rufy 
Przepaść firdcbu, Jakoż część wlęk(y fig kinie, 
W przylegte bukowiny, y w gorne jajkinie 
Pozapuda zwierzęce: Czymbyć ficześliw(iy 
Gdyby beli z drugiemi , rownie fie waźywjy 
Vmierdli, pojpotu. Bo gdźie fig zakradli ~ 
W tež dźiury, y przełomy Turcy drew naktadli 


Y ogien 
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Y ogień podłożeli, gdźie zoftali w dymie 
Mizernie podufleni. Ofłatek uprzyimie 
a ja s. Stanie w kroku przy fobie, y w niezmiernych onych 
ow, Okrywa fig tyfacacb, dž wtym vniefionych 
Turcy gdy chca poijmać, y ogdrnać rázem» 
sn gio Nie tylko że vczynia fobie rum żelazem, 
Ale jpoiem jakoby zjawfy fig ognimy x 
Kto Jmielfy, kto nawięcy nd nich natarczywy 
Sieka y zabijája, w ktorym ich vporze 
Kur Bojid poftrzelony, prożno żiemie orze 
Džyda nicutrzymana, przy tym kilka wźiętych 
Zndkow Tewterdórowych. oraz przy včietych, 
Łbach Chorażym. O dk pátrzet ná to krzywo 
Wstiekly Offman? dwidzac że doftáč ich żymo 
Niepodobna, rofkaże dž zdtoczyć džiatá, 
Y biċ do nich, jakoby zapáść z nimi midta 
Ciefika žiemid. Coż? ytdk nie infiemi owi 
Ku w tym jakiemukolwiek przyfiedfy fdúcovi 
Rázy nytrzymywaja dž do famey nocy» 
Ktorey Ciemna pofwiatę majac ná pomocy: 
Chea przewagę wczynić, y przepasc ktoredy 
Pośrodkiem nieprzyjaciot. Lecz zalęgii wfledy 
Jako gory poganie ktore opafaty 
Brzemięnna Italia, doftre ich fkaly 
Gróża Niebu, przyfiło im nazad fig powroćić, 
Y do obron zaczętych koniecznie obrocics 
Żeby jeficze do czáfu krotkiego poželi» 
Tnie padli bez pomfty. A tak zdtoczeli 
Maly znowu taborek z kolas lichych kilku, 
Ziemid kotá zafali, gdźte z nifkad pofitku 
Aż yzniebá niemájac, dotad fig firzelali, 
Ze mfytkięgo Ofmdnatrzy dni zatrzymali 
(Ach) garsé tylka ná fobie, Ná koniec nie moca, 
Ani Marfem požyči, dle čietnna noca 
Tandem fue- TAkżEjdko J przed tym, gdy przebić fig kufva ; 
enmbers smú Przez też ognie y miecze, wlec kiedyfi mufa 
fa | Y wpdść w ręce poganom. Chéiat widźieć tych ludži 
Durny Ofman, dż jako odárčiy chudži 
Stana przed nim, w pilfnidne tylko co fiermiefki 
Yoponcze przybrani: popadnie go čie [ski 
Y Jad y wflyd, zdtymże przynamnicy w obroku 
Tyránfkiey fey naturze, dopad fy przy boku 


Scab 


Tyrii 
nádnim 
(mánov 
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ftwem 
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že fan 
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1 Punky Il, 
p. Szable oftrey, tnie nanicb,y w kilku ochynie 
fnónowa, Sžtych śmiertelny, d potym nd flojacych kinie 
Że wfytkich wyśćinaja. Oprocz dwu zofławi 
Z ktorych, do (vych jednego Kozakow wyprawi, 
Gichoich kuwoyfkowey pociagdjac zdródźie 
Vpominki wielkimi; Drugiego w zákládžie 
Dokadby ow powrotit zdtrzyma przy fobie, 
A [nadž choč to w arzyżnie,y tókiey chudobie 
Cnotę ich kładź wyfoko , Ktora mimo wiele 
Jey przymiotow, kochija y nieprzyjaciele. | 
Kroryme-  Tożmuwfyęt vezynito, Že gdźie bet zanyflić 
fiver ich Y owe popowietrzu zamki fobie kryślił, 
lofechtak. Nie tdm, dlew W otofiech Stolice założył 
h fánovie Takže woyny. A czymby nafiych fnadnicy požy? » 
emy | Yyozerwał, Kozakom flaki ich przebiega, 
1 jako Encelladus, gdy ciefikim zalega 
Grzbietem Etbnę, przejścia im do obozu broni, 
Prono ichcorrumpuja c. Czego jednak oni 
Nieftychája, dwielkim wžiamfšy fig uporem, 
Nieftychána przewaga, niezwyczajnym torem 
Przez wfgtkie te zawady, rum uczynia fobies , 
Kto [ie podana fironie porážajac obie, 
Rowni pretkiey galerze, gdy nawielkie morze 
Z Miedzyžiemie wypadjy nofem ofirym porze 
Brody flone, åte [ie napuł rośćiudja 
Wiofły bite plnymi, Taka y či zgraja 
Kozacy go 77 FZ Turki przepadali, dokad tymi fláki 
obozowe I fAmycb fięy wfytkie wwiodfiy five znaki, 
li 1. Sep. Niedopieli Obozu. Za co pochwalęni, 
A przy brzegu Dniefirowymprówym pofiáivieni. 
Tegoż też dnia y Szembek z Wewelim przyjechał , 
Od Ofindná, ktory fituk fwoich niezániechat, 
A zdozetey imiprezy,Nafsych dementujac » 
Weveltgor Y jákoby džiečinom jabtko pokázujac 
za ity Pożadnego pokoju. Niechby on prośili 
517. A Oboz, y obrony [woje porzucili , 


` Przed Tbron jego. Zdumiał fig, ázárazem w{ptonat 
láko przyję Jako ogień Chotkiewica. y by nie w(pomionał, 
1 od Chor. ‘Ndprawo bet narodow, fnadź bodayby calo 
vá. Vhedt pofeł, Jednak goodprawić [ie zdało 
| Żtymrejponfem. Kiedy lift pifday zrozumie 
Po Arabfku, že rbamot czytać tych nicumie, | 
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Y mało po tłumaczu, Jeśli o przymierze 
Niechže otym napifie, á napifie jiczerze 
Zwyczayniey(ym w Europie jakim infym ftylem 
Bez tych kunfStow.y Oblud. A takim fortylem 
Zbet fortelu,y dotad fiyderfiwd prożnego, 
Kazawfy w tym 2 Obozu mywieść precz fdmego. 

Ofman pod. -1jużfięteżj Ojfiman pokazał jam z gory 

Chada Z Woyfki fwymi wfytkimi 5 Jako oblok, ktory 

is Sept. Kiedy [ie nad wyfokim zdwicji Kaukazem 
T niebo y powietrze weśmie świdtu razem 
Mate puščimfy okropna w fiklane ludzkie oczy: 
Z kad dibo grad, albo deficz niepochybny zmoczy 
Ziemig nifka. A naprzod ledwie fila do wiáry 

x Moc podobna wielbładow, z čiefskimi famdry | 
Y [piža obozowa. Podnofia [ię Stonie 


lego Comeat 


y niezmier- Sprzęt Cefdrfhi nioface, Toż ludźie y konie 

ność woyská Pod ktorymi drzy žiemid, dmfktocone prochy 
Wfytkie jdkopożarem zaftonia Wotochy: 
Zwóć beto, żew porzadkach fivoich Bli, y fiykachs 
Waet jako pofwiddomychtrabdch yokrzykach, 
Znak woyfkowy pofłyfia, rožno fie rozwinie 


Do [vych každy ftanowifk, yw matey godźinie 

Stanie Oboz. A tu już pole wfsytko imie 

Swiećić fig od Namiotow : Jako kiedy żimie 

Grzmiacy (puści Juppiter ze [wego obłoku 

Sniegi pierwfe, nic, oprocz gdźiczkołwiek fig oka 

Poyrzeć zdarzy, biały świat, pola, lafy, knieje» 

Y cożkolwiek pod niebem, wfiytko ośiwicje, 

A tu żiemfkie, kto dlbo rzadkie ma odžienie, 

Albo w polu niedosiat, firwoży fig fiworzęnie. 

O/obno Tátárowie z wielkim fwoim Háncm 

Także fłali, d część ich z Naradym Solidnem 

Ci: bo Dniefir.przeprawiw/iy w Podole kineli, 

Gdžie moc wielka kofitownych plonow zagarneli 

Zafław(y je bez ludži: gdy wfytka tu ficta 

* Sako krew fig do ferca pod Chocim fkrupieta. 

Nafzych go” | A jednak te obłoki, y wfiytkie rufone 
prezencye,  Qttoman/Rie furye nic nieuftráflone 

Naflym bety Hetmánom: y fkoro poftyfsa 

Ze tylko co poganie przez noc fig ucifia, 

Jutrož záraz probować zechca fivey fortuny, 

Y zagrzmieć ogromnymi ná heynat pioruny, 


+ pi € 
Chotkiew 
czowa do 
Zolnierzo 


MOWA, 


‘Chotkiewi- 


czowa do 


Zołnierzow 


\ 


MOWA, 


PUWKT IL 
Przytym widzac ochotę Obozuwjiytkiego, 
Z wielka checiay oni ofidrowanego 


` Niechca polaomie/skac, dni tey pogody 


Niezdżyć, yferworu. Tedy ledwie z wody 

Ochynie fie Lucifer, Chotkiewicz gotowy 

Sprawi woyfko ; vèy fiy do nichtey przemowy, 
Kiedy Rzeczpojpolita y moja zdarzela 

To fortuna, Żolnierze, że ktoremu bela 

Smierć juž bliżfia, Vržadten wielkimi zlecony, 

Przyjałęm go w nádžieje wafiey doświddczoney 

Dotad cnoty, dprzy tym żebym w raźie takim 

Niezfšedí miley Oyczyznie, Tedy fercem jákim 

NÁ tom [ie juž odważet, ták mi bedžie mieto 

Vmrzeć dlaniey. To jednak ręku mäfych džisťo 

Zeby nie nicfczęśliwie , y jako fre godži 

Hetmanowi, Do czego nie moja wwodźi 

Mię prywata, Stojemy grobowcow tych blifko » 

Y ledwie nie nd [amo patrzem poboifko — 

Braci ndfiych pobitych, kędy przed wfiytkimi 

Starty poległ Lotkienfki końmi pogdńfkimi; 

Ci nie płaczu jdkięgo ylamentow plonych» 

Ale profia żebyście ich tu niezemficzonych 

Z pola nieodježdždli: Bo ilekroć fwoje 

Ręce kiedy fkrwdmicje, ile przez zaboje. 

T płomienie, y miecze ná [wych zdtrzymacie . 

Fierfiách nieprzyjaciela, tyle imcddacie 

Powinnosci y ofiar, 9 jako ich nowym 

Ožymičie pogrzebem. Nie mowię to omyin 

Co vinártych wyzuli, Ale jeśli mato 

Kupomśćie fprawiedliwey , Ná to co zoflato 

W domu maćie pamiętać, ay tu na oko 

Już widžičie, jako fie zámžicty fieroko. 

Po Podolu poždry, jakie uciekania > —— 

Mátek z dźiatki biednymi, że fie z nórzekdnia 

Niebo nd put rozrywa: Wylyśćie ták twardźi 

Ná to belt? Nafrożfiy fami Leopardźł 


Y inne tám beflye, nigdy więcy [miále, 


Jako o [we tożyfka, y ficzęnięta male, 


Slepo fig ndoficzepy wfýtkie narażając, 


A żywot ich żywotem fwoim zaficzycajac, 


O rzecz cała gra idzie, żeby jejicze nogi, 


Raz uniozfiy nieftrócić wolnośći iv przod drogiej 


Ri 
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Zdrowid oraz, y co bydž kochanfiego moze, 
A zatym nieprzepuśćić (czego obron BOże) | _Woyskś 
Po pieršiách pogániná , gdzie napiał zdmy fly, AJ ee 
Przez, wnętrzności Koronne do ferdeczncy Wif > vI kolá“ > 
PE m» chwalebne zwyczaje Oyczyzny, _Septemb. 
Ná fidrość fię nieprzyfiło vezyť nam Turczyzny, 
O co ná tym rofprdwie polu fig potrzeba, | 
Gdźic znizkad już pomocy, procz famego Nieba 
Mieć niemożem. W oczu nam, jako wielki w fobie 
Stoij Ofman, d fkrzydła obozowe obfe 
Zdlegli Tatdrowie, infeflujacboki 
Ytu tám Koronne, z telu Dniefly głęboki, 
Skat przykrościa, y wiery pożerdjacemi 
Groži nd zad. Co więtjla, žefiny wcudzey žiemi: 
Gdžie dni przyjaciela, dni doftdnigmy 
Tak wiernego Azylu, jeśli nieznaydźięmy 
Drogi fobie żelazem, y 6 cnocie nafiey | 
Nicobfłojem ? Lubo ten niech was gmin niejtrafy» 
* Ktory rożny daleko odwoyfka dobrego» 
Nic tu jedno chymery,y cos pozornego 
W pierwfiych oczu, w rzeczy ZÁS nadwiane zawoje 
* Oprocz wiatrem. Czyliby kiedy jady [woje 
Skinderbafia wywierał, na pozoftatego 
Z kilka ledwie Chorągwi w on czas Zotkiewfkiegos 
Co w fkarat bet w tey liczbie? gdyby „nie fwywola 
(Ach) złych Ciurow! Tylko już dofiggat Podola, 
Przez wfiytkie záftapione wyfkafię przebiw(y, 
Y jdko miedzy nimi, drogę vczyniwjy 
Ogromnymi ščiánámi, dž kiedy doplynač 
* Zdał fiębrzęgu, przyfiło mund ofatck zginať. 
Y tychto bobaterow, przed [oba widžičie 
Z Herkulefem Ofinancm? Ze ich nieliczyčie A] náko 
Trzymam owas ; y owfiem wdźiśicyfiey potrzebie e 
Co vmieja,doznáčie. Ja przykład dam z fiebie, 
"Na mię pátrzčie s ktorego jako wy ochoty, 
Takem y ja wiadomy dobrze wafley cnoty» 
A zddrzy BOG, że ktore pole nam zacmito 
To pągańfłwo,dędźie je fiwoimże roscito : 

Trupem [profným: Czym, jáko, w Niebie juž fcześliwym Ktotzý ih 
Łzy otrzečie, ták wolność przyniefiećie żywym. ` Witret dá- 
A torzekfiy w Muzykę vderzyć woyfkowa se 

Traby, bębny rofkaże, fóza w przod takowa 


Wyjko 


ERDF PuNkr 11, 12$ 
| Woyfko ufykowaw(y s Rog Lubomierfkiemu 
rý Prawy dany, ktory gdzie ku lafu owemu, | 
nie Ofmśno V przod kilka Roth rozfadźi lekczeyflych ud kotos 
wipolá, 4, Dia Tatdyfkicb ndpdíči. Toż fie Jam nd czoto 
Sepiemb. Ze (wym wyda wyborem, á Rozdrážen(kicgo: 
Z totuickiego, Herbortha, y Zorawinfkiego 
Z ogromnym kopijnikiem d bok fobie májac 
Ale y tym posiłek zaraz, obmyśldjac 
Potockiego z Lefniewfkim pozad im poftdwi 
Y Leficzyňfka chorągiew, Ado nich przyjlávi 
Ferenzbekd z piechota dla obrony tetu. 
Lewy weźmie Chorkiemicz ktory oprocz šietú 
Także rowno ochoczych» czoło fwoim pierwfe 
Da Choragwiom, Ate wnet okrytfe y fier fie 
Pokaża fic jako ich nadfławia bokámi, 
Opalinfki Zienowicz, y fwymi Rothdmi 
Rudominá Sapieba. Od nich troche dálieys 
Sięniaw(cy fie dużymi chetmy zokrywali , 
Z Zamojezyki pofpolu, mdjac (we obrony, 
Y w jeden fic fkupw(y polk niezmycig&ony ; 
Około reimenty z ármáta y dźiały | 
Rozfädza fig Niemieckie, ktore Lermunt smiaty 
Z Dynoffami jbrawuje, Telow Koffakofki; 
Vpatrowat{ykowych. A wprzod Zaporofkiey, 
Co jeficze Ru Dnieftrowi miey/cd zojidwało 
Czerni oboz, ktorych fie pokoftować zdało 
Naprzod Turkom, jakoby nieubejpieczonych — 
Dobrze wałem, a przy tym fwoicb przyrodzonych 
Ku'wim jadow wzrufiájac. Ná Lubomier/fkiego 
Elan zemkniony. Ytedy& z impetu w/ytkięgo 
ae Co śniemy y furye mogły Awernowe, 
zaki Bin Turcy jako pioruny z gory Jowifiowe BS; 
Vderza na Kozaki, wprzod wywdrfy dzidla, 
Z ktorego dè rumoru gemid zdbuczała 
Wyjać zewnątrz firdfliwie, d pole zpłomięni 
Rozswiccito, Czym jeduák owi nierafient 
Sercem wielkim cięfikie ie wytrzymaja razy, 
Vady widza że kule żadney w nich obrázy 
Ktorzy i,  Przenoffac ich nieczynia, z obron fivych wypadna 
Vinstda- Tym zuchfalfy: gdžie mato 6 jedne [ie zdrádna 
CH yrtę nieprzyprawiii, Bo gdy fig na džimy 
Ciurowie obozowi, komuby życzliwy — 
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| Mars bet tedy, wyfuna; Owi rozumieli 
‘Ale fięv- Zeimniofa pośiłek,dź fkoro pyzrzeli 
niols. Tuy kom woczysy blifko żeldzć zábrzmiáty, 
Pierzcbna či ku obronom, jako gmin niesmialy 
Bydła przelęknionego. Kozacy fig z częgo 
Zámiefšája firwożeni, amdło do złego 
Nieprzyfioby, y znácznej między nimi zguby, UB 
Kiedjby nie Chotkiewicz, omelki tak gruby apa 
Herman ich Pof/rzegł wczefnie; J záraz niezemknal piechoty koło, 
 pośiikuje, „Z potdjemnych parowow, ktora w fire ochoty 
Vderzyw(y y ognie, ich ryterowata, 
Sam jako fkra; ktora fig przyfuta chowała 
W Wuikanowym kominie ;cięfikim wjpionie gniewem, gdlie dácli 
Y porwawfy od giermka, [pol z ogromnym drzewem hi Z: 
Tarcz niezbita y pałafi śmiertelny do ręku aa a 
Z potkiem fic fwym vderzy, z ktorego aż ficzęku, inych wyb 
% 7 želaz, j rodcli, zdgrzmia wzzorg Nieba, Js bt 
A ták długo okrutna trwała tapotrzeba, 
|" ytandem  Wrownym obu zapale,poki piefy owi, 
| plac otrzy- Geflo ku zmierzonemu dobrze raz celowi 
mie Ná pogány Jirzelájač,ich nizámie šál, 
Dopieróż Kozacy udnieták w jechdli, 
Jáko chmury burzliwe fłojac długo w kroku, 
Dotad [ie rypieraja,że przypad/yy zboku 
* Eurus nieunoffony, rožno ich rózżenie, 
A tu na świat obfite zleja fic firumienie 
Gwattowney niepogody: Nie bezytu krwdwey 
Jako fig pordchuja z obu firon rofprdwy. 
Z Nafiych, oprocz Kozakow, ktorych coś nie mało, 
Ale figy Rotbmifirzom zndczniey{ym doftało, 
Zginał piękny Závifia tókże y Rakowfki 
Sapicżyń(ki porucznik , dż y Rušinomfki 
"Pobiči z'o- Puthownik Li|jowczykowj z tey Companicy 
bution. «o Ryfikomfki, Jendrzejemfki. O ficześliwi czyjey 
Przjfito krwi kredencowść; y polec w tym rdžie, : 
Bo žadncy niepodłęże takd ich śmierć [kazic : oe 
Lubo wigt {va daleko: aniż klefka nifa Aanier.ztych 
W Turkách betá. Zabity Syhifeyfki Bald Preyczyn, 
Wódz tey bitwy Huffeim, zjádu náležiony 
Kafac żiemię zęboma, tdkże poftrzelony, 
Bafie Andtoliey jedyny Sieftrzenice: | 
„Jemu wdźięczny doptero żdrzeta rumicuree 


PuNkr II. 
W iofna pierwfa nd twarzy , a (poł infych wiele, 
Ktorych oprocz po fwieżym beto znać popiele 
Nazdjutrz, po pobojách, Rynfitunkow y koni 
Przy tym sieta zdobytych, Oftatek zafłoni 
Noc fivym ptafczem ; ktora gdy vftapi w tym dzioni, 
Záraz ták ficześliwęmu fwoicb fukceffowi 
Chotkie. ad Chotkiewicz, zgromadźi przez trebacze koło, 
wicz zwoła Gdžie fobie pogladdjac po wfytkich wefoto 
koto. — Zddnia ich wybadywa, ofámey już fummic 
Generdlney potrzeby, Oczym znich rozumie 
Rožno każdy ; Bo ktorzy pierwey nierádžili 
Przez Dnicfir fig przeprawować, ćiż niepozwolili 
gilie dáci Drážniť nieprzyjačielá, dni fig wnośić 
más EO” m Jakcefm. I omflem by gag profit 
wę , ro. Nápokoy zaciagdjac, drudzy co 6 męfiwie 
aa vyba Wicle Chotkiewiczowym , y pewnym zmycięflwie 
P>. Jego ominowali, dać mu to w moc chicii, 
Bo tylkoli tu przyśli, by Turki widźicli, 
Y widtrom rozwineli Choragwie y znaki 
Po coby im tdmonftra'? Y owfiem w/ielakicy, 
Strzedz fie zwłoki , ktora nic dobrego niefprawi 
Tylko nedze w Obožie,y [profnych ndbawi 
Zdtym śmierći. Poważy nieprzyjaciel lekko 
Tókowa Contłacya, ktory gdźieś daleko 
Już fic y tám w koronne zdgonit granice 
Ytu bty[kd želázem sd dla połowice 
Nie bić fig bojdźliwych? y zawałem fiedźieć? 
Czekajac okkazyi kiedyś tam niewiedźieć, 
Z momentom y fortylow ? Atym czáfem minie 
Ferwor drugich wczoray(y 3 droga vptynie 
Godžiná Viktoryi. Owo gdy ináczy 
Bez kaftkituniewygrat, ochynač [ie raczy | X 
O tego pôgánina, yważyć nań (miele, 
Hey, kto kogo raz fucze, ma juž ná deň wiele. 
"PAR Na tym jednak fidneto, podánego žeby 
by wtym pa Fako pola nieznikdé, by też y potrzeby 
ani ztych Walney famey, naprzeli fam fie jey pobaniec, 
Przyczyn,  Tákby rzecz Zoinionego djeden jię [šániec 
Ważyć oraz, w jedno ferce to zebráney 
Zdrowie [ádžič y żywot Oyczyzny kocháney. 
k Czylikomu przeyžrzdnd śmierć z ndwyżficy woli, - 
Lie Niewolatby przynamniey vmierać powoli 


**wWładysław 
“do obozu 
` przyfzedł 
+: Septemb, 


Chotkiewl- 
ezowa alte- 
račya. 
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Bejpieczniejffa zwicka jeff, a tým prez fwa dtuga 
Mic drfia rekollekcya. Na firong fie druga 
Yforiung obeyźrzeć, ktora poczatkovi 
Pochlebuje , a nigdy dž tam ku końcowi 
Szczera bywa, nie długo czekać zdcbodzaccy 


| Bhfko-żimy s kiedy z tey Imprezy goracej — 

“Ojiydnie nieprzyjaciel ; procz przyzwyczajony 

Nicha fwemu, Przybedšie ze wfytkicy Korony 
Krol rufieniem,j natefpolna fig obali 


Ldrwy siela. Cowiętfia juž już nienádaliey 
Y Władz ftaw, ktoremu fdmemu to džieťo 
Niebo deftynowdło, tylkoby fiamieło 
Tu go prętko.Omo mu bobki fię zniżdja 
Y Tureckie zddlekaMiefrace kłaniaja. 
Jákož niż fig wielka ta Confulta odprawi, 
Zdkiika dnifócześliwie w Obožie fig ftawi 
Wiem požadny, ymiejfce, ktore fkrzydła obie 
Ogdrnely, zdjłapi naznaczone fobie, . 
A tu z wałow nófalwę, y radość ztad nowa, 
Obozowe drmity wfšytkie fię ozowa. 

Ale y ty nowego poruji Apollina . 


-Mizo mojd, gdy čie już K *olewfkięgo Synd 
*Ciśmie widok, y owd więcy nád Turnowę 
Prezencya, kiedy fam vniżywjy głowę — 


Poda Hetman reiment, y wfytkie mu nifko 
Choragwie fig porzuca Jako kiedy blifko 
Słońce dnia, z Occanu wtofy fwe ozdobne 
Ziemi wielkiey pokaże , zaraz infe drobne 
Swiattd mu ujłępuja, dow ná fieroki ` 
Swidt pánuje , y duże rofpiera five boki, 

Tak [ię y či mnieyfymi wftyfcy nadeń znaja, 
Gemu y to cożkolwiek padnie, przyczytója 


«Z Niebiefkiego wyroku, y fortuny płoney. 
Lubo toy Chotkiewicz przy fwey zoftawiony 


Wielkicy władzy, a jednak okrefion pewnymi 
Szrdnkami „y terminy, žeby zá zgodnymi 

Spot gtofámiy ráda fobie fedt wtey mierze 
Przydźnych Commi[órzow: Co kiedy rozbierze» 
Sáko przed tym fwobodnym, ywolnym Hetmanerm 
Potrzeb wiele wygrawat, teraz odefłanem 
Docudzey dyfkrecyi, y zwiazanych reku 

Przez to bedac, z jókięgoś w fobie fig wiewdźięku 


Alert 


Ofman w. 
sko wypr 
wadii w p 
le 6. Sept, 


Ktore mi 
ticdane, 


Názá jutrz 
čieľzko 

zdźiał do? 
ezu bi je. 


PuNkT II. 
„wert z Alteruje, yzonych niec o ták wyfokich 
“h Spuficza duchow,dž y z tych fdntazyi głębokich 
Závežmie fię choroba,z kad(ó jako boli 
Ľudži wielkich? ) wmierał zdtym juž powoli 
Ate jako rumory zdżiał ogromnych grzmiacę 
Ofman woy Nd przyjazd Krolewicow, 6 przenikdjace 
oan Wfytko wfiędy, opra fię Ofmánove vjy, 
k6. Sept, “o SKoczy wągorę, y jddow w/$tkich w fobie wzrujiy 
Jako Medholanfki mężny pies niewfidnie 
Z mieyjca (wego, na lada drobnych pfow ficzekánie 
Y kurtow bojážlimych,až kiedy przywioda m 
Z boku mu podobnego brytoná vroda : 
W przetykdney trojdko želázem obroży, 
Pofunie fig: y frogo oftry grzbiet nafiroży, 
Zewrzeć fig, z nim gotujac. Tak y Offman czekał 
Swego tedy Emuta, a pierwcy zaficzekał 
Ledwie dźień Jig pokaże, w ftrdjine Colubryny, 
Toż woyfko Ufiykuje, y zdžie jig rowniny 
Podobnicyfie vdadza w pole wyprowadźi. 
Jednak Jie go przetrzymać ná rzeczy niewddźi 
Ktore ma Lwojennego furtelu, żeby jego tedy 
siedine, Niedogaazać Jwywoli» ale [woja kiedy 
Poda fig okkazya. Więc żeby tym czdjem 
Sturbowany Władyfław podrożnym niewczdjem 
Wytchnat fobie, przetož mu umknione dźiś pole 
Nizbinrz Procz podjazdow a barcow, z kadm jakim rojole 
tięzko  Zoflaty Confuzyi Tyran ofiukany, 
i two Stojac ták ku wieczoru, dźień drugi tordny 
Tylko co wzfiedł, pokazat, gdy wywarfly jady 
Wftytkie fwoje ták gęfłe puścił zemfšad graly 
Do Obozu naflego: kul, firzat, y hdmigni 
Z Machin wietflych, żewfytko zddto [je zpłomięni 
Gorzeć Niebo,yw grubym zamiejiane dymie 
Roflepowdé powietrze. Whiakze yte pržymiť: 
Wdžiecznie pocztę Włady flaw, w Jwojey fig ochocie 
Y tu jeficze trzymajac, dwałow piechocie 
Każac tylko pilnować, Ale gd; dobywa 
Bez końcd ich pogdnin, wzajem fis odzywa 
Lubomier. Lubomierfki, y pali z fidncow także fwoicb, 
ski mu od- Ognidogniom dodajac : że z tdkich oboich 
ER BR fRawic y piorunow, oczy porażone, 
Ani vfly, jakoby rozga vderzone 
z E 


Aler} 


01226 uj Wzapistawa IV 
V Zelázna Merkurego znosić juž niemoga 

Zmyftem ludzkim. Jaka gdy zdwieruchę froga 
Eurus wzbudźi z popiołow Kalabryifkicy Somy» 
Styfieć wrzace betkoty, y flrafiline gromy | 
Po obłokdcb, z tad fig [kry wypierzchnione miecas, 
Z tad kule y kamienie porywdne leca 
Z gor przyległych, Biddd tym co fig nieukryli, 
Albo domu dáleko pod Niebem gdźie byli. 
Coy nalych zbdwiło, że fobie zá wałem 
Jakimkolwick fiedźieli, zdczym fkutkicm málem 
Albo żadnym, rázy te nánich wytoczone, 
Jako wzájem w pogdniech kogo zapędzone 
Bejpieczeńfiwo y ferce wniofło pod džialá, 
Daleko fig od náfšey klefka wigtfia flata, 


Oporowski 77962 z znacznieyfiych nád inne, czyniac tedy fmicle 


ginie, | Oporowfki zdbity fłanał (ách) zd wiele 
Onego gdźieś Lowickie pola przežroczyjte, 
Y Ortowfkie płakały jeżiora cyczyfte, 
Przetoż nic tuniezmogfiy z tikimże nawatem 
Podpadója. pod Cerkiew, ktora jeficze małe 
Turcy na Nie dokoňcdodnáfšych blá wdrowdna, 


sr: na- Y mato w tym vporze, że nieubieždnd, 
"Kiedy by nie Władyfław poftrzegfiy nd czele, 
Jako nd tey obronie należało miele, 
Zemknat Kochanomfkiego z reimenty fwymis 
Ktory wnet ich w[parowat niewytrzymanymi 
AWAY Prażac grady. Aż y tu, mato cowfkoraw/$ » 
"Kozaki, A znowuż fig y znowu potężnie zagrzaw/iy 
Vderza ná Kozaki. Lecz oflrożni y či 
W fortdch fwych y obromacb, trudno byd& požil 
Także mogli > y ow/lem, nie tylko pognali 
Ichodwałow, dle fig wniozfy y dalicy 
Po nich, po nich, niepiermey baczyć moga fami, 
Až [ie pod Tureckimi wyźrza obozami, || 
eee Z kad y zbrony zafadzek wielka fig wyfunie 
(zs fe ino Zgrajandnich poganow A tu fięfortunie | 
wu, Niefkdteczney przypdtrzyć, w jedney beto chwili, 
Kiedy ktorzy dopiero fiekli y gonili 
NÁ zadbrzytko včieka. Co náprzod Morgdžie, 
Tylko owych rdtujdjac z połkiem fivym przybędźie, 
Przydáto ie, że ku fwyn tet żelżywy poda» 


AŻ ich noc z ; g Pa 
drewn, Yle beto, by nie noc zatym. placzoroda 


Turcy fte 
Hetmans! 
zbiega y \ 
sieka 8.$ 

piemb. 


Ocojáko 
włiał Ch 
kiewicz, 


lego smiá 
ość ynieł 
fpieczenf 


= Punxr Ii 
Rozigtá tey turniej, dSetnicy fami 
Fak» bydło parujac. až ich wekierdmi 
W kroku nieutrzymali ; Takiey fig fromotys 
Dla zbytnego fermoru y fwojcy ochoty 
Kozacy nabdwili, ktorej znacznie potym, 
O na wieki pisáná charakterem złotym 
Przewaga [wary czynem nddewfytkie czyny» 
Powetowal Chotkiewicz, d toztey przyczyny. 
Turcy taz Sadh ktora flraž nád jego obrondmi czuła 
minska Żeby nie bydź bez watu, lada fig ofuta 
licks 2 se. Rowem tylko, ktoremu zatym poufamf\y> 
pemb. A Choragwie y znaki procz poutykawfsy 
Dla poftrdchu nád fobs, leżac cos marzyła 
Y czołgiem fig po trawie befpiecznic złożyła: 
Vpatrzel topoganim y gdy w ludzkie głowy 
Sen wkrada Jie namilicy pod czas południowy 
Przypadł ná nieofirożnych, y zdraz wie tropy 
Owe tonicobronne ubicgfiy okopy» 
Wiat drmatę, dprzytym Rotbmifirzow divu zlaniť 
Y Chorażych żywota, O czym jak jig firawtt 
RSA Hitman prgtko ,zčiefskiego m{ptonaw/ly niewdźięku 
włiał Cho. Koniá,koniá zawoła,y zdiym dorgku 
kiewicz,  Porwie broń ybuławęw zaw Ziętcy chorobie 
Zle juž zdrowy > d tylko rzybrawjiy ku fobie 
Sieniawfkich Żienowiczó Rudominę przy Ym, 
Skoczy jako bez oczu, y bojem odkrytym 
Gdźiepogdń/ka nawiętfia vderzy Jig Sietas 
AWA Nigdy Cnotd y dźieiność w matey niejprámitá 
wieka Wiccy śile, kiedy ták odważnie chynieni: 
(peczenítyo Ničináczy jakoby zdali fig zginigni 
Y przepdść już ná wieki: Go zd widok tedy 
Obozu bet wfytkiego? kiedy wtym to kiedy 
Pomierzchna fig obtoku: dni w burzy takiey 
Ich niedoyżrzeć ? oproczco polatdly znaki» 
A želázá błyfkały. Jako Okręt maly 
Ktory [zumne vniofty Ocediifkte waty 
W jego nieprzejeduáným rozgntewdniu pływa, 
A tedy y owedy ze dua fig dobywa» 
Raz niofac śmierć, raz żywot» Pderzy wtym nagle 
Wdžicczna z wierzchu pogoda, tedy wiotche żagle 
Y mafit zruinowany tys: ezdľem naprawi, 
Zdczym w porcie tow.iry drogie fv ojefrawi, 


R ij 
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| 17% ba — WiLapiszaWa IV. 
abs úč: Dingo y ei, d pewnie nad godźinę daliey, 
hey nie bę W oko wfytko w podobnym othmecic trzymali: 
fikody. | Ažco beto, zoney mgły ndwierzch fig wybija» 

Y pogdńjiwo fłrwożone gromia, sicka, bija, 

Raz icb wżiaw/y ná fable, podobni ogniowi 

„Albo fpaddjacemu z gory potokowi, 

Ani mity fie byfirości fwojey pobdmuja, 

Až ich juž ku wieczoru w oboz fam wparuja, 

O mogtali fortuna dopiać czego więcy 

Kiedy jeden niefþetná ná tyle tyficey 

Vderzył, y zwyciężył. Nie Camille oni 

Sdmi tylko, y wielcy oba Scipioni, 

Ani Leonidowa odwaga podobna 

Wiecziali to td Pani, czyli też ofobna 

Piecza tám [prdmowáld, y pošitek z Nieba, 

Alboli kiedy wygrac koniecznie potrzeba 

Sztych niczym nicodbity:_ Cos fkrytego belo, 

Bo fig totám niezdalo rak bydźludzkicb dżicło, 


Acz ile w fdimycb wodzách nie bez fikody znacznćy, . 


Zabit wielki Żienowicz, nd fic gdy niebaczny 
*Kafztelan Po Zbet fyfiyka we mfiytkiey fwey zapalczywośći» 
tocki Ru- Tókżey Rudomind żdrzliwey młodości 
biná Chora- Pałajacy óchota, gdy fiwdnkujacego RE 
do Spot z Hetmańfka choragwia widziat Cborażęgo; 
Śrięta: Ob. jako Arkádži niepierwey jej dali 
Wydrzeć fobie, dž przy nicy [pol poumierali. 
Niemen ich gdzieś zaptakat, y Wiliyfkie fkaty 
Daleko fię z Tryony fwymi odezwaty. 
To jedudk ich zgimienie wielka nagrodzone 
Glow pogdnfkich zdmiadna. Bojdko przefirone 
Miedzy pole obiema beto obozdmi, 
Wyicdy fig plugawymi okreto śćierwami, 
A od zęfiych pochodni zbierájacych čidla, 
NWfytka jako w płomienid noc oná gorzała, 
„Ale tym nieukoit w żałości fię mojcy 
ai Yrdnkorze Chotkiewicz, gdy zda fie nieftoi 
ko bitwę Wjytko to za choragiew jedne mu firáconas 
ofláruje Tue Tedy tylko poranne zorze fig zaptona, 
oma Sen TEO fka wfstko wodkiyte wyprowadźi poles 
Y bitwę ofidruje. Jdko gracz nd fiole 
Gdy mu fig náprzykržona fortuná poprawi; 
Chee jey zdżyć, yoraz wfśytko jeden flatri > 


Záczým 
flapia o 


zowe nę 


Jesieni 
ta bárz 


PunxT Ik, 
Zuac tym dajac, Jeżeli w garści jednej maley, 
Cod? w woyfku jprdwiedliwym y drmóćie cdicy 
którey dere Sprawi więcy? Y dobrze, znać to zaraz belos 
Bam. Fakowiele z vporu y dumy wbeło 
Klefka ta Ofmanoni, gdy przypadfy nifkó 
Jako pies porażony mlfilmickie igrzyfko. 
Od [iebie mężnieyfiego, niemyidžie z obozu 
Ani wyiźrzy. A tu dż povyprzaga z wozu 
Słońce [woje wożniki, Hetman czekał w [prawies 
Dobytym mu żeldzem grożac nie tafkawie, 
Y rožno Mdrfowymi dražniac go przą/maki 
Przez podjazdy y bárces Nie bet jednak tani 
Zeby fig śmiał pokazać, tuląc teb przy źiemi, 
Zaczym ow put zivyčie ica pod tryumfdluemi 
Na zad znaki powroćił do fiance fig fwojey 4 
Sprawinfly w pozáninie , że fig go już boij. 
Jakoż čichoy potym dobra fiedżiat chwilę, 
rid = Precz z Kozdki famymi md ac krotofilę 
Mada a dze Swa zwyczajna. Tym czdfem ktore pfuja więcy 
Jesien Nad "miecz, y nieprzyčiot wielekrić tyfigcy 
a bárzo,  Woy/ka mdpotężnieyfie, przywleka fic owe 
Z nagłębjiego Erebu nedze obozowe; 
Y niewczas ylichotas y mokrey Ješieni 
Plufki przenikájace, y czym vtrapięni 
Mieli wżdy flac nd nogach > niedoftatek fp ize 
Y żywności przebrdney : Am náfych jesliže 
Cos w Tureckich Obozach więcy [ie daleko 
Zte to wźięto; Na owych ile ftroynych lekko 
Szdmcow y Anatolow , y Arabow miękich © | 
Padfiy čiefiko. Z kad jakoftabych, y bezrękich 
Suddnie głod, y niebiefkie biedy te przejęty, 
Aż powietrze y gefle śmierci [ie zdwzięły. 
Ktora przod fig od koni poczęła zaraza, 
Toż przyniefta do ludźi, záczym bez żelaza 
Wielka klęfka z otu firon, lubo w pogduinie 
Dobrze mwietfia, Tu oprocz w Obozotvým gminie 
Y niemieckiey piechocie. Nędza [polna wf\ytkims 
iy Ktora fwoim flaflorem zdwźżiaw/y fig brzyt kim, 
taki e bę Miedzy zmtaficza Kozáki.dla znykley lekkości 
"w leb wojenney, 4 przy tym y nicoftrožnosči 
Borodawki Hetmdnd, dz im ztad do buntu 
Podatá okkazya. Więc žeby to z gruntú 


Ro Wrapistawa IV. | 
Zle wleczyć. Wprzod Hetman z cnoty fivoiey zirdczny 
Ná micyfce im owego podány Saydaczhy, 

Tož żywność údžielona z wozów co žyzniey fych 

"ktorych Lu Lubomierfkiey 5} pižarnie: y tym porzebnicyjych 
song wosfku fig zatrzymało; Wielka w tákiey dobie 
od żyw!. s ieee dw . : 

$czodroblinósć, komu dać; vficzupliwjyy fobie. 
‘Keaord biedę y niebotak przykre oczuw/ly 
Te catailacoSamże Ofman , choć obuv Laponfka zázuwfy» 
fd jaaa Y fowity trojdko pod miękim namiotem A 
© Kaftan majac ná fobie praetykdny złotem 
Od okropnych Afrykow.y žitnná piermflegos 
A jeficze obawidjac czego fig gor [1080 m 
Y tym więtjiey zárázy Z tákomych niewczáfow» igo siog 
Ile bedac ná zgonie wojennych fwych czafow nie? 
Mini cerę, áni pod owymi väibrámi: 
Ale życzy pokoju poprawdzie już znami 
Z mdłe ná- Najrawiwjiy Radula, ktory przez owego 
"pity Roa Co ypierwcy wmyflnie Wi ewelego wego 
Koy do Her. PIPE idk do Hetmand. Yže on fam temu 
mand pitt,  Tefl przyczyna Przymierze nieftanelo czemu 
je al PEA Dorad z Turki, Bo m fwoim do Wezjra liście, , 
Wuż Weweli Jákoby nim pogardźić zdał fię oczywiście» | 
“1g. Sept. A Cefarz nie dlatego Dunajowe prógi WEL wow- 
Tu przefłapił, żeby bet ndkrew ludzka [rogi » a 
Albo fwoja potęga na kim co ugonił» 
- Lecz dby prowincyi Wotofkiey obronił, 
Zajechaney od Nafiychs Ortomatifka field, 
Tak [ie juž krwić y fławy (woicy nafyciclas 
Że choć y urażona zvykla [woje guicwy 
Ku pokornym midrkowac, Oprocz żebyście wy 
Nad Perfy y Seryfy durnieyftymi byli, 
Ktorzy to nym uporem wielekroć fprawili, 
Że kiedy żyć w pokoju, gdy mogli» nieckčieli, 
Kldnidé fig gond potym y żebrać musieli» 
Ý wamby to uwažyć, co z wámi fre dzieje, 
Ono w ognin Podole, y wfśytka fáleje: 
Diez Tdtdrfká, w tym wfytkim coz was belo komu, 
Gdy fig tu wyprówwał  namiifiego w domu, 
A tak wiele zyficzečie, gdy ten vgasicie 
Weze/nie ogień: Bojeśli fig uiepofpiefycie: 
Ani prętkozWezerem niezniefiecie otym» 
Trudno będźie te kotá pobamować potym. 


Concilium « 


| Punkt I, : 13 
— Zrozumidna obluda, y zwykłey poganfkicy 
Kunfit bárdosči. Jakolew, gdy w Deliormańfkicy 
Pufíczy wielkiey, dufóno mu przed myśliwcy bywa 
Rožno rozfádzonytmi, tym ich ofiukiwa, 
Ze poki im ndoczu, idžie fobie Tekko. 
Fdkoby fig niebojac, dż fkoro daleko 
Od nich fig w tym odfadźi, zaprzylęgła gorę» 
Niewidźiany wieka, W jednę beto sforę 
Záprzac znim pogániná, ktory to pokrywał 
Gakoby muprzefłromo > dnit nim vbywat 
1 o Niwiawy ow dnimuf? flrachem tylko ptonym, 
tym przyjąć Czym on więcy, niž kiedy polem otworzonym 
las Aho Kroleftw tyle oźionał ; dno w famey rzecy 
© Belo co go korčito, Jednak to napieczy 
Majac piermfiey, že pokoy ( dźieto twe 6 Boże) 
Niczym [ie wytdrgować zdcnicy(y niemoze, 
Jako miedzy ognidmi, bębny. y tumulty 
Marfowymi, do [polney weżmie to Confulty 
Hetman fobie z drugimi, zwoławjiy tym czaje 
Koto wielkie, Gdźie zwykłym Narodu batafem 
Rzecz fig td traktowata, pofłaćii ztym kogo 
| Aibo nie? ‘do Wezyra, Gr co barzo frogo 
tint woy- ZMarfd tchneli,y zd flrach otvolnosť tę mieli 
By. Ofmdnowę. Y owfiem bičby fig woleli, 
Y kiedy wtym potyka, kiedy sig y prosi 
5460 Kondć nieprzyjaciela, Ono go nie znosi 
Ziemid jama. Czyli mu wyjrzatnione juki 
Wiatrem fie nópiżuja? Będzie on wnet kruki 
Paft fwym śćierwęm „od głodu. jakoż już y ł dfies 
Powietrze zdrážajac, A tuw krotkim czajie 
Y żywność doobozuz Koffókowfkim przydźie, 
Y Krol w tym z popolitym rufieniem nadydžie, 
Pod Lwow juž przyćiagdjac. Czym jáko pr zybędźie 
Nafym ferca y siety, tdk wiele vledžie, 
W zájem w nieprzyjačielu, gdy lud vyžrzy świeży 
) Na [voy zruinowany w tak długiej tu leży» 
Drudzycho, Krolá, Krolá poczekać, Lecz belotych więcy 
Pokoju, Ktorzy fobie życzyli odyść ztadco pręcj. 
Snadź od Krold cożkolwiek y Dworu przychodzi 
Whytho niewezas, å żaden jedney nienigrodźi 
py niony pogody Moment y uwaga, 
UŽ nas Nicho przykrywa ta wexuje plaga 


132 W naDISLAWA IV. 


"wy ładystaw 
fie ad tutiora 
skioni. 


: yZelenskie- 
go w tym 


polets: 


" Ktorego pro ; 
- žno firalza , 
Turcy, 


Karakafz 

Balzado O- 

{mana przy- 
był. 


lego hár- 
dość y cig- 
(zki ná Lu- 
bomierskie- 
go impet 
1f. Sept, 


Go y Pogan, A choćby Krol tez'wezefniez „jechał: 
Zdśby yon {pofobow, gdy fłufinych zdnicebat 
Ku zdwarciu pokoju, ktory korotuje > 
Woyny wfšýtkie ; Więtfa tu rzecz fig nic zbuduje, 
Jeśliże wiktoryi catey nicugoniem» 
Przynamniey że w tym vážiť Ojczyzny obroniem, 
A jdko pul wygraney ;kiedy tdk: niebrykas 
Tfamże nicprzyjaćiel pierwfiy ztym pot} ka. 

"O czym gdy fig miefšali, Fako kiedy'imie 


Whidwac zgruntu Ocean, wielka tę rozjimie 


Gontrower(ę Wład; flaw. y ráczy fie fktoni 

Gdźie befpieczniey, Kto jednak larwę tę odftoni? 
Szezerzeli w tym pogdnim, pokrjcieli chodzi, 
Cożkolwiek badź . poftdé ztym kogo niezafikodźi 
Y Zelenfki obrdny, nietylko že godny, 

Ale Ciała ozdoba duży y dorodny. 

Czym jako fię z Wewelim przed Ofmdnem fławił, 
Oczy pierwey nd fobie poganfkie zabawił, 

Tož nd miejfce ochoty twarzy wnet furowe 

Y pofępy») czoła kwasne Saturnowe 


„Pokaža mu, żeby tym firdchem'y frogostia 


Zrażić go z dnimufiu, Jednák on z pilnosčia 
Cery te updtrował sy nád kredenc dún» 
Ani nieujtraffony, dni zrózumiany 
Rzeczy five miat ná pieczy; do Wezjra potym 
Odeftdny, Ale gdy tráktuja tu o tym 
Omdžie Mars grzmi, y jeśli mogł potężnicy kiedy 
Najtapić nieprzyjaciel, wczynił totedy, 

Włafnie w tych dniách z posiłki y ludźmi Swieżymt 
Przybet z Węgier Kardkaf, ktory Jcześlinymi 
W rożnych Woynacb fuktej]y, nad infše bet ivžicty 


V Ofmdnd. Yz tadže duchem tym nddęty 


Jakoby mu nim famym wiele przybydźmiało 
Y nic fiętu dobrego bez niego niefidło, 

Wielkim gwałtem y Stela na Nifych vderzy, 
Przyfiagfy to na brodę, nie jeść już wieczerzy 
Oprocz w Polfkim Obozie. ud slub ktory bardy, 
Żiemia dzy Acheron odezwał fię twardy, 
Jákož ćięfiko najtapi: obleg fly okolo | 

Oboz jáko Korona,y tám gdzie na czoło 
Lubomierfka nápierivey brama fig wydata, 

Y (idúce fwe piechota Wajerowa miata, 


Czego fa 
{pekrato re 
Olman, 


Nafzych 
chce zdrá. 
dzić, ale pi 
fkzeże W. 
jer, 


Nifzy gre 
Mię Turki, 
gdżie ząb 
Karakafz, 


KR PuNkt 1 AKA 
koca Impet w/lytek wytoczy. Sai flat ná mogile JE 
ka: Ofman tedy, ofobnej, ztey fie krotojile 
Delektujacsy oczy pafac zdkrwapione ; 
A Kdrakafi nadzieje wielkie jego ones 
Y imprezę 6 fobie, żeby wdał w rzeczy 
Przywodźił, ynacierał. Bety tam posieczy 
Nad jedna fig dolina cidfna wiejiajace 
Gdžie część wyfka vtait, Czym naflepujace 
Na fig, náfie vtovič, y zawrzeć w gotowych 
- Myslit wnikach: Ytedy nátár fy ndumych 
Wajerzynych żołdatów; kiedy wfłręt ódniefiey 
wad Przy obj mtozdrddliwym vftepuje lejie, 
“dig śle. A tu jako z rękawa, natych vuiefových | 
frzeże Wa. Zmykła fivoja ochota, z katow Ciemnych onych 
ie | Wyfunajtę pogdnie. y fnadź južby beli 
Zajecbawfy miejiacem wfiytkich ygdrneli , 
Riedyly nie fam Wajer z Lubomier{kim rázem 
Patajacym śmiertelnym biyfkajac żeldzemy ~ 
Nieprzypadli w te tropy, dni Ztey zrážili 
Imprezy pozániná : Dopierož fig silt 
Zaboy [rôzi, kiedy tak nawatna gromada, 
Ná [ie niefþodziewdnie y gwaltownie widdas 
Ze ni&fic či poftrzega,yna czoło flawia, 
‘Owi juź im nakarkdeh, Jako fig wyprawia 
Duży więc Mot offowie po zwierzu pierzebliwytm 
Dotad mi przyfkwiierajac glofem pr zerážlivyy 
M. Y nozdrámi czułymi, Že o ku parkónom 
matuki Popra nieufirzeżonym, Taky ci poganom ` 
giie vabity Rojpofirzećjfię niedadza, ná nic raz wjachamfy s 
"ka, | Gdźie Karakaj przed inne wflytkie fig wydam fs 
| W fialoney fivey ochoćie, niofac ted odkryty, 
sso Z Szynionego zdwoja, wpadnie zabity, 
Z jákim gora, kiedy fig pod roflop zdawali, 
WU Albo dab fiórożjtny rumorem obali, » 
puerskiego | Muzo, Toli drogiego doftawfy co czaju 
sinus, "Od Tyorby Phebowey, ze wego Parndjja 
Tego niepdtrzetdś? Zezyiey pädlá ręki 
Wielka ta część zivyčieftivá : Przyznaj toprzezdźigki ` 
Zwawey w brew Iniwidyi, že megi wielkiego z Eon. x 
Dźieto to bydž musiało. Snadz Ľúbomičrfkiéco =- 
Cięftki tedy reiment reku obracdiacy ni 5 
249 Y miedzy jig fleregi na kfiratt dilino 30 
Brag S 


= Strzate 
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Strzáby byftrey, pogánin pilno vpatrowat, 
Z tadže jako bez oczu poden fi ię fidńcowat, 
Y koniecznie dopinať z wyniefiona džyda: 
Ale ow, niž furye j jego te obyida — 
Vi Vprzedźi Lo y trafi wezoto famokula, 
Z kad tit oczy nawieki twdrdym fig [nem flula. ` 
- dadkożkolwiek , poczuły woyfka zaraz, obie 
Zeube jego. Bo za tym nie mogac ná fobie 
Dlužy firzymać pęgdnie takiego nówału, | 
Rofpierzchna fie gdzie moga. Z czego niepomalu, 
: ‚Y jako kto rozumie? O/fman bel żutofny, 
„ Ofmanow Pátrzác Z owej Jbekuły ná fwoicb tak [profa 
aj zaj Zaby y wciekdnie. Zaraz, jakie czuły — 
satis pantes. Skryte jego fumnienia zewnętrzne fkrupuły 
wa Y žal pozny. Czemu fie porwał lekkom finie 
"Na żę Woynę, gdzie mfiytko jakoby vmyfinie 
Przeciw jego zámžiečiom indczy fig džieje 
Tu tylekroć napięte flrzelity nadzieje 
Widtrem prożnym,y sieta.y moc zmordowdna > 
A fáma Viktorya tak fig [podziewdua 
„ Náprzod go zepľomwálá: Tu choćby fig dłuży 
Cheiat zabawić, Niebo mu (amo niepofłuży , 
A uwolni koniecznie náfšych z oblężenia, 
Gdy žimá wtym nájtapi przykra bez watpienia. 
` Aco więtfia, że ktore apparaty dofity 
| Swidtd zdžieš ofidtniego, jáko w niwecz pof y 
` Y drmaty,y [pide długo gotowdne > 
Y dofłatki ze wfytkicy Azyi zebrane; . .. 
W co,jdk w tęcza Niebiefka dokad wyniść miáty 
WJ ytkich oczy Moudrchow, tak chciwie patrzaly, 
Fako go w fiyd,y rázem cięszki, gniew poduficza, . 
Przečiež jednak zhumoru tego juž opuficza» 
r Ter "dźlicy tańieje, Jako w náfiych wiçtfe 
api Rovdie forces Z kad żeby tym zwyćięfiwo pretfič 
Mogh ı mieć yrojprawę nie cofię bronili, 
Ale udn ynafłapić jawnie vmyjlili. 
„Przewagą Noc beta pod Latonę w pełniey rozezofana,. 
ich nocna Przęźrzoczyjłay jafita, ktora dobrze [pana 
ktorá delcz ŚWIEŻO Z niewczófowani pod fvymi dž dżezgdmi y 
` przefzkoż |, Tchneli tedy poganie pełnymi piersiami, 
SĘ Ognie rzadkie,btyficzáty, d ubejpieczony ` | 
Swa wielkośćia, Oboz ich z nizkad niczamkniony 


Vpatrzet 


Turcy z 
oftrożółę 
(zy, 
Rozacká á 
Znowuż £ 
raptio, 


Q mon ary 


me "PuNkr IL 
Vpatrzet to Saydaczny,j czego m tey dobie 
Dokazaé.cheac wielkiego, wyzwoli to fobie 
Pierwey v W LADISŁAW A> Žeby nic niegtofšac 
id nie [padl,y wderzył, átylko co profiac 
O Niemieckapiechotę,ktorakójdyśiła | X. 
Y gwałt nań najłępował,ztełu go ficzycita 
Już Wyfko wyprowadził , już y blifko beto 
Tak pamiętney odwagi, gdy figtu wzburzeło 
Nagle Niebo, y fkoro powietrze zámiefša, 
Deficz gwattowny wyleje: Jako gdy przyjpiefla 
Woz na Ethug Plutonow, gdzie miedzy Vmbrami > 
Szczypie kwiat Prozerpiná z fwymi Charytami, 
, Tętgu zdgrzmi, Tym z ręku od firdchie kofyki v 
Leca nitutrzymdne. Tdkież y tám fiyki 
Niebo naflym zameliło,więcy Jprzyjdźlim(ie 
Biffurmdnom podobno s Bo zkad nafikodliw ie 
Gromy ná nich vderzyć,y pioruny miały, 
Strzelbá tu, y niekryte zdmokty zapaly: 
Záczym ndwidtr wytoczyć raz on cic [iki przyfiło; 
Y zyść z pola. Komuli na lepfie to wy/sto, 
BOG fam miat w tajemnicy, vważajac Cienie 
Novy flepey,y śhfkie Márfa przyródzenie, 
Przy ničflatkú fortuny, dez co drudzy, powięm. 
Ze ten defic%, niewatpliwym pogdnom bet zdrowiem 
Bo tylko čo od zbiegow fprawili fre otym, 
Obumárli ze firáchu, yz tadže już potym 
koci Ofiroźnicyfy w obronachs fivoich bydž poczęli, 
ofrożółeg 2, Jednak czego Kozacy tedy niedopięli, 
ný. Przečiež krotko zapadjiy w kilka potym Nocy, 
mowuj p. Miefiác także zupełny majac napomocy, —. 
ruptie,  W Oboz wpadňa Turecki» Część fig przepr awiwfhy 
Przez Dnieftr dicho, dczęść ich na firas vderzyw/y 
Niczwyczayna prężkośćić, Trwoga zatym wftanies 
Gdy pierwey niżli oczu dotra fig poganie 
Ziaboy (rogi, A owi przełomy y dżiury . 
© non irrita, Gžýniač fobie żelazem > Z občinája fnug, 
W pržodniž co v namiotow, ktore fig po ziçmi 
Jáko moftem poščiela,oraz co pod nigmi 
Twardy fen wyżiewdli, że mtakicy byftrośći, 
K Graffujac po obožie niezmierney wielkości, 
SS a Bezwfłrętu podporu, dopna [ie Namiotu 
` Omer Bafe, ktorego put żyznego potu 
Sas S ij Pordnney 
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Chorkie- 
WICZ vmie* 
ta 24. Sept. 


Lubomier- 

skiemu od- 

dawfzy rei- 
ment. 


Ktorego mo 
dlitwa. 


Pordnney frykacyi zpośćieli wywlekfy — 

Fako bydlę zdrzeża. Tož nd kfitatt véiekfj 

Ogniow przefkakujacych od domu do domu 

Podczds wicyfkiey poxogi.d kto fie, nikomu 

Nawinie, niefolgujac, przez flop przez trupy 

Wroca fig [wym ficześliwie z bogatymi tupy. i 

Ktorym czáfem Chotkiewicz Fatum fwoje zadjać, 

dko świeca na flole, gdy dogorywajac 

Zmierzch Żałofny przynóśi s każe fig z Obozu 

Nieść na Cholim, Sam mú Mars z ognifiego wozu 

Konie zaprzagł pierzchliwe, y fama Bellona, 

Tmdyde ztrudu długiego poddawfly ramiona, 

Ná śmizrtelnym zložeta lekko go poftániu. 

Więc fRorofię zapali zorzd ku świtaniu, 


Frafowlimy 6 fwojey tak dalekiey drodze 


Y wielkicy Sukceffyi, Roftimifirze y wodze 
Zmoławfytkie. kędy ichsjdko do gotowey 
uż juž ydinanymi dnimijefdby 
Ypewacy Viktoryi, wytrwajali mało, i 
Sobie, kiedy wyrokom tdk fie wiecznym zdało, 
Dofć natym, że poczał, yzwyciężjł pierfiy 
Doniey flopien, Gdžiežby plde cnocie jego fer fy 
Gdzie terminneńżyte przedlužety Nieba? 
„Ale kiedy koniecznie wimrzeć mu potrzeba, 
Jdkowmrze wefoto, gdy widźi tdk wicie 
Godnych tęgo Vrżędu, dzivlaficzd nd czele 
Stojac Lubomierfkiego, zčiejkimi oczema, 
O ktorym ta Oyczyzna porúczetá dwiema 
Wielki nam ten reiment, Samemu już tobić 
Dźiś nalęży. Wezmiže bulawy te obie 
W rękę jednę, dbuzuy y grom te Cbijęny 
Pogańjkie nápuflone, nićch obfite weny 
Zrżodet błogoftawionych z Niebá [ptyna na cigs 
Ja coz támtad bydź može, odprdwig tozd cig 
Ty dokazuy ná żięmi , a flawie obojcy, 
Dopuść [pol żyć nd wieki, y fwojey pmojcy, 
To, cożkolwick śmiertelńym zofłanie tu po mnie 
Cuey oddaw fly Matžonce że opt cze fkromnie. 
Stawa otym że fkoro cięfiki Sal objidžie 
Z tych flow Lubomierfkiego ; nd fironę odyidžie 
T tam przed Mäjeftatem Bofkim fie pościele 
Bože nafs, ktory y nas, j nieprzyjaciele 


y folenn 


ile 


Wiadys 
chory tá 


YW tey 
fpofobn 
piezene 


PAG PUNKT Ih 134 
Maf w fivey mocy, zdarz tonam,&e jako čie miamy 

Y flenne vo- Zdobroncey Pand, takięgoż uznamy, — 

DZA z BOJE s GEJÓW e : 

Przybadž nam miłośćiwym, puść firdchy y trwogi 
Ni tych, ktorzy przed toba infe mája Bogi, 
Namco nośiem nd fobie Imię twoje święte, 
Day zwyćięfłwo ficześliwie otrzynidť zdczęte. 
Tobie Ja ze ficzeręgo Marmuru pofidwię 
Kościeł záto,y wicle ztotolitych [praivig 
Naczynia y Ołtarzew, przez co twojd będźie 
Chwata flynac na wieki ogtoffona mfiedžie, 
Jdkoż fkoro dojechat oyczyftego progu, 
Szlub ten Zbawicielowi viscit fivoy Bogu. 
W fidrożytnym Wifniczu, Jakiej dzis fabryce 
Niczawarty podobney Koronne granice, 
A Chotkiewicz w put zatym płaczu pomflechnego. 
Duciid wylat nd koniec blogoft awienego. 


Niadysław Ale ktore zawśięło miedzy fig wfiytkimi 

chotytikże. Z fo Obodie.y Ciebie choć zá Krolewfkim 
Tákže firánki dotkneto, dobyyW L ADYSLAVYIE? 
Jakoby cię przy jednym rowńo z námi prawie 


Ludzka mieć kondycja, s ' śmiertelność chčiátá, 
Y czemu gdy gore Mars; bębny erzmiay džiálá: 
Drzewa krufia, y tarcze váža fie tarczami, 
Miedzy čie tám inflymi niewidźieć Vodzami? . 
Ktoraby Amazya, ktora čie ochrona 
Virzymata? gdyby (ach) nie ona, A: 
Przez powietrzna odmidnę nie w przod zárážilá, 
Y do bolejacego łoża nieprzybilá? 
Wielekroć on gdy ognid poganin dodawał, 
Y čifkať błyfkawice, porywany wftawat, 
Wiele nicutrzymaney,y zbroje y broni, 
Y prożnowywiedzionych napierat fie koni? 
Yw tey nie. Sid jednak zawfytko wielka jego sidla | 
‘olebrisici? Prezencyas td jako ferca w fwoich grzała 
WRZ. budźiła m ochoty, wzrok politowany 
W nim trzymajac , ták wzajem firáfietá pogdny, 
Jako Cień Herkulefów y Wulkanfka ová - 
Ogromna ná Patroklu zbroja Acbiliowa. 
Coż? gdy nic fię wielkiego bez jego nieftato 
Dołożeniay rady, Loże jego brzmiało 
Delfickimi trabámi , y zpodgłow [ie dźwięki 
Odzywały Phebowe, kiedy mieć do ręki 


lego magn NT 
umia, 
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Belo nieprzyjaciela, kiedy bez fwey fikody 
Z dżyć jego fortelow y drogiey pogody, 
Owo ludzie fię bija, Fatum śmierci sieje, 
Patńfka jednak fortuna cożkolwiek fie džieje, 
Džieje wfzytko. Ták żadney Foceńfes potrzeby 
Nicivyor ali bez Krold, dž fłaneto žeby 
Dorcfłęgo niemdjać, choć mała džiečing | 
Wźiać z kolebka na wojnę, Częgotę przyczynę 
Miedzy ktada pierwfymi, że Krolowie mája 
Długie ręce, dla tego daleko fięgaja. 
6 "Ktore jako Ofindná doyda w tym rumory, 
Czym refy: 0ŻE wmiart y Chotkiewicz y WŁADYSŁAW chorys 
ge Olman. Waet znowu fig pobudži y praefiley [wey dumie 
Whpufyy fkrzydła:; Jakoby niebeto rozumie, + 
Hetmana juž y Wodzd, oprocz tých żadnego —. 
W woyfku ndfym, y pržetož zdraz dnid drugiego 
Namniey o transakcji niefniąc fobie owey 
Záczgtey przez Radula; Sturm przypowie nowy; 
Gako kto na śmiertelnym tożu dokonywa, 
W/fytkiey fiely, wfytkicy krwie, z arteryi dobywa, 
u © Žeby fered ratować; Do takiey odwagi 
5 al o Przyfito pogdninowi s Awprźodcięfkie plagi 
gnuje Oboz Puscind Zaporofice s z dwudżiejlu y piaci 
4. O8obiis. Dziat burżacych fłrzelajac, z kad fig, ták zámači 
Jáko piekto powietrze gdy finotý mu doda 
Z piecow Mongibelomych Jedza płaczoroda. 
Tylež z drugićy Dnieftrowcy zátoczymfy firony 
Ku wielkiemu. Obozu, w takt niendfkoczony — 
Razem zdgrzmi.ygdźie co rozumie że (prawi 
Trzydžiešči im tyfięcy Tdtarow przyfiawi, 
‘Dia prętficy inkurfyi, Kule zatym leca 
Jakograd poobožie, ktory z nieba mieca 
Powietrzne Ewmenidy, wfiytek wfkrož przechodząc; 
A jednak dla {pofobney mato nafiym fikodzac 
Jego dyjpozycji.y kopdnych w žiemi 
Skryćie obron. Oprocz co Ińgeniev/fkięmi 
Wyrzucone ognidmi Z gory nddot bity, 
Kamieniey granáty, tecięży rážity, 


ALy Włady Nd kfitatt jdkich plorinow zwierzchu przypadajać, 


sławafięga. . Až y WLADYSLAWOWYCH Namiotow fięgajac 
Gdzie jeden vderzony mozg wypryfnal krwawie 
Warty jego Kapitan. BOG jednak tafkawie 


O Dyno 
fe kusind 
prożno 


Tabor Li 
fowe zyke 
bPerruwpit, 


ad 50 
Iubomie, 


ik; 
1 Wyrug 
je. 


i tgo ró) 


fitas, 


Ydo Zoln 


Ow moy 


ny 


Liffowey £ 
Poprawig, 


oo oo pravá >: 38 
"Szczyćił 2 gory [ego s dodawfly mu tyle 
Serca w tey affckcyi y firdpicney file, 
Że ktore fie aż do nog famych mu toczeły | 
Kolubrýny y kule, zá džiečinne piety 
Sobie miał y zabawę, Což go niepopadať 
Y gniew ciefiki pofpołu ilekroć rozbadať 
Bez kdrdnid poganinsy wywierał jady 
A Swe nieprożno. Mimo te nięfkończone grády 
5, he Ano Reke silna przytožeľ, wprzod ná Dynoffowe 
poino! > Vderzymfšy flacye, Ale gdy nie zdrowe 
Poczuł ztdmtad powietrze „jako ktorzy ďaliey 
Z tubólnych fwych mufikietow nád jego Stęgali 
Samopaty y trzčiny, gdzie fłabfie bydz [yki - 
Y obrony rozumiat, [padł na Lijfowczjki, 
Ná kftalt włafnie potoka, dibo gory jakiey 
Viwdney od Karpathu, że w byfirośći takiey 
RA Przepadł do ich táboru. Z kad dopiero imie 
tówczykow PYLE Jrogis kiedy či przy fobie vprzymie 
Perrumpt, z Stana w kroku, Owi zaś gwattem náčierajm, 
480 eo Mas 6 Męża, konie fig z końmi rojpieraja, 
TASR Ze ztey rezonancpi Fawnowie fie lefni 
5 mier- ade ‘ ? MOWA 
iki wyrugy. Gdźieś odezma. „Ale gdy náfšym przečie cieśnicy 
je © Lubomierfki pofirzega, dzdraz chcac ytym 
Co pret fiy, dać posiłek „y mfiytkrego przy tym 
Nieobnažyč obozu zpotrzebuey obrony. | 
Ktory Marjem y nędza znácznie praykurezony 
Już bet dotad, z podkáždey wytknie dźieśiatego 
Zdlnierzd kompánicy, przybrawjiy do tego 
_ Rotbę WLADYSLAWOWE. Tedy z tym mydorciń 
go ami Nicflychdnym wtetropy gwaltem yuporem 
PALA derzy nd pogány, y z bokow y z tetu, 
A zdraz ná potkániu pordźiwfy sich, | 
Ydo Zotnie Miedzy w pada ndgefife z Polkiem fixym zabojes 
ow mowá Profiac, gromiac „przywodzac napamięć im fwoje 
Dawne cnoty. Hey jeśli dais tu niewygramy, 
Wflytho zdniescopyzefśło. Tu dibo żyć mamy 
Albo vmrzeć: Bokędyżjeśli vflapiemy: 
Pola krokiem obozow infšych fig dopuicmy ? 
Ná tym plict,wtych ręku, wfytka fummd rzeczy 
a Nafiey fioij. toż jdko tak wczefney odjieczy 
| Lifowe, ga Pofirzęga Liffowezycy, ze fwey tdk&e (irony 
Poprawia.  Popra tak poganina, že zewflad sčišniony 


| Szembeko 
we Infidiz 
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Da fig nogom famopas, jako parowany 
Gmin nikczemny bydlęcy; A ztad odegnany 
Wiccy fię już nieważy, wfytkie bez obrazy 
Ták ńawalne y cigfikie wytoczyw/y razy 
Widtróm tylkos Ale bety Szembek ofobná 
Czgsčia tey Viktorji, gdy jedne fpofodna O, 
Vpdtrzyw(y mągitę z kad fmycb posiłkować, 
“A mogł nieprzyjaciela potężnie Jirychować 
Blokauznad yim wyrzucit co z lekczeyfkey: żiemi, 
A chroflem go,y rožno wisfdmi lefnemi 
Ták nieznacznie naftroxet, jakoby fig lafem 


Tiirkom zdał przyrodzonym. Sam zapadł tymczajcti - 


Támže z czescia piechoty, y džiúlámi dwiema, 
Dingo ta podeyźrzdna fłała przed oczema 
Twarz poganom, dž kiedy ztej y owej firony 
Obježdžájac nd koło; żadnej naroficzónę 
` Zdrády wiepofirzegaja: Ue gaj wykvadac O. 
> Albo przyjło w popartym gwatcie im przypadać 


. Jako tám pod obronę Leao. 


Aow tak bet cierplinym, aż fkoro pognali 
"Nafy ich od obozow, y wffitka fig zgrdja 

Tám nićfia: či zdraz wowe' im zagraja 

Stroyne [woje organy, z kad fig ich tdk'wielć 
- Jako mafiem popolu niezmiernym. pościele 
"Erytbreifkim kamięni, tom; grom, včiekánie 

Ryk, kwik koni, y ránnych pod nimi flękdnie. 

Tož dopiero z ofłatniey Imprezy tey fwojey 


; Ofmi facie, Cię fiko; Ofinán zrażony, flezerze fig zaboy» 
rze już poko: Y przydźie do dalfiego Sukcejfu rojpaczy 


‘ju affekuje, 


AnaWroakiy Fata fktaddjactoraczy | 

Co poczat lekkomyślnie: Jużże ztadlafkawiet 
Zelenfkiego tróktuje,y/poł go odprawi 

Z Wewelim foym do ndfiych. Niechby Kredenc dali, 
Az mim godne ofoby do niego poft aii 

Dla punktow včieránia tráktatu owego. 

Z czym Sobiefki pofłdnysy z Clodorowego 


'Oczym po- Stawu Betfki Kafitelan’ ktorzy to ná pitczy 


stani Com 
miffarzé kő 
kluduja go 
9 OGobris 


5 Pierwfiey mójac, žeby mfkok konkludować rzeczy» 
~ Coskolwiek námomili, Mężowi wielkiemu 
. Poufali w Sekrečie ndon czds Szotdrfkiemu > 
Ktory Efeftyonem*m i álce tedy Pańfkiey» 
„A zgodmośći y cnocty potym na Poznánfkičy 


o Pakta Pe 


Chodžin 


sl icy 


lefeže 0 
fremit 


| Pakta Pod: 
Chodzi: 
skie, 


lefczeO fm = 
Sremit, 


Siadt Gatbedrze, džby fwoy confens ná to dali, 

Y zdraz fig Wodzowie nafy podpifali, - 

Jákož tyiko trudnilá lekkość zwykła owad 
Vkrdinnych Junakow, Ale kiedy fłowa 

Panow fwoich zawiedli zobopoluic fobie» 

Y to wzdjem ná fironie wärowáli obie, 

Żeby jako Kozaki w powinności fłdrcy 

Krol zatrzymał, tak fwojey Cefarz Tatary: 

A co przefito, utopia w wiecznej niepamięci. 
Tędy do ftárožytnych przyfłapiwfy chęci, 

Pokoy z [oba vderža w przymierne tablice, x 
Ná co, świdtd wfytkiego záklefty granice. 4 

Aw przodcotuftdneto w tumuicie woyfkomy ms 

Wielcy maja Pofłowie ftylem infiym nowym l 
To wiwierdźić. NA zwłaficza, ktoryby Krolewj É 
Godnie [plendor wyrażał. Teraz Sulifvewfki 

Spot z Cefdrzem pojedźie, d przy jego Dworze 
Agent potym zofłanie, W pokoju bydź Morze 

Y Ziemid bez rozbojow obu ma narodow, 

Chočum oddać Wałocbom > y ze wfytkich grodow 
Ich wjłapić. Kozacy, ná Niż niepuficzani, 
"Tákže y Tatdrowie jdko fa w miefikäni O O 

W Hordy (woje w nich żeli, dni fig ża firanki 
Pomykali Duieflrowe , Po dziczach pałdnki | 4 
Żadne wfławać niemája, oprocz fig myśliwi 

Po nich famiprzejeżdżać, Ktorzy fobie krzywi 
Znayda fig wczym zobii iron, Jprawiedliwość z ficbić 
Czymić bedas kú káždey Krolemfkicy potrzebie 
Hań pržýbedžie z Tatary , ktorym zw sykte wzajem 
Krol da co rok kożuchy. Jakim fig zwyczajem 
Narod rzadźił Wotofki Religiey fivojey 
Hojpodary miewajac, przy tym fig zofłoij 

T teraz pd potym. A tym chdrdkterem 

Z jófney Porty Weżyremtedy Dylawerem 

Pakta w on czds z obojey firany formowáne 

A wprzod Kazjłafkierom toż prezentowdne 
Cefár žotvi famemn. Ktore kiedy czytał — 

Czym fig niegryżł, yż jadu żęboma niczgrzytał ? 
Bogi five przeklinajac. Jako zndfey firony 
Nádewfytkie wiçtfemu pokłon Vnižony 

Tdźięki fa oddane, Oprocz kalo tego 

Tárgu beto cokolwiek rejpektu wielkiego 

T 
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Turcy ľeho- Kto miał pićrwey z pola zise. Ale yw tym dali 
J 


dza z pola 


pierwizy, M przod nam Turcy, A nawet ktory zbudowali, 


y moftnam Ado na Dnieftrze przewaga y wielkim dozorem» 
zodawyją. i 


Nafhingo zofławili, Toż frogim (ajiorem 
Rozwina fig. Jako gmin gesi liatopiorych 
Rozbujany po polu, przetrzymátú ktorych 
W zamknigniu gofpodyni. One w tym z ochoty 
Ku fłonecznym rojparoh żdrtkimi tárkoty 
W piersi fie vderzájač,krzycza > przerdźliwie . WACH 
Po powietrzm. Ztákoma y ci niewatpliwie 
Radościa fig z flanowifk fwoich rozježdžuli, 
Ze fig zdało jakoby kjstattnie včiekali ; 
Toż y Nafiy wnet po nich, dobra nocim dawfiy, 
Y ndznak [vych przyjaźni czapki z utykamjty Po woyr 
Po drzewcach podnieffonych, tám gdźie droga Komu, i a 
Z obu firontryumfujat wroca [re do domu. “af, 
moji, „Ktora wdźięczna nowma žeby świdt podžieliť 
Szołdrski Nażdewiyżk (PK u , 
urym do  Nadewjóytko wielkiego Oyca vwefelit 
„Krol, Wfkok wyprawi W LADYSLAWw „owegoż fwojęgo 
Z zupelna relacja Kanclerza Szotdrfkiego 
Whytkiey tey tranzakcji, y wojny fkonczoney : Olman 
On tedy już pod Lwowem w powfiechnie rufioncy i | ANC 
Naten raz Sdrmacyi, wezefnie kuodfieczy ` 
Najym owym przybywał; Kiedy nd tym rzeczy 
Ze fldnety zrozumie , z fłodkimi napoły ` 
Oraz,tzamió jako z tego bet wefoty 
Jako nierad, yčicho Sobie nieminfiowat: 
Ze Synd tak wielkiego, ná te juž wchowate 
Zmycięftwa y tryumfy. Zdczym čiefikiey ręki 
Swojey niczdmierzajac, dpowinne džieki 
Mocy czyniąc návyžfšey , ktora zwierzcba biela, - 
Fakdkolwick to nafśa fprawowata $iela, 
~ = Przyfiło owerozjjpać niezmierzone zaráje, 
1o.OGobiigOT na zad fig powrocic. Ale co dáje 
Alien Pota. Prawa Swiatom obiema Quirynowey gory ©» | Co inte 
kom. Wielki Bifkup, dźiesiaty džieň Oktobrow,ktory ` | Z 
Zmycięfłwem tym rozfwiećił , żeby bet wyjętym ` r | 
Z pocżtu pofpolitego,y nd wieki Świętym ' 
Polficze nafey rozkazał. A fam wiwierdzóny sai 
Wladysťaw Nieco w sietách WŁADYSŁAW zbogatymi plony chy. 
na zad (zeze- Powrociw(ly do Oped, czego zdobet znowu» 


éliwie fie 4 a A E . fa 
© ot al Przednia mi część pod nogi fwego rzući town, 


Peregryna- 
cya Włoska. 


Po woynie 

Choćim- 

skiey co fic- 
cofit, 


Ofman zł 
na (twoich 


Co intendu 
je. 


Apparat je- 
go do Mee 
chy. 
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WE Ożad wojny, y ktore z obu [iron zaboje 
PUAKA vplenity tcbneły pier si moje: 
> Jeficze krwówym waporem žiemiť tamta dycha 
SNY AT Oracz zádutnány nadpługiem [vym wzdychá, 
SED Ciefiko nim zápierájac 6 niezimierne koši: 
Żięmio, śięmo (ach) ktoby wyżdżał twe iwngtrznosči? 
Wnet potym co [ie dźiało. Jako niefirawiwjiy 
Ofinan [wego ránkoru, a wfytkę zwalinfy 
NÁ niemeftwo Europfkich, ludži tych tu winę 
Woyny tey nieficześliwey , Więcytę przyczynę 
Do nich majac,że w ktora (ó co fig niemięni?) 
Wojeuna dyjcyplinę y ofłrość w prawięni 
Nięgdy od Solimaná Džiadá jęgo bel, 
Znóczwie z jey fiarożytnych firánek wykroczeli, 


Y Záraz przy tey nickarze y fwywoli wfytkiej s 


Wylaw/y [ie nájprofne pijańfiwd y zbytki , 

Ták, że jako plugawe wieprze ich zbierano 

Po kárczmách y wlicdch, y zatym imano, 

Y topiono kryomie. Nawet gdzie ich zeście 

Y zgiełk jaki poftyfrat. Cefar fam. po mieście 

W ldrwie chodzac pokrytty, "umyfinie fipiegował, 
Timże rožno nád nimi fam tyrdnizowat. 

Z tad przetaka firowość, y process fwoj [kory 
Whytkich nd [ie pobudzit zewnetrzne ránkory » 
Y złe fercá; A temu ináczy nierddźił l 
Blifko'złemu , procz żeby od nich fig odľadžiť 
Y przeniofł do Azyis gdžieby fobie nowa 
Viwierdziwfly Stolicg,y siete wopfkowa 
Wflytkich tych tu wyplenit záko brak wzgdrdzony. 
Sedndk z ktorej do tego przyfłapić miał firon 
Nie mogł ozdobnieyfego vpátrzyť [pofobu, 
Jedno żeby do fwęgo Máchometá grobu 

Drogę fobie wrościł, y ztad kú Szdmowi 

Ktory zdat fig nad inne jego humorowi, 

Kinal z Alexdndryi. Jakoż ná ten Jwięty 
Zaraz pretext, gotować rozkaże okręty Tij 
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Cięfikim zlotem tadujac, y cożkolwiek w fkarbié ! Tip 
Betokofitowniey/iego; A tey jego far bie a 
A E Pilno fig pr&ypatrujac Wezyrowie firj m 
Vpomniagoy radza, žeby nie zawar fy 
Z námijefleze przyjažni petvney y fłateczney 
Przez Pofłatuwielkiego w tdk fic niebe{pieczny 
Czds niepuficzał, dni brat [ie tey [skodliwey 
Ottománftvu imprezy: W czym on vporczywy 
Kiedy flanie, d nawet, przed mfšytkimi czyją 
W Ofmdniech jeft powaga, nieftucha Moftyja 
Na Bogi proflacego > poczna zinfiey midry: 
Skad tumul 1 owe to fivymolne zemkna nan Jánczary 
y zábičie je- Ktorzy frogimtumultem wpadjiy do Sardju, 
PRA A. Wprzod podepca potrdwy z dawnego zwyczaju 
24. Iunij. Dane fobie w fobotę, toż do Porty famey 
Rum vezynia ; gdźie Cefarz miedzy fie five Dámy 
Przeczuwfiy już co belo, ndmaly czas [chroni, 
Ale y tam zndlazfy ze wfiytkicy go broni 
Obiora,y na muła wzgdrdzonego wfidza, 
Ná koniec do siedmi wież zamku zaprowadza 
Gdzie (inurem zaciagniony praktyk (vych przybolať, 
Aon fig dźień piermfly krwia Ottomáňfka polat. 
Zaraz, żeby ktora tak wiele fre ważeła 
Swywola ich napotym,bez karánia beta, 
Y te, co im exceffu takięgo przyczyna, 
Agi wyzabijaja ze w(Gtka flarfiyua, 
Poczawfiy od Moftego y Dyldwerowey 
Przedniey głowy, d Cefarz z žiemie gdzies tam nowy Grits; 
Wyważony Muflaja zafiadt ná Stolicy, vor; 
Y [potem z nim fiworzeni w/y(cy Vrzędnicy. 
Sako potym wte wrzawy, y co dźień odmiany, 
Zbdrafki on Koniufšy z owa [wa poftdny 
Przeważna Legacya, yco zá trudności 
Zážel tám y ktopotu, dla Džiurďžiego złości, 
A Cefarfkicb Narowow , niż je vkolyfat, 7 Czefo 
7 ja Zi A ZA EEC ska v 
Snddżem frerzy gdźie ińdźicy otym już napifat.. GRĘ: 
Teraz ubejpieczyw(y Oyczyznę pokojem, 
Ná wdźięczna fie wedrowke z W LADYSLAWEM mojem 
A anlage Biorę do Auzoniey. Ytey badź tafkawa 
toge fig bite: Wheel? 4 sn) 
fwa bierze, Muzo częśći > Wief że to Krolemfka zabawa w Nyfię 
Y humor jeft nie nifkiwielki świat pomierzyć, | R4,Maij, 
Zeby cudzym niedofyć reldcyom wierżyć 


bas + 


ane > Para x ory * 14$ 
Aj LAG Y temu fig zdumiewóć, kto o dziwnych omych 
"` Powie co, Pirdmidach, y ogniách , Fárowych, 
„Ale widźieć to okiem,dzdraz notować 
Obyczaje narodow, y ták pofiępować 
Sobie z nimi , jáko gdy pracowita pficzoła | 
Z rożnych Peflow zeficzkiwa co przebran/e żioła, 
Ná fłodki fwoy budynek. Niebetby tak mowny 
Ani madry Viiffes ,gdyby nie wędrowny 
Nie bet dobry Eneafs, dniby [ie brzegu 
Vebwyéit Italiey, gdyby w rożnym biegu 
Naw fwoich kołatanych dla żwawey Junony, 
Nic przez žiemie ták wiele y morza niesiony ? 
Ani Apolloniuf : ktory tylko żeby 
Pod gdźieś południowymi oftatnimi Nieby 
Ogladáč mogł Hiarche zá fłonecznym fiotgm 
Pijac zdroy Tantalewy > wflytek okrag kotgm 
Zinierzyt žiemfki. Niemoże jedno przez widzęnie 
Rzeczy sietusnaftapic długie doświadczęnie, 
Jáko od fwey latorośł matki odfirychniona 
Skoczy wzgorę tym buynicy , kiedy przefádzona, 
Tak w domu fię niekocha rozum vcbowdny, 
Ale rożnym trybuje Niebem barowdny. 
Nel, Tedy fię v wielkiego Opca vprosinfiys i 
z Warfzoyy Y potrzebny apparat w drogę tę zrzadZinfYs, 
A 1625. Wyprawuje z Warjidwy mile opuficzony, 
M17. sluby życzliwymi daleko goniony 
Od wfytkich kochdjacych, żeby go ficześliwie 
Gmiiatm ję. Niebá im przywrocity. Z nim wtcy Comitywie 
go, Xiaže Kanclerz Radźiwił, także Pac Litenfki 
Tedy Pifarz ; z Koronnych znacznicyfiy Zotkiewfki, 
Kazdnow/ki y Dynof,mimo infycb śietd 
b Dworzan y pokojowych, kogo chęć budzietas 
A godni fig obrali przy jego bydź boku 
W tak wdźięczney Compániey. Nie wprzod jednak kroku 
eames Pomknie, dni przeflapi yczyfley granice, 
SIER 43 przedpięknym obrazem cney Bogarodźice, 
Na gorze fig przejafney Częftochow/kiey flami, 
Y tam przyobiecane śluby [we odprawi, 
Orazflvdwnym Niebiefkim znacznie posilony 
wNyfie Slafkiem niegdy od fwojey odpadtym Korony | 
- A4Maij, Ma [ie proflo ku Nyffie. A już fławdo niem 
w Retfym leći rumorem, dniż kiedy koniem 
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Skrzydláftym Bellerofon rozbada po polu ; 
_ Erytbreifkim wiezmiernym. Conaprzod w Karoli 
Aufiryackim fprawiło, že z wielkim go przyjać 
Gotowat appdratem. On żeby fig wyjać 
láko Carola Mogt tym Geromoniom y pompy wcbronić, 
Ayre’ Vmyflnie fig-pokiwadpi,y owych pogonić, 
'Rozkaże Curryerow, ktorzy [ie wief(dli 
W drodze nad nim, y paf} rožno przebięgdli, 
„Jakoż fic mu żddrzeło že pierwey widźidny `; 
"Pod zmierżch już wieczorowy, d niż [podžiemány 
Stanał w Mieście, edziey noc w tey niewiadomośći 
Przejpał ong. Dopiero jako fie z ćiemnośći 
“ Dzień ochynał „y poftac fwoję światu wrocit, 
Wfytkich na [ie w Kościele chčiwy wzrok obrocits 
Gdźie yfam ArcyXiażę, 6 czy fig niezdumiał ? 
Czy nie we fnie, alboli w owym (paść rozumiał 
Encafid obłoku, że praetarfly oczy | (ASPI 
Dobrze z tey fantdzyis kniemu w tym pofkoczy: Minisiti 
Y záraz przylepiw(iy do niegofię mile, | 
Pocoby mu ta zdrada, y wdźięczńe fortyle, Afos jeg 
Z Bratem bely pytajac ? Poco bramy floja bój 
Tryutnfalne y Łuki? gdy nie droga [voja nie, 
Wfedt do miaftá, dni wtey przyjęty ozdobie, 
Ktora jęgo przyfłała, Kwolemfkiey ofobie ? 
Czego smiechem przyjemnym zbywajac ow grzeczy 
Powie tylko, y że to prožne bety rzeczy, 
Więcy ztego vciejion,częgo fobie żadał, 
Kiedy gotak famegoficześliwie ogladat. 
Z tym wezma fie do Dworu, gdźie w zgrańj wefoly 
Przymujacey muzyki, gotowe ich ftoly © 
Y ochoty cackaty,y Falerny rożka, 
Czym zgłow fobie fatygi wybili podrožne, 
Ttuprzyfiło ná micyfcu dni kilka zabawić, `; 
Ažby drudzy tym cząfem cúdzožiemfkie fprawić 
Mogli fobie ubiory, zaraz fpot ze firojem 
Ichže żyjąc bumorem, nie już więcy fwojem, > 
Co niż fłanie, nowa chęć W ŁADYstawa wzbudźć 
Do Wrocta- K roctaw ividžieč, lubo to dla námälu ludži 
wia ekeurri. Y pompy pofpolitey z kilka tylko koni m 
Nieznacznie fie przebierze, Ale im się chroni ZAU NU tá v och 
Chwały tey, y fdworow [przyjdélimych więcy, „A súcna, 
Tym one načierájastym gonia go pręcy» 


Punktr Dl, 


to mu fig tdm doflato,gdy fluchal Mfý raiey 


Do Nyy na 


zad, 


i žkad do Wie 
dnia ar łunaj 


Aftus jego g 

y jakie z Ce 

firzem wird 
* nie, 


Až wiecze. 
"2a,y ochorá 
Znaczna, 


W Kathedraluym Kościele, že zaraz pozmany 
Od [vych niegdy żołnierzow, ktorzy mu flużci 
Pod Chocimiem +y z jęgoreimentow belis 
Tylko co fięmiewyda, y wfytkim objdwi + 
Czego fkoro pofirzeže, nic fig niezdbawi 
T procz widzać , co widźieć belo godnicyfiego» 
Miaflo famo nadktore niema pięknieyjiego 
a trzemapięknymi z Rzefkiey wfytkiey żięti: 
Opajde trojdko mury potężnęmi. 
Nazad wroci do Nyjjy. gdźie, gdy [porzadzone 
Rzeczy wfytkie zaftdntes w kraje zámierzone 
Ma jiędóliey. Tu więtfia ludzkość fwoię żeby 
Oświadczył Arcy Kiażę + nie tylko potrzeby 
Opdtrzyć mu podrożne rofkaże Czeládži, 
Ale dž go do Wiednia y fam poprowadzi. 

W ktorcy to Compdniey tylko co wyjada 
O tym radza jakoby oważ piermfia zdrada 
Ozdob fwoich whrelt,y niżby pofirzegli 
Coich mieli przyimować,Cefdrza ubięgli (| 
Bez wfytkich ceremonicy. Jakoż na to ficzęścić, 


Wyjechał bet z Pałacu tedy na przedmieście, 


Do ogrodu jednego pod wieczorne chłody 
Dla fwey rekredcyi, Ktorey wnet pogody ` ` 
Omi z boku użyja y przyćiawjiy koni 
Nakfitalt groma jahiego,y raczey pogoni, 
Dojśda goz rumorem. Záraz fig znać dajas 
Y fkoczyw(y z Karove nifko przywiidja. A 
O cozádžim ? y jakie belo tam kochdnie: | 
Fakie jeden ná drugim fłodkie poleganie, 


Kto wj mowi ? Kiedy ten wlafna twarz» yine 


Podobienftwd kochdne vzndwat Sieftrzyne, 

Ow Matkę vpatrowat z jogo także cery 

Maéto co pamiętana. Tdk już pod Hefpery 
Pomkna fig záchodzace w tych rofkofiach z foba, ` 
Profto ku Patacowi, Tam z wielka ozdoba 
Cefarzowa z Siofirdmi, ytrzecim ich Brdtem 
Leopoldem przyjęta, Na wieczerza zatem 

Bębny zdgrzmias gdźie floty porzadki dlugimi, 
Pod rożno potrawami, J pally drogimi 

Dymy wonne kurzeły s a wfiytkie ochoty 

Bachus ze dna wyleje, że od luny złotcy 
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Twarzy wbrod zafarbuja,y żyzne wymowy — 
Pod Chelmowe naftana, za Pánom fwychgtowy 
Y zdrowie nieśmiertelne czary petuiac{pore, > 
A tám Miesčie z dział bija, ymfyytka noc gore 
Przyprawnymi ognidmi, Aż dopiero wfłana 
Kiedy otchnie Lucyfer zorza ichfwardna. 
Ráno wdrogiey Kapelli Mfly ftuchamfly swictey 
Cefarz y Cefdrzowd 2 wczorayfiey zdwśiętey 
Ladzkośći niejpufczajac y ochoty [ivojeyy 
i a Wajwaja W UADYSLawa, že mu fig wyroij 
owe ent Hor pozny, ná wdzięcznaper(pektywę Sale 
Y Gejdrfkich pokojows gdźie krwawe Korale 
Miedzy fiębtyficzacymi wflydza Smaragdami 
Pocedromyeb połogach. Drzwiportyerdmi © 
Zaflunione złotymi. Tam podwoje ryte ad ? 
Z kofitownych Topázyow y drogo obite z Cefarft 
Sydoúfkimi patája fipalerami ściany, | | jego reki 
A piwiment afpifem ficzero brukowany zál ne 
Až gážie fig przežroczyfta altana otwiera 
Ktora zda Jig, że wfiytkie ozdoby zawiera, 
| Świata tu zniefionego: kofitowne obrazy l 
ma prze. Przefitych widźieć Cefarzow, z kad przyflło dofkazj 
fztych Im- Confulatu Rzym/fkięgo aCefarzem pierw/iym 
imi. Vezynit fie Juliufi. kiedy, gdy w nafie rfyn 
` Nie mogli panowaniu zgodźić fię dwa z [oba 
vše Lubo wielkiey tey wladze pretka wnet żałoba 
Y zguba fwa przypłaćił. Tož Auguft y owi 
Ledwie godni pamięći Stvetoniuflowi 
Náftapilí Cersi, dż fezero Tyrani; 
Kiedy nie już w Senacie, ale obier dni 
Procz w Obożie bywali, gdźie krwi przynczęni 
Krew tež łaliy pili; Dopiero odmięni 
Twarz fig ta Monárchity w Wielkim Konfldutynies 
Gdy w Niebiefkim Jordanie, pieri fie ochynie, 
Tw znak záto wdźięcznośći Rzymu Sylweftrowi 
Y części ltalicy ku Apeninowi ` T 
Dobrowolaie vftapi, A fam ná Zachodzie 
Stworzywfy tu Exdrchysw Trackim Carogrodźić 
Noma wzbudził Stolicę Ytám gdy západli 
Jegopotym Synowie, od tych tu odpddli = © 
Starożytnych prowincji , ledwie że co mato 
Y to procz w Germániey famep fig zoftato 


PunxT III, 
Rzymjfkięgo Imperium. NÁ ktory Thron święty 
Miedzy rożno Rzymfkimi przednimi Xiażęty 
Godnieyfy naflępowat od siedmi obrany 
Elektorow, á w Rzymie procz korońowdny. 
Nd koniec, jakoto raz do Auftryackiego 
Poczaw(y od Comefa niegdy Habzburfkiego 
Wefito domu, trwa dotad, dni rozerwanjm 
Plužy trybem. A tu już daleko rowndnym 
Dźiciem p inwcucya z wfóytkimi owymi, 
Widźieć wielkie Karole , y Alcydowymi 
Kolumnami Philippy nieograniczone, 
Ferdynandy, Rudolfy, Mattya/ve one, 
Y inne tám Heroy, którzy wywyżfójli 
| Domten w niedo. A tym gdy oczy "učiefyli 
ee Ták rofkofinym widokiem, ná dot ż [oba zesli 
renee, Do JRzytjiego Archiwu, gdźie tak długo prześle 
jsgotekrea- Spizowali Cefarze,niczmierne fwe zbiory, 
eye, Wezym mogła y naturá fwoimi fawory 
Ludźiom kiedy dogodźić, y co žiemiá [chronić 
W tonie fwym nafkrztfiego, y tones wronić 
Z prześwietnych fwycb promieni.y wypienić morze 
Z głębokości oftatnich s w jedney to komorze 
Wjtytko widza bogatey. Toż Obiad, y owe 
Węzoray(e fie powroca rofkofy fłolowe, 
Gdžie przy fletách y Włofkiey Muzyce wydwornej, 
Miedzy inf: a ochota, nd balet wieczorny 
Cefirzowa vproši WLADYSLAWA fobie. 
Tedy wźiaw/iy [ie polem 6 pozney już dobie 
Powioda do pokoju, ktory zgotowdny 
Bel juž ná to, d poczet czekał tám ubrany 
Z fraucymeru gornego wrožne złotogłomy 
Pięknych bárzo Domicell, gdźie wprzod Cefirzowej 
Dawjty fdmey rey wodźić, w ozdobne fig koto 
1 1 fyk [prawia wczony; toż fkacza wefotos 
Fako Sarny po piękney rozigrane Idźie» i 
Gwoli nafldwdjacey pod Wiofug Gyprzydžie 
Z refkofidmi fwoimi > Jednym, 6 jak mieto» 
Lubo tó nie káždemu wniść fig tamg odžicťo, 
Patrzyć ná ich ubiory, y firoje kofitowne, 
Coż! twarzy patajace,y czoła fmukowne 
Z podkędźior burftynowych mile zárudzoné 
Potem żyznym, a drugim ná nogi ścięgnione 
V 
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> 


Zegnanie 
má konice. 


W Lincu 19, 
julij. 


w Saldzbur. 
gu 24. 


lie widzieć ich moga Kotkurny lekkiemi, 
byžofčia [va mato co dotykając Sigmi; 
Nadew/ytke fpiewdnie , ytagodne dźwięki 
Pokojowey Muzyki, Jakie ludzkiey ręki 
Inftrumenty, Viole, Lutnie y Bdndory 
Dofkonaljie bydź mogły, ktorým [ie ná chory 
Stodko modercwane Canty odzywaly 
Przyredzonych kandrow; Ate gdy przefidły 
Drdźnić oczuSyreny ,nakoniec zagraja 
Taniec Polfki, Czym Nally w fwe fie rozruchája 
Dobré myśli dopieroż, gdy co belo komu 


OPdrafikach Rufkoich fłyfieć mieto w domu , 


Tu przypomnia, Apierwfla Cefarzowey famey 

Para w przod z W LADYSŁAWEM toż ktore fic Ddniy 
Komu wpodobaty, nie liczone owe, 

Alejako ktowmiał, gonione domowe 

Skocza Z nimi zawody, dz fig Noc przešili, 

Y oney tovczyni koniec krotofili. 

Tak w Wiedniu ná včiechách zdbawiwfćy onych 
Miefiac caly, do Krújow dalicy zamierzonych 
Czas [at już inwitował. Zaczym wpuł kochania 
Y żadź dalfiych, przyfiło tm z [oba do žegnánia 
Nie bez tez zobopolnych, Toż wyprowadzony 
Od Cefarflwa wfytkięgo > w głębfie juž Tewtony 
Ku Lineowi obreci, gdźie niechcac bydź znany 
Miedzy fwoich vmyjlnie wjechał zámiefiány, 
Jednak żadnym obtokiem niemost bydź ukryty, 
Ile przedwiedzacymi wfytko Fezuity, 

Ktorzy, jako go prętko z jednego poznali 
Konterfetu vfiebie, zaraz przywitali, 
Tkofitownie przyjęli. Zkad tylko gruchnetá 
Wieść td onim, mflytká nań oczy otworzela 
Niezmierna Germania, po rożnych [ie flronach 
Widzieć go vbiegajac, y dż ná ramionach, 
Gdkoby Iulliufa z wygudnid Rzymfkiego, 

Do Alpes,y terminu fwego oflátniego 

Niolac niefpracowanych , ktorey to ludzkośći, 
Szerokich Bawaryi tykajac juž włośći | 
Doświadczeł po Salezburfkim wprzod Arcybifkupie, 
Gdy przećiw mu w ozdobney wyjechawjy kupie 
Przyjať w świetnym Pałacu, yjáko przyfłojnie 
Most tylko to vczynić,vtraktował choynie, 


w Minicl 
u Elektc 
Bawarsk 

go 28. 


Punkt III. 
Zhad ndzdjutrz cobeto widźieć tam godnego; 
Jdko Ogrod, y po nim zkdmięnid jednego 
Pryfkajace čieplice ná śmidt wfytek fławue, 
Y mury > y ruiny Mieyfkie flárodawne 
Widzac y wważdjac , jedno co fig rufy, 
Aż wielki Bawarfkiego, Kurfierftá, Koniufly 
W Petyngu go potyka, y nieprzytomnego 
wMinichu Tedy w domu, imieniem Pana wita fwego, 
Areni A wzywa do Minichu,gdžie Marfidtek dworu 
go28. © Z przebránfša Xiażęcego gwardya wyboru - 
Przed Midjlem go przyimuje , z napięknicy(ych ktore 
Trzech Niemieckich, w tey żięmi, czy fig bydź wtore, 
Aż co zdtłum,y zgraja wyfjpie [ie ludži | 
Kto wymowi? y jako nawet to podudzi 
W niedofitych v Kartuzow firánkách zdmknionego 
Wilelma Xiažecego brata rodzonęgo 
Ze [potem z Kurfierfłowa zoftatniego progu 
Ná doł zfiedfiy , dźiękuje Nawyżfiemu BOGV 
láko przyję Zá jego tu ficześliwe pod dach ich fktonignie: 
ry otm, Z kadprowadzon na Salę, ktora w podźiwięnie 
wa, Z oczu pierwftych, zdvazem porwie go niemałe » 
Jako niemnicy komory Cefdrfkie w/panidle, 
Z jey projpektuy okien > nád co fiumnicyfiego —. 
Niema nic Germania, W tym teży famego è 
Noc juž pozna przyniesie z drogi Elektera, 
Ktory ráno żałujac że nie zjechał wezord, 
Aniwprzod kredencowat pierwfy fwa ochota, 
Mile mu fig mymowi. Toż pod tufka złota 
Dokofitowney Kaplice powioda fig z foba, 
Ktora wfytkie przynyżfa co ich gej ozdoba 
Śnadź w Europie, z AJpifu ficzero majac ścidny » 
A Pannieod Anjotá święta przywitancy. 
Tamże na per/pektywach, co godnego więcy 
Beto oczu, grandece , y pompy Kiażęccy 
Przy doftatkdch niezmiernych,y ochocie żyzney 
Zabdwiwfy kilka dni, do ftdrych Ojczyzny 
Pusti fie Vindelikow bogatey Augufly : 
Gdźie co znowu zd ludzkość? wymowić to vfly 
w Augtepur Niepodobna żadnymi, tdk fercá patáty 
gu 8 Augus Taky žadze z ochoty, jakoby witały <+ 
A Druža znowu, pierwfiego fwoich Amfiond 
Pięknych Murow. A Senat wziaw[y na rdmiona : 
V ij Prowadził 


X 
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Powiodł go "do Fuggerow pałacu fławnego 
'Powfytkicy Germdnicy gdźie środ kofitownego 
Stały amfitheatru zaflawione floty 
~x Pafty Genuenfkimi przy zgratj wefptey 
Stodkobrzmiacey muzyki „y panicnfkim gronie, 
Z ktorych każda, jakoby: w (wym Endymionie 
Topiac oczy Dyand, przez niczndczne w džigki 
Miele oczekiwała pięknej jego ręki . 
Dofłać w táňcu przynamniey, z częgoby chlubiely 
Potym fig przed drugiemi. Jakoż, y nichety 
„ Ták wzędrdzone v niego, że obfiedfy kolem, 
`, Goile znákomii le, mienionem wefotem 
Wola ich kontentowat, Aztad [koro zorza 
Powftawatd nazdjutrz z głębokiego morza, 
„ Widzac pyfiny aquedukt, y ktora fabryka — 
` Zpierwflych w Niemczech, Swiętęgo Koščiot Vdalryka 
Szumny wita Norymberg, Także y tu niemnicy 
Wielmożnie traktowany, jako mogł przyjęmniey 
w Norym. Starożytny Parlament vfłodźić fve mowy, 
bergu 14. Twłożyć affekty, adžie dom marmurowy 
Trybunału Mieyfkiego, koftowny y wielki, 
YCeukaz, znamięnity pełen (biże wflelkicy x 
< YKrzyżackie Szpitale , y drogi kamięniem 
* Brukowdne ciofdnymswidział zpodźiwienięm, , 
Ate Miafla przednicyjie wRzefiy niemalw/(ytki 
_Przepatrzyw(y z kochdniem , Już ktore pożytki 
Y bogalłwa rodži Ren po.żyznych fmycb brzegdch, 
Przybet do Moguncji gdźie w pięknych feregdch 
Micyfkie potkat gwardye po obudwu firondch 
Drogi zafiępujace : Gdźieś tedy w Gryzonach 
Bet Elektor, ktorego, wielki on, Imieniem 
Sdndeuf Jefuitá ze fwym zgromadzeniem, 
` Mowa przyimie uczona,a zaraz poprosí 
Z [oba do Collegium, co [nádnie odnosi: 
Gdźie zákonným obiadem przy fkromnym Falernie 
x Mile pokontentujac jako Się powernie 
Siam Słońce zpuť dnia,do piękney odprowadźi łodźi 
jego Renem Sporzadzoney dlaniego: gdy gochęć vinedži . 
Kraje Renu frezesliwe widzieć , y około 
Natknione winogrády, gdźie [obie wefoto 
Zdjiadł Bachus z Cerera vznawajac z ktorey 
Śtodjie frukty, y wind filachetnieyfie gory. s 
Dolin 


yniebe 


` Czenftw 


PunkT Il, | 
Doliny zás nieprzykre osiadly bogate 
Wtosci Palatynowe, y midfta wiežate, 
Z fortecami gęftymi. -Ali tylko krzywy 
Port opuśći, ktoryś tám Tryton zdpalczywy 
yniebefpie. O Jwoję Lewkotbog žefkoro pofirzegła 
czenftwo | Goščiá ták kochanego , ná dźiw wfkok wybiegta 
Spot z Nimfami drugimi, chcac przynamniey z wody: 
Grzeczności fię ndpatrzyć jego y vrody, 
Pofune fic, ydlugim ogonem zapięni, 
Czym wnet rzeka nábrzmieje „y Niebo fie zmięni 
W niepogodę burzliwa, przy[ito zaniesioncy 
Ztożyć jęgofuryi, y wjedney wzgardzoney 
Przejpać wiafce, poki džieň nierosfivieči rány, 
Y miefdniec od Nymfy (wojey vgtafkany 
Grzbiet tafkaw/ly pościele. Toż w wefoła chwilę 
pos chata. Doda žaglom Peloru, ktore ztadzámile 
Kay mae Ozdobný mu Bachárák fławia przedoczęma, 
Gdźie nád Prowincyami Gubernator dwięma 
Y Renu y Geldryi, pierwey razy drugi 
Z dużych dźiat kredencujac, przyimie go Verdugi. 
Tamže vanym śniadaniem przyjawjiy w[paniale 
Poprowadźi do Pbalcu, Zamek jeft nd fkale, 
Starożytny w puł Renu, Prowincyi głowa, 
Z kadjęgo fig Panowie Pbalcgrafdmi zowa. 
Z kaddogrdnic Trewerfkich potrzećim noclegu 
Swojey nawigacyi gdźie na piermflym brzegu 
Pofty Arcybifkupie zafłał czekajace, 
WConfiue, POZY wniozjy do niego prośby five gorace 
cyiu Elekto Zeby Midfld nie mijał, tóm gdźie Ren fig zbiega 
deve Z Moza wielka, kiedy wtym kunfitu niepofirzega, 
Avon? A dlugo [ie wymawia, owi čicho (pięli 
Nawe piękna donawy,y tak go pojęli 
W dźięczna zdráda do ladu, adžie pełen ochoty 
Przed drogo kowanymi Elektor [am wroty 
Śmietnego flat Pałacu, ze wfiytkim (wym Dworem, 
Tidmprzyjał, dwten trop ogromnym rumorem 
Džidlá ž murow zawely, že tuny ognifie 
Ze wflad ich os wiecily, Toż, gdzie przežroczyjte 
W zgorę betofiedzenie, wicczerzd gotowa, 
Y Muzyka, y inna ochota flotowd 
Dźień onwfytek zábdivi dž wiymprzymierzkniony,  * 
Skoro drugi ud zájutrz znowu powrocony 


Dolin) 


"4... W Lapistawa IV. 
“Z głębokich Antypodow. powflanie ná nogi » 
Wzywa zfaba Elektor do Kapelle drogicy, 
* Gdžie miedzy mu inftymi ludzkościdmi fwymt 
Swiętęgo pocałować ufly da czyflymi 
Głowę Sebeftyana. Záraz ná fniaddnie 
* Profiac rane. Ale gdy w tym'vporny fłanie» 
-Y zbronifię koniecznie > Ow prožnego żeby 
Nicopuscit od fiebie, we wfšytkie potrzeby 
` Z potraw ro&nych y fokowskaże fiwoy ozdobny 
Bat [porzadžič, proflac go, dby w znók ofobney 
Chgči [ivojey przynamnicy przesiadł fig do nięgo, 
- Zdézym akkomodujac woli fig w tym jego 
» Požegna z nim'ndkoniec. A tylko co żagle 
43% Wezdmie Notus; niewiedźieć zkad tdk [padna nagle 
Stoły zaraz gotowe» z flafie fowite 
Wybornymi Kdudry, Dopiero wkryte 
Kunfity Elektorowe, gdy ták kfitattnie widži, 
Včiefľony freyfitukiem onym fig niebrzydźi ; 
Atuprzednim Nápec ztey y zowey firony, 
VWščickáty fig wefoło ze fwymi Trytony. 
Až w tymdo Goloniey' niegdy Agrypiny 
Szczęślińięgo powidtu, gdźie Honor wnet inny, 
Y nowi Commiffdrze od'wielkiego fwego 
* Potkdja Elektord,lmieniem ktorego 
* w Bonnie v Do Bonny zaprifiajac, jakoby ná zmowie 
i ae Why [zy oraz Rzymfkiego Panftwd Kurfierfiowie, 
ngo Z jednych go rakdo drugich, fobie podawali, 
Až y famże Elektor nád putmile dáliey 
Wyjecham(y zd Miáftoz Rodzonym faym {potem, 
Gefto od kot wzbudzonym przyćmięni popiotem 
Na brzegu [ie pokaża. Tam przyjaw/y mile 
Nakonie fig przefięda, žeby krotofile 
Polem z [oba żeli, po Járnách pierzchliwych, 
Rojpuśćiwfty ogarow zgraję frafówliwych, 
Y wtey rekreacyi Miafta dž dojada, s 
Z kad ognie przyprawione, y želaznográda 
Wywra oraż armate , ktora tak zdgrzmiała, 
Jakoby fie podnimi zapaść žiemiá miata, 
Dalfe wieczor ochoty żyznym koronował 
Worod Falernem, ktore dż ná drugi zachował 
Džieň Elektor, y tedy miedzy wefelfšymi 
Spacycry, y rožno rofkoßámi (wymi 


w Tuliak 
odlomn 
fatzá Ne 
burskieg 
Przyjęty, 


PuNkr HL 
W siadfiy ná bat złocony, po fironie przeciwnej 
Z araz Renu; do owey potężney ydźiwney 
| Czapki Xic&ey (tak zowa) pómie z nim fortece, 
Z kad także ich Hefperus, y wieczorne Świece 
Wroca názad. Až potym gdy odjechać wolno, 
Znacznie vddrowany; chce koniecznie Kolo 
wKolnie28 Samo widźieć W LADYSLAW , Ko/so' ktore w žiemi 
Nie tylko tey frerokicy, dle z przednieyfięmi 
We wflythicy Europie 6 micyfce [ie ściera, 
A przez gwalt dlternaty z Rzymęm [ie napiera, 
Gdźie tákže od Senátu wielmożnie przyjęty, 
Widźi Starożytności, y depozyt święty 
Magow, Orycntalnych, dofloyne zewtoki 
Woyfka Orfiulinego, y drogie pofoki 
Gereonaz Maurycym, zinfiemi ták wiela, 
Ktorzy żyzna tomidfto polali Kapiela 
Krmie Meczenfkiey, tożpełen milicji nowey 
Y dowćipow armdment, gdźie ogromne głowy 
Nad wfytkimi infóymi niesie Srebrolitych 
Dwandśćie Apoflotow, Z kad do pofpolitych 
Sadow Aimfitedira, kędy tyfiac firzeże 
Warty wieczne, d jedna nadenfšytkie wieże 
Nieba dotykájaca projpekt wdźięczny daje, 
BA Na Mito, J przylegle okoliczne krdje. 
odCommi(. „ CZYM oczy 2abdwinfly (ná ktorym ztad [láku 
fizi Neo. Ziemia taku Belgium.) juž do Juliaku > 
ke ZMliży [ie y Cliwiey, gdźie Commiffarz nowy 
ać BA olf Metternich, wymowi ozdobnými flowy 
Swego Neoburczyká, že z niemiádomosči 
O pobyčiu w fiebie ták przezacnych gości 
Zjechał do Hifipdniey, wfiakże nic nie zydžie 
Nażadney mu vfłudze: Jákožy fam idžie — 
Z przebránfiym Komonnikieim Xiažecey gwardji 
Y przez ambit prowadźi wfiytkiey prowincji 
Až do gránic Bełgickich, gdźie drogę nieblifko 
Zajecbawfly mu z Bruxell, przywita gonifko 
ke od Od Infanty Orator; CLARY IZABELE» 
sta w Wile, PL ItKicy z jęgoprzyjazdu niezmierne wefèle 
e ;, Sept, Ziemi (powiadajac > záraz do przylestey 
Prowadzac go Wijjety, Czego gdy pofirzegly 
Hollander [kie niektore grajjujace czáty > 
„90 Oko po nim rzucili. Lecz y on prywaty 


isd Y LapisLaWa IV: 
Stvojey pilen, pusci głos, ku Terlemontowi 
Že [ie w prawoobroći,a Radziwitowi — Jey Maj. 
Wnet rofka&e inaczy, żeby mflytka noca y zakon 
Zdraz [ili do Dyefiu,zdktorej pomoca we 
wDýsáčie s. Viled? zdrad ndroficzonych  y 0 ofmey ráney 
Stanatw miesčie frezesliwie, Zkad dozávoľanej 
Czyfłey Bogárodžice cudownym obrázem 
Gory Ajprykollenfkicy , aź gdźie z fmym Pegazem 
"w Lewani. Nory fobie Helikon Muze wyfukáty 
umô. 10 Fjźrży [ie w Lowanium, ytu go potkáty 
Drugie znowu gwardye z Comefem Nojelie 
Infanty Ekonomem. toż fame Bruxelle 
Pokaże fig zddleka, w niebo prześwietnymi , 
Vderzajac lunśmi. Tu piersidmi mymi Sin ae 
Muze porufl, jáki bet Konkursy zgicbnięnie pretka ci 
z Na [am rumor, y jego tylko co widzenie valefcenc 
a T. dk ZACHEJ Prowincji, Jakoby putnocy 
Honoc,y zgi Vfythiey fľoňce widźieli, y ktorego mocy 
chnienielu- Bał fig Ofman dopiero, cigfiko zamierzony 
die Na wfytkę Europę. On? wypogodzony 
Jaki wzrok, jako y tware nicsie [iva ozdobna , 
Choćby pałał y gńiewem ? j infla podobna 
Cerç wnim vpatrująć, w tłumić tym niezmierným 
Až w midfło go prowadza : gdźie dźiełem mifiernym 
Y kofitownym karoca w fieść Hifipanfkich koni 
Z koniufšym go potyka. Czym przejiadffy do nicy, 
Gdy już w bramie y gwałtem Vlicy scifnioney 
Przyjiło [ie mu przebijać, Oto zinfiey rony Rožne in 
Wnet wiatr wionał, y posrod ożdoby tey wfytkiej wanes) 
Jako kiedy w południe obłok pádnie brzytki oj 
Na Słońce złotowtofć , znaldzła fortuta 
Czym zdfmućić. Stiadž jeden niedobrze fidrjluna _ Xažece | 
Zyty, 


gdiie obrá. , : pms 
żony w nogę Ktoryś tám ż Kawalierow opatrzeł przy boku, 


fturbuje fie Y w tyi tak ndwalenym cifnać fig obłoki 


nieco 


Zadnym dotad želázem w nogę metykand 
Obrážiť W LADYSLAWA. Ktora čie[iko rána 
Sturbuje fie, á jednak żeby nieprzejSkodził 
Rádosči pofpolitey, y zdrowie ogrodźit 
Wížakie to Niebefpieczne owego, tai to w twarzy 

fmalat: ©, Oprocz fig vžatuje, co go fkrycie żarzy 

Przed jimym Radźiwilem, A tu juž zew{chodow 

Przyjęty od Infanta Pałacowych z kilka Wojewodow 


Infanty Sept, 
7: 


Punkt IIŤ. | 
Grandes zowa, y Xiažat y Brabantfkiey mtodži 


Jey Majetáš Gronem ndozdobnieyfym ku niemu mychodźi 


y zákonná 
cera, 


Wiadysfa - 

wow bol, y 
pretka con- 
"valefcencya, 


Roine in prá 
tam jego pe 
asula, 


Miażęce wi: 
Zyty, 


Zdczym fie povitája w[pamictawfly fobie 
Przyjaźni fwepokrewne, Sdmdw tej ozdobić 
Ktora nie Gondycyi wićlkiey jey należy, 
Ale w profłey.y grubozakoney odžiežy 
Panien Karmelitanfkićh, Ze jednák Krolewna - 
Choč w tey vmbr ze: fdmd twarz idea jey pewna 
Ypoyžrzenie w/paniałe, W czym Krolowie maja 
Cos Bofkiego ná żięmi. Tedy z taka zarája 
Wzgorę [ie poprowadża, gdzie na Sali drogiey 
Wielkim feft appdratem. Jednik ránucy negi 
Zadne dni ochoty, dni dźwięk uiemo&e 
V|pokoić Orfeow, przyjito mu ná tože 
Vílapič do pokoju, ktory tenże jemu 
Coy Areyxiażęciu przedtym Rakufkięmu 
Olbrychtowi ndznaczon, jako y bońóry 
WSytkie infe podobne: Tak kilka dni chory 
Oczom ludzkim [ie vkret.áž od Xiężny famey 
Obeftany drogimi z pokoju Dyktamys 
Gdy przychodžiť ku sile, /polem nd fłoniowey 
Z nia Károcý: do wielkicy Niebiefkiey Krolowej 
Lacbeńfkiey nazywaja) pojedźie Kościoła, 
Y drugiego Guduty, gdźie z krwawego flalá 
Trzy poktote Hoftye, ( Wafle deh ô Żydzi 
Niecne dzielo) z powinnym nabożeńfiwem widżi. 

W met potym omiefikdne w żałofney tey dobie 
Ttbcatra, y tuki ku jego ozdobie — 
Tryumfalne powftdna. W czym dank wezma picrwfy 
Compani JEZUSOWI, gdy z ozdobných wierfiy 
O znikomey tęgotuświdia ficześliwośći — 
Wyprdwia thragedya. Owdžie zás zradośći 
Bruki gramiay vices od Karoc y koni — 
Xiażat wizytajacych. A wprzod fig poktoni 
Kardynat mu Kuowa: wnet Arschotu Kiażę 
Bornewill, y Kroijcy, ktorych ja niezdażę 
Tu przypomnieć, zárázem ná fiumue bankiety, 
Ogrodowe uciechy, y nocne balety 
Mile go zápráfšájač, Jakoż fie yflawil 
Powolny w tymniktorym, y ná tycbzalawił. 
Wdžiecznych konwerfacydeb przy onym tam Dworze, 
Poki pierw/iey Oktober nierozfwiecił zwze 

X 


Oboz Hifz 
panski, y 
oblężenie 
"Bredy chee 
widźieć. 


Ale Ant 
werp' piet- 
wyy Mcechl 
nia, 


"Przyjęcie ta 
J*B0+ 


Sy widzenie 
Obron. 


158 WnrADYSLAWA AV, 
Až gdy y te, co nigdy nikemu niebety 

«Syte cale, rofkofiy fame fig [przykrzety, 

- Wźiał to przed Jie W ŁADYSLAW, Žeby flawne owe 
Na swiat wfiytek obozy, á zarazy nowe 
Od Woyfka Hiftpanfkiego obleženie Bredy 
Widzieć mogi yvważyć. Wyprawi fig tedy 
W vzdobaey Companiey z Xiażęćtem Kroijeym 
Y Contem Oktauio. Lecz gdy ô Maurycym 
Zafiedt rumor, że idzie [moim ku odfieczy 
Prypfitofig mu zdtrzymac. Záczym nicodrzeczy 

" Widzieć Antwerp, Ktoremu,jako otym mniema 

i Głos ludzki pojpolity> podobnego niema 
Swidt wiezmierny,dniemnicy Mechlinia sliczna 
Po drodze mu przypadnie, gdźie gotdż rozliczna 
Potka pompay Salwa z rufinic wyfirzełonych 


Od Mieficzan, nd Choragwi dźiesięć podżielonych. 


Tož kofitowna w pałacu podjaw(y wieczerza 
Hogstrátenfkich Comefow, nazajutrz fię zbierza 
Zuown wjfiy/cy pod znáki,y tak.poprowadza 
Až do Scaldy. gdźie na bat gotowy go wfddza, 

Y [puscim[ly z rak fwoicb posla Autwerpowi, 
Już mftvych także porzadkách czekali y owi 
Część ladem podtrzydźiejła y trzema ortami, 
A część rzekę oftrymi fiekac gundutami, 

dego dkkomodują ozdobney fig Nawie, 

Tak że zniewczafowany poyźrzał nictdfkdwie 
Scaldys ze dud.y pigknych lodži kilka zboku 
Przykro o fię zrażonych, w żałofnym obroku 
Wylat Forkom lakomym ; Jednak tá dokońca 
Z guba trzech Kawallerow niemfšytkiego Słońca 
Zaćmić mogła, bofkoro wyfiędźie w tym zdatu 
Po ozdobncy przemowie zdraz od Senatu 
Prowadzony na Pałac, gdźie traktowany 
Krolewfkim apparatem, flyfly ná przemiány 
Vivat gramiace z kartanow,y tluczone floty 
Od noży y talerzy. Trzy dni ták wefoły 

Midjiu fic przypatrował, y jego obronie 

Z żadna nieporownanej, gdźie jako w Koronie 
Krolemfkicy Carbonculus, Kafitel niedobyty 
Wulkanfkimi trojdkobdrtowany nity 

Patrzy zgory, Siedmnaflu tak wielkim pánujac 
Prowincyom s Ale y inne przepátrujac 


, 


Spinola > 
jeż dza dre 
8. 


lego dem 
hay odds 
ma Woys 


Puskr III, 
Vyborne mdniery, jako Plantynowe 
Sławne Typografie, kunfity Rubenfowe, 
Po pyflnych bazylikách, ile napięknieyficy 
Profeffow Jezuickich, jakiey wiek dźiśicyfy 
Z fundamentu niewzbudźi, ze zbiorow vbsgich 
Biyjiczac Bezero od złoża, y kamięni drogich. 
Spinola za. „214% tež y Spinola zbrzmiacych wiadomości, 
jeśdiadro- Wiedzac o Krolewicą Polfkiego bytności 
8. W fmych v fiebie Obczach,na tojie gotował, 
Y pierwey Generalem fwoim kredencovať 
Don Velafkiem , że dwiemi wojfkowych tyfięcy 
Ogromnie ĝo prowadzac , Až tu wnety więcy 
Z Mouteafkim Marchionem , y famym ża milę 
Pokaże fig Spinola. Tedy fłojac chwilę 
W porzadkách fwych y fiykách, gdy W abystaw blifkoy 
Zfiadfiy z koni uniża głowy mu fwe nifko, 
A zaraz yrcinient Woyfkowy oddadza 
ie demil- Gako nad fie wietfšemu. W ktorey go prowadza 
yoddsne v. „. a e a A Jin ja 
ma Woyska, Wielkicy ajp/fiencyi w fame aż Obozy: 
Z kad, jakogdy w jirafiliwe Hiperborfkie mrozy 
Vśćieła fig Ocean ogromnymi lody, 
Styfieč bywa nawfiytkie putnocue narody 
Rumor ith, y zlegánie, zewfytkich twierdz oraz 
Wywra filne armaty, tuzńowu raz poraz 
Z ręcznej firzelby náguatry drazoniá pali 
Salwy five,y piechota, ddotad w tych flali 
Nieruflonych fieręgach, poki do świetnego 
Niewprowddzon Namiotu: gdźie co gotowego 
Mars wv kuchni miał goracy, z wielkim [makiem viet 
Potraw fobie nienowych , a famże mu fłużct 
Z przednieyftymi Wodzami Spinola do flotus 
„Acz profiony žeby z nim o bok fiadł popolu: 
Jedndk, ktory Majefłat w twarzy jego świećił 
Vpatrował, yważeł : Owftem mu poletit 
Zdrowie wyfká wfytkiegó: y pod jęgo bajto 
Wytrabionc imienięm, Zaczym też zagafto 
Stońce gdźieś w Hefperyi, yktore dzień cały 
Palily fig ochoty, ku nocy ‘uftaty. 
Co fłyfiac oblężęni, d zkadby przyczyna 
Ferworow tych niewiedzac, O co zá nowina 
Tak zta weflchna? Morfkieli posithi im zbite? 
„Alboli eddie z pod żiemie miafłojuż dobyte ? 
Xij 


160 Wuabystawa IV. 
Ani z tego przeftrácku pierwey-frewybawias 
As fię otym có beto od podjazdow [prámia. 
Rano życzy Spinola; żeby jdko w fobie 
Oboz wielki, y w ktorym jamo dźiś [pofobie 
"Oboz itu Podubało Belgium > polożeniu jego 
1027.$6  Przypatrzet ie W LADYSLAW, tylko pragnac ztego 

Mieć tę korzyść jedyna, żeby tak wielkięmu 
Zdał fic wojęnnikowi. Jakoż toy jemu 
Nemnicy wdźięczne widzenie y przejażdżka bela. 
Więc fkoro Thauinanthyda floneu vflapielá 

„W ozdobnej Companies z fobafpot wyjada, 

* Zaraz rumor po wyfkus Jaka gdy gromada 

X fiafforem z obłoku fidrdncza śię zwali, 
Swiat zamiefla, Rownie či kiedy [ie rufidli 

„Z fmych fidnowifk, pod znáki y cboragwie (oje, 

Jedni co wfkok do koni biorac fig, y zbroje, 
Drudzy do pik, pfpiffow, že jdko we mgnięniu 
Jednym oka, flanch wfyfcy ná fkinięniu 
Hetmdafkim pogotowiu ; kędy kto,y w czyjey 
Należał bydź qudierze wlafney,9 fłacji. 
A owi, wtym póczawfiy „nad mile coś daliey 


“A jego pas) Rofčiagnione obozy , wfytkie objeżdżali 
szadna dy» Twierdzeich y obrony, Tu duko pofuty 


*pozycya. Wat około, tu ślepe rowy y reduty 


Z jednych obron do drugich wężykiem fie wija, 
Tam z ogromnych datteryt, y blokbauzow bija 
W mury nieporuffone, Owdźie [kryte miny 
W podźięmi gdźieś zdwodza, dkażdey machiny 
Śwoy pilnuje reiment w wielkicy ofirożnośći, 
Nádemfytko woyfkowey kdrze y fkromnośći 

3 Dźiwuje fig W LADYSLAWY, žezjákim fig zbiora 

| or Trzáfkicm oraz, z taka wnet niewinna pokora 
Stana wtafnie by wryći, ná mfiytko gotowi, 

y dozor Spi Więcjpiżom obozowym, y Commeatowi 
"moliny wi- Dziwnie [porzadzoncmu,od żywnośći w/elkich, 
dac. | Gdźie chleb wo yfku wfiytkiemu wośmi piecach wielkich» 

Y ták wielu browárach czarne robia piwa, 
Ktorych gumna Craffowe,y Sycylfkie źniwa 
Snadžby uicwychowaly w złym nigdy dozorze, 
A zdtym też wrocone przynaglity zorze 
Śtońcu |pracowdnemu, o ktory už dobie, 
Zjóda z pold, ywdźięczny vezynia wezas fobie, 


Trzy 


Władysł: 
do Bruxe 
znowy 2 
Odobr 
z Infanta 
żegna. 


Ino git: 
chce fig 1 
sic daliey, 


PuNkr. MÌ | 
Trzy dni tego widoku, y vdiefiney beho 
Woyfkówcy lufirdeyis až gdy pogrožieľo 
Niebo w tym niepogoda, y farga jefienna, 
Prayfito WLAabystawow: [woje nicodmienna 
Kończyć drogę. Y tedy fkoro zorza wanidéie 
Dnid czwdrtego, w porzadkach tycbże [vych wynidžič 
Woyfko znowu, yw zwykłym kurzac fie opake, 
Zagrzmi ovaz firdfiliwy ofłateczne Vale 
zi Ná kori wfiádájacemu. A X LaDYsŁAw damfý 
ate Reke zatym > y jawnie, co beto, przyznawiy 
ši barzo, Rozum, czułość ymeftwo wielkiemu Spinoli, 
Miedzy mieyfca pierw{ymi Hetmany pozwoli 
W Krzesčiáňfhvie tych wiekow, Ktora mu pochwała, 
Zd Koronę murowa niewatpliwie flatd, 
Jakoż, niandpuflony, tym ndftapi tęży, 
Y przez fiturm oblężonych nákoniec zwycięży. 
A Ow znowu do Bruxell, gdźie nieco pray dworze 
ee W owymże Auftryackim pierzu y honorze 
mown 2,  Traktowdny pobymfšy, Ma fic da Infanty 
Odobr; 7 Piękney ręki, zá wielkie obiecujac fanty 
panes fię Mieć v frebie chęći iey, y tdfki nie ptone, 
vans. Ktore žeby niebety czym nieodwdźięczone , 
Kaže Officyerom dworfkim icy, Kárdzem 
Ztote rozdać táncuchy z twarzy fwey obrazem 
Jákie takže y jego wzajemnie Dworowt 
Od nicy oddarowdne, £ Radźiwiłowi 
Kofltownicy(y nad inne. Károca famemu 
Zfieśćia koni Tagowych ( uwierzyli temu 
Wiek dźiśiey(y) z raczego widtru wrodzonych 
Y byftrosci fłoneczney. Po ktorych fkończonych 
Kiedyż ceremoniach opuśći Bruxelle 
Poprowadźi go znowu owże Cont z Nojelle, 
Y Baro Oliwarez zgwardydmitęmi | 
BENA Co y pierwcy, Až termin oftatni gdzie žigmi 
chce feno. Po Lucemburg y Abbe, A te pompy fobie 
“dilicy. Odtad juž wprzykrzyw(y „nie w fwey Jie ofabić 
Nieść vinysli, żeby mogł prywatnie tym więcy 
Rzeczy widzieć ,y krajow zamierzonych pręcy 
Dofiac zatym. Y przetož lekko fie przebraw(y 
A wozowym Čiežarom jechać rofkazaw(y 
Profto ku Nancćium , fam myboczy w fironę 
Z Radžiwilem y Pacem, widźieć chcac obronę 


x 
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Mey widži £laipna Mercwm od niegdy KAROLA piategd 


nie bez w 


tym uudńó: Lopreziro vblečoných. Stata v dużego 


Ech. 


W Strafzbu 


gu 25. 04 


W Sawer 


*Wzmodz tedy piecbota;d z niemidádomosči: 
Poflrzeg fiy po kolorach cudzoźiem/kich gości 
Przjwrse bramy, bez fwego Corperata woli 
Pusćić niecheac, ktory niž tego im poźwoli, 
Pojárzy Saturnowato » y jako po grudžie 

| Spyta pierwey » po cocbca, y coby za ludźie? 

Z czego niž [ie wyprawia, aż swieżcy piechoty 
Pełno wntt po ulicach  zapaliw/y knoty 

Stanie w kroku; Dopiero puśćić fię'ich waża 

Tak gotowi, y zátym gofpodę ukaża A 

"Gdźreś tám pod Etbyopem-Snadź w ten dźień pofpott 
Siedzac ztym to Radźiwił v jednego flotu 

Corporate, coby w tym? vmyflnte. go [pyta 

Y czeniuby každemu droga pofpolita 

*Hómówadna im fdmym? Nie beto to płone 

 Podej źrzenie odpowie z Bow przod že czerwone 
Rakufkiey ich fakcpi paf) wydawały 
Ale czcta y twarzy ficzerym fię im zdały 

„Pałde Marfem, Jakoż znać z famego pyźrzeniń, 
Że mufa bydž wielkiego ludzie wrodzenia, 
A ow zwłaficza co koict ma fobie miał tośi, 
Proflac wiedźieć ktoby bet? czego nieuprośi, 
Až dowie fig ud zdjutrz od gość jednego 
Że nd noc Krolewicdw mieście miat. Poifriego, 

Ták cbóć to przygafiony Májeflat fig żarzy, 

YKralá znać po Jamey Bofkicy jego nvar zy. 

eo Wayne jeficze obłoku widźi Argentynę. 

Mizflo zpierwfych Niemieckich; džitvnagdžie Mdchinę 
Wieże owey updtrzy, w fabryce Kościelnty, 

Y to przyzna, żedźicła od reki śmiertelney 
Podódnego niemidžiať, w Niebo fig wdźierdjac, 

Y wtórcy prówincyi = Jiggdjac» 
Zegar nemniey cudowny, Jefili drugi taki 

Pod Słońcem mu podobny ? obroty y znaki 
Niebiefkie niezbadane podtym dość żelizem, 

* Zięmi nifkiey fkdzujac. Więc Oltarz zobrazem | 


e aeeie. Czyjfey Bogarodźice rzódkiey fubtelności 
a RE Podela Rubtnfowego,y dźiwney flodkosci 
poldá ad 6. NTS E Ba GE wzw Hnev ný. 
Rovembris apofoue-orguny, TOŻ nazad powernie 


gabawi lie. 


v Arcywiażęcia zjedžie fig w Sdmiernie 


Leopolda 


Tot drog: 
fwoje con 
niat 


Y zapada 
Y Alpes 


Zkad wie 
Lombard 
615 & tran 
Padanam, 


PuNkr III. 163 
Leopoldi ze fwemi, gdźie wfytkie mu owe 
Powroca fig honory, y pompy gotowe 
W Midfto wjeżdżajacemu zkredencem firafliwym 
Džiať potrzykroć murowych , Tamże przy fiedźiwym 
Authumnie y Lieu w grona five doyźrzatym, 
Pozwoliwfiy dni kilka rofkofšom zuchfatym, 
Y zwierzęcym turnicjom , jako śnieg w tym zroní . 
Toż drogę „Alpy już niedalekie , do wozow y koni 
ies PPT Ma Jię nieco mytchuionychs mile pożęgnaw/(y 
Zatym Arcyxiažgčia. Zkad mimoprzeyźśrzaw(y 
Bryzak,y Ruwacbia, w oftátnie już Rety, 
Y návyžfie we wfiytkicy Europie Helwety, 
Pušči fig na floteczna wprawo Bazylea 
Pierwfia z siedmi Cantonow; gdzie niż go domieja 
Auftry Wiojkie,wżyje cokolwiek trudności 
Oftre te przebywajac drogi yciafnośći, | 
Aż nád przykro głębokie z jednej zjedźie gory 
Lucernenfkie ježioro, do przepaści ktorey 
Wie niegdy Ordnges, niemogac ináczy 
Vsi Tyrdná, zoftdtnicy zrzucił fię rofpaczy. 
< Atu wiiadfy w gundulę popłynie życzliwym 
Widtrem aż do Flielu. gdźie fig już firafiliwym 
Y zapada Grzbietem Alpy podnofias wzgorę raz ku Niebu, 
APR A razdo nagtebfiego podobne Erebu 
Dymy žiejac śmierdzace zkominow piekielnych, 
Nadewfiytho, kiedy moft nie ludži śmiertelnych 
Gottardyifki przejeżdżał, jako mu nie drzáty 
Tedy mogi, y wtofy z firáchu niewftawaty ? 
Otvdžie widzac nád [oba gorę zdwiefvonas , 
Tu przepaść pod nogámi ledwie dociśniona » 
Zyzyfowym kamignicm, d uáták glebokiey — _ 
_Przerwie, tylko gośćiniec dźieśięć flop fieroki, / x 
Siedm godźin te przebywał w uprzykrzonym zmierzchu 
Trudne drogi, [dimego niž dopiat Jig wierzchu 
Gory wyžfiey od fwego nierownie Karpatu, 
Z had fig otworzonemu przypátrujac światu 
NÁ wflytkie Horryzony jako nieść daleko 
Oczy mogły ćiśnione , opuści fig lekko 
Zkad widži W przyległa Lombárdya, wdźięczny gdźie powiewa 
„stow Już Fawoni, á pola rofkofine polewa 
dadaram, Arnusy Ana, Trebia, y tych wfytkich ktory 
Očiec wod Erydanus [lraconego zgory 


164 W uaprszawa IV. Odi 
Pbaetond żałuje. Jego dotad Siofiry Fa | 
Stoja tu topolami, átopor ich oflry Święty 

: RA ea peeks F b tym pr: 
Nicobrdźt ná wieki, Kżorych to około Mszał 
pifanien 

fefa, 

10. Dec 


“Medyolan 
y Gentta; 


Gdžie pyfinymi Genua okazalá mury 
x Bokibuczne rofficra,z kad upodobawfiy 
Teto wdźięczna prywatę;y znać [ie niedaw[iy 
W ozdobie [wey nikomusubiec nieznajomy 
Rzym fam myśli; Ale kat niebet tak kryomy 
Zaden Wtofki, žeby go przed ciekawym gminę 
Choč y ndogromniejfiym Jámm Apeningm 
Mogt zafłonić. Bo tylko doiviedžiať [ie onim 
Parmy Xiaže w fwey źięmi, wnet puśći fie ponim 
Parme yMu Y mile zgonionego koniecznie Uprosi 
Ye Nazad z foba, Już ktora godnie toogłośi 
Niebiefka Melpomene ? zjakim bet przyjęty 
Ludzi tych tu wefelem, Ničinaczy Swięty 
Ktory fwieżo zdltýnie, albo Pollux wznidžie 
W zagniewany żeglarzom frogo Propontydzźie. 
On Stoňcem Sármácyi. V mego to zá nic 
Wielki Turczyn, á Tryon do ofiatnich granic 
Poki gdźieś tam Cafpinm Wotga niedobieży, 
Albo fłuży , dlbo mu džiedžicznie należy. 
Wnet Vrbinas w te tropy, y Duka Mutyny 
"Tłum nie- Tdkże go zatrzymaja : gdźic co raztoinny 
wiżędy ; ‘Honor nan náflepuje: J niezmierny ludži 
widźiećgo Tłum wćifnie. Fako gdy Atalanta ludzi 
niestycha- Sie Mfodzieńce , na wozie Enomauflorym 
ny ardore o Siedzac złotym, to dyfkiem po Ziemi pertowyms 
To jabtki čifkánymi. Atu Mtodz fic pali, 
Kogo pierwey v Metu Apollo pochwali, 
Y Krolewna daruje. Podobne ochoty, 
Ná jego tak wyfokie qgłofione Cnoty, 
Y Krolewfkich powage dźiwna obyczájom 
Ludži tdmtych bud&iely.z dalekich [ie krajow 
Vidžieč go vbiegájac. Ale oprocz gminu 
Kiedy zdtym przyjeżdżał juž do Aryminn 


ja KWB Punky III. | Yor 
walla eA Przeyzrzaw(iy Bononia, jakoy (ata, ktor) 
Swięty » yo Nosi klucze od świętey Quirynowey gory 
di Wielki Pajłerz z przyjazdu jego fig weiefyt | 
pilaaiem ob Dat to poznać, gdy przećiw wyflad mu pojpiejśyt 
„o feta Carola Magalotty, oddaw(y dorcku 
to. Decem, „Pełne tafki pifdnie takowego dźwięku, 
Ta Oyczyzná od wieku rodzaju ludzkiego; 
Ktora wielkich tak šielá v Apoftoifkiego 
Progu tego lężacych Zmyčiejícov widziała, 
Fiko fie goracymi affekty wzbudzała 
Z famey fławy ku tobie; tak kiedy ficześliwie 
Ogłada čie na oko, więtfie niewatpliwie 
Odniešie ztad wefele, A zwłaficzdwtey dolicy 
Gdy złote drzwi otworzy, y zwoła ku fobie 
Ná świat wfytek Narodow, żeby tym obrokięm 
Swictym ich podžielitá, Jako tu widokięm 
Wdzięcznym będzie 6 Krolá ták wielkiego Synie? 
Śmadź,ktoradźiś pod Słońcem ofidzecznym flynie 
Z Ofmana Viktorya» y ktora paficzęka 
Europę bet ožionať, że twoja jefi ręka 
Plon tak drogi odbity, y twarde napotym 
Kolea mu zarzucone, Wie Rzym dobrze otym, 
Zdczym możefi rozumieć, jáko tu twe chwały 
Jesli jeficze pod ktorym Niebem niepojlały 
W tey yufts y jezykow śmiertelnych rożnośći ! 
Zábrzmia znowu, A My wprżod zojobney miełośći 
Do piersi cig oycomfkich ficzupło przytulęmy, 
Y jawnie to wfiytkiemu światu oświadjięmy, 
W jaki v nas powadze či fa Mondrchowie, 
Ktorzy bijac pogany, ndichtwardey głowie | 
K uja częsć CHRYSTVSOWI. przez krwawe ofiar 
O Sarmacka ozdobo, 6 obrono widry! 
Powieć więcey Magalott. ktory to nam fprawi 
Podług myśli, kiedy cig tn ficześliwie flawi. 
Zkad rei . DM pifaniem w wyfokie duchy pobudzony, 
wyci pier Ma fig profto do Rzymu, pierivey v Ankony 
ac Port widzac, y Arfenat pod [pisa Roftownys 
Papicfkicy galeotty, toż y ow cudowny 
Loretdifkiey Dziewice Domek wentrúje, 
Gdžie wotywna'ze ztota flatua daruje 
W LaDYSLAWA swietego, ku cci jey na wieki, 
Snadź táfki iey nieprożen, y wierney cpicki, 
Y 


| WuaDISLAWA IV. 
Ee hie a, jako nowego dojedźie Kafitelu, 
kroi W świetney affyfiencyi Kawallerow wielu 
Torres porka Kardynat, yzacnie go przymie, 
Torres po- Wdyrfidwfkie mu przyjazni ndgrodźić tu w Rzymie 
tyka go Rar zájem fie ofiárujac, Jdkoow  cześliwym 
dynał, Prote A i á j 4 7 
ktor Polski. Będźie niemniey, kiedy tym Patronem życzliwym 
Rzeczom jego zofłanie. Záczym doKarocy 


weneruje 
groby. 


Oycu świę- 
temu przypa “ j z IE 
da dú a: Po trzykroć vniżony vfly Krolewfkimi y 


a: ża Znak zwierzchności przyznánej,y pokory drogiey, 
naty medi, Obuw btocoftawioney pocałuje nogi, 
Decemb,20. A wielki Patryarcha ręce nań wlożyw(iy, 

Y tez kilka zajfektu flodkich vpuśćiwfiy 
oma = Głowę ficzupło včiľnie, Oraz wjóytkie coichs 

to, [007 Dobra błogofławione z uft doftoynych fwoichs 
Jako z rogu drogiego Amaltby wyleje, 
Z czego fięow w wyfokie podniozfiy nddźieje, 


lubileufz 
zálywa A 
ni 1625 


Siedm Ke 
iciofow 4 


dźi, 


Takżey 1 
ronikę ál 
až Kanon 
kiem Rzy 

skim, 


lubileufzu 
zážywa An- 
ni 1625, 


Siedm Ko- 


Takiey We 
tonike ale 
åz Kanoni- 


RA Punk III, 

Swiat ma fobie za maty, y čiaľne granice 
Obudwu Oceanow , Zatym v Stolice 
Tuż go fwojey pofadźi y wdźięczney rozmowy 
O rożney polityce y twarzy śnidtowcy 
Przez cztery znim zupełne wżywjy quddrducey 
Pušči mile od fiebie. Z nowuž go do flance ~ 
Owey Torres prowadź, znacznie [porzedzoney 
We wfiytkie apparaty , gdźie rożne poklony, 
A piermfie go honory z dekretu potkaja 
Od wfytkich Kardynatow, W tym tež dni naftája 
Poczętego zbawięnia z otworzęniem złotcy 
Oraz Porty, Ghčiať y on z pobożney ochoty 
Długo te posadanay rzadka ná žicmi 
Widzieć ceremonia. Czemu przed infięmi — 
Żeby mogt fig przypatrzyć, vmyflnie mu na to 
Zgotowane theatrum, A odniozfy lato 
Grzechom mym mitusciwe, ndfercu wefoty 
Z nabożen(iwa y drugie namiedźi Kośćioly» 
lie owe fłacyine; jako przenaswictfiey 
Porulickiey. Mdrgi, teyże drugi Więt(y, 
Janow Lateranenfki, Capelle Papicfka, 
Rotunde Stefanowe, y Arg Niebiefka, 
Grod mocny Archdngtoła, gdzie tak fławna ona 
Dotadtrwajłarożytność niegdy Pantbeona. | 

Widźieć ktemu cudowna twarz, chce Weroniki, 
Czego trudno dopiać miał, ažby Kanuniki 
Miedzy bet poptfdny v Piotra świętego, 


kiem Rzy (Syądź niedawno przykładem KAROLA piatego. 


skim, 


Gwoli czemu Konf {torz vmyflnie zwołany 
Z KaRoLEMLI Krolewic Poifki porownauy 


m hie obrazeńi 
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Pred fig weźmie, Yprzeto niežegnájac znikięm mai 
Takotlm Vi Z przebráňflym fic wybierze oprocz komonnikięm, zj 
ró 4 Pozoftaw/y wozomych závad, čiežarom, 
8-lanuarij. A ledwie to záftynie zbrzmiacych otym gwarow, 

Wie Vice-Rey, (ktory tu Majeftat Hifipanfki 

W fobie reprezentuje, ) Nedpolitáú/ki. 

Więc zrzadžimfly zárázem wfytkie dppardty 

W Fundách fwiich granicznych, Conta Deodáty 

Przeciw jemu wyprawi zofiára ochoty 

Pierw/iey (woicy. Droga mundon wtafnie złoty 

Szlák przypadła, gdźie kiedyś zdtrwożyw/y Rzymem, 

Y jego już przed mury okurzyw/y dymem 

Opadt frogi Annibal, y dał fię pieficzoney 

Zwiese Capuij. Czym yon ofirożnie te ftrony 

Podcyjźrzane przeježdžat, wfiytkim Sig niedajac 

W moc rofkofiom. Zátym też, po bok fobie májac 

Ca/abryifki Mongibel, po kilku noclegách, 

Przy już Mediterrdnie, y Sycylfkich by zegach 

Szłdchetne Neapoli pokaże [ie blifko , 

Záraz jako ná nowe, w Olympicigrzyfko 


Spence, 
onorem | 


Wytka wyidźie Grecya fwoich fig fortunie Y turnie) 
Przypdtrować Heroow,z Miafid fig wyfunie R 


Gmin niezmierny; Žeby tę w Stemi nigdy fmojey 
Niewidziana Helice pulnocy oboiey 
Y przed, y zá Tanaim, ná Auzońfkim Niebie, 
Jafno nájidvájaca widžieli v fiebie, 
„Ażyfam figVice-Rey tedy nicjpofobny, 
Nieść ná krzefšle rofkaże, w zardiey edžie ozdobnej 
Swojey Kawalleryi przyimie 20 wfpánidle 
Y Krolewfko vważy, Kiedyś tu Wandale 
Stat Krole Zafili beli z Gottámi, jego krem, yzwieku 
Awa tgo Dom dźiedźiczny. Tych względem dawnego opicku 
pwi Apoftolfkiey fłolice Hifpani wybili 
Jednak owym co wžieli, gdy tey niemročili, 
Tak na toFrancuzowie chćiwie fig nabięli, 
Ze icbztad rugowali. Ale psi odjęli, 
Przgčiež owcę wilkowi,d zjedli ją fami, 
Nákoniec gdy [ie y či wymi bumordmi 
Miefkańcom naprzykrzyli, przyjito do owego 
Sycylfkiego niefiporu > y znowu do Jmego 
Hifpanom panowania, d Koščiot ná Safy 
Zoftat dotad: Bo kogoż chćiwość nieporufiy 


Vi Paunkor II, 1€9. 
Aczemutsk Kraju ták obfitego, 9 refkofy wfiytkiey. 
mobi. pęłnych jego powiatow? Mimo te pożytki 
Ktore žiemia wydawa, wiele ich wynoflac 
NÁ świat wflytek, dnigdźiey niczego nieproflac 
V żadnego Narodu, Niebo jako ftužy 
Y famd mu náturá: gdy nad miefiac dłuży 
Zimi tám nie [rožeje, d Zefiry wieczne, 
Temperuja goraca żarliwe fłoneczne, 
Co tam wi- _ Tedy jak fig rozgości, ktore znaki jeficze 
dii — Trwdja fidrożytnośći, jako owe wjefeze 
Cawerny Sybilline nád Erebu wrotys 
Gdžie pobożny Eneaji rozgi Jukat złotej | 
Dla podźięmnych przewozów > także niemnicy dziwne 
Cieplice Puteolow, ktorym [a przećiwne 
Záraz Scylle na ciafncy Sycylfkicy othnodzes 
Wyjać gdźieś pod wodami, yficzekajac frodze 
Na mimo żęgiujacych , uddewflytko owę 
Krew [ie rezolwujaca Fanuaryowe 
4 Widzi y weneruje. Toż nd pofpolite 
cre in Zaprofiony widoki, ktore znamienite 
y turnieje i Jemu gwoli zrzadzone z Mlodži Wtfkiey bety 
oing, Vmyflnie od Pro- Reja, A wprzod zdtrwożety 
Skoro traby, pięćdźiefiat Kuwalkaty zbroyney, 
Z foba fig do niekrwawey dnimujac woyny 
Stanie w kroku : Wnet potym nd put fie rozerwa, 
T zd pofitkujacaw Obtoku Minerwa | 
Y tych wzajem y owych flarožytným kfStaltem 
Drżewy o fięzdwddza, ktorych sadnymgwattem 
Niędźicy nieobrażeni,z ręczney fig firzeldja 
Znowu firzelby, gdźie chyżo albo odrdżdja 
Kulewczds niejskodjiwe dużymi tarczami, 
Aibo one telnymi przyimuja blachami, 
Ze wtdkim ich obrocie, yfkładdch ćwiczonych 
Odzwyćię [icom niepoznać beło zwyciężonych, 
Ata turnicy do żadze kiedy ich uciefy. 
Co ná koniech dopiero, čiž Rycerze piefly 
„Przebicra fig inaczy , y miedzy firankami 
Odwioa/$ fig po parze fikocza z rdpirami 
Sak bez oczu do fiebie, także bez obrazy» 
W idźieć beto Čiefkie ich, jako dájac razy, 
Tak fie im vcbylajac, J vchodzac krokięm 
Chyżość niedoscigniona żadnym ludzkim okięm 


See ~ =r ———— 


Władysław 
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Nakoniec w tym ferworze , y twarzy furowey 
Rozyima ich muzyka fwoja Biategtowy 
Ná quinternachtagoduych: pofpotu, y grajac, 
T tańcem potbeatrum lekkim pochadzajacy Rzymsk 
Zowa Domicellami , kfitattnie wsćięgnione #hlsg vita: 
W Barbaryifkie telie, y tafty žielone, je 
A zdraz gdźieś ztajęmny vpdirzyw(y gory 
Jako fobie w rym boju poczynał z nich ktory, 
Zlote názmyčiežonych pierzcienie rzucuja, 
A zwyćięficom w ndgrodźie [dme fic oddája. 
Tedy ktory dopiero patat im Mars z cza 
Na miękko vtrafionym opadł wnet wärkoczu 3 
Tognifte zfuryi Meduzy otchnety, 
Y želázá w powolny wok fig rofj tynety. 
Toż przymierze y pokvy wderzemo w brzmiace 
Z śtym larmy, dowe , pod wind goracy 
Prorejowe ochoty dotad neuflaty, 
Poki żadze fig fime tym kontentowaly, 
Ktorymi to widoki znacznie včiefšony, Nazad (ek 


ku Rzymo- A juž fig tu oparfiy w drodze zamierzonej domowi fi 
Kiedykolwiek ku Niebu obezžrzy [ie [ivemu, 


wi nazad. 


przeciw mu 
Magalo tty 
znowu 


Papież go wi 
zytuję, 


rze, 


Y gdzies weficbnie WLADYSLAW, Snadž niewiedžieť čzgmu Od Papie: 
Ta ftodkosčia oyczyfie napojone progi, czym conde 
Żewnawiętftych rofkofidch popiot cb ubogi 1 
Thivi w pómiędi y nie fam, Virffes bet taki 

Co widzieć dym praynamnicy fwojey chciał Itdki, 

Nie fam Jazon: kdźdęgo ze śmiertelnych lnaźi, 

Miłość ta przyrodzona, y powinna budži. 

Więc y On zd dozndne tafki Prorcjowi 

Mile zátym džiekújac „názadku Rzymowi 

Obroči fię, zprzydanym znowu Deodatem, 

Y co pierwey podjęty tymże appdratem, | 

Až do Fundow grdnicznych: gdźie nomey ochoty 

Pełen Pofet, Carolus owże Magalotty 

Z karocago,y końmi Papiefkięmi, gi 

Ná ktorych fig dotykać niezdať fobie żięmi 

Staynie świętey wożnikach, Tožniem pierw fym owym 

Ale w fimym Patácu złożen Quirynowym 

O bok Oycu świętemu, mile od ktorego 

Przez znowu Kárdynúlá Barberyna (wego 

Zdraz wizytowany sy wfytkie mu przesle 

Ponowione honory. Záczym nicobejite 


"PuNk TI TI, 171 
Poki fłońce przymroči Wiofne pożadana, 
A powietrze y drogi Iżeyfic w tym nafldna, 
Ju przemiefikat, Tym czajem widząc co godnego 
Rzymskie Oczu beto, ták zruin, y fkdrożytnęgo 
smga Rzymu picrwfey ozduby, ktora procz [je żarzy 
wd. | Dźłś w popiołdcb, jdko y teraznicyfiey twarzy, 
Zilaficza ow Amphiteatr przed laty tdk fiumny, 
Obeli/ski Tytowe , Syxtowe Columny, 
Nieronowe Cieplice , Saloninfkie wody, 
Dyoklecyanowe tážnie y ogrody, 
Pola flare Marfówe , drogi Salaryifkie » 
Jána, Wefly, Saturna, y Caprtoliyfkie, 
Znaki Ledwie. Zárázem maniery nowej 
Laterdnfki Montáltomw,y Bentywolowy 
Kardynaifkie Pátace: Dukty Frefikdtyrfkie,” 
Przechadzki y rofkofly rożne Tyburtynfkie ; 
Cyceronow Tufikulan, pyfina wieś Borgbczow, 
Ogrody Mattbejow, y możnych Fdrnezow 
Nizad Ge ku Kaftel ow nie dobity. Až gdy w Jwoję zdtym 
domowi bie) Brat fig drogę, bet jeficze Očiec święty ná tym 
ze Žeby nad Krześćidńfkie infle go Xiażęta 
Od Papiez, CBM WIĘCY przyozdobił. Zmykł u ige p od te święta 
ceymeonde. Porty złotey, pofełać Miecz z oboicy firony 
"raure Rowno oftry ybiret przez [ie pofwięcony 
Z napierw{ych Europfkich Monarchow ktorenius 
Z ofobnego faworu, Yten bonor gemu 
Dat wyfoki, dndwet nd przykład pamiętny, ` 
Samże wdrogiey Capelli, miecz ten obojętny 
Przypafał mu do boku.y czapkę na głowę 
W ożet blogofłdwiona, goraca przemowę 
Zujł wylawjiy do niebd y Pátronov świętych , 
Zeby w tycb Viktoryach ficześliwie zdwżiętych 
Do końcd go ficzycili, Po ktorey fkończoney 
Rzadkicy ceremoniey. (poł z nim jeść profiony 
NG fale pałacowa, gdžie ná zwykłym Tbronie 
Pod złotym balddkinem przy troim poklonie, 
lez nim o. Droga poda tuwálnia vmywajacemu . 
biad, y odda. Krolow infiych zmyczdjem. Niż frot fimęmu 
"ods, Pofławiony, przy fironie Majejłatu prawey, 
Kurzac zpafłet złoconych gorace potrawy, 
Ktorycb acz gotowanych z tymi tu popou, Mh 
Co raz infych ze fwego pofetat mu ftotu 
Wielki 
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"rozmawia 
fvaviier. 


“Ai go y po” 
‘Zegna mile, 


“We Floren. 
"eyi. 26, la. 
nuatij. 


Jako ocho- 
tny mu Xiz- 
że, 


y extraordy- 

natyine wy- 

rzadza ho. 
nory, 


Wielki Bifkup. Kiedy pił wflyfcy jednoftaynte 
Przypádliná koldna. Ň LADYSLAVY Zmyczaynie 
Poktonil fig, y czapkę tylko co zdjał z głowy: 
Kožné zatym przez Pofty y częfie rozmowy 
Miedzy ` nimi fiotowe , ktore [wa wdzięcznośćia» 
Y nicbicfkiey podobna; Muzyka fłodkośćia 
Mile alterowała, Gboćimfkie poboje, | 

Y Mofkiewfkie Tryumfy. przez ozdobne [tvoje 
Pićswi reprezentujac; akkomodowane 

Geflom Apollinonym; d dotad fluchane 

Z ta od mflytkich rofkofla, poki Očiec święty 
Od flotu fig nerufiet, yon znowu wźięty 

Do dalf'ego pokoju, kiedy zabdwicny 

Nieco od Barberynow, poiyin, pr zypu(iczony 


Do nog biogoflawionych. Stadž fic tym pobudzi, 


re. 


Y z djjektu refkwili Paflerz wielki ludźi, 

Nigdy > dibo aż w Niebie Sobie obiecujac 

Już go widźieć,z kad fig w nim co raz zapatrujaey 
Wzdychał cigfiko, drece ktadac bt ogofławił, 

Ze tak wkochanego na koniec odprawił. - 

Więc Torreta, y drugie tdmże Kardynaty 
Pożegnawfy, wielkie od wfytkich pócbwały, 
TKrolewjkich Cnot.fwoich zoftawin fly wfiędzie 
Tropy zndczne , w Károce owed znowu wfedžie 
Z przydánym Magalottem, dż do Hetruryi 
Wielkiey granic, ss Ros a gdźie Kawallerys 
Czekał Don Goloredo; od Xiažečia fwęgo 
W pierwfiym progu przyimujac. Wnctże y fdmęgo 


‘Ze dwiema rodzonymi w napięknicyftym gronie 


Szláchty Wtofkiey, przeciw mu flumue niofa konit; 


Zaczym [ie powitawjy. y [woje myfoce 


Vważywfiy honory , do jedney Karoce 

W ficda Z oba, áž gdźie bet obiad im gotowy” 
W Vrfynowym patacus zkad żeby murowey 
Vili žaráje Offobno przebraw/y fig (ami 

Pod rofkofinych Xiažecých qgrodow wmbrdmi 
Wjada do Florencyi Miájlá z napieknicyftych 
We wfytkiey Europie. Nigdżiey wydworniey(ych 
Ceremonyi w przyjęciu, y kunfitow ochoty 

Z ndkomit(ych nienznał we wfytkicy oto tep 
Drodze fivojey W LADYSLAW, dni dawne czálj 
Ich przypomnia, jako tu. gdy mimo zapdjj. 


Sceny - 
fztowne 
dwie fap 
tat in hon 

jego. 


lednę o | 


' fzuli swig 


Sceny kos 
fztowne 

dwie /uppedi 
tat in honorč, 


jego. 


lednę o Or- 
fauli swigtey 


Ao Rupsie: 
tze drugą 


+ 
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Y codžienne turnieje gońcow» y. Ps: 
Pojedynki firafilime zajuflonych źwierzow, 
Lwow, Lámpartomw, Niedživiedži, zBrytany dużymi, 
Ale ludzkie domčipy z Apolliny [wymi 

Co mogły j víniaty, czyniły gwatt fobię 

W Aktach rożnych kú jego zrzadzonych ozdobić, 
A zwiajścza Thrdgedyi o Orfiuli świętcy, 

Z towarzyfich tak wielaod Attyle scigtey 

Krolá Humnow, przez rożne Scenickie odmiany, 
Nad Sali patacowey reprezentowancy, 

W czym jako dppárátom flroynym y kofitownym 
Tak perfonom [pofobnym , y ftodko wymownym 
Dank fwoy daw(y » z podžiemie naprzod fig otworzy 
Piekło fdmo;y Chao niezbadane flworzys - 

Gdźie Pluto zdperzony nižli co vknuje 

Z foymi Demegorgony wielmożnie syimuje 
Strafśliwie tu Májeftat jego wyrdżony 

Gdy z tad (tana około wscickte Tyzyfony 

Głownie kúrzac (inoláne, ztadkrwdwe Megery; 
Płaczorode Meduzy, troficzekie Chimery 
Nocy cžárné, {ny głuche, záboje fikardde, 


Nędze chude, gnicmy złe śmierci rożnobladej 
Zebáte Inwidye, frczekdjace Lerny, | 


fd 


T innych tám nieznanych furyi zgiełk niezmiernej 
Boku jego; j progow pilnuja [pizanych, 
Miecac Chydry,y węże ze thow rozczochranychs 
Aw nogach mu Cerberus, ktory gdy zafczeka, 
Zadrzy źiemid,y Calpe fłyfiy gdzies daleka, 
Więć co fiduie w tey radźie, Raddmant z Minofem 
Dekret [rogi feruja przerdźliwym giofem. 
Až jdko te widoki rozbija fig fares 
Wnet swidt znówu,y Kolno pokaże fig fidre, 
Foza dawna, dużymi tluczone bárány, 
Żefię z razow murowe; rofpicraja scidnys 
Y powietrze oswieci, židrzucenia więńcow 
Y pochodni fmoldnych, Styfieć Obležeňcom 
Płacz w tym sy nárzekánie bolejacych Matek, 
Pod čiežary fwoimi, Záwrá naoftatek 
Sdmeten Akt, z obtoku Heroinki święte» 
Głowy five prefentujac nienigznic včigte 
W Tryumfie od Tyrdnd, Jaka także owa 
Niemniey bela ozdobna Scend Rug gerowa 

JA 


Prowadźi go 
aż do Liwor 
nu, 


Gdźie arfe- 
naľ, 


1914 W LADISLAW A IV 
Dnia drugiedosúv Pałacu Arcyxiężny Jamey, 
Gdy zaprzag fly Neptunus w woz Hippopotamy » 
A Ren, Wifte, y Dunay majac na powodzie, 
Poniczmierney fialeje Ocedúfkicy wodzie» 
Ktory wnetże nábrzmieje za czarowniczymi 
Modlitwami Alcyny, y tumulty fwymi 

Wípieni brzegi. Widźieć tu fale [rod ftrafliwey , 
Kapiace fic, y morfkie,y piekielne dźiwy, 

W lirwacb rożnych, płomięnięmgory [ie zaymujacs 
Laf]y mowiąc, y duże topole tańcujac 

Z dęby fłarożytnymi, dz Morze fig zmięni 
Wfkaty znowu ogromne, z rumorem kdmięni. 

T gor fig zlegájacych, zkad kluczem Meli(jj, 
Oimorzone wy/koczanadobne Treiffy, 
Dwdnaśćie ich, zodkuta Andromeda owa 

W Tureckich ztotogtowach, y gdy fig ozowa 
Lutnie w tym y Viole, wyfmuknaw/y nogi, 

Rady fłońcu złotemu, y wolnośći drogiey 

Skacza falty vezone, Ktorey krotofile 

Až Rumelfkich Junakow drugie także tyle 
Dokonczyć im pomoże , w niedoyžrzánej oku 
Chyžosči y obrocie. Y ten bet widoku 

Tego koniec: procz innych niefkończonych zndkow , 
Y dowfiytkich rofkofy pomyflnych przyjmakow 
Xiazgcey kortezyi. Ná oflatek yte 

Gdy mu już naprzykrzone, y dowoli pite 
Odtad bety, opuśćić dž go chce pržezdžicki, 
Ale y ták, żegnajac piękney jego ręki 

Vsť niemože: Bo y fam z Arcyxiężna Jama, 
Rodzonymi obiemdy Duka Maddma. 

Na dźieśięć mil prowadzac, wdźięczna go przywiedźie 
Do tego per(wazya, że cokolwiek zjedźie 

Z drogi fwojeysd Pizyy buczny w Liwornie 
Vyzrzy jego Arfenať. Wczym mu nicuporníe 
Stawiwfly fre, przeježdžá [pot znimte powiaty, 
Kedy Geryonowi odgromit przed laty 

Plon zdjęty Herkules, aż ktore tu zowia 
Morzem wyżfym, jako fie nad nim vftánovia, 
Zdraz wfytkie galery vderzywfyy wiofły 

W sive wody, ozdobne Żagle [we podniofły , 

Y Neptuna fdmego porufiety ze dnd 
Niczwyczayna ochota. Miedzy tymi jedna 


Tego nz 
Więznia 
Yondoleme 


w Wener 
20. Febru 


Tenże mi 
tam honc 


> Punk? lil, 1y 
Z ndkomitfa od wfytkich wyrdźała owes i 
Z ndmickezeyflych fklijona Antoniulowę 
Delicyi y Kolorow : gdzie [pot fie przefiadfy, 
ywodn wi A Zpotraw ofłudzonych obiad zJoba zjafidy 
dli Nauma- Port tak fławny lufiruja, z jedney widzac flrony 
chia. Zaglolotue okręty Jpołem z Galliony, - 
Z drugiey offre galery z oba [ie zmijdjać, 
A wtak raczym obrocie dużym potykájac | 
Dźiał rumorem. zkad Morzeficzerym fie płomięniet 
lego ng Palić zdało. Styfieć tu beto z podźiewięniem 
ięzniami Miedzy inflymtumultem Polfkie niegdy brdńce: 
"alneja, > Ktorzy z dlugicy niewoli w plugdwe pobdnce 
Porznawfóy fig w Ofmdniech, morfkiego rozboju 
Potym jęli, y znowu poijmani w boju, — 
Wiecznie tu przepadáli do galer przykuči. 
Nieco z zwyktey dobroci nad ich [ie zafmući 
W LabysLaw kondycya: Więc žeby ich (pofem 
Dufse z čiaty wywaket, niechce bydź wefotem, 
Poki w przod v Xiažečiá mfiytkich nieotrzymá 
A fnadź to [brámomwatá Mitosém nim vprzyma 
Ku temu narodowi, ktoremu wnet potym; 
Y jego miał (wobodom rofkazować złotym, 
Ly „ Ze kiedyż tym rofkofiom vciniwfly konieć; | 
razi, Kiedy czas fams J pierw/iy nowey wiojny gonieć 
Crepty wionie fawoni, zkad zrućiw/y flary 
Ziemia lupicż, rozbije drogie fwe towary, 
Pożęgna fic, y krajem znowu Hetruryi 
Do bogatey y dźiwney (padnie Wenecji. 
Ktorey nie mur trojaki, dni przykre fkatys 
Ale tocza okofo fiumne morfkie waty, 
Niefłateczne Cyanypo morzu biegdja, 
Parlamenty, patáce po morzu pływaja, | 
A więtfy nadewfytkie podfloweczne dHźiwy 
Kosciot Markow, y jęgo ntezmitrné Archiwy 
W gruncie fiklanym potnieja: gdźie léžác ogromny 
Lew nazłotey kolumnie, niezbity nieztomny 
nogach trzyma reiment grożaty Narodom, 
Tenże my „ 43 ku fľonym dáleko Ikavyifkim brodom. 
tám hono, ” Ytu Senat dotwarzy podobien oyczyf?y: 
m honor, a Y po DY JJ) 
Z fied(y nd prog ofidtni , Sale przeźroczyjłej 
Z wielkim fwoim Xiažečiem, wtofy zgłow jpłyniońć; 
Y togi dž do źięmie niofac opuficzone, s 
Z ij Dzźiwnó 


sy6 Waaprstawa IV. 
Dziwna flow ułożonych powaga go przyiinit, 
Ttamże dppáratem kofitońnym podyimie. 
Z. odzymajacymi fię po powietrzu gromy —. 
Dział burzacych , zkad'wfytkie portfia fig doti 
*Gminu Prometbówego y Cyrgny plodney 
Naflapia, y turnieje Naumachiey wodney 
Ku ćći jego zrzadzone ná Kanale wielkim, 
Y infle'ky orofile przy 'dofidtku wfielkim 
Y jomyflnych wygodach, czego Miefiac.cdly 
Niemal beto. Nakoniec gdy mu przynąglały 
Słoneczne juž rofpary » zá wdźięczna pogoda Władysł 
Glauka včiflonego , opuści fig woda co 
Wzgorę doPatauium Włofkiego Parnafu, nacya, 
Z kad więcy kofltownego nictrawiac już czafu, 
Ná żadnych per/pektywach» oprocz Palmy nowej 
Widźiaw/iy miunicya, w okropne parowy 
'Kdryntbjifkiezapadnie,y ztad przez Styryi 
Grác fłółeczny do znowu'krewncy fwey Aufirjè 
"Do Wiednia Obroči Jig: Lecz y tu, coś fig zabawiw(y 
włapie 00: Mało w Wiedniu, y złota tamże vprosiwfiy. 
“Tandem wą V Patrona wielkiego Carolowi bratu 
di fig dodos Wratiftawfka Infulę,pamiętna tę swidte 
“ma aprili. Skończeł drogęy dziwnie ztad vcieflonemu A“ 


kunu Dad vyžrzcé fic ficzęśliwie 'Rodźicowi (venti, 


Co ja prac 
Pierwey 


Woyna z 
zwed 

2 kad wh 
lego złe 
ferie, 


JAA yr erat RAJ A Ż4 6 AŻ BOW 


AE 


JYSLAWA IV, 
Krola Polskiego y Szwedzkiego 
| Punkc IV. 


Whaat. UC : | Eraz ktore Oyczyzhg biedy vtrapity, 
wowa Elek- OSGI [AI Stoned y żałoby, jáko oswiccity „| 
ifs y Corot CEI NK moim fig WŁADYSŁAWIE; y wiek Saturday 
o At. SO Nafłał złoty Sd niego  budźiniię duch nowy 
Apolhnow powiedzieć. Ztotowtofy Phebies 
Ktory , coy žyjemy (prawujefi na niebie, 
Y co možem pómyślić. A ty zaś ud žiemi 
„ Społ z nim jeden panujef miedzy dźiś mfšytkiemi 
Mondrchdimi ficześliwie, nd žimne. puluocy 
Rofparfy fie fieroko, doday jwey pomocy 
Dody tafki, że y tu mało majac w fobie 
Daru tego, co powięm godnego otobie. — ne 
Z kadby to złe rojpotżac, ktore z Szwedzkicy irony 
nj, Naprzod przyfiło, a zá nim w trop niepogoniony 
ych Gł a y Śnie Marie nicwideg (pojeb, % 
Azby pierwey wmartych porujyw(y zgrobu 
Y przyczyn fidrożytnych. Odkód fię pokrewna | 
Woyna z JAN Krol Szwedzki przyjaźnia & Polfkatu Krolewnó 
PA Sprzymierzył Katharzynas dle z tej Korony 
igo st’) Od Brárá okrutnego záczáfem zľúpiony 
59 , Res A ct Leh 2. 
kre, W ichkim dožeľ więzieniu, gdzie mu fie urodził 
Zygmunt trzeci. Ktoremu lubo tę nagrodził 
BOG fam krzywdę, że zato nierowno podleyjie 
Najiey tu Sdymdcyi wigifhey zacnicyfie i 
Dat mu póńftwo, gdy nd nie, jako tey krwie świętej 
W domu nam nieffawało, z pow(sechna bel wžiety | 
VWffytkich zgodą. A jednak ktory zewnatrz patat 
Ktolosawe Ránkor w nim (prawiedliwy, dotad w głowie cwałałą 
pe medita: Y budził ná Tyrana, pokiby nieżrohił , 
"waddle. Gati tak zuchfałęgo, dlbo fig vktonit 
Dźiedzicowi przynamniey, tylko co pogody 
Gzekał y okkazyi, zdczymby niezgody IRE 
Z üj Niektore 


x 


Ale vprze- 
dźił go Gu- 
ftaw 


Rygę włiał 


162i. anno. 


g więtlza 


część Inflat. 


S: > W LADÍSLAWA IV.“ 
* Niktóre tu domowe, y infe pofłronne 
Wojny infeftujace granice Koronne 
Pierwcy mogt ufpokcic. Jako czuły wzajem 
O fobie nieprzyjaciel, żadnym obyczdjem 
Na Pańfiwie le nabytym, jak ná ledžie ftojac, 
Gdy zofłać fig niemoże, á zadw/ie [ie bojac, 
Zawjie z foba,y ze złym [iforcujac fumnienięm, 
Azby zdrada , y čichym z morzd fie Jkradnięnięth 
Vfsedt pierwey owego. Czemu wta/nie tedy 
Czas vpatrzet [pofobny, wfiytka fieta kiedy 
Swidta niezmierzonego Ofman nd nas frogi 
Tu naflapit. Zdiymže pograniczne progi 
Przepadfiy Liwoniey, á że wflytkim lige 
Vderzyw(y Tryonem, opdnowat Rygę 
Jey fłoteczna. nad wfytko o tym (podźiewanie, 
Y wprzod nižli Krolowi wiedźieć fie doftánie 
Až brzeg wfyteky niemal przez widome zdrady 
Cata wział prowincya. Nic krewne záklády, 
Nic fłufiność nieważela, y pretext tak świętey 
Woyny z Turki, przyjito fig tylko przed Xiažety 
Prožno Kraescisanfkimi, y odlegt tym światem, 
Skdrzjé ná tę niczbożność,y takowy z Bratem 
Jego proces. Jako ow nierufiony nato, 
Poki czwarte fłoneczne niendftapi lato, 
Co gorfiego ku nafsey ruminował [kážie, 
Y ztad kiedy my jeficze po ták dużym raźie 
Wytoczonym w Wotofiech fobie wytychamy, 


09 Armujac fie powoli, dž go w Prufiech mamy, 


Az Prufly 
1626, 


Co ztad za 
Confternatio. 


Y zdraz przed ocxems. gdy pierwey Pildwe, 
Zaflawfy otworzona, wflytke wnet Sutdwe_ 
Branzberg Elblag, y Malbork przedni Europy 
Z yk angul, wbieży wte zárázem tropy, 
Až y Wijłę tak wymie, kopiac, fig w čiaž przy nicy; 
Jako kret śleporody, že [pięta Bogini 
Oyczyfła jey Nereis z obu firon tancuchem 
Soba rufiyć niemogła, ktora fwoim brzuchem 
Jako żywi za morzem Helperyifkie kraje, 
Tak do Imprez wojennych, wflytkich tu dodaje 
Spofobow y pieniedzy. Ognie w tym, trwogi . 
Stráchem nicfpodźiewanym vpierzynffy nogi 
Po Polfócze, y Mazowfiu, dż o Jäme prawie — 
Otracinfy fie Drwęca, pogroža: Wárfiáivie, 


1 ślemiom 


m 


yw kort 
welts, 


Pretkie 
bez rzad 
Woysk« 


pi erwfzy 
Pod Gnie 


i Nie ni 
zcześliw 


Ale fo ni 


ito, 


Žkad nai 
‘ontemp fie 3 
Bore wźj; 

Odtad, 


śiemiom 


Pane IM | dvo 
Ná Y ziemiom okolicznym. Dopiero fig rufy |" 
Vy koronie Wiiytha z gruntu Koronó. Jáko wletniey fufiy 
mint Gdy flaw wielki powodzia gwałtowna nabrzmicje, 
Pola, taki, ogrody przylegte zdleje, 
A jeśli na. warowne nietraft vpufty g 
Zaden jej wyuzddney niefirzymá rojpujty 
Gwatt j grobla, bo jakim fiaflorem przypadnie, x 
Takim przez zndjeźione przerwy fig wykrádnie, | 
Gdźiejey centrum, Podobnym ndten czasy Náj 
Protkie a Kiedy tak juž widomy pożar ich pofirafiy 
bez rzadu Tumultem fie wyfuna,y wfytkie zdwdla 
voysko oba Prufiy. Coż kiedy fwoim fie obala 
Y vpadnačiežárem, Bo gdy woyfka więcy 
Beto nad popifdnych trzydźieści tyfięcy: 
Domowego wyboru, á żięmidich, dni 
Zniofi Commeat. Dotego rożnych głow Hetmáni 
c Im reimentowali każdy chcac humore 
PA Swego dopiać, przyjitote, tylko co do boru 
Congre, (Jako mowia) tym daliey zdjacd pognawfty, 
pe nie- „A procz fobie pod Gniewęm zeby pokazam/ly 
"aelivy, Prętko zaráje roz/ypać,y wroćić do domu. 
„Acz przecię w podźiewięniu mogło bydž komu, 
Czemu tedy żarzliwey woyfkowey ochoty 
Nieužyto, yeždson vplyniony złoty? 
Poki fig Nieprzyjaciel maty jeficze w fobie 
0 Nierofkurczeł, yoproczprzy jednym (pofobie > 
Swym zofławjy, w tak cidfae zapadł bet Charybdy, 
Z kadby albo niewyfiedł, niepodobna, nigdy, 
Albo Wifłę gruntowat, ktora naň żiewala, 
Y (woje juž tákome łono otwierała: | 
gezh kunfity wojenne, y dlugie uwagi, | | 
Czyli w tym, gdy przepuficza ud nas BOG fwe plagis 
Rozum pierwey odyimie, dibo [prawowaly | 
Miękkie kule, żefię go przez gwałt jac niccbciały 
To rzecz pewna, że odtad, taki raz wytrwanfy, 
> Y pierwfie te furye ndfie otrzymaw(y» 
Jako żotw w fwey fkorupie, dibo lis wkopany 
A Prożno od vamężnicyfych chartow oficzekany, — 
tomempfe, y Vanity już o nas rozumiał ; Zdczym gdy cos málo 
Bers wžiat Do ofłatkd obrony woyfka' tam zofiało 
owad, Rozbada nieprzyjaciel bez karania fobie 
Po piękney prowincyi, á Zuławy obie: 


Bo WLapistawa IV. 
Tcobyło nád Wifta jeficze nietknitoniego 
Pobrawfy tym zápedem, procz nierufsonego 
Gddńfka w fwey ftarożytney ku nam fidtecznośći 
A Torunia drugiego, lubo zto śmidłośći 
Miatwnet potym, że siela kušit fięoń wfytka 
„Acz z repulfa y názad bdńba [voja brzytka. 
Kontecpol- A już flawa tym dalicy zárázliv fe trwogi 
ski.ptzybet Pomftaw/ly ná wyfokie Oryond nogi 
z Quareya- Gfofiio trzęfła, ( ach) zrazu poważone zanie, 
BY eo)” „Aż do fdmych przepadlá Vkrdinnyb granic» 
Z kad, ktore tám od pogan czuje wartę wieczną» 
| Przez ambit, y tak długa odległość fłonećzna 
Woyfko tu zdwołdne z Koniecpolfkim fwojem, | 
x [w fPrzypatrzyć fic im beto, jdkim świtni flrojems 
j Y poyžrzeniem ogromni do Prus przyjeżdżali, 
| gdkóby już wygrali, już tryumfováli, 
X | Což? Morfkich tych feivlúbomw smierdzatych šledžidni, 
XNiemieliby zá morze zafićć ndbeykami? 
Woyskowy | Zdraz owych flrofujac: że fig tak źle bili, 
ich animofż.  Y bez, Jiebie dobrego nic tu niefprawilis 
Wnet znać będźie, czym dźieći młode niefłaźdte, 
Stáry żołnierz przechodži, ý w infle zuchfale 
Duchy fig pobudzali (bezlito vrdzu? ) 
Lubo dobrze fortuna poftužetá zrázu 
Tym humorom. Bo fkoro Guftar fain poptynat 
Na žime do Szwecye , Hetman w tym rozwinał 
Swe proporce» y piertvy ćidfno Czczow obleg fy 
Pafi wiytkie zafłapi, tożtego pofirzeg fy 
Ze Strefy Teufl z pomorza, osm Nieničov tyfięcy 
Wioda Szwedom ná pomoc, ponich fig copręcy 
A . ` Duiemy noca wyprávi,y tak ich nágoni 
otrzeba pod Cicho dH > 3 z A 
Hamerítyné Gicho po amer[ityiem , że námet y broni 
1627, lanua Nicpoduiozfly przy boku, zaraz ręce dali, 
rij 20. <4. Y Choragwie y znaki fivoje pdmiatali, 
Ktorakorzyść pdmiętna nálat poznych wiele, 
Widzieć jeficze y dotad w Wdrfiawfkim Kościele, 
‘A topretkos¢ [prámilá Lecz gdy do Gufláná 
zGufawem Przyfiłopotym famegos już infia znim [právé 
ee 2 Jufšy tryb wojovániavnie nafs ow goracy, 
"Ani krwdwy „ale [ných oprocz pilnujacy Ktoremu : 
Okkazyi_y forteloń, a nad wfytko w žigtiš ze 
Vfanie y obrona, {pofoby jakięmi | 


$ PuNkr IV, 
Rzadko kiedy probujac odkrytego pola, . 
Z Maurycytm więc certowat Hijipańfki Spinotas 
Ktore nižli przejęli NAy y pobadli 

O ják nieraz w góżowe Samofowki wpádli 

Nieraz [ie zápedžimffy z zwyktey fwey ochoty, 
„Prożno w žigmi zrdżone wtykali Boty, 

Y więcej ich (ikodzity lada Jlepe romy, J 

Y przyfute veduty, nižli Mars furowy, | 

W polu jafnym >Z czego fie, patrac gdźicź zpodwała, 
Vkryty nieprzyjaciel čieficť niepomała. 

__ A miefierzac, dni ran jefice bolejacych 

Rozrażdjac; co beło dla tychto goracych 
Szumow naflych, pod Czczowem, pod Brodnica potym, 


4 H j $ 3 » . ` sig x 
ofila "Co pod Górznęm nakoniec. Pomnied moga o'tym 


him, y Vtarz. 


ki, niefzczę Pola tamte, dlugo dždža J niebiefkiey rofs 
‘live ná. Ná plon niepotzebujac, J żyzne five wtofy. 
Odwilżone krwia nafta, Tamczmy widźicji 
Co zd niczwyciężone dotadem fie mieli 

Tety fwoje zełżywe, y dotárte ledwie 

Czoła z wfydu, że mdrnie zacne te obiedwie 
Stráčimfy prowincye, przynamniey [ie onie 


fzych, 


Dobrze zraz niepobili, d nawet w obronie 
Stvojey już dejperujac kiedy fobie tworzem 
Nowe ligi z Hiffpanem, y ftráfni bydź morzem 
Chcielifnsy na Baltbydźie, Weofig ta Impreza 
Y kofitowna powoli obroćiła [peza ? 
Kto niepomni ? Owo [am wfšytkiey [ie tey rddžie, 
BOG jprzeciwit. Jeficze mu Toruń nd závadžie 
Bet nawięt/fey,' o ktory, jako fig to zdało» 
Ze wiele rzeczom jego nd nim ndlezato, 
Wythe [ie nieprzyjaciel pokusit fmiałtmoca, 
Kiedyby nieprzypadek bet mu fam pomoca. ` 
Torn ty _ Ted) włafnie Vrangel, juž vied frazy 
kui, “ Micyfkie wflytkies tylko co na '/Amo nieważy 
Z poli Miśjło vderzyé, w pul dnid przejafnego » 
Lotrá nd fiabieniczny krzyż potępionego 
Zwyczayna proceflya gwattem naciśniony 
Ludźi gmin, 24 przedmury wyprowadzał z brony 
Z kad kurzówa y rumor pońjtanie niematy 
Ktoremu spe Zlyfšany zddleka; Czemu ow zdumidty > 
"prefui, Le Woyfkorozumiejąc, y  fwoję byd za tym 
co Pofirzežotia Imprezę, zdbawi fie ná tym 
Aa 


e Wrapistawa IV 
Dobra chwilę widoku, A&tym czdfem z wieże 
Ktora Miájtá wfiytkięgo z támtey flrony firzeże 
Widzac polátujace chorągwie yznáki 
Trebácz firafónie zatrwoży. Zaraz firach ójáki 
Tam bet y včiekánie lękliwego gminu, 
Ztoczynce nieczekając owego terminu 
*Miedzymie Kto mymowi? dpómięć zgubinfly.y oczy, 
fezany two Gdy ledwie tym zápedem do Miafid ufkoczy s 
“Ee y fidh. kraty wtym zdpadna, zárázem wichtropys 
Naflapi nieprzyjaciel g przez fięokopy» | 
Gwattownie drze ná mury. Trwoga zádtýjmwflanie, 
Yz pypolfiwęm Senatu wielkie rozerwanie; 
Kiedy co boja&liwfly otwierać mu każą, 
Drudzy zamknać y bronić. Tu co wtakich waka 
Momentach perfwazye, y jedno przy fobie 
Serce Mężd wielkiego, beto znać w tey dobie. —. 
ee _ Wezefnie przed tym godźina, flyfoacs to. Sie [táto 
ay Pod Gorznęm już znájlymiscoy także miało 
je Dynof. Prętko bydž Toruniowi, upatrujac zdraz, 
Zbiegł tu Dynoff vmyjlnie, edžie trafiw(y nd raz» 
|| “Zwota Rade co precy,y jakoby tgga 
przedmi -Beli obligowdni Koronie przyfigga | g 
tic porádži. Wprzod.przypomni; toż žeby niemal [ie gdźie {chronic 
Przed Zima nieprzyjačiel, rádži mfkok wydzwonić 
Gwatt ogniowy,y wfiytkie przedmieśći opalić, 
A lubo toniemogli zaraz mu pochwalic 
Miefikańcy frafowliwi ták [korego zdania, 
Ale kiedy zginiona rzecz w tym omiefikania 
Y zwłoki niecierpidta, przyfito obrać raczy 
Pofpolity pożytek : y tak gdy indczy S 
Bydž niemogło, rzucone zmurow wieńce fmolne, rf. 
Zkad fig ognie fieroko zawźiawjy fwywolne 
Dwory fiumne, y pięknie budowdne domy 
W Momencie popuftofia, że jdko takomy 
Otvorzy [ie Mongibel, albo Ethna (woje 
Wywrże piekło, zkad pary y śmierdzace znoje 
Záráža Sycylia: wjytko dym zawali > 
Z gruntu miafło. Czym fig ow nierozivodzac dalieg 
Z dlužfša konfaltacya pierw(y fam do wátu 
: Srod nicprzyjaćielfkiego wfiytkiego nawaly, 
. Sambroni Skaczy smidlo,d za nim co żywo w te tropy, 
w. m y Matki niemężne, tewrzace vkropys 


Yobroni, 


Czym Oy- 
Czyznę zba- 
Wi. 


Guftaw za. 
tým tanf: ty, 


a 


Puskr IV 

Owe nieodrażone walać z gor kdmienie 
Ofmiela fig. Nic moczy bijace płomienie, 
Y kule ich niepárza, nic rany niebola, 
Lubo fig juž ficka w recz »y po bokdcb kola 
Zwarfly z [oba ták blifko, nawet dwie dobyté 
Bramy ich niefłurduja. Sercd niepožyte 
Y wiard to [prawitd, że jako ochotnie 
Naflapit nieprzyjaciel, ták mušiat fromotnie 
Odyść nd zad, y mury zofławić nietknione, 
Ktore jáko zbáviety tak ofwobodzone 
W dobie oncy oyczyznę, ważyć mic więcej 
Jarmark tedy „gdźie. w drogich tak wiele tyfięcy 
A powięm milionow , towarach y fprzęćie 
Mogt bet znaleść. Cozby nam ile w tym otmečie 
Gleytem najiym, y [piža, niedopinat tedy 
p cda popręgow, A co belocięży 

eby fobie tym kluczem do wftytkiey Korony 
Pas atworzeł, Bo coby jako z dewey firony, 
Ważeł Dobrzym ledwie ztym ogrodzony plotem 
Co Plock zruinowdny ? y kto prorok otem 
Samo Serce Wárfiává? taky z drugiey prvej, 
Przeźroczyjłe ddleko, y nagie Kujdmy, 
Aż y dálicy, czymby go fama zábávitá ` 
Polfka wielka? O jeżli Miáflu za to siła, 
Cnota fivoja w tym vážie hieporfionęmu, 
Tdk niemniey Dinoffowi powinna jednemu. — 

Rzecz to pewna, żęo ten prog fic tu oparta 

Gufiawowd fortund, kiedy jako z garta — 
Zionat Toruń, zrdżonyztey nadodważniey/ity 
Swey Imprezy, Lubotoy z drugicy poznieyficy 
Kięfki także pod Trzčiána wiele mu vbeto 
Be|pieczeńfiwą y ferca. Bo kiedy fidneto 
To ná Seymies żeby, gdy ná fwoich fehodzieto 
Nam już Sielach,zdciagnać ludži [ie godźieło | 
Cefarfkich z Arubeimem, Hetman fig z nim złaczy 
Pod Grudźiadzem, gdžie niemnicy Guftaw takže raczy 
Z [wym fięprzymknie Obozems Zdczym poprobuja 
Generálnej potrzeby. A wprzod kredencuja 
Moczárfkiego poviedky soon Liby 
Brzęgi oba: že ich miał Guftaw bez pochyby 
Dużo bronić , y zatym pole jafne flawic, 


Tedy jáko ndprecy mogł fig Hetman fprdwic, ` 


A a ij Z Jezdy 
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Z Jezdy (Ame obiedwie fkrzydła vezywfy grayi 
A Cefarfkich w pošietkú fobie zofławiw(y, ją 
PodTrzčiana: Na fam ogień uderzy gdźie nawiętfa siedd, 
cadet EB. Guflaw, ydrmata jęgo wfytka beta, : 
An. 1629, ` Dokad jakouporem wielkim fie dobierze, yes if 
220150. Wojfko fiytkozdmiej(a, y d&iatd pobierze, zwyczaj, 
Vtym też Arnbcimowi , yzbokowy żtełu, ' ike” 
Rozerwa ich nd koniec. Z miedzy vnfšych sicku Biż 
Poijuidaych, bety fam Guflaw w ręku tedy, 
Ale vjedł niezndny. Jákož jednak kiedy 
Wiele tu dokazowat, nd wflytkie fig rázy 
Bezotzu nardzajac: Tey jednak zdrázy 
Stvidtá potym wfytkiego Fdta jakieś [kryte 
Dźiwnie dotad chroniły. Dwdkróć go zdbite 
Smierci tu potykały, dwdkróć pojmany, 
o Jednak wfedy nd zgubę nafię vchowány. 
> Z mim» w teyżeto potrzebie Ryngraw mlody [fy zginał, 
YGrabia z Maydeburku, Ofłatek rozwinał 
Po pola fig fSerokim,y trup aż do Sztumu 
Poległ gefty, Co&,? kiedy niedat BOG rozumu 
Dozwycighwd tdkiego? Bo kiedy fig raczy 
Do Malborku mieć beto, Arnheim indczy 
Od Xiażęcia Prujfkiego już w tym przerobiony, 
To obrocit żeby wprzod z teytu Gdańfkd irony 
„y czas vtraco Glomy dobyť, gdźie oprocz vkopu famego. . 
nypro2ne-. Godnego nic nie belo, d Sica drogiego 
Tym fięczafu flr acicto; ktorego wnet lepiey 
 Guflaw zážeť s bo fie m tym nietylko pokrzepi, 
T zamki obwdrujc,ale Obron z ludźi 
Przywoławjy Infiantfkich, wnowe fie pobudźi 
oe Tduchy, y potęgę. Jednak niž tozácznie, 
yas xe Prajki widzac, żefię dal vznać juž ták znacznie 
zdrad (wo.  W'zych obfuddch Krolowi, žeby z ktorty midry 
Sięoczyścił , ogfosi [tvoje te ofidry, — 
— Że. gdybym tym vžyty, flezerze fig zdcbodźić 
© Około chciat pokoju, Przyfśło tu wygodźić 
Rzeczom fwoim, y zefłać Commiffarzendto.' 
Ktory randë Atak nižli Stoneczne. frofle.mpiddie lato, 
ee at Stanety Inducye, Które dcz nie fłufine, | 
Coż? gdyprzyfłępowdły flegmy juž rák dufine, . , 
Y ruina oftania Qyczyznie ubogicy, 
Ze przyjać jeninsiala, Bo mimo boy frogis 


"Rady “nafze 
złe, 


y Powietr; 
Potym, 
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Oyerybeca Y Ziem zdtym znificzęnie zopprelfyi oboich, 
"TORA Tak od sra oj jako Roa , 
lufie wysforowawjy z Awernu jie Jędze, 

Jókz rękawa wyjuły wfiýtkie, co ich, nedze, 
eg c- Y mizerne lichoty po wielkicy y mäty 
wyczaynie Rázem Polficze, A naprzod miesiac jeden cały 
A uczę, Kiedy Pánná Niebiefka wpożaddnym znóku, 

` Z fierpem fig zdwijdła po fwym Zodyáku 

W fame źniwa. Niebo twórz vuptikaw/y tzami, 

Co dzien uftdwicznymi lało potopami, 

Ze fig zddło, jdkoby Pirrby wiek, y owa 

` Powodź miatdnafłapić Dewkalionowa, 

Widzieć belo fiumnymi Wifłętedymętna_ . 

Walac fig fáforámi , zkad ona pamiętna 

Długo inundacya brzegi iey nábrzmiáte,. 

Miáfiá y wii przyleste poxerdly-cate, 

A wčieniu niefkończónym, beż fłońca y vofy, 

Ceres niedowdy zona, y zdmilkte kłojj 

Na wfšytkie okoliczne narody y kraje, 

Głodtdkomy przyniojty,y nieurodzáje 0 

Až drogość,y wierzyćii wiek pózniey(y bedžie ? 

Chleb dawałdlejiczyni, y cierpkie žoledzie, 

A topoki nd wiofnę,zojłałli kto żywy, 

Zkad płody Chwafly jig nierozwiły,y ofire pokrzywy 
| Ktory opar, ile gmin, iedli on furowy, 

Ze trucizna nákoniec ycbleb im bet nowy; 

Zaczym biedni niemogac zojłać fie ná nogach, 

Lada gdzie padali, po flegnách po drogách, ay 

Chodzac jako nikczemney zamarte mary, 

Podźięmnym popifane Manom nd ofidry. 

Jakie rozga żeldzna obrázy yčienie 

Przez las głuchy Erebow, Merkaryufi ženie, 

„Albo przeliw ogniowi widzi fie bydź owych | 

>. Ceragwdrkow, w pieczárdch złotych Mexykowyth. 

Dopierož tę záráze vpatrzywjy w gminie 
Jako w źniwo gotowe z ofłra fie zdwinie 
Kofa fwoja Ľúchezys sd zdraz w te tropy 
Położa fig po Zięmi niezinierzone faopyy 
Z wież Kościelnych choragwie pozwiefidjaciętnne, 
Bramy razem otworza w/ytkie fig podžiemne. 
Tak że duf nacisnionych w Kocytu tiumem, 
Łodźia żdażyć niemogac, pełuym woźi prumem : 

Aaiy Charon 


Y powietrze 
Potym, 
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Charon rydzy, á Minos pogladajac frogo 


p Wtakowey Confuzyi, niewie hárdy, kogo 


Až ruina y'o' 
ftatnia iey 
sdefolatya, 


Wprzod ma fadźić. Owdźie zaś porzucone trupy 
Po roaflantdch zbiéraja y znofim do kupy 
Smiertelni Liktorowie, jeśliże kto fobie 
Zicmie te garść zafłuźci, w jednym dajac grobie 
Leżeć nagtownicyfięmu nieprzyjacielowi 
Gdźie Oycu, gdžie kochdney ženie, y Synowi, 
Wieleli toy komu los ten niezdarzony, 
Więc krucy w fwycb żoładkach ypowietnne wrony 
Przechomvája: Szcześliwy kto dibo wkryjomey 
Budce mogt [ie wtóić, dibo tak świadomy 
Brodow morfkich, že gdzie wput plagi oftdteczney 
Zniknat od tey zdrdzyywficdł bejbieczny. 

„ Zdczym ktore nietknione od tak flerokiego 
Ziemie bety pożaru nieprzyjaćielfkiego, 
BOG fam znificzet, y lita želázne flrdpilys 
Tedy Miáftá wyboru (wego fig zbawiły, 
Gdy po Patrycyufidch zafiadał ich tawy 
Láda mottoch, tedy wsi bez dtugiey poprawy, 


Oblečiaty z fmych dachow, d oprocz pod nimi 


Skrzeczáty Eumenidy, pola [ie brzytkimi 
Zrofty rdefly, yktory mimo infe żyzny 
Trakt Kujawski, obrocit w głucbe fie dźiczyzny, 
Bez uprawy y ludźi, ktorych gdźieś tám mato 


Pojámáchy jafkimdch niedofstych zofłało. 


*Krolowa v- 
“micra, Con- 
ftancya, 


Do tego vtrapięnia przybeta rzecznowa, 

Kiedy w tym CoNsTANrYA umiera Krolowa, 
Zkad Majeftat,y złote opuściw/iy finury, 

Nad nim zádrzy baldakin. Jako gdy zá chmury 
Phebe zaydźie burzliwe, dlbo ja zafłoni 

Ziemiá ciężka, grube mgły, y śmierdzacezroni 
Po powietrzu zdrazy, w ktorym fig obtoku 

Swiat niewidźi. Rownie wtym obtakana mroku 
Wffytka beta Korona, kiedy z tych dwu» ktore 
Jejścze ja oświecdły zagafto iey wtore 

Światło więtjśe, Wielkich Cnot y dobroći Pani. 
Nie ona, jako niegdy w podźięmney otchłani 
Wiazdta Prozerpiná tdncufski złotymi 

Sercá dyamentowe, ale objitymi 
Dobroczyny y tafky, Záczym też gdźie chciała, 
Ku fwoim jefkinigniom powolnym miata, 


Jeficze 


Kafztall 
a niey. 
KOWSKA 


skup. 


Y Krol í 
dechina 


Jako folie 
© potom 
Rwie {we 


Suftaw 
pira, 


Legacya 

"Natu 1 
Y zdtazd: 
tkie lifty 
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2. Jjeficze nieoptakand, dž zarazem od nież 
Kifztalkn = Pźyd tákže przejá(nych zagasnie pochodni 
Lovee Bi. Z Stołęcanęgo Senatu. Jeśli cię Zbśrajki 
skup, Tu zdmilczę? zktorego żyje dotadtafki 
Moy Apollo: Alboli przed tym y drugiego 
Słodkicy dtugo pámieči Konujiego twego? 
Wielkimi 0 ná ten czás beliscie Fildry 
Oyczyzny pochyloney. Jákiey drugiey pary 
Więcy 6 fię żdrliw/iey, niech jako chce čicka 
Wiatru tu Inwidya, boday fre doczeka, 
Y kolá _ 54 Kot jefícze. Fuko gdy Słońce ná záchodžie, 
tchu, Južiuž woz fwoy zámäczá w Hefperyifkim brodźtey 
W ktorcy chwili namilfve žiemi wielkiey bywa, 
Albo swiecand {tole kiedy dągorywa, 
Mato co materyi y wigoru mając 
Jeden w ośieroceniu fwoim tym zoflájač 
Koňczet dni ofłdteczne ; Nad infe fidrdnid 
Y pieczy Swiętobliwe, ktore mu wy(pania 
ję Ani użyć wdzięcznego pozwoliły wczafa, 
ko folicitite Te miał jedne ndpicrwfla, žeby mogt zaczafa 
Anie sim Swego jefcze żywota, to ktore zdarzone 
Potomfiwo miał od BOG A, widźieć rozrzadzone. ` 
Pięc Synow jako niegdy po ficześliwym beto 
Krzywouflym,ktoremu w on czas fie godźieło 
Podżielić ichKoronasteraz nagodnicy(iy 
Miał panować, d drudzy proc láty poznieyjy 
Jednak y vrodzeniem, y ktora niemeli i? 
W Krolewfkiey krwi, nádžieja, rownie wielcy beli, 
Jáko mieli zofławać, czego niebudował 
Sobie w mysli? Tym więcy jeficze go fiurbowat 
Ow co świeżo nafiymi popiołami (rogi, 
Tedy w Niemczech dowodźił, y wfiawał na nogi 
Tak wyfoko, kiedy tu Orátorá fwego 
Pod Seymnaftepujacy poftat Ruffelego, | kj 
Ktory rzecz tę zwietrzywfly,jako mu paść miala, 
Linysli , że go pedogra w drodze zatrzymała, 
Záczym fie przy granicy Slafkiey [am zabawi, 
A ze wym Sekretarza kredencem wyprami 
gliya do Y liftom fafcykutem,zdradźieckiego dźwięku - 
V zdrazd o Do rożnych Senatorow ; ktore fkoro ręku 
kie lity — Doyda pretko > miepierwey odpieczętowdne; 
Záraz majac; cobeto, je zd podeyśrzane 


LŚ Z 
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A&Krolowi pokaża, ktory pochwaliwfsy 
Wielka Cnotęyy jawnie, ztad ja zdlecinfly 
Ze ma takicb poddanych, v ktorych natonie 
Pan bejpiecznie położyć, može [woje fkronies 
„Ani go tak obronia Smocy Kolebidowi 
Ani Argiralpide Macedoń/(cy owi 
Jako ich nadewflytkie Wiard wictfia [lráže, 
Imże fdinym otworzyć,yczjtać je kaze. 
* Gdžie-ó jakie poftrzaty Bkodliw fe bydź moga 
Wpizod nd dom Auftryacks, jako tu zła noga zat 
Wifsedt do Polfkieysy poki ficzętu go zofłanie» eg 
Nic fie nigdy dobrego ná wieki niefidnie. 
„Tdkże ná Jezuity, że či fwoja zgraja 
Niesforna y cickdwa swiat wfytek miefidja 
* Pogotówiu Koronę, gdzie jakoby święci, 
Sa w tey confidencyi,y tak barzo wzięci 
Zaraz jakie poftráchy od Pogan zachodza 
Nadew/lytko, ktore im więcj w domu fikodza Facies jal 
Nad miecz nieprzyjacielfki, prywaty y prawa Anterregm 
Vrażone przywodzac, Coby przez Guftdwad i Sp 
Vfšytko fię vleczeto. On by towfirobowat____ 
Wilára klube. Což? gdyby fam [ie zuniował 
Ze fwoja [pot Szwecyas ktoryby okoto | 
Niczadrzał nieprzyjaciel ? Tak złamane czoło 
Smiat pokazóć dopiero krwia nafa pijány: 
Nigdy Candor Senatu, aż zámfie doznany 
Przeciw Panu jako tu nie bet znákomitfy> 
go Kiedy teto rhamoty, ná płac pofpolit(ly — 
Jako przyję- ‘Rynku zniozfy Mievfkiego, palić jawnie kdtu, 
oy ies Po. Afamych poftdnnikom ku pámietnej światu 
słow, Ich fromocie , ná mdzach mywieść. precz wolowych 
Każe z Miafia, Więc od tych machin Gufłiwowych 
Czymby dalfiy, y nád to wigtfiy fboy pokazał 
Pánu fawor, vprośi, żeby $ieść rofkazat 
Przy boku Majeftatu miedzy [poliiie [oba 
Sytiom moim Rtoraby jako fie ozdoba > 


isť Ich oswiecit, tak y wtym zoftat vrwitrdzony, 
candor... Ze nie tam gdzie z zdmorza, dni žinfiey ftrony 
Skoro Parki leniwe złotych mu doprzęda : 
Nici jęgo ale ztad, Krolá fiukać beda, 
Zaczym ow wylewájac zoczu łzy obfites 
BOGA prośi, že im fwe nagrody fowite, 


ktory randë 
Syty lat v- 


miera, 


Facies jaką 
dnierregni po 
nim, 
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Odda zdto yztymi,ktoretu zofłówi 
Drogie fanty po fobie pot pobtogoftawi: — 
Mocno temu ufajac, że w pewnym je kładzie 
Nieumartey pámieťi: y ferc ich pokładzie, 
Zey kiedy godnieyfiy jeden z nich flolicg 
Te ofiędźie,tych drugich poki obiętnicę 
Koron kiedyż džiedžicznych wificza imw Niebie 
Fatanicomelone, pržygárna do ficbie, 
VWdžieczni jego niewczafów, y prac wielkich wiele; 
Czym vmrzeć mu ndwicki y zbutwieć w popiele 
Koščiom drogim niedadza. Aw tymuftdwajac 
Pod ciężarem dni fwojch,y ow vľypiájač 
Sen żeldzuy powoli,peten tey nádžiejč, 
Dufve btogoftamiona ndkontec wyleje, 

Tu dopiero, jdkogdy Modrzew [ie obali 
Namyżjiy na Karpacie, wfiytko cień zawali, 
Y ogdrnie Koronę. Albo przyrodzeniu — 
Gwatt fie džieje, w zupełnym fłonecznym zacmienin ` 
Swidt zdmierzcbnie ,y rzeczom w momencie vtract 
Przyrodzone obrázy > y wtafne poftaci, 
Piafiwo z drzew poopada, źwierzęta polesie 
Tutdja fig bez oczu,gdźie noga ich niesie 
Gdźie bład flepy > á ludžie oblakani domá, 
Grube mgły popowietrzu chwytúja rękoma. 
Rownie taka belá twarz pofpolitey Rzeczy, 


o Obronę jey.ydobro,ktory miał na pieczy 


Kiedy tego niefidło. Zkad bez krwie ygłowy 

W członkach infych zle żywych mánkáment gotowy: 
Y racze okkazyć do wfiytkicy fwywoli i 
Rázem fie wysforuja. A co więcy boli, 

Że pośrod nieprzyjačiel żałoby tey nafvey 

Oczy zemfšad otworzy » y ztad Turczyn fra fy: 
Wščiektymi po powietrzu Hárpijámi [ivymi, 

Owdśie z siedmi Tryonow Narody fýtkimi, 
Spray siag|\y fie Mofkwićin, nád wage przymierza 


> Y fra fwaprzyfięgę; w Smolenfk już wderza 


Szturmy mewytrwdnymi, A Guflaw doczaju 
Zátrzymány pokojem, z Hercyńfkiego lóju : 
Pogladagdśieś na rzeczy, światem w/ytkim ficzujać, 
Y znaflego ginienia fortunę fwa knujac. 
Na tym tedy Korona wfytkim wfiytkawfiręcie 
Betd nieprzyjáčiotom: dokadw tym otbmęcie 
| Bb 


Arcybisku- 
‘pie Innote= 
fcencye. 


NA Włady- 
gława obro- 
cone oczy. 


ktoregoCno 
ty y qualifi- 
cacye, 
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Wężyk tedy Prymas jey y Patron nájtár fy; 

Ledwie zaptakanegowzroku fig dotar fy 

Ná wjiytkie niezdwoła powidtyy kraje, 

Zeby cotdk trudnego czáfu im zofłaje 

Do ztemu zabieżenia y [polney obrony 

O tym fię znim znośili. Jakoż naznaczony 

Dien y micyfce niedługo Elekcyi przyfitey, 

Zaczym lauda Wojewodztw: y furowe wyfity 

Po Grodach ich Kaptury: Obmyślone przytym 

Swe dozory: potrzebom infiym pofpolitym. 
Kiorym czafem gdy fie tá rzeczy Scena toczy 

W Interregnum burzliwym, obrocone oczy 

Ná potomjiwo Krolewfkie, W nim oprocz jedyna 

Wjytkich beta pociecba, Lubo tonie inna 

Oycowfka komplexya,y każdy z nich żywym 

Jego bet konterfetem, y [ynem prawdźiwym, 

Wiclkicy tey fukcef]yi,yKrolefiwd godnym, 

Lecz nad infie Ň L ADYsŁAw, že y pierworodnym 

Y Krolem wprzod džiedžiczným Szwedzkim fie vrodžiť: 

A ktemu Monarchiey putnocney prechodźił 

Wyfoka Elekcya, Nadew/fiytkofwymi 

W tey Oyczyznie nikomu nieporownanymi 

Zafługami, 3 cnota. Czego znaczna proba 

Wojny przezeń ficześlime, pociagnat zd [oba 

W/ffytkich ferca, także go wprzod wencrowali 

Krolem już [wym y Panem, dniżli obrali. 
Bowiem beto w czym kocbdć, vpätrujac Cnoty 

Wielkie jegos Mimo te, ktore bydź zaloty 

Moga zkrwie, y fortuny, Rozum wnim bel żywy 

Przy rozfadku głębokim, gniew niepopędlimy 

Y dffekty w trzymaniu, czym, (nádnicy w potrzebie 

Pożyć nieprzyjačielá, dniż mogł fam fiebie, 

Dobroć zaśytafkawość, ktora on im wyžy 

Nioft fie y pist ku niebu, tym vktadat niży 

Ku każdemu z poddanych, nikogo z nich fmutnym 

Niepuficzajac od fiebie, Nákrew nieokrutnym, 

By naližfša [iácujac drogo bárzo fobie, 

Czym czefto potępionych przećiw fwey ozdobie, 


` NÁ placu jusodprafsatyy dat żyć do czafu, 


Micrnosé w życiu, y żaden Krolewfkiego wczafie 
Nigdy rejpekt > dni on, vkofitownych ftotow 
Kozcznawał od zubrow pracowitych wotow 
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Ani tam po Afryce bażantow flukdnych 
Odkdpłunow domowych; z potraw więczebranych — 
Ile gdy gow obožie nieba przykrywały, 
Lepiey mu Collacye żimne finákowaly - 
Nad pafty ztotorogie, y Nomentanowe 
Drogie kuchnie: Jednako dbuchty furowe 
Jeden cbleb jadł z drugimi, A coóludzkośći 
ego powiem? y oczu miebiefkiey jdfności, 
Jeśli fię z tad Krolowie zwać Najdfnicyfiymi 
Stufinie moga, że jaśnieć kryjStatdmi fwymi 
Y ták mája oświecać granic fwoich końce, 
Jako źięmię niczmierna złotowtofe flonce, 
W/$ytkiego viveľelájac fimorzenie tu nifkie 
Coż? Skłonność , y vmowy owe towdrzyfkie 
Jedno fa džis promieńmi przerdžájacymi 
Serca náfie? Yniech tám z Mogorámi fwymi 
Raz wrok mowia Indye, y Panow (vych tety 
Widza tylko Japponi, Jęgo nam wzrok micty 
Y twarz blifka , Lubo to cześć Majeftatowi 
Rzekł ktoż, wigt{Sa zdaleka, dle nie Krolowi 
Tak wdrowna, jako gdy w (wojey fig wielkości 
Nafamey ufunduje poddanych mictosci, 
A co do maniery wojcnney y męfiwa, 
Swiadfia jego poboje g rane zwycieflwa, 
Gdy lubo tow Oycowfkim pierzuy ozdobie 
Mtodźieńcęm niedoroftym bujat jeficze fobie, 
Ze dwu swiatd Tyranow co napotężnieyfiych 
Tryumfował przed czálem. Co wdžiejách dawnieyfiych 
Wielki bet Pompejiufi? že zd rok to (prawił 
Coby drugi przez fłolat ? Więtfym [ie on fławił, 
Gdy niemiękka Azya, dni Pont pieficzony, 
„Ale Zimne vkročiť putnocne Tryonys 
Rzymu nigdy, coż więcy nieznajace owych 
Haldbartowy mioteł Hoftyliufiowych. 
Ale y te, ktore ow wfchodowe narody 
Po gdźieś miedojechane Liberowe brody 
Pojedynkiem zwojował, ten w jednym Ofmánie 
Razem wflytkie. Co w ludžiech vezonych kochanie ? 
Y ktora Bobdtyrom famym , przyrodzona, 
Szczodrobliwość żadnymi nieograniczona 
Ewrypy » terminy, ták że rožno o niey 
Drudzy ominowali, Ale kto zdbrowi 

Bbij 
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Tomu ręki „eo fig fam w fobie nicogarnie 
Y nd jego dnimufi Sycylfkie [Piždrnie 
Z gumny Gargarjifkimi ktorych dž porufia 
(Lata głodne, ficzupte bydź, y przebrane mufia? 
Więc nd tym ga fortuná mieyfcupofadżicła, 


Gdžie jáko złym może wśźiąć; tak dobrym dać Siela, 


Owe záko ná jedne kiedyś fig tám beli 
Nieśmiertelni Bogowie Pandorę złożeli, 
Także jemu, co w fobie kofitownego midid, 
“besa whee Natura przed infymi, rázem w{sytho data. 
gnaf,miloić Ktore to-wkochawfly cnoty dofkonáte, 
y kochanie W)iythaw tym Sarmacja, żadze [we zuchfále 
wizytkich. TIR wy latd ku nigmus że jako fig zdálo 
Pojuž nafłępujaccy Elekcyi mato, 
By nie wolność Narodu, ktory tę jedyna 
W oczu [ivych ma śrzęnicę, y czym drugie gina 
Nawicle glow y fakeyi fsarpiac [ie niezgody, 
On napiermfym fildręm fwojey ma fwobody. 
PC Tedy gdźie pod Warfidwa koto ckreflones 
keya POŠ Aktowi ták wielkiemu, zgromadza fig one 
27.Sempt. Czdrne zgraje z Senatu,y Poftow y luáži 
4,1652. * Poftronnych niezmierzone: Jako kiedy wzbudži | 
„ Chmurę grzmiacy Jupiter na powietrzu dżdżyfia, 
A fłońce jey przypiecze fkwara [iva ognifla 
W ęglęm zdajię. y jako ptáchovodym worcm 
Z murzy- Niebo; Podobnym náten czas kolorem 
Zatoby pofpolitey tamto [ie okreto 
„Pole wielkie, že mato rozeznać co beto 
Panow odftúg, y ludži condycyi mniey/iey, 
Ile kto fig vroda zdať bydž podobniey/ly 
Madzaikie VOUÈ komplexya. AB fig rozrożnili > 
SebieskiKo Rowem tylko : Gdźie oraz jako fig zgodźili 
"SH ‘ey Z trab Dedfickich, d daru naj rzod.Niebiefkiegoy 
Prymas pre- NÁ Marfiathd y wodza wfyfey Sobiefkiego 
‘aydent, Wielkiey tey tranfakcyi, Miedzy zás Senatem 
Wężyk tedy Vice-Rey Koronnym Prymatem 
Swym przewyżflał „ktoremu jáko reka práva 
Wielcy beliŁubień(cy, Tożogromnatdwa —, 
Hetman wjeźdżał Koronny tedy Koniecpolfki | 
Zmezńięc? Z dobrym wojfkiem, y Senat przedni Wielkopolfki, 


fzych Pa- W pocztách niemniej zaromádnych,z Marjiat kár fwymi 


now przy 
tym Akcie 
aitiiencya, 


'Koronnymi obięma. Miedzy [ie ktorymi 


Aezeńmu ta 
@grotiadna 


wymi 
Lithwd 
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Łithwaczermi,ó jdko udwalnym oblokięm ) 
A znacznieyfly Radźiwił, s domem wyfokicm 

Y rozumem jedyná wielkiego ozdoba 

Xightwa Jwego. Z nim obok poczefuaofiba 

W pięknym gronie Lebomicz, y Wojewodowie 

Z fba nierozermani trzey Tyflkiewicowie, 

Ale jako amd noc z Awernu fig zwaii 

Rafey kiedy Panowie w fwoich przyjeżdżali 
Ciemnych Kawdlleryach s mfiyrko foba koto 
Zaftoniwfly,d pierwfle Lubomierfkiczoło | 
Trzymał ich Wojewoda, Rowno z nim Zamoy{ki 

Y Sicniawfcy rodzeni z ofobnymi wojfki. 

Coż ? Wotytifkie Xia&cta Janufi Wifniowicki, 
Sprzysiggty on Annibal z Domęm [vym Turecki, 

Y Zaftamfki Dominik, kiedy Mieyfkie mury 
Ogarnać ich niemogly ; jako siwe chmury. 
Powjławając z Erebu, od Warfdny w mia, 

Obozy fwe, y gęfie namioty rozbili? 


Neveu ta, A vimyftem nie infym ták zaromádne zgraje 
tgtomadna? Zwiedli tedy > procz żeby pod floneczne kraje 


Co nawię. 
ty trudni, 


x 
)00 


Y Narody widžidly,Ktoretu przez pofły x 
W rożnych fig (wych praktykach z foba bety zni flys 
Kto w tep siele y ludźi liczbie niczmierzony, 
Mial bydž frogi?y kiedy nam niczmyći, S ney? 
Jakoż beli co więcy śmiertelnych pod niebem 

W kupie głow niewidżieli ; y jeśli ich chlebem 

Z ięmid mogła wychówać ? ktore jednak bety 
Mtyny z [oba ták blifkie, co im doftatczely 
„Mak, y [piže gotowej ? Ktore mięfa' jatki 

W jednym Micscie,yinue żywności doftárki? 

- Toż jako w tymficześliwie mieyfca fwe zafedli, 
Długo otympracuja,jdkoby dowiedli |, 
Pierwey żadz pofpolitych , y prawem zwiazdii 
Ręce Pánu nowemu niżli go obrdli, 

Nawięcey Religia odóięta trudnilá 

Od Rzymfkiey fidrożytney skiedy wgórę biła 
Znoflac przez gwałt Vmia,także w jej gotowy 
Zaraz przykład, y drugie podnośiły gtowy. 

W czym długiego uporu żadne gdy przyczyny 

Z bić niemogły.y co raz to poprawy inny 

Praw fwych potrzebowały, koniec dż vezynið 
Glofy owe žárluve, że tu gofpodynia 

! b big 
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Rzymfka fdind, drugie zaś w [pofob tu przychodni 
Do nicy przywędrowały, Zaczym mufša od niey 
To, co złdjki da, przyjać, gwattemli tež przeda 
Czego depiać, ná šiety šieľy wzdjem będa. 
Więc Stanow porownanie y ktore pogody 
Długo tdkicy czekały domowe niezgody 
Z Duchon izńjiwęm żdrzliwym, Ajeodło žymfy 
Y to w dalfa do Rzymu, y w tym namowiwjiy 
WJ.ytkie juž kondycye, ktore wprzod podane 
A zarazem y miały bydź dpprobowdne 
Diien amg Cd Elekrá nowego, Dźień on požadány 
keyi 13. Przyfledt kiedyž, ktory te otavt tzyyrdny 
Novembr,  Oyczyznie vtrapianey, á poprzefitych wflyskich 
Szárgách dotad y plufkach Oktobromych brzytkich 
PETE Słońcem pierw/y rozświećił. A wprzed naležato 
„*gacye od —.. np WEE ak 
Monarchaw’ IGżoryc bet od Panow pofłronnych niemiato 
rożnych. Pofty przyjać. Lecz jdko pierwfiy Vrodzęnięm 
| Tak fwym poczęfłowdni mieyfcem y fiedzęnięm 
SBE Czterey Krolewicowie co przebran(ym gronęm 
z krorych Pdaiat Polfkich okryči. Wige w Gonfeflie ongm 
Kamica Niflarfly znich Kážimierz. Já z Bracia [pot moja 
no wl. A z [i > 
Zudjac tetu Oyczyznę Matka rowno fwoja, 
Brd& niemożc, jedno jey pomyślnie życzęmy, 
Ydla niey five fortuny ,y zdrowid ważęmy » 
Tęgoż yw W LADYSLAWIE racie nafiym ku nieg 
y» Widdomizmy affektu. yjdko wtym v niey 
Wiel: ma przed infiymi, Záczym niepotrzebá 
W atpić otym, Jeśli mu Koronę tę Nieba 
Zdarza, Ocoprofięmy, że z wielka jey wfiędźie, 
Y fława y ozdoba,piafłować ja będźie. 
Firley goBi A my tegow zakładzie. Ktorey jego mowy 
asp Firley fierzy dopowie, Legat tdkże nowy 
Pa ores ` y Arcybifkup Laryifki od Oycd Swigtego, 
Celaski po Y [pot od Ferdynandź Cefarza Rzymfkiege 
WM Za nim fie przyczyniali. Vrodzeniem ktory, 
(w YCnota od niego, y džielnosčia wtory 
Ná ich famycb pieficzonym wchowany łonie, 
A [wymi zdfługa'ni zacney tey Koronie, 
Ni obd Oceany już ogtoflonymi, 
- Przed Elekty ddleko więcy miał innymi, 
Proflac zad nim, żeby bet meoddałon od niey» 
Bo jey nikt niczdftuset Saden nadęń godnicy 


Y fodiad 


Arcybisku- 
pia prefacy 


449 invoca 
tone S, Spi: 
Titus, 


r fnddntk 


Arcybiskue 
pia prefacya 


fm invoca- 
tone S, Spi- 
rits, 


; Punkr IV 

Y fnadnie to fþrawili, wcojako cel bity 
Myśli wfytkichsy vfta tylko niemowity, 

A zatym attencya vczyniw(y fobie 
Arcybifkup, ktoręmu ku jego ozdobie 
Wiele Pallas niebiefka, dodała wdźięcznośći, 
Rzecz vezyni do wfiytkich przedźiwney fłodkośći. 
Zyczac y perfwadujac żeby takowego. 
Paud fobie obrali, ktoryby nowego 
Nic niewnoflac, przy fldrycb zwyczajach zachować, 
Y žtad umiał im famym pierwey rofkazować. 
Pieficzac nienárufšone w niwezym ich fwobody, 
A niž pod fic fwywolne podbijać Narody, 
Oycem bet: ypafierzem, Swoich mietujacym 
Wetny, wedlug Homera, im przyfłrzygdjacym. 
Tychže flrožem, żeby na piętrze tak myfokięm 
Siedzac wzgoresná wfytkie ogladat fie okięm 
Nigdy nicpomierzonym granice, p fhrony, 
Miedzy dwiema morzami, pięknej tey korony» 
Tak žeby [nem befpiecznym jego niedofpanie 
VW fiytkim beto, a praca y pieczołowanie 
Odpoczynkiem ich głowy. Złych fobie omierzyts 
Dobrych kochaty ficzyčit, nádemftytko fierzyť - 
Chwalę Boża, kosciotom niedájac wpadać, 
Wich ruinie, tym więcey zuchfaley vozbadáč 
Herezyi. Naprawit , co wfiło z fey kluby 
Co zginęło, kofitowacy powetował zguby, 
Niedołężne y fmutne do fwey brat opieki, 
Awroćił tey Oyczyznie ficześliwfie wżdy wieki, 
Jakiego im wpatrzyć niepodobna Pánd 
Bez Niebiefkiey pomocy ; Zdczym nakołdna 
Padfiy nifko, 6 Duchu przenaświęt(ym zacznie 
Hymn zwyczajny ; a Oraz včichnawfy znacznie 


Klekna wfiyfcy,ták długo z žiemie fig niewznofiac, ` 


 Yútešmw vnižonych, coy vfly, profiac 


BOGA fercach , że dni rumom Márfiatkomych 
Tumult żaden, dni cbrzęfł , y kafiel źle zdrowych 
Nicbel tedy fiyfidny, dle jako Čignie 

Co tym więtfie czynielo wfytkim podżiwięnie, 
Ludži [ie bydź widžiáty, liczbę ckoć daleko 
Chocimfka przechedzacych, Až jáko w tym lekko 
Podniozfiy fig s rzeczom twarz pierwfia [ivoje wroci, 
Prymas znowu» do wfytkich mile fig obroči 


Z Se 


SS 


RZE 


—— 
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Tryb y foza Jo „niech fam nawyż(y BOG pobtogoftdwi 


Polskicy E- 
lekcyi 


SW Imię wielkie onego; nú five ich rofprawi 
Wojewodztwa y żięmie, fame vpomniaw/ly 
Wodze y Wojewody, żeby wprzod fe dawfly 
Głofjy wolne; nikogo.znimi niemijali, : 
A coich, Elektorow wfiytkich popifal | ybtoposta. 
Ofobliwe imiona, ktoreby świadjiety | wi oraz, 
Yw Koronnym Achiwie monumentem bety 
Aktu tego nawicki. Rozfypia [ie tedy 
Kupy one niezmierne, Jako mrowki kiedy 
Szcżupłe [toje pržed żima fj iżuja flodotys 
Albo z vla wielkiezo pracowite pficzoły, “ 


- Ná läto fie wyroja, Oyczyzny fiukajac 


Władysław 

Krol,obrany 

confenfi'onans 
Km, 


Prymas go 
"po wizy- 


tkich dekla- Dłuży Rontrowerye,y w/y/cy odprawia 


ruje 


Sobie nowey, d y tamy fam polatajac 

Szaferdmi brzmiacymi. Tak fig tam miefsáli, 

Y dż jedni na (yje drugich potracali, 

Każdy fig do namiotu Wojewody fwego 

Vbiegajac : zdźie jako z Apollinowego 

Grom Trypodu, y ludzkiey umyślnej rojpufty, 

V fy [cy jednofta zynymi mianowali vjty PR 
Sednegó WrapysLawasy ktoby w/pomionał Krolow SI 


* Kogo nádeň infego, á ndwet ý żionał tożytnych 


Nieobrał fig: Co jdko Niebiefka vehfálá, Pelakich, 
Tak niemniey prezencya blifka jegogrzatd 

Sercd nafie y boki. Jednak żeby fláto 

Dyfć fig zwyczajowi, ywftytkim doftato 

Obierać go: Od Panow» do oflátniey drobney 
Szlácheckiey Condycyi, każdy fwoy ofobny 

Dat mu katkut: Z czym nazad onafi wfytka kupa 
Rozfuwjy fię ná grona,do Arcybifkupa 
* Wodzow fwych odprowadźi,: Ktory fłyflac otep 
Wdźięczney zgodžie, nowego ducha y ochoty 

Pełen zewnatrz : jako już owe niezabawia 


Z gtofdmi fic fwoimi, On fam konkluduje. 
Gdžie,jákoby nieukięm bedac deklaruje, . 

Y języka memajac w fwojey wtafny mocy» 

Z czym kiedyś [sforcowali (ami fię prorocy» 
W LapystawA Czwartego Szwecji fierokiep 
Krolá wrodzonego, a Nocy. głębókiey, 

Po niedofite Narody,y dźicze Z awoifkie 
Card zwołanego, na Krolenflivo Polfkie 


OW Paes» IM 
Elektem bydź obranym. Co Jámego belo . 
Niepodobnainaczy Namwyżjiego dźieło, 
Ze wtey zgraji narodow y ludzi rożnośći 


ża 
Jłynat, 
Y flawa (wa Golumny Alcydowe minate ` 
„ Patrzeł ná [wych zelżywe nieprzyjačiot tely, 
Srogi im y firáfiliwy, jako fwoim miely 
Ttafkawy, dwjytkim napetnimfšy dobrym 
Te Oyczyznę. porownał z Boleflawem Chobrym 
Džieľy nieśmiertelnymi, pomknaw/y gdzie daliey 
Od fluvow nd Baltbyku, y Pomorfkiey Sali 
Granic jey yterminow : jáko z drugiey firony 
Esempi Nawfcbod, ybrykdjace puscit [lrách Tryony, 4 
Krolow Sta Dofledt trzech Kagimerzow y[prawiediiwosdiay ; 
ová Y podžiš dzień widomych ćzynow ich mielkosčiss 
"| Zmyćięfiwy Boleftawow, po czárne gdźieś brody 
Rujkie vjeňdžajatych fwywolue narody, 
Dobročia W ŁADYSLAWOW, ile žávlivosčia 
Jagieta Religicy, drugiego džielnosčia 
Y wojennaochota(ách) niezemflezonego 
Jeficze dotad. Olbrachta niedofłapionego 
Wyfokim dnimufigm,y Alexdudrowey 
59 V poftronnych Monárchov powagi Dziadowey, 
Niech Zygmunta pierw/ięgo cerę fidrożytna 
Wickow złotych przywróci. y prawa zakwitna 
Augufiowe zá niego, Stefana fortuna, 
Nadewjiytko dopiero zámknionego truna 
Oyca w fobie wyraźi, jako w pobożnośći i 
Ták przy wfytkich Krolenfkich cnot dofkondtosci 
Vnmyjte niepożytym w żadnym trudnym rdżie, 
Gdźie jóko (ię w prawdźiwym przeyźrzaw(y obrážie, 
„„ Będźie wmiał ich rzadzić, y lat także (yty, 
*% Kiedy pozna naturze odda dług závity, 
Podobnego po fobie Krola im zofłdwi | 
Tak Knot Kyolow nawyżfy go pobtogofławi, 
Ce 
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Applavľu ná Tak Nichdmurvehyli, Czego gdy dapowie 
ta wfzytkich ae, rolek ice A : : 
pelnym owym wejela pierwfy fig ozomie Krol zach 
Vivat vivat, Marfiatek: ázáraz wte tropy, rzał, 
Sakogdy wiatr obali put Thrdckicy Rodopy 
Gory infle zabucza nieznosnym rumoręm 
Vfiom ludzkim, co żywo, jako może (porem 
yzdliał nie Krzyczy głofem,z nagłębfiych piersi dobywájac, 
awy Y Vivat vivat. Send to bafto już czekájac 
" Działamielkiemurowe ze[wych fig porufa 
Wywiedźionych batterji, yowe zástufia 
Applauzy pofpolite. lož inne widoki ck k 
Pod noc čigmna naftana wijac pod obłoki ` TUEA 
Ognifte Colubryni, y (plecione węże ma, 
Zdrliwymi ogony, poki niezaprzęże 
Dźień [wycb koni, y odtad rozbiwfiy te cignie, 
W jdjnicyfie [ie vbierze Słońca ypromięnie. 
Kro pray- PPM niedžiele w zgray w/ytkiey owcy 
Gęga Nového Jako doprowadzony Krol obrany nowy 
14 DoKočiolá, przy tedy naświętficy ofierze, 
Do podiney od flanow przyfięgi fig bierze, 
Gdzie pierwey vpomnidny , že z rak tę Koronę 
Katbolickich odbiera , świętobliwie ong 
Kleczac nifko wykona. Odddny mu potym 
laftrument Elekcyi, Toż jdko już otym 
Mar fiat kowie ogtofa. Prymas fam wylewa 
Dźięki zato do Nieba, y pierwfiy zajpiewa 
„Ambrozyifkie Peana, dw jego ton zdraz 
Wfiytkich wysforowane, y wylane náraz 
Głosy fig odezwdły,kończac to (piewdnie 
Poki w tym nienaftapi znowu z dżiał firzelánie, 
Do tey jednak zupetney fłoneczney ozdoby 
Pogrzebo- eficze zoftawajace wadziły žaloby 
wyż Y dofłoyne zewtoki Ciał Krolemfkich obu, 
Dotad niewprowadzone do D&iddow [vych grobu, 
Ktorym záko žyczetá z foba żyć Lucyna, 
Tak ich nierozerwała z foba Libityna 
Y posmiercis Więc eby powinne im wzniecić 
Inferye.y prętka nowego oświecić 
Pánd Koronacja, fwidita te zgajśone 
Dni Lutego w Krakowie piermfle naznaczone 
Feffom onym. Tym czafem, jáko nic ná Świecie, 
W fwojey mierze, y zmykłe ludzkięgo/fię plečie 


Alterni 


Alterni” 


Krol zacho» 


rzał, 


Zdrowfzy 

jednák ku 

Krakowu fie 
ma, 


yrPunkr Wy 
Alternata żywota, kogo ta czekala | 
Vroczyfłość koronna, goraca porwal a 
Nagle febra.y zátym ktora tylko flatd 
Ojczyzna już nádžieja, čigszko nia zachwidid, 
O ktorym Machaonom wtákiey pilncy dobie 
Ktore jpdśćy Wenerzę nieżyczeta fobie? 
Z niebiefkimi Dyktamy, żeby go co pręcy 
Zleczyć mogła? Nigdy ták prozba [wa goręcy 
Bogow fatygowata,y wzdychdła cic ży” 
Fiko tedy, Sey tym ná koniec zmycięży 
Ich ferworem, piermfe muvuprosimfy zdrowie: , 
Zaczym 6 ponicchanym pod ten czas Krákomie 
Myśli pilno, y pierwej z Ciáty Krolen fkimi 
Wyprawiw(y przed foba, pojpiefly zá nimi: 
Prętko y fam : Drogi złe,y fiárgi prackkte 
Tedy bety, czym zdażyć čieždry te święte 
Ledwie mogły ndtermin Aktu zamierzony, 
Gdźie gotowe czekáty ze wfiytkicy Korony 
Pompy już y obrzędy ku tęmu midoku 
Spor zadzone. A tylko w ośmdźiefiatym kroku 
Od Midftá juž fdmego flánie ná Pradniku, 
Aż w tych Kawalleryiach y rożnym frym fyku, 
Z ježdžája fie doniego owes wfipthic zgraje 
Co bely pod War jawa : Jakogdy naftaje 


- Żniwo nowe , d przykro Zefirus powicje» 


Gdlie Wiei- 
dia 3, Febr. 


Nak/itałt morfkich batwanow pole ię zachwieje 
Zložem niepomierzonym. Rownie głow tam bedo 
Tyle ludzkich; Czym błonie ono fig okreto 
Jakoby obtokámi. A wprzod pdki fmymi 
Mieyjkie [ity kompanie pod rozwinionymi 
Wzgore orty, przebrdńjić z pofpolitych gminow, 
A coz Patrycyuflow , y Radźieckicb Synow 
Znákomit [le na koniech. Zá nimi piechoty 
Porzadne ty [eregi z zwyczajnej ochoty 

W bębny jwe pogrzmiiwajac, Šnadž dzieśięć tyfigcy 


šo Bydź jey mito, dfamey oprocz co panięcej, 


Comitatus 
Jego» 


Toż Krolewfkie gwdrdye gefio konczatymi 

Zafłonione pikdmi, dzaraz zátymi 

Ozdobne Kawalkaty, ze flug różno Panfkich 

Y Źołnierzow przebrane. Jakie z Oceanfkich 

Tumultow wypięnione, znajduja fig rožnych 

Farb fkorupy po brzegách, zabawa podružných 
Čcij 


Ludźi 
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y prowadza- 
cych splédor, 


Ludźi oczt, Rownie či, kogo jakie fwoje 
Vuosiely butory, rożne cudze flroje 


, Wyrażaliycery, Mimo Hufarzezyzny, 


Ktore nigdy nielżely piękney tey oyczyzny s 
Bo ktonad kopijnikandafsego fiumnicyfiy ? 


| Kto w Chetinach y źwierzęcychfkorach ogrotmnieyfiy ? 
| Ale jáko Pogdnin na fivoy fic ufiroić 

4 Wielki omięBajeran, y kfśtalty przykroić 

A W/iedzg mom Dyárbeka,y konnym ozdobom, 


(Gdyżjeficze nieprzyjtato [ámym fig ofobom 


Świećić Swierzchu,) Hordyniec na koniu ułożyć; 


Skrzydła [fwe Anddolcżyk, y ACZ 


Pers wžiať dżydę, Rumelec przypajać do broni, 


Zwartych žártko Arabin zażyć w mieyfcu koni 


Arzerumczyk ubrać ich od fozy gdźieś flarey 
W Kozulbáfkie dywdyki, jdnczyki, czołddry, 
Spáhij na [ie wždžiač late, jdkie Junak kraje ` 
Dzis Bofnenfki, kontufie, Suki, y czubaje, 

T inne niefkończone w[chodowe vbiory, 

Nie miękkiego „nic igta w Genuenfkie wzory 
Majac w nich vfšytego, Co tylko fig zefito 


Wychowdacom Marfomym, á z tysiac ich praefito 


Koni namniey. Dopiero możnieyfie Panięta, 


Senatóv [cy Synowie y przednie Xiażęta 


Nieśli czoło w tey twarzy, y wfytkicy ozdobie : 
Wiśniowiecki, Zaftawfki. Lubo to w żałobie 
Cerze akkomodujac, czernia fig po wierzchu 
Pofpolitey ad jednak jako w nocnym zmierzchu 
Z twardo vpalonego od fłońca obłoku 

Na pordnna pogodę; niedośligłe oku 
Pierzchája btyfkdwice: Tak z podich fię fiaty 
Dobywały promięnie fortuny bogatey 

Y ztotd ukrytego, komie Zuty złoto 

„Złotęm rzędy palály, nawet fámo błoto 

Od podkow oświecone y manelli złotych 

Katem drogim bryzgało. Ndoftatku po tých 
Sami Senatorowie, y wielcy Koronni 
Vrzędnicy, Poftowie znaczniey[y pofironni 
Krew Krolewfka, Legaci zjedney jeden firony 
Apoflolfki, d zdrugiey, w teytu wrodzony 
Oyczyznie Arcybifkup, Miedzy fam ktorymi 
Krol nád wfytkicb, jako gdy miedzy drobnieyftymi 


Cera M 
ska y rat 
pofpolit 
wfzytkić 


P ogrzel 
Ciał Kro 
skich 4, 
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Zdafię swidtly Oryon, pod fame obłoki, 
Niofac głowę prześwictna y wzrofł (way wyfoki. 
W takiey affyflencyi ku Miaflu niejporo 
Ges Mier Z drym fig pomykájac, Tvorzejánlkie fhor 
polpolia Dotknie bramy, nd Salmęyradość ztań nowa, 
wiiytkich,  Wfytkie coich drmaty Mieyfkie fig ozówa 
Strafliwymi pioruny. A tum Miescie bruki 
Grzmia zrumoru, podnofia tryumfalye luki, 
Prácuja Pijerydes, rozgi jwoje tamiac 
Yzwyciężne oliwy, Miedzy tymi chramiac 
Džiela jęgo odkute z Lipdrenfkicy (tali 
Wuikanus prezentuje, ktore wflytka chwali, 
Mlodž Phebowa. Kamienie fame y pałace 
Mowia Mieyfkie, po śćidnach drogie (woje prace 
Rozbiwfiy, y ozdoby, dgdźieś przez krzyjitały 
Nicdowarte čifkájac kochane pofirzáty 
Płeć wftydliwa, Hey toć fig napatrzyć niemoga, 
Toćby nieśmiertelnościa kupiely godroga, 
Y laty Pili;fkimi, Nawet fwemu fimoku 
Wawel Nicbu grožacy infšego obroku 
Niedał tedy, głowę fam pod čiefskimi więńcy 
Niorac Elefantowa. Jako gdy Mtodžieňcy 
Do jedynej v Oycaprzyjeżdżaja Cory 
"W firoyne światy , kwitnie Dom y naiknione gory 
Rozmávyny świeżymi, po wfytkim woniga 4 
Dworze wielkim, Ond w tym niezwykła nádžieja 
Wpufiona od Wenery znowey drży ochoty, 
Czujac vderzájace w miękkie Serce młoty 
Mietosdi [pot , y wfłydu. Podobne wefele, 
A zdenicyjia dáleko tožniče wściele 
Swemu tedy Gosciowi tá oblubienicá 
Krolom Pani, y zámfie od wieku Stolica 
Po Kráku fłdrożytnym narodowi temu. 
Gdśie fie czyfłych jey pragov juž tykdjacemu 
Dźiata znowu frafiliwie ze wfytkich twierdz runa 
Y jáko z Wulkanowych ognie [ie wyfuna i 
Kužnic grzmiacych, poki Noc wfarey fig oponczy 
Z żiemie weiaw/y, pamictney Sceny tey niefkończy, 
AP Aż infa wnet naflapi , fkorodzień pogrzebu 
Ciał Kroley W Zmidžie rany, ktorego naležato Niebu 
skich 4,Feb, Odmignic to Theatrum, ymiajło palmowych 
Po nim, rozponarzucać gorzkich kuprejjowych. 
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Zdczym wrożne daleko applauzy y tony, 
Żatobliwe zdwyjapo Kosčiotách dzwony 
Ewmeny popowietrzu nocne fig zmieša ja, 
Zaptákane Prefiki warkocze tdrgaja 
+ Zętow źle zdrowych, Hey co ták nágruučie fayn floji 
| defliże y Majefłat paść fic [am boji? 
Y co [wym vrodzeniem Nieba dofięgaja 
Rownym lofem zdrugięmi Krove vmieraja? 
A zdtymi nic więcy tak flumnymi koty 
Oprocz teten, y plone kurza fię popioły, 
Vprzedzały w tey pompie Czernicy pojpolity 
ważę Pochmurzone obioki, z oczie deficz obfity 
wdkw Lejac nieutrzymanych. O-ktore [pizarnie 
piocefii, Znowu fię im otworza? y kto tdk ogdrnie 
Sieročtivá ich,y nędze ? Rożnepo nich fekty 
Y mieyfkie Companie; podobne affekty 
Budzac w fobie. A zirazw ich nafiapi tropy 
Zbor Minerwia, Cwiczęnie pigkney Kalhopy, 
Y Kapłani Phebowi,nie już zwykle bobkt, 
Ale Amdrantowe niofac w/iy(cy faophi 
Domu Erykowego ozdoby džiedžiczne: AA 
Przy Sceptrach opuficzonych. Szly potym rozliczne » ele 
Długim [voim porzadkiem Zakonne Gwardye, : ej 
Na Chory pofpiemujac Syonfkie Nęwije 
Y Nokturny grobowe. Ale nic belo 
Coby ong &dlofaa wiecy twarz Sarzelo, 
Gako Kawallerya złożone grotami 
Na dot niofac kopije, y pod Choragwiami Lubiens] 
Ziemie wfytkie Koronne, ktore Chorazowie eae 
Nieśli fami, a żadne forgi im na głowie skup. 
Ani Chetmy čiežaty z ozdob pożdzierane 
Swych zwyczaynych. Toż inne znacznieyfie przebráne 
Duchowienflwo świdtowe Religiy obojey, 
Każda prerogatywy przefirzegdjac fwojey 
„A wprzod Grecy Vnici,Czerney, Humeniowie 
Protopopi Władycy Archimdndrytowie, 
Zefvym Metropolita: Toż Raymcy Pralači 
Kanonicy, Proboficze wictffy, Infulact, 
Sujfragani, Opači, Kancierze, Bifkupi 
Nuncyuf ,ynawyż/y dway Arcybifkupi 
W Kapách rožno Satobnych przed (dm,mi Ciaty 
Pochadzali. Około fig ich rozlegaty 


PompaAktu 


Punkt IV 
Lámenty pofpolite, z niefkończonym krzykięm . 
Ptei obojey, Jakoby Rzym nád Germanikięm 
Swoim zdweł, y rufat Acheron fie oraz. 
Konie fame žatofnie poryzájac co raz, 
W tych čigždrách , grube łzy zoczn upuficzaty, 
O nie jako z pułnocnych gdy fie powracaty 
„Albo wfebodnich pobojfk. Dopiero za tymi 
Pociecha Sdrmacyi (polem zrodzonymi, 
Oczy one, ktorymi vwefela Zięmię, 
A zadne ich [przyfiegtey niefortuny brzemię 
Nigdy nierofkwilito, z obľoku przeciera, 
Y jakogdy nd wiofnę fłońce rofposciera 
Swe promignies po gorách śnieg ozdobny táje, 
W moc fig przyrodzonęmu dffektowi daje: 
Pomaga mu tej cery,około go toczac 
Senat w(jiek > Jako deficz ná Meroij moczac 
Vpalona Scyęnę kroplami gefiymi 


> Odwilża jey kamtgnie, tak [paddjacymi 


Depozyt ich 

WKrolew- 

skim Mauzo 
lium, 


Lubienski 

Peroruje,Pľo 

cki tedy Bi- 
skup, 


Jegotzami,ndtwarafie fumnienia fic grzeja, 
Y onego litujac, rowno z nim topnicja. 
> WA ta perpen PACH sú jé 
ak kofitowne pokłady, w Capelli złożone 
Domu dego gd fra żywa 
Oltarze zawonięja, przepachna oliwa 
Ognie święte > y jáko w Paffie Cytheraynem 
W fptonaturybularze mirrba y burztýncm 
Dugi doftoynych ratujac, A miedzy innymi 
Votdmi y dffekty ku nim wylanymi 
Lubieňfki kredencovať, przewybornaowa 
Stodkosci Nefłorowey zdobiac je przemowa, 
Gdźie jdko ferc do żalu wemflytkich pobudži 
NÁ nędzę pofpolita rodzacych fie ludźi 
Skárzac cięfsko, Sey dom, y krew, y fortuná 
Nic vsmierči, procz oku niedoscigta tuná 
Wieczorney błyfkawice, „Albo ktore pidny 
Po brzegach fwych Ocean firoij rozigrany» 
A pod Syryufiowe wakujace święta 


|120. Zbierája je 7 pulla [iymo chlopiçta x 


Zdably lekkimi. Tak ktorych niema w fwojey mocy 


Wiek zuchfaty, ani im czarne wadza nocy, 
Pozofłate ozdoby, y Krolemfkie cnoty 
Y zwycięfiway flawy, ždžieš tám 6 Booty 
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Puluocue otracone, y Eotj w/obodnie, 
Víly nad miod fłodBymi pradykujac godnie, 
Atak dyjponowiinym ku Niebiefkiey chwale 
Ofldteczne wypowie Salveimy Vale, . 
Až dźień Coronacyi, ktory te žatoby 
WEJ Do kuňcá, y pofępy, do tey jejścze doby | 
Februar. 6. Grubo fic wiefiajace nád Niebem Oyczyftym, 
Rozbił kiedyż. Jako gdy z obtokictm fie dždžyjiým 
Ztote fłońce pafaje:y raz fiez pod duzey 
Jáľno Vmbry wybije, raz znówu pomrusy 
Y rzewliwietypł acze, Nákouieť vofpofirze 
Boki świetne sy z tej mgły zupełnie fie otrze, 
Ktorym czafem paflerze co fig rozno beli 
Pod tę chwilę w chachmeci, y jamy pokreli 
Lebrawfly fic. na wdzięcznym cieple ofychajas 
Toż w muitanki y trzóiny Sobie fwe záorája. 
"proceder Tedy fkoro po mfšytkicý rozfwieći fie žiemi 
aj Požádna ta pągodń.: Prymas z przednieyfięmi 
S Bifkupy y Opáty wvroezyfte roje 
Oždob Pontyfikalnych zubierani firoje 
Przychodza do Pałacu, z nieživykla ochota, 
Gdzie wpłafcz y dalmatyke vbranego złota, Tandem k 
„Albęy rękawice y'obaftowana, Eru 
Drogo obuw, z obiema Marfiatki zállana, 
Zkad go Ułągojławiona pokvopinfly woda 
Do wielkiego zardzem Kościoła powioda, 
'Gztercy zwtaficza co wyżfly wprzod Wojewodowies 
Ktorzy tych tu klejnotow wieczni [a flróžomie 
Niofa Sceptrum, jabľko, Miecz, y ficzero Koronę 
Dyamenty błyficzaca. Jeśli tu wfpomionę 
Patrzac okiem ferdecznym, czemu BOG niezrobił 
Bez fbęgo nic Secretu. Tak Niebo ozdobił 
Stoncem żeby świeliło,tak žiemie niczmicrna, 
Zeby odpowiadała nagroda [iva wierna 
Ludfkicy pracy, tak ogień, y Morfkie kryftały, 
Zeby nam dągadzały, dmoc [ivojey chwaty 
Vkret w tym niefkończona, Takimżey końcem 
Cheiat mieć Krole, žeby tu z jafaym rowno Stoncem 
SR S wiecac Sigmit, jemu procz [ámemu fluželi, Yašiad 
jemnice ża- A ludziom poruczonym pożyteczni beli miey(ce 
dna. A co ich pomazanie? jedno że im trzeba 
Wjśytkie naprzod zdczynaćjbrawy woje z Nieddą 


A 


I 


PuNkr IV, 
Bez ktorego powodu żadna sieta [woja 
Ná tym fig pámitncúčie flifkim niezoftoja 
Co? klerycka Vrzędow tár doftoynych fhd 
Jedno žeby ztad zndli czterech częśći swidta 
Krolá nád fig wigtfiegoy pojpołu z Páňfka 
Nieśli oraz na fobie powagę Kaptanfka, 
Co Miecz gotyy Sceptrum ? procz, żeby ftráfieli 
Złych kárdniem, ddobrych tafka [iva flezyčieli 
Nie jáko ie Tyrdni unojiac frywolna gf 
Potencya, ale ich rozga ta powolna 
Mile rzadźić, y trzymać ndwodzy vmieli. 
Cond koniec Korond ? tylko żeby mieli 
Ztad pobudkę; sake jey,nawyżjia ozdoba 
Tak świećić fmym przykładem y famymi [oba 
Owo Ceremoniey tey tak wielkie dźłeło» 
Kúžde niemal ofobnym Sakrámentem beto, 
Tož przyfedjy przed Ołtarz gdžit oweto złoża 
Sprzęty drogie, Ofobe Arcybifkep Boża 
Ná jig wżiawjiy, gdy y tu oddancy przyfięgi 
W|(pomni mu kondycje; z kofitowney fig Xięgi 
Modlac nad nim, żeby to fkutkiem zyscit famem 
J Seat Co vfły ofidrowat, pomaže balfimeim 
Krol Y Głowę mu vuisona,y oftry do boku 
Miecz przypafše: Dopiero jakoby w obłoku 
Niebiefkim ochyniony> Y poflaé na fobie 
Miat nie ludzka, fkronie w tym cbtapimfly obie 
Droga włoży Koronę, w prawa rękę praytym | 
Poda fcej trum, dw lewa zjabtkiem złotolitym 
Wjytkig Swidt S armacyi, W ktorym tak ubierze 


Przy naświętfley niewznofiac z žigmie fig ofierze, 


) 
{2 


Chleb y wino podawał Ofidrujacemu: 

Aie tegoż obroku y fobie famęnu 

Ráno pred tym vdzielit, Tákoby wtey drodze 

Obeymujac Narodow tak ferokich wodze» 

Wyżey gdźieś nád Pegazy: y Bellerofony: 

Przez náprzykrfie Rodopy» ofive Peliony - 

Dopinac fig koniecznie fdmcgo miat Nicbd, 

Wžial pošielek z tego to zbawiennego chicbá. 

Zašiadt AS ná koniec, ktory bet po právej wtym fironie 

miejicefwo Kofitomnie podniesiony, vfigdžie na Thronie. . 
= Gdžie już Jurisdykcya wielka [wa funduje 


i 


Tmieczęm poświęconym kilku ich pafuje 
Dd 


— 


A + 


Przyfięgi 

Miefzczan 

slucha 7. Fe 
bruasij. 


Ich przy tey 
Ceremoni- 
“ey magnifi- 
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Zaftužonych Rycerzom, przy rozlicznobramiacey 
Natrzy Chory Muzyce, y Bellonie gramiacey 
Owwže tryumfalnybymn, Ze doprowadzony 
Do Pałacu, gdzie Obia d,wielkim {porzadzony 
Doflatkiem dla Senatu y Poftow znáczniey lých, 
Drogie kurzet potrawy; dfwycb dorodni eyfiyeb 
Dobel Bachus Tokajow z Leflrzgońfkicb dzbanow 
Z applauzy wefotymi pofpolitych fłanow 
Poki dzień (prócowdny czyny tak wielkiemi 
Niezapadł w Hejperyi zwożnikdmi fwemi. 

„Až jako z Oceanu ochynat Sig znowu, 
Zeby fic tey pociechy wfiytkigmu Krakowu 
Pożadancy doftálo, Krol zjeżdża ná Rynek 
Stucháč Mieficzan przyjiegi. Tuco zd vezynck 
Midjia bet tak zacnego, y mylany w fytek 
Ná niezmierne ochoty dž rozrzutn y zbytek, 
Muzo poruji pier si fwych, gdy jáko fieroki 
Ambit jego vftáne bruki y rynfitoki 
Czerwięnialy fdrlatem, Tryumfálne brony 
Nardy, y pachniacymi Bezero fikordyony 
Natkwione zakwitaly , ápo ich podwojach 
Ogromne Viktorye w Tureckich závojách 
Wicfiajac ie trabiły, z tymi zas zuchfále 
Pacholęta Marfowe w furęmki fve mate 
Certowaly dumajac, Z jakim Ofman żalem 
Zježdžať z pola, ycotu zokutym M ofkalem 
Zdigrafikę fortund pod Wárfiáwa miátá, 
Kiedy czofgającego,z Bracia [va widźidła 
Przed Najlym Majefldtęm : A tám obrdnemu 
Klęczac twardo na žiemi Elektowi fwemu 
Czołem bit Septemtryon. Szedéiwa vrodg, 
Y fronem przykurzona opuśćiw(iy brodę 
Až popas fam daleko kamienucy Abnoby. 
Ale nád wfytkie inne kunfíty y ozdoby 
Thron bet dopodžimieniá nd drogo obitym 
Podnicsiony Tbeatrze : gdźie w [vym zndmicnítym 
Senat poczčie, ták jako wezorá fiedzacemu 
Swiętobliwie prayfiggat, jáko wiáry jemu 
Dotrzymać miał ná wieki, z porzuceniem kluczy 
Swych flotecznych. Na co zdžiať murow ych.zdbuczy 
Znowuż rumor, d oraz ktore fic zgodźiły 
Dawno fercá we wfytkich, jednoftaynie biły 


A potd- 
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Z potdjęmney ochoty. Feficze tych przybeło 
Feflow wielkich, kiedyco nowina tu beło 
W Polfcze rzadka y déiwem pułnocnęmu świdtu, 
Kardyndifki Kápeluji Krolenfkięmu Brata, 
Olbrychtowi przyniešiom, W ktorym vpominku 
Y ozdobie wyfokicy, po wfiytkim fierynku 
Krakowfkim prezentował, Tókże gdym dzień druge 
Koniecpolfki zd wielkie wojenne zafługi 
Y zwycięfiwd wichodewe, ná Krdkowfkie [ivoje 
VWieždžat Páńjlwo; Wylały żyzne tedy zdroje 
Tanitecznych Cdballinow ná dom y yczyfiy 
Gego Sieradź,i ztuny fłońce przeźroczyficy 
Od rzędow odrážoney: y ćiężarow złotych 
Safniey trzykroć świeciło. Toż dopiero po tych 
Whytkich vroczyftoscidch , pompach, y widokdeh 
Kawallerfkich turniejach, y gdźieś po obłokach 
Rožno ogniách rozlanych, Już ktore ud pieczy 
Pierw/iey bety, jac fięfpraw Pofpolitey rzeczy 
Prayfito kiedyż. A naprzod winfujace Pofly > 
Ktorych rožno odlegte Nieba tu przyniofty 
Aż z fámey Hifipániey odprawic, y wzdjęm 
Krolow innych przed foba, chwalelnym zwyczdjęm 
Pofidć fwoicb, z ofidra przyjaźmi fey nowej» 
YConjunkcyi Koronnych, Ale wprzod dogtowy 
Rzymfkicy świętey Stolice, fmoje jey oddajac ` 
Pofłujieńfiwo. j oncy jedney fig ktániájac. 

A jedndkkogo belo vpátzyť w tey dobie 
Ktoryby tdk wielkiego Krola nioft ud fobie, 
Y w nim mowił, rzucone po obudivu oczy 
Wielkich Jzbách, Niebet nikt rownie y ochoczy 
Y godnicyfy zndleźion, co do „Auzonskiego 
Candoru y wymowy, nád Offolinfkiego 
Dif Kanclerza, O ktorcy jęgo tak wyfokiey 
Y przeważney Vftudze , pufy we mnie boki 
Moy Apollo, że wyłać cokolwiek tu mu/ę» 
Rzecz potomniey pámieči nie niegodna tuje. 

Pierivey Mea wielkiego godność y przymioty» 
Czym mimo Vrodzęnie, yom, y klijnoty 
Teczyúfkie fiórożytne, jako w tej ozdobie 
Swojey świetny, fdmemu powinięn fobie 
Jeficze wpierzunieprawie pory [wey dorofłęm 
Gdy pod woynę Chocimfka wyprawiony Pofiem 

Dij 


Y wtę drogę 
Comitatu 
delekt. 
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Do wielkiey Brytannicy, Jakim fig tam flawit 
Y co w tey Lęgacji Panu fwemu (prawił 
Świadfieży známienite pomocy przyfłane 
„Acz niew fivoy czas, d jednak affekty dozndne 
Wiele ku nam wažety tamtego narodu, 
Zá jego perfivazya. Tojeśli zá młodu 
Coż w doźrzał(ym ? kiedy już do (praw przyfiępował Wjazd 
Pofpolitych, wjakie fig firduki intymowat w Rzymski 
Y fawory do Pánd, dworfkie depcac progi» SPA 
Jednak nigdy fłateczney nicunioz fy nogi 
Po tamtych dlabaftrach, dať widźieć to znacznie, 
Te edy od tey vivagi naprzednieyfiey zacznie 
Zeby Pana tákiego Majeftat.y dzieła, 
Y zwyćięfiwa y fławę, ktora ogtofictd 
Powfytkich fie Narodach, jako w fwcy ofobie 
Prezentował Rzymowi, tákiž przybrał fobie 
Y podobny Comitat; wzrofłęm y Froda 
Rownych wflytkich s Nie ktora tárači alamoda 
Ludzie zfoba certuja od iąły niewieśćiey |. 
Y rak miękkich s ale tak, jako (wych niepieśći 
Wychowancow Bellond yy firoy tey Ojczyzny» 
Nie według już modelu fldrey Huffarficzyzny, 3 a 
Niesie świeży wfchodowy. Zeby ta nowoscia wj: 
Oczy zdraz porwane z więtfla ich žadosčia 
Y dźiwęm vpdtrujac ná nich opadały, 
Y z tad Krola,y narod w/ytek poznawał. 
Więc fkoro fig ku źięmi Autbumnus pochyli 
Cig [iki jabtki, dowi zjechać fie zdażyli 
Ktorzy znim zaciagnicni w droge tę pamiętna 
Z Warflawy fie wyprdwi. Miał ktoras niechętna 
Wzgorę fobie Pleijadę , że przez czas niemaly 


„Zadźdżyw/y fie, brzytkimi napluficzeta káty 


Aufiryackie wyboje. vŠtyrnilkie deb, 

Coż przepaśći Alpine ? Czym go zdbawieły 
Tamte drogi, że lubo przezdźięki fie [piefsel, 
Fednak zogladdnego nie wprzod fig wciefiet 
Blifko Rzymu, aż ze fwey opadnie odžiežy 

Jesień wfytka. Gdźie záraz przećiw mu wybiežy 
Zarája konnychy Karoc Kardynatow rożnych 
Z Torrefem protektoręm, Lecz żeby podrożnych 
Vlžeť fobie niewczafow, yprocbzatym zronits 


Do Juliufiowego Patacu fic fktonit 


Puwkr IV, 
Miafid niedojeżdźajac „y tám przez dni mało 
Gwoli rekollekcyi fpoczac mu fig zdało, 
Więc ktora affekcya pod ten czas bet zjęty 
Lekko zdtym do fiebie Ociec przyfiedł święty, 
Jednakżej od niego, y przez rożne Pany 
Dworu jego, tym czafem bet wizytowany, 
Wjazd Aż też Nowembrowy dzień nadfledt ofidteczny, 
Rzymski,ul Kiedy jafnicy nadztwyczay vderzyt fłoneczny 
tima Novéb, A 
163; W okna promień, wczorayfie rozdijajac Cięnie, 
Ana tak niebywate v fiebie widzęnie 
Rzym gotujac. Fakoby fidrożytne owe 
Wfiawaty mu tryumfy Pompejiujlowe, 
Albo Sifax w okowach, albo Fugurcine 
Spizę drogie, Toż wfiytkiejporzadźiw(y inne 
Do tego apparaty fefiu y widoku, 
> Wjeżdźał Pofet w prześwietnym Ludži fwych obłoku, 
Brama gdźie Flaminicyfka z pulnocy otwiera 
Wielkie Miáfto. Wnet jako, gdy fwe rofpośćiera 
Kramy Luzytánia z Augszpurfkich zebrane 
Zwierzćiadł, ygalanteryi, na te niewidźidne 
W oczu swidtta, Indya wfytka fie zaromádži, 
sery Y dźiecinnie dźiwuje. A wprzod poprowódźi 
porządek, Wozy para przyfławow fidrtatnimi kryte 
Ku żięmi opdnami : Po nich złotem fiyte 
Dawaty znać Topory, że Pofelfkie bety, 
oo A Muty vrodźiwe cięfiko ich ciagnely . 
W trop ich dźieśięć wielbtadow pokojowe niesli 
Sprzęty drogie, O jaki ? fkoro w bramę wesli 
Zgieth bet ludźi, y rumor po dużych podwojach, 
A Perfey Ormięni, w Tureckich zawojach 
Pogarbach im fiedźieli, Trębacze zá nimi 
W teyże barwie, pod świetno forgámi firufimt 
Ciagniony potrębujac Kozdkom czterdźiefia, 
Ktorzy naflepomali. Nicinak fla Peflu 
— Rożmość flynie, ylečie rozwitęgo maku 
15% W Hejperyifkim ogrodźie ; Nie belo rám znaku 
Welny profley , pladáná żadnym % nich [iáty, 
Procz od złota fimego, d prace bogatey | 
Pajakow morwierodych, Ie nadjeżdżdł a SH 
Mlodž gdy dworfka; y Vbior, ym ozdobne Ciak 
Nad wiofnę rofkwitniona, Rumelfkie telije, 
Katanki teletowes zkad trojáki bije 


a O W LaDYSLAWA IV 

Blafk od fiońca, Saydaki kfitattnie opufíczont 

Z łuki Bárbaryifkimi, y ták ułożone 

Nieśli do nich ramiona, jakoby fig z Synęm 

O lepfia vftrzelináť mieli Wenerzynęm. 

Konie także pod nimi wpierzu niemuicy flroynytm 
Ich fig akkomodajac fumom niejpokoynym 
Przepryfkály wefoto, á flarzec ozdobny, 
Cbhoćijlew/ki im wodzem, zdał fig bydź podobny 
Lotnęmu Pegazowi, dzyda Perfka w ręku» 

Y fkrzydta rofloczone od żadnięgo łęku 
Orle go vnošiely , Toż dorodnych koni 

Sześć Tureckich, nie jakich przed fłońcem gdzieś chron 
W Korynčie Peryander, dle vgłefkanych 
, Pięknaręka. Szły w rzedách Jezero okowadnych 

Dyamenty drogimi, rubiny, fimardgi, 

Y jdkie vbaftować umiały czapragi 

Tbrackie dźiewki, y zrobić Siodła Dyarbekd, 

Y Kozatbaj firzemioná. Od nich blafk zdaleka, 
Oczy ludzkie vrażał, dž podkowy brzmiały mego yp 
Same złotęm, ktore fie wmyflnie padały zencya, 
W tup gminowi. Takzeich swietno wpierzęni 
Barwiani powodźili, PerfeyOrmicui s 

Tuż Koniufly zá nimi zgronęm pokojowey 

Mľodži ndwybornicyfiey. w Perfkie ztotogłowy | 

Rowno wffyfcy vbrani, Wfędzenia od złota , 

Y fable y andsdry, d&ywa ochota 

Tyletroy w nich, y młode pataty ozdoby. 

Po tych naflepovaty fame juž ofoby 

Stug Pofelfkich, poisrzeniem jako pozorniejffe. 

Tak vbiory nierowno ná nich kojśtownicy(ie, 

Od Rezdúfkich Soboli y nog przewyboruych 

Rysi Perfkicb. Przed nimi porzadkow nádivorných 

Zelenfki Majordomo, z reimentem złotym 

Tož zńdcznicyjiy z Przyjaciół Komorow/ki potym 

Y trzey Narufiewicy, Minocki z Węzykięm, 

Lanckorońfki y Korniakt, ktorych pięknym fiykięm 

Przeplataly gwardye Papiefkiego Dworu » 

Ale nikt fiumnieyfiego ztych wflytkich bumoru 

Niemiat nad Cicklinfkiego ná fraukownym ktory 

„Anadolfkim ramaku bijac żdrtko zgory 

Lancuch zzłotogrzywego bonczukd ptynacy 

Rozerwał nd ogniwa, Czym [ie dźiwajacy 


Splendor 


= 


PuNkr IV, 
Gmin zdddwił, Sam w długo ftáčie opuficzoney, 
Od kamięni y złota wfiytek oświecony 
Sedżiał tedy. Od niego odwiodfly [ie daliey 
Wjidieczniey(ych poftdwach Lipfki y Konkalli 
Zebrzydowjki, Potocki, oba Firlejowie » 
Tarnowfki, Lubomierfki, Wojewodźicowie 
Wielkich Oycow, WRyfey či záko wrodzenięm 
Tak firoynieyfiym daleko nd koniech fiedzęnięm 
Seficze tych przechodźili. Przed [ámym juž Poflem 
Trzęfac forgi ozdobne po czele wynioftem 
Konid vrodziwego, w fiumney jechat cerze, 
Offolinfki Stryjeczny, Rękę prawa bierze 
Gębicki mu Sekretarz, ktorcy wnet pozwoli 
Torrefowi , a lewa wezmie Fauftopoli 
Amazyifki lnfulat. Miedzy fain ktorými 
Gakodwiema przednimi swidtly Niebiefkimi 
Patajacy Lucyfer poranna wdźięcznośćia 
Splendor fa. Pofet śrzedmi. Kon podnim flrojemy pieknosčia 
mego ypre. Wiiytkim nieporownány, flumne wažel nogi, 
mY" $zczero od Maniery Jubiler fkiey drogi 
Btyficzac y Chryzolitow, Szata baftowana, 
W tufkę złota, ktora mu, tam adžie zapinana, 
Z dydmentow wfchodowyeh petlice okuły;, 
Gzotdar perty,y krwawe rubiny pofuty; 
Owo wfytek, jdko gdy džienney fwey Karoce 
Dofiadfiy w Foniey fłońce fig migoce 
W przežrzoczyftym jeźierze, dlbo w fidrym zmierzchu 
Rozezofany kometa, A jefli po wierzchu 
Coż ? zewnętrzne gracyc,y ozdoba Ciald 
Niewięcy go dalekonad to oświecala ? 
Ono twarz. otworzona? Smiejace fig oczy, 
Czoło jafne, po ktorym kofftowna fię toczy 
Nak/itatt vmbry potudniey, długogdźteś po nifkich 
Pracowićie zbterdna otbnogdch Laryifkicb 
Kitdczapła; że ktorzy wfiytko to wiedžicli 
Wietfia rofkoftddleko z jego famey mili 
Napięksicyfiey vrody: Po bokách y ztelu 
Papiefkicy Compdnicy, yz infiyeh tam fietu 
Przebrdnych Kawallerow , zgraja go zafłoni, 
Nid offatku Karoca, w fest Tureckich koni 
Białym zewnatrz teletęm kofitownie obita, 
po A zwierzchu akfamitęm žieloným pokryta 


"Wita Oyca 
Swiętego 
Becembr.6. 
y poslufzen- 
fiwokrolew 
skie odda- 

wa, 


Taka mows 
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Wjazdten [konczy. Z takowa pompay ozdoba 
gakiey dawno kiedy fig pordchuje z foba 
Rzym niemidžiat,y noga tamtych nigdy progow 
Polfka nieprzeftapilá, do Xiażęcia Bogow 
Niegdy Capitolina, przez Miafto fierokie 
Wjeżdżał Pofet. Až 4džie juž wznofia fig wyfokie 
W atykdnfkie podwoje w tym doprowadzony 
Przedwielkiego Quirynd; trzy nifkie poktony 
Odda, y pofwięcona obuw pocałuje, 
Stodfly nád Ambrozya język wysforuje. 

Drugi raz tu przychodzi przez cig Oyeze święty 
Toy W LADYSLAW y ktory niedawno nadęty 
Pogańfkimi tryumfy v nog ležať twoich, 


Džiš Koronę nd glowie Kroleftw wielkich troich 


Fedug niofac, wfiytkiego Zimnego Tryonu, 
Przez mię nifko vtwegopoktada fig Tbronu, 
Ktory pierwey. nižli nia vkoronovány, 

Swiátá niezmierzonego zwojowat Tyrdny 

Y zwycięfied do Rzymu bez triumfu wjechał, 
Halabirtow, y pompy Krolemfkiey zdniechał, 
Szluby [woje pobožne, y fwięte twe nogi, 

Wažac fobie nddwfytek [przgt Ofmanfki drogi, 
Ktory niechcac w Ofobie fwojey tu bydź znany, 
Przez cig palcęm życzliwym, Miajłu pokazany 
Oczy świdtdw/iytktego nd fig ztad obročiť, 
Ktory kiedy Tyrdnd nocnego vkrocit , 

Z jego kázni bogatey przywilicy tak flary 
Wydart mu Konftdntynow : Jakoby dla wiary 
To twego Kosčiotá nawyżfie fwobody 

Z tdmiymi fię vmyflnie wbijał narody. 

Jego nowa fortuna Tyber twoij zafłynał» 

Gdy co Renu około dalieygdźieś nieplynať, 

On dźiś zá Dniefir y grube Boryftenn brody 
Zdniojł drogim ponikięm žotte jego wody. 

O tym Krolu powiedźieć cobym miat przed Toba 
Oycze biogofławiony, [iforcuje fic z foba, 

Sames bowigm vpatrzeł wielkie w nim godności, 
Nie w pieluchdch, dle juž famey doyžrzalosči 

Y oprocz W LADYSLAWA jednego rozumiał, 
Ktoryby nam pdnować obyczayniey umiał 
Wolnęmu Narodowi, wyfokie five zdanie» 

Pod wfytkiey Sarmacji świeżo zámiefšánie 


Danf 


| Punkt IV 
Danfy 6 nim > Raczy tu, jeśli mię záftoni 
Łafka twoją, do tego rzecz fig moja Jktoni. 
Coć zd swidt y Narody z klęczacym dziś jpołęm 
Przed toba WŁADYSŁAWEM, bija przez mię czołętm 
Przyimiefš mile, co powięm, za Vi rzędu twego 
Y lat złotych, od Syna laty namnieyjiego. 
Cożkolwiek tedy Tryon cięfikim wym przykrywa ` 
Zgory Niebem, zkad źimno nájtráfiluvfe bywa 
Poczawfiy od Karpatbu po flepe zatopy 
ANE O T y ciagnie Jie Europy 
Y odlodowdtego,aż gdžie rana zorzá 
Włof/poje zámdezá, do czdrhego Morza 
Y kofmata Helice wozem [vym rozbadá, | 
W fiytko to Oycze święty do nog twych przypada, 
Bo állo te Narody obrały go wolnie 
Krolem fobie. Albo choć y drugie fmywolnie 
Z dźiedźicznęgo fig wyżuć poddańfiwa pracuja, 
Jedndk z firdcbęm Majeftat jęgo upatruja, 
Albo nawet ujęte wędźidły twardymi 
Znáč go mufa zd Pdná. Ale miedzy tymi 
Micyjce fłujśnie napierwfie Polfka ma Korona, 
Ktora jako powolne Panom frym ramiona 
Z wieku chylistáky twoj poważa Thron razęm 
Żadnym nieprzymufiona gwattęm y żeldzęm, 
Ona to Sarmacja > ktorey niedojięgły- 
Rzymfkie nigdy obozy, lubo Jig owęgty 
Otdrfy Dunajowe, Ona. co poganfkich 
Pełna niegdy zabobon, dais fig Krzesčiánfkich 
Napoim fly. zvvyczájot > Boga jejł jednego 
Niewolnica. Onaconiemajac żadnego 
Jarzma nigdy nafiyisv twych wielowładnych 
Nog ktádžie. Ná koniec ktora dźiwow żadnych 
Jedna Jámá nierodži. Rzymfkie raz obrzędy 
Przyjaw(y świętobliwe, wfiytkie ze fwych błędy 
Wywołała prowincji, y Kicerfkic fektys 
Oprocz wiek zepľowány>J krewne affekty 
Jeśli tow nas Jprówuja, že żaka choroba 
o Zboku gdźie zard&onychcierpigm miedzy foda3 
Prdwd jednak, ktore my zwieku ftanowigmy 
Sami ná fig, dż dotad otym nieznosictny, 
Niechby Fagictowego porujieł kto cignius 
W jakiey karzey jakim oraz obrzydzęnia 

Ee 
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Betatdm Herezya, doczyta fie fobie! 
Ale otoyw przefitey nafiey tey żałobie 
Gdyfimy optakiwali z tad przentefionego 
Do Niebieľkicy Korony Zygmunta Trzeciego, 
Widzialbyś Oycze Swięty, jakofmy vprzyimie 
Stojac przy Religicy na onym tam Syimie 
Pierwey o nię zbracia iva, przeciw [ie twey głowie 
Potężnie armujaca, dniżli o zdrowie 
Brali fig pojpolite, y Pdna nowego 
Tdk pilna Elekcya. Z przyrodzęnia fwego 
Sezdefimy w niey żdrzliwi, żkad jako ważęmy 
Joy Kaplany; gdy piermfie meyfed im dajęmy 
Y domá, y w Senacie , dozorney ich pieczy 
Zdrowia fic powierzajac pojpolitcy keci Zp» 
Ze niew/pomnię nddanych tak mielkich im włości» 
ŠÍ rozrzutney w Kościołach aż ficzodrobliwośći, 
Co świat widźi yprzyzna. Sławę zas Narodu, 
Y wyfokość vmyfłu. ztego choc dowodu 
Znacznieyfiego nad inne, (nádnie kto vważy, 
Gdy ná tey tu wfytkiego Krześcijdńfiwa [lrdžy 
Nigdy niedofjpiamy > y raz z zdwiedźioney 
Niefcbodźięmy flacyi. Ottomakfkie plony 
Wielefmykroć odbili, y flaki ktoręmi 
Tyle vfili okręku niczmierzoney žiemi, 
Tyle gor zafłapionych ciafnośći przebyli, 
Tyle morza, tyle rzek wielkich zwyciężyli, 
Nagość nafia, y gote zafłoniły Ciała, 
Prętkość także Tatarfka, ktora oblečiatá 
Sako jeji Swiat fieroki,żeby dawne tropy 
Swe napad/ly, nie wfytkiey przepddta Europy: 
Jedna procz prowincja nafśd zdtrzymywa; 
Mofkwie, ktora sie fámym tylko co pokrywa 
Krzesťjánfkim imignigm, á nád wflýtkie dzika 
Y furowfla narody, że teraz niebryka 
Dopięlifmy popregow, Wielekroć ja bili 
Polem jdfnym, dndwet w fwoję obročili 
Niedawno prowincją źięmie tey frerokicy 
Część co leppa. W Jtko to [brámuje wyfoki 
Y Rzymfki w nas animufi ; Midftu bowięm temu 
Kiedyś od Przodkow naflych tu vrážonemu, 
Nagradzamy tę winę Sew jego zwyczdje 
Y podobne we wfytkim z oba obyczaje, 


PuNkr IV 
W zdjęm fic przekineli. Ztad pieczoľovdnie 
Zarzliwe ofwobody, ztad praw porownanie, 
Y jednej z nawięt(ymi Xiažety wolnośći, 
Z tad przyktady domowe mefkiey furowośći, 
Miodź mie w cytry, y lutnie dzwoni edžie po bruksy 
Ale z młodu zwyczai zaraz fie dotuku 
Twoyfkomych igražek, W ftroju nic miękkiego 
Nic fetocia, nie igła vmatowancgo. 
Szlackćie niewflyd oyczyfłe uprawiać zdgony, 
Zebyw Miesčie miefikajac zátym do Bellony 
Nikczęmnymi niebeli. Domy w prawdźie nijkie, 
Ale myśli wyfokie, y famego bikie 
Niofa Nieba, Nie twierdzom, nie żaaney dużośći 
Moflu Sublicyifkiego, dle niewinność, 
Swey vfájac. yprawu, A ktoby nas zátym 
Mial zá grube, bárzoby omelit fig na tym; 
Valafkaty tę frogość, jeśli jaka bela, 
Religia y Muzy, ktore odlat.sieta 
Wierzę ztad rugowdne w žimne nafve fironys 
Požegnaty ná wieki (woje Helikony, 
Tak fie przyzwyczaw(y znajtym żyć Narodęm, 
Yw miefikawfiy powoli, že za ich powodęm 
Cożkolwick praw pifdnych y znacznieyfych mamy 
Monumentow Koronnych, wfytkie te czytamy 
Proza Rzymfka, Ani, tym wybornie Językiem 
Mowiac (admi znatury, nieznosicm fig z nikiem 
Przez żakiy tłumacze, z jest flodkiey mowy 
Niemnicy jdko z džielnosči chlubiac fig Aldrfowey. 
Ta tedy Sárimácya, y tdk fildchetnymi 
Ozdobna przymiotami, przed nogámi twymi 
Dźiś šie ciele, Tę fiyje, ná ktora fwywolney 
Reki nikt niezaložet, Ten dnimuf wolny, 
Y procz do panowania wrodzony drugięm 
> Nifko chyli, Przyznawa żeć powinna diugicm 
Nigdy niewypłdconym W LADYSLAWA Jego, 
Bo kiedyś go opuficzał tu z Romulowego | 
W on czds Midfta, żeby z tad prożny nitodchodził, 
Wielkich dwu Meczennikom w ktorych fig vrodžiť 
Dźień doftoyny, Prymuja, y Felicyaná 
Dat mu w świętych popiotach, przez todo Kópłana 
Phebowego niechodzac, dni Sybillinych 
Wrot Prorockichy yże miat mimow/fiytkich inych 

Ee ij 
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Krolem ndfiexeslinfiym bydźy obránym zgodnie, 
Wrożac zaraz. Tedy tak dawffy fig fwobodnie 
Rozdze jego powolney, Przedkow náfšych torgm, 
Zadtwoim W ŁADYSLAWA Polfka ma faworęm 
Polfkę wzájem W LADYSŁAW, A ty miey oboje 
Przydžie, ten czas, odyficxe gdy dźiedźićłwo woje, 
Że rebellizujace Głowie twey Nawyż(y > 
Lwy tu Szwedjkie przywiedźie, Przydźie,gdy uflyfy 
Trzoda zbiegta,zá jego potężnym powodem 
Głos páfterfki, y jednym będzie swiat Narodęm - 
Jedna twoja Owczarnia, Wyfiedi bowięm w pole 
Tento Syn twoy,żeby čie przy drogim twym flole 
Petnym wfytkich rofkofy y on z town fwego 
Dźiczyzn Deliormánfkich náfyčiť głodnego 
Chwały Boga wielkiego, ztad fobie panować 
Z dmierzywfiy, zkad Niebu ma rekuperować 
Y Kosciotom ruiny. Podnieś Oycze święty 
Reke fwoję, ktora d&is tumult ten zdwźiąty 
Krześćijańftwd mflytkiego, y tak frogie woyny 
Moderujefš, a jego tákiey bogoboyney 
Pobtogofław Impreźie, Pobudza fie drugie 
Krzescidiifkie Xiażęta>y tak z [oba dlugie 
Ztożywfty niendniśći,w(yfcy fig tam kina 
Gdźie temu Tyrdnowi grożi już ruina 
Niebo fimo, y kiedyž pomfia prawiedliwa 
Krwie ták sietu przelaney koniecznie ich wzywa: 
W LapysLaw Krol rzecz pewna; jako pańfiwa fivojei 
Y fam z nimi fig kładźie pod nogi dźiś twoje, 
Tak fkoro te zafyna rozwinione zudki 
Poydźie pierwfiy przednimi świadomymi flaki. 
Zkad wwiel _ Sława otym, że dotad przy tdk świętobliwęm >. 
kiey stawie, \Conféffie Purpuratow, zwiętfym niebet dźiwęm 
Tae pst Oraz y attencya pilnieya fluchany 
wroci nazad Zaden Pofet, Jákoby gniew nieublagdny 
medio Fer. Zdal fie miękczyć Pelidow Miodowymi flowy 
Nefłor drugi > y Xiaže Auzoňfkiey wymowy 
Powfiać zgrobu Tulliufs. Y pewnie przed [oba 
Niemiat tdm podobnego, ktoryby ozdoba 
Y dofłatkięm, y robot w/cbodowych rożnościa, 
Nadewjytko powaga, y mowy fłodkośćia 
Przechodżił go, Zaczym tez według traktowany 
Tak fiumnego humoru, y vmitowany 
Synęm zá to jedynym od Oycd Swiętego» 
Pełen flawy powrocit do Tryonu fwego. Aw 


Moskiew 
tka woyn 
A. 1633. 


y drugie 
taz nafig 
Ce po n 
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WLADYSLAWAIV- 
z ) ie : 
Krola Polskiego y Szwedzkiego 
Ponke V. 
Moskiew= egy ; 
eu GROAN A Doma co inflego.y w put jefleze owych 
a AN 2% Applauzow enh sy feflow Syimowych, 
v LĄ € ) Oro grom na pulnocy, J ficzerym Jię pali | 
WATA VÝ Mars plomignigm. Więc ytu Muzo ó možnali 
ESPN Noga bofa doflapic , dni cig nicftra fia 
Te tumulty, chčicy prujlę z Mdniera nafla 
Pieśń [iva zgodźić, nie ktora przy Phebowey lutnicy 
„Ale jaki taratan Marfowi okrutni 
Grzmia dobofie, Żeby, te furye y gniewy, 
| Tzbry chrzęstydrzewa [ie zrażdjace zdrzew) 
Wtym Monárfie wyrażić, Oraz lubo rána, 
Skora jego fortunę y niejpracowana, 
Obrotami żadnymi, gdy jednym zamachem 
Cięszko fig zdmierzyw/y > okoliczny fivachem 
nae Swidt przerdźił, yz jedney klefki Schinowey, 
lo Ktorzy bdrde dopiero podnosili głowy 
ince po niey, Y Gufław,y Amurat, weiawfly fobie midres 
Huk poczuli daleko, Jeśli y mnie wiarę 
Da wiek pozny, że czego pelno w viciech wfledžie, 
Tež y z mego pułpitu dźwięku co przybedžie. 
Acz ztym nieprzyjacielem pod pómiętne one 
Woyny W LabysLawoweE belo vderzone 
Nád Siołęm Dźiwulinym do czdju przymierze 
Lat czternaflu. Jednak on niemogť fic nim fczerze 
Kontentowdć z Jwey firony gd) czynił z niewoli ` 
ee Co rad musial. Dawna go krzywda fwoja boli., 
rea Owey.nieuificzoney Sakrament przysięgi 
| Dawne kordi fumnienie, wdawjty fig w tak Łęgi. 
Zadczym pojżrzeć befpiecznie niemogac wo Niebá, 
Na mfytek fig juž niemftyd belo mu potrzebá 
Rázem puśćić: Ziem przy tym znificzęnie kwitnacych 
Y jeficze nie wzbudzone z popioľov goracyh 
Ff Miafli 


x9 Wravystawa IV. 
<Miafi p Grodow ruiny niemniey go trapiely, 
Czekał jednak pogody, pokiby fig w šiety 
Znowu five niezgromadźił, y zkadjdki flroyny 
Pretext mu fig niepodať do zdezgčia wojny. 
Jakoż fkoro v śmierći Krolewfkiey fig (prawi, 
Y nowym Interregmum, zaraz, fobie flawi 
To przed oczy > sdkoby y przymierze miało 
Spot z nimumrzćć, Tym więcy go animowało ` My2z Tur! 
Drugie expirujace 6-Pruffy z Szwedami, 
Y pod tdka odmianę długie miedzy nami 
Spodźiewdne niezgody; zatym ku tey flronie 
- Niegotowość, y matá pieczá ó obronie. 
‘MichayloFe Micbaylo Fedorowicz, uftapict akiedy 
r Noga Políka z tey Zigmies panował jey tiedy 
ay RAE Ktory.pełen acz y [wey zámžietey otuchy, 
Ale Sebinomymi pobudzony duchy 
Tym byt-wiccy, jakoby przezeń vtracony 
Smolenfk przed tym, od niegoż Mofkwie przywrocony 
Mial bydž znowu. Zatymże, nawyżfiym tej wojny 
On fam Wodzęm, Luboto ręki nigdy zbrojny 
Przyfiagt fie niepodnosic nd nafse narody. 
Cożkolwiek ogárnety lodowdte wody 
Soba ludži, co twarde včifnety paf 
“Tego nate Abnobinesycluche zaftonity láfp 
woynę ap- Pufłyń Hiperboreyfkich,Wiiytkich-tych poruj5e?. 
yen Y200- T gdy jfiez málo co fpráviť fobie tui 
Tylka zgraja, zdwotat ná dal [še fafiddy, 
Zniozfy [woje praktyki z nimi (pot, y rády 
Szwedzkim ile Guflawem, á oraz wfytkiemi 
Ná wieczny náš niepokoy z nim (przyfiężonęmii» ; 
Y ktorzy pochylone miefikája juž kraje 
Ku tamtemu swidtowt, Lappi, Bakkalaje, 
Hiberni, Norwegowie fwoy niepomierzony 
Sieka wiofły Caledon, y mokre zagony 
Po miatkiey rzna Baltbydźie, Duńfkie rozľypané 
Rożno źięmie, y boku čicho przymiejidne 
Do tych obtud Anglie. Nádemfšytko ktory 
Przed infiymi Narody, do tey przyfiedł gory, 
Džis Niderland, że [woja potęga ich mierzy, 
Dáleko vpátrujac, kogo kto vderzy, 
Y obráži fikodliwie , aż 6 fame ledwie 
Opárfšy fre Pirbęny, po Morza obiedwie 


Oyczyftá 
poftrafe, 


liga. 


g 


Pat rya rcl 
ne dy ke 


/ 


Rostia- 


OR Punk? V. 
Roščiagnitney Galliey, wfytkie (praktykował 
Tę narody, zkad ktorych tylko potrzebował 
Inftrumentow, y máchin,y gow y dowcipów » 
Do owych tam kopania podzięmnych Eurypow, 


` Y zdrad wflelkicb zdčiaznať. A betoli mało 


MyzTwki 


Oyczyftá a- 
poftrofe. 


Ni wfiytkicy Herezyi, jefieze fig dofidło 

Y pogdnom tey ligi, żeby z/mym Abazem 
Naflapiw fy ze Víchodu, rozerwać nas razem 
Y miedzy fig podžielič. ó czymlis tak sitá 
Oyczyzno „ich wbąga na fig zákrwáwitá? 

Czylić zákie Lidyifkie plyna rzeki złotem? 

Y ficzero odkowywa čiefikim fwoim totem 

Ze Srebra Encelladus kamięnie y gory? 

Czyli gdźie tám z Mexyku y Indyi ktorejs 
Przenisfty fig perłowe do ciebie macice? 

Y fradrtatnie kadźieli przęda Niemwolnice 

Po warfltdtdch fłoniowych : żeś oko ták chiwe ` 
Na fig ich obročitá? Nic, oprocz Jcześliwe 
Orzac domá zagony, zkad chleb pracowity 
Dźiatkom fwym obmyśliwafi , Podobno ukryty 
Mol ich korči, y jadęm patdja wnętrzności, 
Ze wtdkztotey od wieku optywafs wolności, 
Jedna fdma, y Pania Pánom jezdeśfwoim, | 
Zaczym rownie niemogac w pierzu bujać twoim, 
Zepchnac ztak wyfokiego piętru čie napięli, ` 


16 Ale yta prywata, že ktora zawżięli 


Patrya Tchyit 
*aedy kc ym 


Zlosč ná dom Auflryjackis y jego ruinę 
Pozorna tę vprzędli fobie pajęczynę. 


Tákoby, tak zmiefidne májac doma rzeczy; 

Żadne niedochodžiety woyfka y odfieczy. 

Ztad Cefarzd, O czego obłudna niemarzy, 

Dźisieyfja Polityka? Ale BOG to zdarzy ksh 

Że wtym zewfiad opale, J wfgtkich tych trwogach, 

Staniefi nieporufona ud włafnych [ivych negách. 
Mimo ludźi tdk wiele y śmiertelne śiely. 

Co dotad nierufione na żaden gwatt bety 

Pofprowadzat z Stolice dźidła y drinaty> 

Oraz z niezmierzonymi do nich apparaty 

Kat ogniftych»y więńcow. Snad z murow czerwonych 

Kiedy ich rumowano, flow btogoftdwionych 

Patrydrcha im dodał,y żegnał je z pláczem: 


gakoby juž Prorokiem, y prayfitey trebáczem 
Ffý 


Nálľzá ted y 
Cera 


Sehin pod 
Smolenskić 


Jakogo o- 
blegí? 
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Bet fortuny, že názad wroćić [ie niemiáty 


"Ktore dž zprocejlya prowadźił zá waly 


Popow [ioich,á támže mifko klečzacemu 
Rázem y Sebinowi winflowat famemu. 

Lubo to gotowego nić mdjać Patrona 
W (wym Sieroctwiesy Cięszko pracujac Korona 
Interregném burzliwym otym fig znosiła 
Z nim przez Pojły, że jeśli wczym nieuczyniła 
Dofyé paktom z fwey flrony, [adžič fig gotowa 
Sám bets. Lecz wiatrom p kamięniom fłowd. 
Y owjięm Nieprzyjaciel zaftrach to wžial fobie. 
Tedy Wiofnd 0 ktorey rozwija fie dobie 
Z drogim fwoim towarem fkoro fie porufiy 
Z tdk silnymi záflepy. Jako wletnicy fufy 
Nieba upalonegozawexmic fig (rogi 
W polach pożar, tżym tratwy, y żrofłe otbłogi 
Dobruckie niezmierzone , bez wdtunku wittonas 
Až gdy w tym południowe Aufiry go powiona, ` 
Ku Morzu przyległęmu, o fame fig brzegi 
„Mokre oprze. Rownie ták nawatne zabiegi 
Po wfytkiey Siewierzczyznie Sehinowe bety, | 
Ykrájách okolicznych. Zdraz vflapiety 
Bliżf(e temu gwattowi Miaftdy pofddys 
Bo comu fie oparto? Ażgdźie w/ytkie rády 
Y jego tá impreza jdk do celu bictd, 
Pod Smolenfk fam przyciagnat, Snadź juž namienicta 
Maja otym Erato, co za pofoženie 
Y potęga, y [Amo mieyfcd przyrodzęnie 
Twierdzę tey zndmięnitej, d oraz przyczyny, 
Zkad 6 niç do tdkowcy śmiertelney ruiny 
Prayfito pierwey, y znowu drugi raz tak duży 
Poprožno wytoczony. Czym niebamiac dlužy, 
Fako teraz obležon,y Bełgickiey fozy 
Kfitattem nowym, ofobne zewflad go obozy 
Ná koto opafaty, ledwie mu fdmego 
Pozwolimfly powietrza, pomknie piord mego. 

A w przod gdźie od pułnocy Dniepr zawźżięty płynie» 
Przy jedney fie położeł Sehin fam dolinie 
Generálnym Obozęm, obá zdftapinfly 
Soba brzegi, d duzym zewfad vtwierdźiw/y 
Wałęm goy armata, przećiw zaraz fobie 
Gory majac praylegte, a fikodliwe obie 


Džiemeza 


dyfponuje 
woysko, 


Jziewcza 


3 PUNKT V, 
Džiencza jedne, á druga Skowronkową dalfi, 


» Żeby miał ich po woli, firaż napoufal [5a 


Tam poftawit; błokbauzy pofipawfiy mocne 
Zmierzchu ná nich, A tely jako ták pułnocne 


~ Obwarował, yla(j zdśiekt ich około, 


dyfponuje 
Wojsko, 


f #muryjuž 
bije, 


Stawit Prożoronfkiego z południa ná czoło 

Z częścia woyfka lepfiego > y przebráuffych ludźi 

Od Smolenfkd z tey ftrony, Także y ten wzbudźi, 

Żięmnych kilka belloard, zwtajczá ná czym sita 

Należało przy moście, zdfuwfy Zmiitá 

Dwięma fancy. Wiebod wfytek Cudzożięmcy waigls 

Szárlij, Leffel, y Hubert, ktorzy tdk dopigh 

Blifko murom, [krytymi ponikdmi fwęmt 

Wjytkow famey vfániť potosymfsy Zięmi, 

Że im z gory niemogły džiálá żadne fi kodźić, 

Siedm ich beto blokbauzow , ktorędy przechodzić, 

Z Obozow do obozow , mime fkazowdly 

Krzywym fildkiem reduty. Až gdźić vjlawały, 

Przeprawiwfiy Dniepr znowu,po nafley ztad flronie 

Pokrow/ka od Zachodu, przeciw Carfkicy bronie 

Patrzy profło, nd ktorey fłacya mial Jwoję 

ZTobiafiem Mátyzon grzbiet sey fam we dwoję 

Przyfiodtawßy takimiż błokbauzy mocnymi» 

A parkany okolo nieprzelomionymi | 

One w przod oftrožowat, Jákimiy drugie 

Wfytkie bely obozy, poki tylko długie 

Zdwdrte obronámi, kilka foba wziaw fly 

Mil okręgu. Tedy ták twardo véifnanfy 

Zewfiad Smolenfk, zdrdzem Nięmcy nieprożnuja, — 

Y gdźie ftabfiy od brony Michatomfkiey czuja 

Mur zputnocy, tám miętfie fprowadza Machiny, 

Y bez końca z nich bija; Pozawodza miny > 

Z przyprawnymi ognidmi, Až w oftatnie grunty, 

Y ktore tylko moga wywrzeć Acheronty, 

Rufsdja ich, Jakoż juž lubo tak bromowych 

Kilka belo nad muręm dow put bafst fiłuczonych. 
Ale pięńćie Cocytby , Peliony walcie, 

Gory znosčie nd gory, y fame obalčie 

Cięfika Ethne, Niecnočie Muru fwey niedáčie, 

Y krzywęmufimnięniu, prožno zdmierzdcie 


| Wynieśione ku Niebu Tyfeowe razy» ` 


Pioruny te wderza bez żadnej obrazy, 


223 WLapbysLiawa IV. 
Owfięmo fwych authorow odráža fig głowy, 

Co fig y tym doflato zwyrzuconcy owcy 
Niepomyslnie pettdrdy: Bo co mury midła, 

W fiturmie z tad przypuficzonym , ichże udpfowald 
Wiele fdmych. Ale co y Cnotd wasela 


| Mead przytym jednego, choc w tym znaczna beta, 


Wojewodzu 

ki Smolen- 

ski tedy pre- 
fident, 


lego animo- 
fitas y gorg- 
ca MOWA. 


Tędy Podwojewodzym tak zacnego Grodu, 
Szlácheckiey Condycyi z Jatrzębcow narodu 
Jakub bet Wojewodzki, Ten fkoro pofirzeże 
Że fig owe z puluocy ruinuja wieże, 
Y fimych Nieprzyjaciel wierzchow już dopina, 
A gmin Mig ki firwożony w tym fig zápominá 
Vilepujúc z fivych guáter. O dokad fig macie 
Wola gromi, y czemu ręce opuficzáčie 
Bojdźliwi? w put jeficze ferworu y $iety 
Jeśli was te Chimery ták wfkok vfłrafiety, 
Y wyd oczy zawiazał, žemyzunfty wiarę 
Przećiw Panu y cnotę, jako nd ofidrę 
Gmin nikezemny bydlęcy poydźiecie zabita? 
A oraz vtráčičie tę tak známienita 
Twierdzę marnie ? Czy Žadney niemaß już nadzije? , 
Y [erčá nieprzyjaciel w nas fig niedogrzeje? 
Porzucoua obrona, y nafie tu rzeczy? 
Że ratunku prętkiego y żadney odjieczy 
Spodźiewać fig niemożęm + Ono coś zddurza 
Niesie Niebo, y w polu popioły fig kurza 
Ou? ywieść po powietrzu z tym rumorem leci, 
ldźieidźie Radźiwit. Hey do murow džieči 
Hej núž jedno do murow. A fam piernfy fkoczy 
[wfytkięmu owemu nawatowi w oczy 
Jeden fig opponuje, ytych juž Jpychajac 
Z dróbin przyfidúcoványch,J z gor pordžájac 
Smiertelnymi pioruny s Omych zaś zdáleká, 
Fakoly fam zátyjiac jeden flat człowieka, 
Trwożac y zátrzymujac poki bafity owe 
Y zdwźręte fieroko ruiny murowe 
Ziemia niewyrowndne, y darny y gnojęm 
Bety zdtym. Ktorym to wiecznym niepokojęm, 
Y bez końcd'trapieni wytrzymali więcy 
Razy te, oblęzęni, nad dźięwięc miefięcy. 

Až fkoro w tym ficzęśliwie flanat Elekt nowy, 


Y członki pracujace do fwojey sig głowy Zel 
6 


Radźiwił i- 
dilemu na 
odfiecz, 


Y pod Pro- 
tora podpa- 
da, 


Ktore o 
nie gto 


Zefity kiedyś zdrazem, jdko gdy przed Jłońcóm 
Wprzedzać zwykł Lucyfer napewnieyflym gońcęm 

W yprawiony Radźiwił, ile mogł w tey dobie 

Zebrać ludźi, žeby on tym czafem ná fobie 

Trzymał Nieprzyjačielá,y rozrywał rožno 

wdliecz.  Pokiby Krol nieprzybeł. Jakoż ynieprożno 
Tim žimowat, częfłokroć przez potężne czdty, 
à Z krafnęgo infeflujac jego commedty > 

Y cożkolwiek z Stolice (wieżych przybywało 
Pofietkow y pięniędzy. Jednak jefšcze malo 

Woyfkd mdjac, poczekał, džby z drugiey jirony, 

Od Wichodnich tu Vkrain Maż w woynie cwiczony 
Piafoczynfki uddciagnat, A już też Gafienfki 
Náviúdomfy fortelowy cery Mofkiew/hicy | 

1% z joba fic złacywiy ` 


Bel z Moczarfkim. Dopieroż 5 


Pofpotund Głufycy, y część praeprawin/ly 
Przez, Jasionkę obozu, jáko w jednym dole 
Cześć zajadźi piechoty, w jajne pozwie pole 
* Nabližfšego Prožora. Ale y ten fivojey 
Sprobowść chcac fortuny, ize fog niebożj 


Wy fveat z owych ofirogow» jako zfwey chalupy 
Chamaleon, dlbo zołw z chropdwey fRorupy 
Ku fłonecznym rofpavom 3 y pierwey bárcámi 
VWzájem fig writujac, dużo kopijami 
W fig zdwadza. Fako przy fwey Oblubięnicy, 
Wieprzefię rozigrája Erymantfcy džicy 
Dotad z [oba ficzudłajac, poki w tey zabawie 
Jeden zębem drugiego nieobráži krwawie 
Toż fie nd [ie zdjufia, y okrutnie fieka, 
Łom x fieleff po lefie, dž gdźieś nieddleka 
Wici zdtrwoży. Rownie tdk w pierw/icy fig tey probie 
Cheat doswiddezyc, frogimi beli y či fobie, 
O wygrdna pracujac, że wtymich opale» 
Długo diterowata komu podnieść fiale 
Y palmę dać fortuná. Poki tet podadza 
Nay rzeczy ku fiwoim,y nienaprovádza 
NÁ owę to piechotę , ktora wnet ich z boku 
ton, 0 Przykro [parzy Dopiero kiedy fig ćiw kroku 
80 gto Strwožçni Uftdnowia, odwraćiwfiy znowu 
: Nátra nafty, y już z tad, już z owego rowt, 
Zamiefidaych poraża, że dawfly fig nogoms 
Y firdcbowi famopds pierzchna ku oftrogom, 


229 Wravystawa IV. Wee 
glee dk mee » ALA zá ñi 
Gdźie zdpadfy, zobron (wych w žiemi prz ytajonych piżyfpie 
Nieco Nafych naraża, pod nie wniesionych» fe Woysk 
Y gdy fig w tym ferworze fkorym miepdmięta, 
Choraży ychoragiew Łowczyckiego wźięta. 
A tych kilka zapędow y potrzeb podobnych | 
świnię. Procz podjazdów codžiennych, y wtórczek drobnych 
wi altik A Mofkwa majac Radźiwił, na widoku jafnym 
frbwenirenie- Smolenfkowi wfytkięmu, Nie jednak w tak ciafuyn 
może. dego zemflad zámknioneniu,y śliośnioney rzeczy, i 
‘ 3 5 i r azanow 
Mogt kufloncy wielekroć, dodać mu odfieczy, Podolski 
Tylko co gdžies zddleka polataly znáki Wojewot 
Y żelaza bty[katy. Czym owi ó jakiej dys 
My fli beli, ták długie rdtunku nádžieje Fini) Ka 
Przetrzymdne fve widzac, Jako w wiecznym žieje lan diś I 
Tyfeus znojń, yz rázom Etbná niewytrwanych SER 
Čie (ko ficka. Procz [pie y prochow przebranych, timerz 
Matos¢ ich do obrony on fortecy tak wielkicy, 
Twfiytkiego dokuczał niedoftatek wielki. 
Až guy otym rumory jedne z foba długich 
Codžieňnie potracały, po owych tdk drugich 
Aktach Coronacyi, y na fwey ftolicy 
dol tha Pana wfumdowaniu, przyfiło w połowicy 
tufy,  <Applanzów pofpolitych, tuki zmiatac owe 
Krákomfkic,y tbeatra, 4 záraz w gotowe 
Jść požáry. Przynamniey w tak wielkicy ozdobić 
Beto pierwcy Panie moy podobać fig fobie ? 
Y jakoktoś zdwotats Hey toć 6 Bogowie 
Rzecz jej! piękna krolować > rozgośćić na głowie 
Pieficzona tę Koronę. Beli ktorzy zá čie, Č 
Ták przykrego niewalac Apenninu ná čie, 
Y záraz opprymujac. Mogli to odprawić, 
Ales [ie chciał tym Krolgm, poddanym fwym fldwits 
Ktoremu niedofýpidé nocy trzeba catey, 
osn PN frafówliwe žeby vprzedzdły 
tylko fwoim Onich pieczołowania. Pofiedteś bumoręm 
Swym wyfokim, procz famym zaftoniony Dworęm 
Y zwyczayna gwardya, pewien że ofoba 
Swoja wprzod kredencujacs počiagnac zá [oba 
Midlet wfytkich. Jakożeś y nieprożno tufiets 
Bo tylkoś co z War fSawy ku Grodnu [ie rufet, 
Zárazwfytkie ochota pobudzone nowa 
Stiagdja fre wybory, jako gdy zá głowa 


Catonk 


Członk | 


A žáňim 


“A Punkt V. ži 
Čalonki inne. Zkad naprzod Wifta fie poczyna, 


przyfpiefza- ‘ Maty es 
wojska. T wyfokim Carpathus grzbietem foyin rozcina 


woyska. 


Nas od Węgrow, adžie Wartd gdźie Dundjec rackys 
San, y Dnieftr,y Hipanis z Oycem Jig fwym taczy 
Daieko Boryfłenęm, czarnych [oba brodow 

Pontowych dofiggdiac. Z tych žietn y narodow 
Pierwfyy laty, y czynow wielkich [vych ozdoba. 
Przebrdnego prowadźi Wojennika z foba 

Kdzdnowjki polny Wodz s Także potk fwoy (lroyny 


Kazanowski Andýzyi Firley, wielka część, y Athlas tej woynys 


Podolski 
Wojewoda 


A potym, y co pola micfikaja Z abofkie, 


Hetman pol 1 mętne gdźies Limenie pija Zaporejkie 


„ny. 
Firlij Kafzt 


. Ochoczy przybymója. Zd nimi pojpiejy 


e A Pa ett ie seu ` e 
lan dziś Belo Gudzožiemfki rerment Kažimierzow piej. 


ski 


Ogniem ficzerym patájac, Sam jako gdy wźwiera 


K ic 7 PV y 5 + * ate 4 GK ŁACZA W 
tlewićKa Pieviplia krew w Hippolicie woyny Jig napiera, 


dimerz 


Gwatdye po 


tym 


br 


Wajer 


| JLitewskie 


polki - 


Y miękkiey Complexyi nieprzywykiey zbroje, 
Ono jako fłoneczne przykre znośi znojęą 
Twnet pod Arkturowe podjechaw|\y wozy 
Cierpi w oflrým pancerzu niemytrwdne mrozy» 
Jedno Niebo, jedne mu nędze y niewtzafy, 
Tu Oyczyznoprzytamniey Taygety y lafy 
Obtam Apollinowe, żebyś, põinniac na to 
Vplotta mu Koronę wznak wdźlęcznośći ZA ty 
Kto wie? jako fortuna kołd fwe potoczy? 
Y czego dźiś śmiertelne nieprzenikna uczy 
Co tam Fatd buduja, Radzę good fiebie 
Nicodrażaj, d pokić fłońce to ná niebie 
Swieći jófno wpatruy pogodę jutrzeyjia, 
Rzeczy przyfiłe midrkujac Z cerateraznityfia, + 
Toż Rożeń, Krejé y Butler GwardyiKrolewfkicy 

Pułkownicy nagonia, dž y Arćifemfki 
Z flachta fwoja, około Narwie gdźies y Bzury, 
o Miedzy ftdrożytnymi zbierdna Mázury. 
Po przyległych powiatdch, Ná koniech Jiedżieli 
Gdy wćiągnięmiń, dle bić piefio fig musieli 
Cudzożiemfkim zwyczajem, Prżybywa ze [wymi 
Wajer tdkże Prufaki, Odkad ficzęśliwymi — 
Miedzy, Drwęed, ziemiami, krzywo fig poczyna, 
Y fimó wpuł Sambiey Wifta fic rozčiná 
Krdjęm żyznej Zutámy. Ale j niemato 

Z infych co dźień Narodow ludźi przybywało 


229 ,. Wnapystatwa IV. 
Litwy zwłafczć przylegtey, ktora tego gromu 
w Bližfša beta, y jáko vfiebie w fivym domu 
op One Woyny miata flolice. Orfá wprzod widéidta . 
JA pier. Oboz piertefiy ; gdźie fkoro armaty y džidlá 
why.  Whytkie bety śćiagnione , y żtad na Arktury 
Pau putnocne podniofł wzrok frogi y ponury, 
Tym w więt fe fig nddżieje pobudži y duchy, 
Gdy z Niebiefkiey tdjemncy poduficzow otuchy 
zaikan "Átelerz mu błogofłami, Jedźiefi nád zmięnnymi 
clerz tedy MA SCIC fre Polfki Alcydo poddanymi (wymi 
júko mubio Ktorzy z gruntu fdmego, wfyd wyzuwfy drogi, 
goslaw! 5 Nad Sakrament prevyicgi, przepadli twe progi, 
Y jdkoby nieznali BOGA bydź ná Niebie 
Adrugiego ná źięmi, ktory fkarzefi, Ciebie 
Ich niecnote, do jedney złość przydawfiy druga, 
Tovprzędli o Tobie, że (woja tak długa 
Ręka ich niedofiężefć, y zemfiytkim świdtęm 
Zwadziwfly cig ckoľo, niehedžie[? mogł zdrom 
Odjać fig im? Czym donich flufínie vražony, 
Gutcway fic (prawiedliwie, y nd wftytkie ftrony 
Siecz, pał w popiot , fiegdjac jako ich nddalici 
Ze wiedza, kogo na fre ták irrytomdli. 
Sdmd niefprawiedliwa zd toba przyczyna 
Ich pobije; yjdko wioteba pajęczyna 
Wiki fig te roz pia, ktore dotad knuja, 
Kiedy cig tu fdmego nád [iba poczuja. 
Tak či niech Jprzyjąźliwe Niebd blogoftárvia, 
Tak floteczni Penates.y wielcy fie fiawia 
Korony tey Patroni, Stroż ćiętwoy zafłoni, 
Y odoftrych krzemięni nogi twey obroni, 
Helenini obadwd niemierzchna Rodzęni, 
Nie pluficzeja Plejády, y wieczney niemięni 
Pogody Cynozurd, że fkoro vkroćiß 
Te beflye, ficzęśliwie na zad fig powroćif. | 
Rzekł ; dztych flow wew/ytkich zaraz [ie rozżarzy 
Zkad co zá 06/00 jedno, że fam Mars jákoby im w twarzy 
feruor wtzy. Pdłał ficzero, zpodpiersi myrzuciwfly lewcy 
kich. | Zdyzliwe Eumenidy, y gorace gniemy 
1. Im ná cery, W tymže fig pomkna ku Bajown 
złaczy na I Ztávitad ná Glufiyce, gdźie z potężnym znowu 
Gluľzycy,  Woyfkięm fwoich Radźmił, przyimie Pdnd mile, 
Septemb Dingo nan tu czekáne kontentujac chwile 


: Wdźięcznym 


Miedzy He 
many difisd 
KM. 
Jako je Kie 
ujał 


Ó Smolen 
sku rada. 


jżięcznym 


1 fagema, 


Miedzy Het 
many dufśsdi- 


„m. 
Jako je Krol 
ujał 


Ó Smolen- 
sku rada. 


Ró. Punkt V; 
šlžieczym jego widzęnięm, lubo yw tey dobić 
Bez niego nieprožnujac. Laczym wojfka obie 
Złaczyły fig pojpołu. Ale, ktora rádá r 
Pånflwá gubi Alekto, Między dwięma zbada 
Zdwżięła fig Hetmdny o nawyżfia Klawę, 

Kio miał z rejmenta rey pierwfa odnieść fławę, 
Częmu PAN zdbięgajac, razęm famy Fdnęm, 
Y wielkim fig w tey wojnie obierze Hetmánem, 
„A ták fkoro wprzatna głowńa tę závad: 

Z obopolna juž otymzamieraja radę; 

Jákoby oblężonym dodać mfkok odfieczy; 

Tak čiefško pracujacym : Jednak to na pieczy 


„ Pierwjicy májat, żeby wpr zod przez jdki kunft [kryty 


Panskie ftra- 


Z nimi fig porozumieć, z ktoreyby pożyty 

Mogł bydź w fwoich obronach nieprzyjaciel firony: 
Y nafnádniey od murow zatym odrzucony, 

Gdyż jako Alide w wiecznym [vým więżięniu 
Przepaddja, tdk yci odkad wtym zamknięńiu, 
Gdźie ledwie mogt dolecieć gotab w [ivey fybkośći: 
D dé niemogli o fobie żaducy wiadomości: 

Coby przytym zá ich flan, ynaczym nawięcy 

Im fcbodźiło, Jeśliże ratować copręć) > 

Czyli jeficze do ktorey mogli wytrwać doby 

Ták twarde obleženie. Rožni five fpofobp 
Podawali,y zdania. PAN [am ten ofobny» 

Jaki drugi fofidny niebet mu podobny» 

Kunfit wynalazł. Żótnierza oktorego. wierze 
Nic niematpił, w dębowy święży chrojt wbierze, 
Y tak ficzupło ofnuje, że fig wrodzonym 


> Zdał krzęm w polu; tedy mu przy flomie niepłonym — +“ 


Lajki fwojey napotym, odda lift y fkryte 
Do nich informácye. Czym przez niepożyte 
Żadnym gwattęm indczy zreby J ofirogi 

Ow przebyma,raz jáko zwierz Jię czworonogi 

W dźięnne zmtaficzá widoki bayrdkięm czolgajacs 


+ 


Raz znowu prawdźiwego człowieka klamajacy $ 


Tak długo fig pomykał, n fytkies ona firáže 
Dementujac obluda,że [ie w tym pokaże 
Pod murári, y po co poftany bet [právi: 
Aż y názad w Obožie zdrowego fig flawi. 
Z ktoreyto PAN zrozumie jako widdomośći: 
Ze dłuży w tey niemoga trzymáč Jig cięfikosći 
Gg ij | 


y wojenny 
ardor, 
Wyprawa z 
Obozu Sept. 
6. 


430 _ WLADYSLAWA IV. 

Dla przebránych ndwigcy prochovy ołuwa: 
Fako Orzeł Jowifiow kiedy fig do town 

Z wyczdynego gotuje, zagniewanym flawi, 
Skrzydláčiejškie myfmuka, oczy wrod zakrwawi, 
Najiroży kark, y ofłrym paznoktem záždžymá 
Co do ręku, a dotad gotowo , fie trzyma, 

Poki zkad [ie nieporwie gesli bratopiora, 
Zájacli bojażliwy, Symjali ktora: 

Tdkżeć fig PAN armuje, y oraz nafunie 
Cięszkim gniewęm, jutrzeyfiey poruczyć fortunie 
Naznaczywfiy fobie dźień, A dźiśże wieczoręm 
Ze wfiytkim fig wyprawi woyfkowym wyboręm 
Przez Dniepr mojłęm ujęty, Woyfka część z tey firony 
Zafiávimfšy w Obożie, dla jego obrony. 

Sam noc ong ná koniu zwyciężeł niefpalna, 

„Az, fkoro Tawmantyda zapłonie fig rána 

Dźień od Laurow Delfowych wielkięmu ná wieki 
Swięty Wiktorynowi, pod, owe zafieki 
Przymknie fig zajłapione. Ale y tu nowe 
Znowu ná to niezgody , czy pod Prożorowe 
Wprzod vderzyč fłacye, jdko bliżfiy ktory 

Zdet fie wadźić nawięcy, czy Pokromfiey gory 
Dopiać wierzchu, gdźic lubo Mattyzon miał duży 
W zgorę blokbaus, Co jednak rzeczom bdrży fłuży 
Obłężonych, droga tam doSmolenfka beta, 
Ktorey Mofkwa dla tego nicubefpicczela 

Zefię ztad incursyi żaduey fnadé niebali, 


| Więc przy owym vporze wfiyfcy inni flali, 


y rzecz do 
zołnierzow 
jego, 


PAN rozumiał inaczy. Ale żeby ytym 

Co pozwolił, y fwojey wczynić dość przytym 
Most imprezie, ná dvoje wofko vfykuje; 
Yztad Kazanowfkięmu podpaść rofkazuje 

Z Gafiewfkim pod Prozord, A fam w gorę ove 
Wezmie fig z Radźiwiłem, krotka wprzod przemowę 
Vezyniwfiy do wfytkich. Zeby pámietali 

Jakoim fłarożytne przyczyny zadali 

Krwie przelaney tak wielu, zefśliich Przodkowie 
Do pomfly (prawiedliwey. Odkad Dymitrowie, 
Ze niew/pomnię dawnieyfych, y Stołeczne wojny 
Zaczęły fig, nigdy tu, jedno zámfle choyny 

Liquor fię ten rozlewal, dez wietfia nagroda, 

Y znacznicyfja dáleko wetowdny fikoda, 


PuNkr V. 230 
Tych Narodow, Go jednák ze ficzerey fig złości, 
Y zdwśiętey ich ku nam džieje nieufności. 
Mnieyfša oto, żem Carem obrany ták wolnie, ` 
Y klucze mi fłołeczne ddne dobrowolnie, 
Ale tylko do murow, obietnice ptione» 
Y fered w fwey obłudźie majac gdźieś zamknione. 
Więtfia báňbá narodu, że jako mężnego 
Y od kurtow lękliwych już oficzekanego 
Ná Palefirze brytana, tak nas irrituja 
Swoim częfło niefłatkięm á co raz probuja 
Nomey z czáfem fortuny, wedlug ja firey cery 
Y potrzeby midrkujac. Złote nic litery 
Pifanego przymierza, żadne nic nieważa 
Szluby v nich, tylko co przyrodzone każe 
_ Im obłudy, yz wieku Watynianowe 
Ku namjády. Ktore tu wylali menowe — 
On? y teraz, džiuramiac Mury te potężne 
Podnieśćie o Żołnierze, one [fwe zmycig&ne 
Przedtym ręceydłuży rozbadaćnicdyycie 
Smiečiom tym porzuconym. Ná to pámietayčie, 
Ye ilekroć Nam kiedy gmin fic ten (przeciwi, 


Zdwfiezmy mu frogimi, zów/ie mu fłrafilimi. 
Rzeklem że gmin: Bo co jef za .frdnkdmi tęmi 
Liczba jego,jedno co Ciężar prożny žiemi? 


4 


Niewolniczeć to bydło,y Ośli nikezgmni » 
„Ale y či, ktorzy to za kopę najemni 
Rzadko wierni, Bo dni oyczyfła ich rzadži 
Włafna miełość, y ktora jeśli kędy bładźi 
To ná woynie nawięcy, do kogo fig fktoni, 
Faworęm fwym fortund, tamże wnet y oni 
Jako wy juž inakfie niesiećie tu twarzy» 
Yumyfly.y fercd, ktore fwoim zarzy 
Stawa niendyconym nd wieki pragnięnięm: 
Nie żadnych fię Tyranow flracbęm y bojęnięm, 
Nie biczdmi, y knuty, ani tym Uporęm 
> Ktory fikapom przyfłoji, ale fwym bumoręm 
Rzadzac zdw/ię wyfokim, zawie y fwobodnym. 
Więc dayčie dźiś ten obrok žadzom fwoim głodnym, 
Lomu nieśmiertelnego, amojeys y tvojej 
Pomstiecie [ie zniewagi, Na tym placu fłoji 
Moment wfytek, Bo jeśli kroku wfłapićie 
Już tym nieprzyjaciela ná fig zákrivámičie 

Ggij 


Potrzeba 
pierwfza 
Septem. 7, 
pod Pokro- 
wska gora 


gdźie Krol 
„ fam 


wzi WLADSLAWA IV. 

Ze zpierwfejtey fortuny, ktora fobie przędźić, 
Lekko fadźić ndpotym , y ważyć was bedžie: 
Jefliże też, Co fobie obiecuję raczy > 

Po wafych dnimufvach, padnie, mu ináczy, 

T raž go zdmiefacie, niedotrze fie wzroku 
Potym nigdy, y jako widzę to w obłoku 
Rozfjpiete mdchiny, co za nimi frogt 

Zda fig teraz, Sdmemu duże te oftrogi 

Y parkany závadza: Samže [ie obali 

Swym ciężdrem. Alec ja niebávie was daliey, 
Tak juž widzač gotowych, Mata chwila (prawi, 
Kto zwas mężem, y jako dži mi fig tu flawi 
Ná mię pdtrzcie. Ja jezdęm, ktory wam te kraje; 
Poki pafd temu tu Arkturowi [láje, 

Rozdáť mogę w zaftugdch. kiedy zivyčiežyčie. 
A nie w/yjcy podobno temu wwierzyćie 

Ze pomniac was, jakościć y w piermfStj tu woynie, 
Y potym pod Cboćimem fiawali przyfłoynie, 
Ledwie nie znam każdego, czyja broń, yczyi 
Dużfy raz vderzony, może bydź kopicy. 
Záczym jako [amže wam będę kredencował, 
Tak męfwu fig wdfiemu wzajęm przypatrowat, 
Toddam co należy Zaflužoney Cnočie, 

Whhak macig mię w zakładźie, Rzekt, d w tey ochočie, 
Tylkoż zázrzmi tdratan, bdfło Gradywowes 
Nieco ich zátrzymája kobeliny owe - 

Zwarte z oba trojdko, zdraz zá ktorymi 
Siedm przebranfych tyfięcy z haki ogmfłymi 
Mofkwy fidto, potężnie ich odftrzeliwajac 

Co tu czynić? Choe wfiytkich kdmięni rufiajac, 
Niemogto fig indk/óey znaleść temu rády, 
Oprocz Radźiwilowi kázdč te zawady 

Wjkok uprzatáč. Z piechoty y lekkiego gminu 
Do tak niebejpiecznęgo przebrákuje czynu 
Kilka fet z fiekierdmi, ktorzy wnet rzuciwfiy, 

Y jako fig zginięni w ogniu tym okrywjy 

Vrotá [koro vezynia, wielkim oraz gwattem 
Vderzá w fig z obu iron. Jakim runie klitattem 
Lds Hereynfki, kiedy go z tey y owey flrony, 
Zamicfiaja z putnocy przykre Aquilony 

W fequeftrze Eolowym długo przetrzymdne, 

Y tu duže jefiony, tu rofkotyfdne | 


Wojewodc 
wie, Podo 
ski ySmo- 


Jenski pod 


Prozorem 


Kážimie- 
tow teini 
Smolensk 
fig dopiná 


zkad Woj 
wodzki w 
Gicka 


Yprzyimu 
Paina 


m. Punkt V. toe 
Tebrebinty fie wala, owdźie wielkie dęby | 
Z gruntu wflájac » drobnicyjie cbrofty y poręby 
Soba gtufia, zkadrumor daleko flyfidny 
„Aż ojdme Alpine otrači fig śćidny, 

Rownie z tákim tumuttem y tain fig potkali 
Y pewnie nád godźinę fobie wytrzymali 

Raz tak čiefiki, vpornie nd wfšytkim widoku, 
Jedęw niecbcac drugięmu wjfłępować kroku. 
lie Mofkwd gdy widźi od obudwu owych, 
Swoich fobie przybywać Moflow Zimajlowych 
Tym wtęcy fig opiera. Ale kiedy y tycb 
Kázánonfki w(paruje, y ztad niepożytych 
Żadna sieta ináczy kopijdmi zráža 

Z boku Nafšy,dopierotety fwe obnaża 

Y podadza zelżywe, jáko do Azylow 

Biorac fig Minerwinych, twierdz fivych z fortylom. 


| Wojewodo- 


wie Poder. Ktorym czáfem, kiedy tu Krot. ściera fig z tymi, 
skiySmo- Omdžie Wojewodowie pod Prożorowymi 

Czynia także oftrogi,jako to umowa 

Wodzow beto flancto, zániedbdna owa 

Kitinie. Droga ku Smoleńfkowi. Kážimierz fig z fwoim 


Jenski pod 
Prozorem 


dów, Reimentęm wyprawi, y miedzy obojim 
fig dopina  Bjacych fig ferworgm Mojtu zamkowego 
Szcześliwie wtym dopiná. A tu już nowego 
zkad Woje- Peten duchá, pofirzeg fiy co fig w polu dźiało 
ris Yy- Wojewodzki wycieka. Snadžby čie przyfidło 
Mężu wielki ne moim, ale Muse ktorey 
Pioręmtu odryfować: kiedyś jako z gory 
yprzyimuje Potok niemtrzymány 0 wiofenney dobie 
Pind Przez żelaza, przez ognie czynił droge fobie. 
Pokis.dwd zaftapione wyfigh [Sy ofirągio — 
(ia Niedobrat fie do Pana, y wžiať go zá nogi. 
Dobre Niebá dž dotad „ktore mi żyć daty 
(Stowd z pláczem miefidjac) južby niech [krácdľy 
AStrapionęgo żywota, ypodžin finych teraz 
Kiedy čie tu dźiś widzę. Jakożem ja nieraz 
W tamte firony pogladał, Twojey tey pomocy 
Y rátunku czekajac, Co niejpánych nocy, 
Zwyciężoney nátury, trudow y niewczajow, 
Krzywd wiebiefkich, ynędze do tych znioftem czáfow, 
VY flycko mig to minęlo: Zamek maf y mury 
Lio Jejlcze wolne , lubo wnich znaczne widźi(i dźiury : 


Krolewsk 
1ytęratana 
. Glufzycę. 


Jako po- 


chwalony 


Znał tę wd&igcznose Zopirus. Czym fkoro ndzu[ý 
W wyfokie fig nadzieje, tymże znowu torgi, 
raca go. Jakim wicher południ weżmie fig fidfovetii, 
azad = Po żbożu miezmierzonym, pojpiefšy ku owym 
Reimentom nd moście juž Kazimierzowym, Poka > 
Zá ktorym ich pofitkięm y [piňa dodana; A 
Obleženi 6 jdko wefelfiy zoftana? 
_ Alè kiedy tu y či w murach niebrożnuja, 
Owdśić KRót grzmi nd gorze, tám krwdwie pracuja 
Dawno Wojewodowie , z Prożoręm úd dole, 
Podprożo- Gdy pierwey go w odkryte powabiwiiy pole 
tem pericl- Z Obron jego, dez zrazu zmicfadja mú fiyki, 
tamar Nalzy dędnók On wtym vehodzac, ná gotowć wniki 
Najfych ślepo nardzi,y część wniesionych 
Z potájemnych zafadzek » 3 ždrad naroficzonych 
Spárzy dużo. Pádnie tu Ochoczych niemało, 
Ale [ie y Panigtom zndczniey{iym doftato 
Miedzy Szmeling ktorymi, ý Szemet podobny > NE) wod 
W pierwfiey dobie zabity mtodosči ozdobney, ERA 
A co więtfia, y czym złość gorfa [wa wydálá znowu, $e- 
Mofkwa ku nam, że żywych w pásy popłatała rae 
Serca im wykroiw/y. cotdkże wielkięmu 
(w Doftato fig Mężowi, y Wyleźińfkięmu, 
e Ktorégo ná wbogicy przypławiła defce 
IN" Tethys wlitowani, Znalazły tám miefce 
Staynie Dyomedowe, Falaryifkie żłoby 
Spižárnie Kakufowe, y ktore podroby _ 
Ciał ludzkich Brazylia wjdtkach [vych przedawa, A pie Pok 
Tego tylko okrutney Jędzy niedofidwa wę; SR 
Y Moskiew. Ze ich mieżrze furomo, ale Sottykowi je gorę. 
eska frogość. Wyda tak oprawionych. Dalfiemu bojowi 
Wczefnie noc przefikodžiťá, ktora [prácomány 
Pan znowu [pal pod Niebęm, poki požadány 
Niepodniofi fie Oryon 6 ktorego dobie 
Vważywfiy, jaki gwalt czynili fobie 


pow 
n 


„UE aoe Puxxr V, 
Krolewská Daid onego, więc gwoli nowey nd Gluflyey 


dakycę, Trwodze tedy Obozu, prayfto w połowicy 
Zwycięftwd gotowego, y wžietey już gory, 
Tam fig wročié. Gdzie ndczds odpotzgli ktory 
Z tychferworow, pokiby z fwsje im stety 
Y positki zkad jakie fwieżo nieprzyleły. 
* Atym czajem, kiedy to Panfkie uftapicnie 
Mofkwd fwojey potęgi ma za vleknignie, 
Y rojpdcz porzucona; Bo fig fnadź y otym 
Aż nierychło od zbiegow dowiedźiała potym 
Ze w Smolenfku Kóźimierż, rożne fobie kryśkh 
| eng Po wietrze fantazye,P AN inaczy myśli, 
1e Yfpolob chee wyndleść , jakoby tak šietá, 
Krwie nielejác, dopiać mogt zaw żiętego dziela, 
Y zamek ofwobodźięć, nieważać nic droży 
Nád nie fobie. Ale gdy przed oczy przełoży 
Kunfty wfytkie , przečiež nic, Więcy fkutecznęgos 
Nad odwagę niewrdés, y niebejpiecznego 
Marfa refolucyas Bo gdžiežby inędy, 
Gdy zdlęgł nieprayjaciel jako obłok wfiędy 
Pás otworzyć? gdźie drogę „y filak znaleść inny? > 
Jedno przez te Gyklády, tey Appeniny? 
Tedy fkoro pierw/iemu dzien wftat z fwey ložnice 
Swięty Emangeliście, znowu Z pod Glufiyce 
Przez też mofly co pierwey. PAN pod Sniolenfk iazie s 
pa pod Jaki więc fum ná čiá[ney wfiawa Propontydźie, 
znowu,$e- Kiedy Neptun ma wola wielkie wzburzyć morzes 
prem. 21,640 Tak figy či w podobnym rufšali rumorze 
Armat brzmiacyčh y kom. A pod Prcżor.fki 
Znowuž Ofirog Radźiwił, zczęśćia Z ajorcfkicy 
Czerni lekkicy : Butler pod jdmego Sel ind 
Tákže z fwymi podpada : Czego tá przyczyni 
Żeby nieprzyjačiclá rožno rozrymäjac 
K rot dopiał fweyimprezy. Co przed [oba májas 
gdlie Pokro Pokromfkiey fig drugi raz niedofłępney gory 
May; dugi Gwaltęm wielkim napiera, zániechamo ktorej 
ARKO gorę. Nd on czas obwdrować, 4 zaraz w te tropy 
io Nogi náfšey » dużymi fiańcy y okopy 
Mofkwa ja zdtrudniła z kad niż przed tym čigžy 
Przyfto fig jey dopinac- Jednák to zwycięży 
Panfka refolucya, kiedy Mattyzond 
Nalesatd nd ktorym mflytkd jey obrond 
Hb 


W LABYSLAWA IV. 
CigfSko welprze, ygdy go Cudzožiemcy owi 
9 Zárzlimie pošitkuja z pod Murow Lesflomi, 
wfilłar o- Trzem Huflárfkim choragwiom, fkoczyć każedo nich, 
Wag” A či wżiawjy nd groty jada wnctże ponicb, 
Ani fig w tym ferworze rojpotrzeč im dádza, 
Poki dž do Fasiony ich niedoprowadza, 
Gdźie co fili, żeldza, y krwdwey Atropy 
Mokrá ich śmieć, 9 ślepe požárty zatopy 
Rzeki nieubłąganey, Ale y tych znow 
Kiedy Mofkwaz jednego Skradfsy Sig parown Ktora, przi 
Chce rdtować, ná Rozná trafi 9 Wolfidmd, fee v 
Z nitmi počierájac, poké noc ich fámá | ik 
Nierozerwie zmalona.W ktorey głucbey dobie, 
że sdm Poxoftaty Máttyzon powótpi ó fobie 
Matyzon  Y zdtym niečzekájac co jutro godźina 
z niey zbiega Pert. P as Ais 
Przynieść może gorflego, zbiežy do Sehind, 
Porzucinfly ze wfiytkim gorę tak fikodliwa 
SmalenfRowi, A tu dźień fkoro złotogrzywa 
Wznieči zorze, y rzeczom fwojęwraći pofidć, 
Przęćieżjedno koniecznie gory PAN chee dofłać; 
Ale gdy ztym uporęm idžie nd niç w (prawie, 
„Aż czy we (nie, czy komu zddło fig ná jawie, 
Szance pufte, yfpizę znaydźie porzucona, 
skate Czym wfkrześi niepomátu piechotę firdpiona, 
fad | A. Záraz ja ofadzić Butlerowi każe 
£awiodfiy jey około pilne wfledy firaże. 
am tym czafem, kiedy już wwolni z tey flrony 
Cale 5molenfk, do Cárfkiey jedźie profto brony, 
Gdźie mury, zich ambitem ud koło ferokięm, Wetvie p 
Krol miu Nikomu już niewierzac wlafaym midži okięm, no utrac 
"siku. Czym jako oblężonych uciefy niezmiernie, — EBY 
Tak podobnym ránkorem jadowitcy Lernie 
Make ćięfiko rozgniewd y ficzero zakrwawi, 
Moskwę je: O czégo niebuduje ? czego y miefławi 
koto obcho chi? wocza? ody widzi Jwoje appara; 
dźi, sy W j P, p ty s. 
Na tę Woynę ták drugie, o raz y drmaty Imprefa | 
Zdalekich (prowadzone Belgow y Bdtawow A 
Strzeldć prozno? Gdśie tyle zalęgło przyfławow, Pod Pr 
Y warty niefkończoncy , w fame jużże progi, ej 
Tak belpiecznie y fucho Lackie wefity nogi 2 oe 
Coż? fkoro fig pofirzeże, jako ná tey wicję 
Gorze jey nalezdto, gdy nieprzyjaciele 
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lwo ich y śmiatość ważona, 
» PAN chcac zgdnić, Tylko co zorze fig zdpłona 
es W Trzecia [rode lotnęmu Swięta Rycerzowt 
m = ph tise pi? á x 
obra Rto- Przeciw już fię fómemu rufy Prožoroví, 


Ga 7 Woyfko przez moft zamkowy dicho przeprawiwiy » 


a Seat Y część Midjłęm ná przełom w lewo obročim fy, 
ow , OM r p, ł 
oftrog (Z nak wieczny, wyrzuconey zá Zygmunta dziury ` 


28 Septemb. ŚP Ä 
Nowodworfkas przewaga.) część zemknie pod mury, 


Y tedy, jako dužey trzymajac fig śCidny» 
Gdzie Dám z Nięmcy fwoitni PE miał kopany 
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Wynieśleyfiy nad inne; każe Wajerowi, 

Y zprzebrdnfla piechota Abramowiczowi 

On fig ważyc,a z boku rozdrážniť Prożora 
Zaporoficom: zkad záraz jako złego wora 
Groch fię brzmiacy roffypie po wielkicy Arci, ` 
Aibo zgraj ogarow, gdy wypada zknieji 

Zá zwierzęm widtronogim, Adafkwad [ie wyfunie 
Ze w/yikich fwych ofirągów aziśityfiey fortunie 


+» Koflki fig powierzajac. SJákož tylko trwogi 


A ciefxkim 
y rożnymi 
pracujacd 
Marlem, 


Traby bebnom zabucza, boy zacznie fię frogi o, 
Boy pamictny, kiedy z flvon obudwu bez konca - 
Tak gęfiofię firzeldja, że od nocy Stonca 
Nierozeżnić, d nawet y widźieć [ie (ami, © - 
Miedzy wybuchdjacych dymow obłokdmi 
Ledwie moga, Coż kiedy znaficy przečie firony > 
Gdy wtym Wajer ognifta rána vrážony | 
Vnieść fie [wym pozwoli, poczęło bydźcieży 
Zaporoficy poflrzegas y gdy že zwycięży 
Rozumie nieprzyjaciel, poden fig podľádza » 

Jako blifkie Cyany, Ale nic nierádza 

Y čitákže : Bo choćby rdmiony Cyklopow > 

Y mur glowa przebili, nierufia okopow» 

Srožfše láda poniki y śleje fortyle,. 

A niż boy otworzony Meflwu ichy sile, 

Y owflem gdy ná nich gwałt, a Mofkwd w tym z gory 


Świeża znowu przypada, jako obłok ktory, 


Tandem víta 
pi Moskwa. 


Niefirzymaja impetu, y aż jana [obie . 

Pod zbróynych naprowadza, W ktorey prętkicy dobie; 
A wbuł rzeczy zginioney z Litewfkim Straznikięm 
Skoczy przętko Sapiehd z dużym kopijnikięm, 

Y las fkrafia ogromny, jaki rum od wiatrow 


© Gdzieś tam fłyfieć dáleko karpathyifkich Tatrow; 


` Az drugiego przypada Kazanonfki boku 


SY Moczarjki y Firliey: Zaczym dłuży kroku 


Niemogac Nieprzyjaciel utrzymać, powoli 
Smych uwodzi. Nafiy tež że ich rowno boli, 


* Sapieżynę Choragiew,y kilku zndcznieyfiey 


Stracimfly Compdniey, procz zgrdje lekczeyfiey 
Zotdatow Wajerowych, nie odtego beli, 


SY ták nddinordowani ze [polnych złożeli 


Sobie gnićwow. Te jednak ktore nad Prożoręm 


>aSzdiice dwa wyfieczone kaze PAN wieczorem 


Swym 


Prozor de 
Sehina zbi 


ga. 


Zapali w (z) 
oboz, 


Nafzy gor 
tuja, 


Krolewsk: 
czwarty i 


pet 


na Lefflo' 
fzance O: 
ob. 4: 


Swym 
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Swym ofadzić, Jdkoby prorokiem bel otym, 
Ná co mu sic przygodźić miało to wnet potym; 
Bo widzac ow jako go raźić mogły zwierzchus 
Y zalec od Sehina, doczekaw/(y zmierzchu, 

„sladko Z wielkich ofmi oftrogow, niepewien ich mocy, 

ga. Z Hubertem [poł y Damem, wymknie o put nocy, 

Zarazem codo ręku zámvžiať z [oba može 


Z wielkim weźmie fiajioręm, aco albotose "rg 


Poftrzelonych trzymało, albo nicocucit 
Ze [nu drugi pierwfego, wfytkich tych porzucił, 
a. Tadewf(ytkodrmatę y dział dwie burzacych, 
Zapaiwly Namioty zás beto. leżńcych ` 
obor y zaś, y [pretom co beľo leżdcje 
Dat to pożrzeć ogniowi, ktory AŽ fam wydał 
Tet jego tak [romotny,á tym więcy przydał 
Widokuy rumoru, gdy Trojeckicy owey. 
Dofiagt Cerkwie, gdźie prochow y [pize wayfkowey 
Wiele beto zložoney. Nie zinakfiey złości 
Veiekdjac Medea Thrackie pali włości, 
Y żeby w tey pogoni Oped zdirzymała 
Abfýrta rodzonego ná jktuki zfiekała, 
Tedy PAN [prácomány w turnicyteyaźięuny, 
Tylko oczu pomruży y złotopromienney 
Jutrzenki fig doczeka, przečiež. fwego tomu 
Poprdwic chce koniecznię, y uderzyć z nowu 
Nd Prożora, dž fiętu niczwyczayna tuna 
Oboz wfiytek oświeci, Wnetże fig wyfuna 
Najy nadźiw, d cos ich blifko podjechawfy 
Opowiedza co belo. Záczym znak wydawfly 
Nie tak včickájacych każe pilno gonić 
Jako wpaść do oftrogow, żeby co vbronié 
Od ognid zawżiętegoprzynamniej żywnośći =- 
Náťay gora- „Mogli jakich  Czymby fig tedy w fwey ficzupłośći 
tuje. | Odaywitd piechota z lekezeyfla druzyna, 
Jakoż flepym nawatem, wfyfes fig ochyna 
W ich požarách, y w put ich ferworu vgafia s 
Z cffektęm pożadanym y wygoda nafia. 
; Aley PAN z fortuny [wey fig uciefyw/y, 
sh Bo ktoryż jey ku niemu fawor bel życzliwy ? 
per Kiedy oboz we wfytkic porzadny obrony, 
(34 Y żywność y commeat cale porzicony 
A AN: Doftat mu [ie do ręku, Czym z drugiego boku 
Gob, 4.  Smolenfk wolny zoflawat, siia tym jejieze kroku 
; b ij 


Myśli 


"Ale niedo- 
*eneka y ten. 


U 


a wizy(cy 
inni z Sehi- 
nem fic zla“ 
CIA, 


Wojewod- 
aki zabit. 
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Mysli fidnač. Beli co dotad fig oparli; 

W dużych fwoicb oftragách Leffel, Kit, y Szdriij 
Z cudzožiemcy famymi, jdko dowcipnicy(ym 
Dźicłem y inwencya, tak niepodobniey [ym 
Spofobęm ich dobyčia, przed infymi májac, 
Więc, jako gdy Syryufi nagli dogr zewajac 
Żięmi nifkicy, y do tych pod wdźięczna pogodę 
Swięta Frandipkowegoy w czwdrta znowu [rodý 
Z Wyfkicm fig wyprawuje. Ale będac blifko, 
Ono ná toż nie nowe fortuny igrzy[ko 

Patrzy żdźiwęm, Bo y ći w przefstcy nocnej chwili 


'Porzuciwfiy ebozy, one żdpalili, 


Y pofili do Sebina także zá drugiętmi. 

Gdzie jako gdy pracuje fietami mfsytkigmt 
Chore Cidto, do ferch ng ratunek zbiega 
Krew zoftátnich drieryi. Rownie tym dolega 


‘Kiedy [irách vpierzony, y w krziwym fumnięniu, 
Mol ukryty, żadnemu rzadźić [ie baczeniu 


W tym otbmęcie niedajac , tabe Autheowe 
Widza fig bydź podwoje. Y coż nád Lefflowe 
Dużfiego bátterye? ktora y obrona 
Mogła więcy czułego ukryć Szanderfond, 
Jako redut tak wiele? Czemu fig dźiwował 
Pan vmyflnie, d oraz rzecz te przypifowat 
Nawyżfięgo. nád fiba opiece ofobney, 
Bo ludfki bydź vezynek niezdat [ie podobny.“ 
W fukcejly te ficzęślime żałobliwa zguba 
Świeżo Wojewodfkiego zálmuči Jakuba, 
Kiedy w jedney wycieczce od faych vnieficny, 
Z zdfidncu bet fikodlimie w ramię pofirzelony, 
Y dotad fig pafovať z śmiercią nicužyta. 
A mogł fig nienarażać, mogł [ie już bel y ta 
Stawa vkontentowac, ktora wiecznie znány, 
Z Cnoty fwojey „g widry Panu dotrzymany, 
Coż? miefyty appetyt w vmyjtách w/paniatych 
Niczym fig nicugdsi? choc on z krolefiw cátych 
Szczeroexuwiadmi y lupow tak wiela, 
Y ktore mu po drogach złotogłowy ściela 
Wozy fwe nafbiżuje. Nic go w tym obficicy, 
Sdko włafna krew [woja y zguba ndfyci, 
Gdzieś Zona do Hektora kiedy go niemoże 
Odwiesd tzdmi( Ach) gniew twoy zgubi čie Nieboże 


Zgubit 


Krol Sehi: 
oblec inte 
duje, 


Oczym del 
erat. 


Sehinowa 


Fantazya. 


x i PuNkr V. 
Zgubił także y tego, ježli to jeft zginać 
Po smierci nieumierać, y ná wieki fłynać. 
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Z czego y PAN zatofnym bedac niepomatus 


Skoro pozoftátemu odda honor čiálu, 


Krol Sehina Y flufine Inferye, A cera tá minie, 


oblec inten- 


duje. 


Nioczym, juž niemysli tylko ó Sebinie 
Jednym fdmym, Onego by środ krwawey Lerny 


Zawżiał konać, by wfytkie rufyć nań Awerny. 


Jako flado fłrwożone gefi biatopiorych 

Orzeł wielki zájádži, po vpaśći ktorych 
Gromi [nádnie, y ledwie [kaže ktora głowy, 
Z draz zgoży doczeka raz jey piorunowy. 
Także on do jednego Oftrogu žegnamfsy 
Wiiytkie infe zSebinęm, Mato poczekawjy, 
Tufly dopiač y temu. Ktory fam zputnocney 
Jeficze flrony zofławał, nddew/lytkic mocny» 
Tym więcy vtwierdzony, gdy fig tu fkupity 
Sako w centrum jedyne, oftateczne sity 

Tedy to wprzod vważy, przez [pofobly jdki! 
Mogt wzájem go ogdrnac , ktory zdał fig taki: 


Oczym dej. Puścił rumor że tymi kontent już zwyćięfiwy, 


berat. 


Schinowa 
Fantazya. 


Nadew[ytko że Smolenfk z przylęgłymi Xteftwy 


Z częśći więtfiey vwolnił. Záczym niż fig zwali 


Zima nallepujaca poydźie z woyfkiem dalici 


Ku fdmey gdźie Stolicy. Czemu kredenc (prawi, 


Kiedy Piafoczyńfkiego przed [oba wyprawi 

Z kilka fwoich tyfięcy. Toż y fam rozumiał 
Ktory z námi wojować, twierdził to,że vmiat 
Durny Sehin, y że KROL mieprzyzwyczajony 
Niebu temu, tamte miał oftre Aguilony 
Sprzykrzyć w polu, y zátym ták flodka ponęta 


Sukceffow fivych ficzęśliwych > Woynę przedfięwśięta 


Odwlec nd czds, y dlbo w Smoleufku źimować, © 
„Albo z tych prac y trudow też fig wywczafować 


Gdźie nawłośći, przy čieptym przynamnicy kominie, 


Bo jókoli pod Niebem, kiedy fe rozwinie 
Zagle, siwe, Helice, y [krzypiace mrozy. 
Parzyé beda nád ogięń, wytrmája obozy? 


A tym czajęm, kiedy z tadpomknie fię KRoudalicy . 


Fusby znowu w/yfcy či do fwycb powracali 
Nazad fidńcow,y on [am poczał z infiey firony 
Bo kto jutro niemędr/Y, dais jeft ták Uczony 


„Ale 
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Krol nå Sko -Ale kiedy to fobie w głowie ruminował | 
wronkows Gyz mu PAN co infiegotym czdjęm budował, 
e? Záivžiavfiy tę Imprezę. Skowronkowey gory 
Żeby dopiat koniecznie s firychowdć już z ktorej 
- Samego mogł Sebina,tak nad nim wyfoko 
Grzbietęm fwoim wisiała. Tedy po nicy oko 
Pilne majac, przez znowu moft fig ow zamkowy 
Zwofkigm wfytkim przeprówi,ytu fam gotowy 
Pokaże fie z daleka, d tám z drugiey flrony, 

— Ktory abfiach vmyjlnie nd to bet zrzadzony » 
Litemfki Podkomorzy y z nim w piękney sforzé 
„Abramowicz, Kawaller, ku owey fig gorze 
Bioró mocno, ż pieflymi reimenty fwymi, 
Pomoga im dotego mgłami okropnymi 

+ Niebá die pluficzejac, záczym w tymto mroku 
Niemogac nieprzyjaciel dotrzeć fig widoku 
Co fig dźiało niemiedžiať. Ale [ie y Pánu 
Dnia drugiego doftato gory tey pordnu, 

Kiedy tymże niebicfkim ukryty obłokięm 

Wedt fam nd nig, y wflytko przeniknawfy okięm 
Ra Wierzch jey każe wdrować, blokbauzami dwięma 
16 Odobris Y dźiał kilka zdtoczyć, Až gdy w tym oczęma 
Słońce złote przežrzáto ná świat wefel(fymi, 
Y miedzy pokazało twarzami inflymi 
Gorne owe máchiny, Sehin [ie zadziwi » 
Y záraz jáko może wfþtonać popędliwiei 
Wjytkiego fig ná zájutrz wyprowadźi w pole 
Gdźie jáko ná odkrytym pokaże fig fłole, 
Wielkość jego, do mrowek podobna niezmiernych. 
Dotey liczby zażyje Niemieckich fnych wiernych 
Glow y Ingenierow, co kunfitow co zdrady, 
Nawet z ich vfšykuje woyfko wfytko rády, 
A wprzod jezdę ná flronuie przeciwne y poftawi 
Sobie Dniepru, Miedzy nia pojájemne [prawi 
Piefiych cztery tyfiace , ktorzy flali nifko , 
Zeby z dźiał obozowych, gdyby Nafty blifko, 
Podpadli pod obrony, owych nieufśkodził s. 
Jako tych zdź nd ogień, ficzery fam nawodźił. 
Džiať tych beto pięćdźiefiat ogromnych y wielkich, 
Zrzadźił łodzi tak wiele, ktorymiby wfielkich 
Commeatow dodawał, y armat y ludzi 
Timtey fironie Dnieprowey. Tedy fig pobudi 


Jaki rano e 
nie zaboy. 


W gniew) 


Panski d 
zor, y rez 


lucya, 


ferwor 
Potrzeby 


Punkt V, 234 
Wgniewy nieublagane, y zewfiythicy fielý g 
Ná náfie Reimentysktorycheztery bety 
W Gorę owe vderzy. Nikdy ták cięfskiego 
Rázu do tad na fobie Neprzyjdtielfkiego 
Nafly niewytzrymali, y matoby beli 
Y gory, ytych obron już nievftapicli » 
Kiedyby PAN nieprzeczut, cofię dźiało znimi 
Tfam tumal tftyflat.  Záczym ze wfytkimi: 
„4. Tdkże fwymi copręcy posiłek im niesie, 
| >. s. Nigdy w Deliormänjkim rumor taki lesie, 
lucya, Niebel blifko fłyfiany od Thrackich Dolopow » 
10 Kiedy fig wen zdwdli Moc fivymolných cblopow 
Z Siekierdmi geflymi, zjakin on nawalgms 
Ttumultęm przypada, A fain jako Ciálem. > 
Ozdobnierfly odw(ytkteb, tak flrojgm ogromny 
Pod Chetingmupierzonym, niezbity, niezłomny. 
W ręku trzęsie reiment,przymodźi, fiykuje» 
Sam przenika, wfiytkofam wfiędy vpatruje > 
Sferze raczey podobny» atbobtyfkamicy 
Ktorey trudnodośćignać fmiertelncy zrzenicy. 
Y gdy wilži, że jednych dźidła owe raża, 
Drugich Dońcy vkryči z famopatow práža 
Takže o bok mu zdraz trup gefty fig wali , 
Żeby ytych zdchowal, y owym tam dálici 
Ná gorzedał posiłek.  Kaźimierzow wtropy 
Zemkniepoľk y Butlerow. > Tuby Caliiopy 
Piękney użyć, żeby mi, ponieważ fam z siebie» 
Nic niezmogę, w krwawey tey, drożney potrzebie >> 
Srozfley dni nad ktora, dni vpornizy/sey 
Dorad żadney niebelo,tafkiojjodnicyficy — 
Dodatdyferworu.  Gdźię nie juž potkámi: 
sagi SE Ale úraz mflytkimi przyjšto fig fietátni 
Y Z obu firon wysforaváč. Bokiedy yowi 
Utrzymać fię nięmoga w kroku Butlerowi » 
qezdę PAN wfkok wyprówi, [pot z Zaporoficami » 
Ktorzy nieco wjparuja [ivymi ich piersiamt 
Yku Dniepru popędza. Jednak od námáäľu 
Wielkiego przemożęni, paczna figpomatu 
Pod zbrynych ryterować. Ktorym tubatafcm— 
„Fortuna Omdžie Nięmcy na gorze fify fore bm czaję 
Utykaja, y piki Na czym barzo filni, 
teu. Tedy jako niemogło nigdy juž bydźpiłniei, 
| li 


*Bijscych fig 
cera, 


TandemMo- 
skwá cedit, 


yskromniey 
{za od tad, 


“ais, WLaAĎYSLAW A IV. 
“PAN zamóła: Hey nácož dłuży fig nam chować? 


W głowę woyfku wfytkiemu każe nafłępować. 


 Uderzafię jóko grom náharde Cyklopy 


Wyfirzelony Jowiflowy z kad krwawe zátopy, 

Y żelazne Granaty; zoblokow fig wala, 

Żięmię firzęfa, y Niebdledwie nieobála, Krol na B 
Aw teyfali, zjezda fwaokrywa fig Minfki, a Ee? 
Firlieymęzny przywodźi, czyni Madalinfki peel 
Krufšac drzewa ogromne, d Wajer żarzliwy 

T Kawaller,y Butler ogień ftrzela żywy. 

Krew figzátym z obu fhron niezbrodzona leje >: 


Kiedy jeden drugiego ná kopija wždžieje >, 
Kto w bok, ktoprzez oboyczyk yw put pofirżelony, 


Albo w fiwdnku odkoni leży porażony » 

Kto jefseze w pul żywota dopiero umiera», 
Ktownętrznośći wylane po poboju zbiera » 

Y w{pomniaw [iy nafanty pozofidłedoma 

Plácze dokonywájac. Kito zbolu zebomá 
Kafle Sigmig, y žeby przejlať żyć co precy 
Strzál z podferca dobywaoproczinnych więcy 
Rożnych Smierci, yfruktow płaczorody wcyny ; 
Z ktorego dźliquoru y powodźi choyney 

Dniepr natrzemieje.  Ajefiezež dotad fig niekoczy ; 
Strafiliwa td potrzebd nd gorze Skowronczy , 

Y fortuná,jáko gdy Architekt uczony, | 
Ma pod waganda drzewie fnur nieomelony , 
Ni pdtę ni ud ome [klanidlá fie flrong , 


„Aż PAN fam z Radziwitęm długa turnij ong 


Rozyimie [wa ofoba s Niemogac zmięść ktorey Jego wr 
Blafku y prezencyi, uflepuje z gory nduftrid 
Mofkowa wiparta nákoniec zdwaliw(y pole se 
Wiythotrupems y aż fig obcizrzy nddole, | 
Dniepru xaftapionego, gdźe ja piefy owi Czajcść 
Odfirzelamfšy v brzegu Nięmcy Szarlejowi 
Zdwiandczas.  Aztadjuž wfiytkie te pioruny 
Vytoczymfly yrdzy , dalfy [ie fortuny 
Kusić polem nieważy, juž z dumy {wey zľožy, —. Niew ez 
Tzdpadfy, nádžieje wfámych procz położy | ae 
W fortach [vych yobronach, Jako PAN tym więtfiew = 
Wziawfiy Serce, żeby mogł dokonczęnie prętfie 
Mice tey woyny, y niżli zatym [ie pokrzepi, 
Do vfi przygnać durnemu Sebinowi lepici, 

Gorętę 


zi Punkr V 
Gore tę obwarowść każe Platerowi, 
1fpoljcy znim pilnować Abramowiczoni, 
Przed owegozavazem.  Krwdwymi oczęma + 
Zafuwfy jadužymi blokbauzámi dwigma.. 
Aley fam cowięcy budujac mu w głowie. 
Krol nd Bohs RZYPJOJIĘ B Pokromfkicy, puscit ow głos flowicsy 
danowey Le ku Drobobužomiidzie y ftolicy, 
Okolicy, co Aż on nd Bobddnowey flanie Okolicy, 
W tet zaraz, Sebinowi ze wfiytkim obozętt , 
Nie ták przeymie Aqutojponijlym fwym mrozęm=a 
Chudego Curryera m pufczy gážie głębokiei, 
Sdko ciefiki owego vjat firacb za boki. 
Kiedy widźi, žemu ztad drogę zagródzaja 
Do Čarájuž famego, yw Sequefirze maja, 
Co dopierond wflytkie tdk vcisnat firony 
Twardo Smolenfk. Teraz fam bedžie obięzony ? 
| Ježli mogła fortuna kunfit wyrzadźić więt (ye 
oblężegęhb Tobročié w godžinie Kołowrot fwoy pręt [Be 
al. Nové, Tedy niadžicy tylkotu? gdy Ci co oblegli 
Ledwie tego, y tojuž po czašie pofirzeglis 
Jako zewfiad zdmkmęni, A co jefšcze więcj» 
Pięćdźiejiat ich y teraż w Obožie tyfięcy 
Od niefpelnú dziefiaći? Co Nieba oftroscia 
Co nędźa, yprzebrana około żywnościa 
Nafiych mieli ofirófiyć, wnetże ó drwa fami 
Biedne beda vmieráć, j procz ich czołgami 
Krašé położach, dnawet bez krwaney nagrod, 
Dnieprowey fig bejpiecznie nienapija wody, 
Wezym aczwiele tey Pani przyznać wiefłatecznej , 
Ale wigcy Krolowi: J wfytkiey waleczncy 
Cerze jego: Czyli na kiedy tig tak firwcżet, 
| Żeby niebeł przy fobie? aibo głowę zlcżeł 
Czujcsć Náložu niebogatym:žeby w przod zdniecbał 
Wiedźieć hafta? y wfiytkich prerwey niecbzechał 
Stražy [am y municyi? Piernfy wilde poranu 
Oftatni fig położyć, dnie jako Pant 
Niewezas, Jeść zkredencem, y fumy drogo kurżonymi, 
Y rieskoni WAle fig potrawami rożno zmiejśonytmi 
ona praca. Nd źimaie kontentować,  Przywykł ták ktoręmiis 
Ze pod Niebęmna koniu czajęm fiedzacęmu » 
Sliny zujłgotowymi lody obmarzáty > | 
Łzy woczach kryfitalami żywymi away 
li ý 


Jego w tym 
udufirić 


* gacie: oble- 
żenia tego 


Arciízewski 


AN 
f 


Daniłowicz 
Ruski Wo- 
jewodźic. 


je? byfirość 


Ukarana po- 


tým... 
Oboz fam 
wielki 


s 


y obrona fe: 
go. 


245 WŁADYSŁAWA IV, 
Coż? w potrzebie gdy famcy, sdkovpatrowat 
Broń y Serce każdego, d [am animowat, 

Sam gromił Sam przywodził, nagrody zá cnote 

Co do ręku oddájac. Przynamniey ochote 
Wdžiccznaonę w nim widźac, ták drugim fig zdźło, 
JE pna chas niedat, A tež beto mało 

Nan to wfytko, co Swoim ogarnat ambitem > 
Tryon niepomierzony, choc y z depozytem > 

Midy flarożytnego, tak ficzodrobłimośći 

Náemiať fwoicy terminu, aż do ludzkiey złośći 

Y mow rożnych. Nie tedy fortuny to džieľo > 

Ale budowniczego y Miflrzá jey beto 

Ze Sehin tak oblężono. Awprzod poftawiony 
Moft na Dnieprze, przy ktorym, ztdmtey zaraz flron 
Arcifvemfki potężnym zdlęgł bellodrdęm-, 

Zá nim daliey Kozdcy, niemnieytakże w twardęm 
Miefjcu fobie fianeli, djeficze nddaliey , 

Tam gážie chłopi pośieczy five pozafiekali. 
Daniclowicz rožanapatajac mtodostia, 

O zjaka fig wtympierzu porywa byflrośćia? 

Na fępy te zápädle: y jako ich wiele» 

Przed ińjiemi'nagoni? Tak żdrtko y smiele.s 
Sokoł młody zdžiedžicznej majacto dzielności, 
Wyleci nd Appenin,tdm z nieoftrožnošči 


Updtrzywfly na fławie Káczke farcpiora, 


Uderzy fig 6 kamień, albo rafę ktora, 
Až gofkrzydla opuficza, y zfwego ię mefiwd 


Krotkocief(y. Y tęgotakże te zmyćięfiwa 


Tutcyfie yobłowy podniozfty wtęchlubę, — 

O ntedluga przyprawia zinfiey firony zgubę. 

Sam Krotemfky w rowninie, tókże flat przy Dnieprze 
Oboz wielki, dw koto miedzy fig rozeprze» 
Blokbauzámi dużymi, gdźie Rožen %Wolftdmem ., 
Kreyc, Offinfki y Gadun; Na poižrzeniu famm; 
Bet mu Smolenfkze Wfèhodu; niemnicy tákše przykry 
Y fikodliwy, bo z niego jákomielkie ikry - 

W Nylu krokody love, tak lataly kule»; 
Przeznatwardfve [iegajac želázne kofiule > 
Sámychjego wuetrznosči, Z południowych bokom 
Gory owe obiedwie, ná piečdžiefiat krokom 

Ledwie z foba odległe: Plater nd fkowrończy 

A Butler na Pokrowie. A takéi fięfkończy 


Krol fig ı 
kolliguje 
na czas. 


_ Hanski « 
Diego Pol 


zta legacy 
Novemb. 2 


> Już zoj 


Krol fie re 
kolligu je 
na czás. 


bes “tt Pan V, on 246 
Dźiwnć to oblężęnie, prvickiemmachiná | 
Ziadnym nierofprzędźiona wfytkiego Sebina. s 
Tedy gdy nieprzyjačiel zemfľad tdk sćifniony 

lanie, Jakowięcwilk niepojtrzežony 

W gotowa gdśię nade wsia Sdmotowkę wpadnie 
Z kadgdy widźi że ná zad nie wyniść mufiddniess 
O żadnej. tam nikomu fikodźie już niemysli, 

Tylko czeka, pokiby chtopi w tym nie przyśli 

Z potocznymi ndsieki, y tdmgo przykryli: 

Także y ow zdpad/y, więcy fie nie sili , 

Ani Sercd ták wicie wyniść mu dofłanie > 

V pole jófne, wflytko fwe wobronách vfánie > 
Polozymf5ys y Bigmi, Záczym y PAN dawfly 

Co Naturze, dwfytkie tdk obwarowaw(y 
Mieyfca ymunicye, jakoby nawaty 

Zadne ich nierufvety, miesiac fobiecaly > 

Y wfytkięmu pozwoli woyfku odpoczynac » 

Żeby fie wfwevigory, ktore zwykły ginać 
Uftawicznym niewczafęm, zebrali y fiety , 

A zatym ni drugi raz [pofobnicyfie bety. 
Jáko pole kto jedno co rok káždy sieje, 
Z czeftey niedyfikrecyi,prętko wypłonieje s 
A tytkož że otbłogięm ktory czaspoleży, 


» Odda Panu trojdko, co mu z nicy należy. 


Hanski dọ 
Diego Pofeł 


Zta legacya. 
Novemb. 20, 


A juž fldwa raczymi po powietrzu koty 
Otym flumi, aż (Ame y nieprzyjačicty 
Dźwiękiem tym przerážita, kiedy od Taurydyy 
Niofac nddot ku źięmi opuficzone dźydy , 
Pofet Hańfki przyjeżdża, vmyflnie winflajac 
Fortuny tey Krolowi, a {pot ofiarujac | 
Do jego fię ze wfiytka Horda (wa wfługi i 
Prętko ffamić : Jakoż juž ztamtey firony drugiej 
Od.cięmnego Bosforu po fame Rezánfkie > 
Blotd niedoftapione, y dźicze kaźdnfkie + 
NÁ wielkie Imię jego, co mogł y želažem >» 
Co y ognięm, wczyniłobojetordzęm >. 
Y dalicy gdźie rofkaże, przy jego [ie zdrowiu 
Yfławie opponujac będźie pogotowiu. 
Niemogło bydźinóczy, jedno Panu mielos 
Z jakieykolwiek toceryy refpektubeło, - 
Styfieć tę Legdcya : Zaczym ydźiękował 
Y Poftd pray odprawie znacznie vdarowah 

li ij. 


247 W LavysLawWaA IV. 
A žeby fig doftato Mofikwie otym wiedzieć, 
Z džidl jey to Obozomych káže opowiedźieć. 
Cogdy zddumanego przefirójy Sebind 
_ Oto znowu ydruga z Podold nowina 
prowiny va Leči raczo, 6/wieżózrażonym Alážie.. » 
teniu Baly Przez wielkiego Hetmana, yw tak čiefškim rdzie » 
hostie. Zięminiendrufioney,  Oczjm tu namięnić 
RZE + nieco Materji zdwżiętej odmięnić , períwad 
Taz co zawie pobudza Erato mię moja. kada je, 
Bo y tani {prawowatd dluga ręka twoja.» Ligan 
Choceś tu bet Panie moy? Iwojd Szablabicta, 
Yfortund, lubofług wiernychtwoich sieła. | 
| *LAfnadźwjiytkim w tey woynie ná nás fwidtęm flozujacs 
Y około Narody infie praktykujacs 
Gruby ten Odficzepięniec, aż fig fva niecnotá 
Ná Wfthod oparł o Pòrte Ottomańfka złota. 
Gdzie z fobazaciagdjac w towaryjsfitwo woyny 
Podał miedzy infiymi y ten Color ftropny » 
Ze gdyby on z.pułnócy, a Turcy ze wfchodu, 
_ Ile majac obadba do tego Narodu 
Spolny rdnkor, pretkobytdk; naput Koronę 
vv Rozerwaw/yi miedźi fig podźielili one. 
* Y fnadno perfwadowat, tym co nic niewicrza 
Procz, co im pożyteczno, yztadwfjtkie mierza 
Paktd ytranfakcye dawno z námi [ivoje > 
Ze mimo wderzone Chocimfkic pokoje.» 
Wprzod zemkniono Tatary x którzy wpadfiy nagle.» 
Rozwina po Podolu ozniftefwe żagle», 
Ychmury płaczorode, Więc kiedyfię (prawi 
„Hetman otym, w tetropy po nichfie wyprawi > ład A 
Yčigfikich już jafjeręm niezafláúfy w żięmi gi, yna 
<o Przez Dnieflr, przez Prut, jak może noclegi prętkięmi s w Vkrain 
Až w Multaniech dogoni , gdżie fie nięgotówym > Haein 
Pokazáiv (fy firapliwies ná rogu Saffowym_s eecurris, 
Koczajacych pogromi, nddewfiytko wiele > 
Duf y plonu odbije s. Atu fig vščiele > Xiażę ko 
Turkom w rzeczy przyczyn, jako fig zá nigmi uzy Wi 
Niemiát gonic do Woloch, yw Celfarfkicy żięmi i Am 
Ich zafławać, przez to bydžpaktá vrážone > 
- Ktory od Migniac od Nas. Tymwięcy Sykofánty one» 
some Szerzeł Bafld Abdzy przekupiony złotęm, 


ny zloręp 4 Ktory (jako gdźieś w mojey Legacyi otem—) 


Bafia 


perfwado- 
wał tę Cefla- 
rzowi woy- 
nę, | 


Zkad two” 
gi, y nagłe 
w Vkrainie 
motus, 
Hetman im 
oecurrit, 


Xiake koni- 

ufzy Wiś- 

niowiecki 
ponim... 


PÚNKY V 245 
Bafia bedac Vzrumu» tamteczńemyśćinał, ` | 
Wpięń Janczary. Tych potym gdy fic vpominat 
Zręku jego Amurat, zlożeł ndichgłowy 
Ze mieli bydź przyczyna Smierci Offmanowey: 
Zkadnietýlko kárdnie, ale wielka odnioft 
Pochwale od Cefarzas. Z dczym fig te&poduioft 
W tdkowa ambicya, że pomscic [ie wola 
Tegoż miał na Polákách, ktorzy [iva [wywala 
Wywrodfly go zStambotu, tdk mu dokuczeli, 


o Ypierwjiymi tey zguby autborámi beli, 


Przydał ytosjáko czás nigdy kofitowniey/y 
Y lepjiy bydź niemtoże nád ten teraźnicyfiy 
Kiedy Krou gdźieś głęboko zapadł napulnocy, 
T tam muj/ka; ywfiytkie wytyczone mocy 
Koronne z nim pojpołu, A tu zdś przy domu 
Tkamieńcd y granto,niemafi bronić komu, 
Hey do Polfkiejnawwynę.  Jakożtym oflalił _ 
Pana ilemtodego, že mu to pochwwalit, 
A nawet pvezyniť Wodzęm go tey woyny, 
Tedy tam gdżie około Dunay niejpokoyny 
Szumi wiecznie za vchem Rumom y Bulgarom=, 
Bosnie Serbom: Multanom, oraz y Tatarom.» 
Z Hanęm y Kantymiręm, każe iść nd głowę , 
Roztrzazfiy pretenfjapierwiey barda owe: 
Żeby ktore osiadly za dawnymi firdnki 
Popolach niemiefikanych Midjid y patánki 
Nad Bohem y Sawrania znofiono zdrazem_ 
Bo indezy, zniesie je ognięm y želázem >, 
Cozá twarztedy beld biedney Ukrainy 
Gdypierwey nieprzyjáčiel niż ónim nowiny 
Jusvpreedzal, już gory, już huczaty lafy, 
Y Cecora, ybłizfie zawalone Jaffy 
Tym gwattem pracowaly. Z ktorego rumoru 
Co ludźi Quarcydnych beto y wyboru 


+ 


Z koniecpolfkim Hetmánem pod kamięńcęm fidnie >, 


Ale cogarzé ku owym? Wfýytkoprocz vfánie > 

Ynádžiejd w Paniętach Ukrdinnych beta, 

Kogo mieľosť w tym ražie oyezyfiá rzadźieła_; 

„Mliedźy pierwfy ktorymi z Woyfkięm fig foymflawi 

Wiśniowiecki Koninfiy, y foba zdbawi 

Oczy wfiytkich życzliwe, niofac pelna poftač 

Marfa pofępionego = O gdžiežby go doftac zy 
adob- 


24a WnaDYSLAWA IV, 

Nadpbnej Gdláthey + gdźie Napeom wodnym» 
Zeby go vtržymáty wzrokięm (mym tagodnym_s 
W cerze tey popedliwey? Wielkimon Athlafem— 
Bet tey woyny y muręm,kiedy przedtym czafem_» 
Zadney o poganfkiegowoy[ka wiadomości 
Pewneylidzbie niebelo, On zzwykłey czułości 
Miat japierwfiy: y zátym bok zdleg fy prawy 
Gzekał pretko ficześliwej w polu z nim rozprawy. 


Lubomier- le ubomi j 4 í si 
Lubomier- Ale yL ierfkich divá tyfiaca ludź 


skiyniema. Z Zarnowieckim przybeło: Jeśli ktora firudźi. 


fo infzych, 


Kiedy Ethna, yzmoga kámignie ichowe » 

Nigdy niedotoczone wzgorę Zyzyfowe», 

Albo z nificzy Exynnis?  Niewezd(em wym, žeby 
Mieli ktorcy oyczyfiey omiefikać potrzeby. 
Gakic drugie podobne Zamoyczykow grono 

PARY rzedźińfkim fiarożytnym, y ktorych liczono 
Pod tyśiać wojennika polku Sieniawfkiego» 
Sieniučine trzy, dtrzy chorągwie Chysckiego. 
Jerzy tdkże Laftdwfki w tyfiacu fwych koni» 

Jako gęstym około lafęm fię zafłońi 

Ná Karpacie Terebint, przewyzfiajac głowa 
Wjytkie infle € y ktorych Otbągfkimi zowa 

Podzis dźień Ordynaty, przy nim fię wiefiali. 

Owo kto bet ochoczy, abliż(y tey faii | 
Szedł coprecys Czym Hetman pośilony znacznie» 


PodKamien- Nápiernej od [pofobow cudzožicm/ikich zácznie >> 


com Obo z, 


Obož dużym nd kotowarujac okopem— 
Y fkrytymi poniki, adžieby fivym pokopem. > 
Z wyczaynym vniešionych, łowić mogł. w gotowych 
Pogan wnikdch, nie záwfie do ślepych Marfoych“ 
Rezolucji przychodzac. Fako wielkiej Ndwie_, 
Lubo toiey Zefirus powieje tafkámie », | 
Nieda zawfe pod żąglęm pelnym żeglarz plynac , 
Žeby zofłóć na haku, albo [ie vfkrzynac, 
Miedzy mogla fikopuły. Ale náprzeftivorze >> 
Kiedy [te jey otworzy miedzy Žiemne morze_ > 
Tędźie juž wie,że može morfki flurm wytrzymać, 

| Wfytkigmu jawiatrowi dopuści rozdymać. 


Gdtie także Cos w woynie podobnego. A juž tež tym czafgm 
A ta Zadnym niezáftoniony Niedoborfkim ldfgm— 


NAŤ. 
Očtob, 22. 


Pokażefię Abaza, ynafiemu w oczy: 


Anno 1633. Ztamtey [tróny Kamieńca, Oboz fwoy zdtoczy, 


Okięm 


y zaraz tH 
oppugnaja 
nafzych 


ie, - PuNkT vo. KE S 
- Okięmniepomierźony. Jako ktorych więcy 
yan 215d Nad feśćdźiefiat z Tatdry liczono tyfięcj. 
vppugňuje > Závazše nieprożnujć,J ráno w Sobożę | 
nalzych — Wftyżkiego kotmonnika zagr źaw/j w ochotę 
Náoboz nik wderzy. Zkadndd jwe mnięmanie>, 
Jako z owych ponikow dobre wział witdnieb, > 
Y niezndcznie párápet [trzelba ofadzonych, 
Ták żepadło nad tyfiać pod nie wniesionych., 
Z infey flrony zábiežy. Przytak niepožyty 
Żadna [ieta fortecy, y Bofkimi nity 
Hartowaney trojdko, jednájeji dolina >>" 
Stek Wotofkich zlodžiejom y datvná ldtryna> 
Mukfia zowa. Ktorédy lepfiej fweyprobujac 
Nięprzyjacielfortuny, y ztad ja budujac 
Sobie w głowie, Tdtárom przekraść fig rozkáže» 
Czego fkoro pofłrzega zadnie nafse firdże > 
Ledivie dać zde pojpiefia, až y fam fig walt 
Do burzliweypodobign Ocedufkicyfali — 
Zewfytka [vapotęga: y ztad gęjly drzemy | 
Z danczardmi Tatarom rog poruczy lewy» 
Apráwy da Wolochom—. Sam w ogromnym czele > 
Stał zówjytbich, Więc czafu dawjiy coś niewiele» 
Hirtom y exkur[yoms kiedy widźi w kroku 
Nafych nieporfionych > do lewego boku 
Przepádnie jak piorungm, ktorego Brzozow/ki 
130 Zle pilnował, y gdyby nie ten trop Wichromfkis 
Kiedy już już Pogdnin zwycięfłwęm fig čie fly > 
A z boku niezrážili Wisniowcy go pieh 
Z Swarfiewfkim Capitangm, málo niezginione 
Bely rzeczy; Z kad drudzy opi nachylone» 
Wziaw(y Serca, zdwźięta trwogę J fromote > 
W Meftívo, y wjpamiętdna obročili cnotę x 
Alezraiony Niety/ko ich ktorédy, nfpdrowan/y, weśli; 
Ale wpole daleko ná foablach ponicsh. 
Ktorá jako fortuna, nd lewym pofinży 
[ni Tram Wiśmowieckięmu jego także plužý 
Rogu prawym : gdy owe zbierdne motťochy > 
Mdcedonce, Bulgary, S erby y Wołochy 
Ku fobie zdpędzone ficzeslivie przełómi, 
Y tet w tym poddjacych bije, fiecze, gromi, — 
Jeśli gwali ich popędźił, dibo fig też z nami 
"Bić umyślnie niechcieli Krześćijdnie fami 
K 


“Sy Wrapysrawa IV, 
‘Dofjd jáko wielki {eps že ták z fkrzydet obis 
Obdrczoty Abdzą, niewidzac -/pofebu 
Do zwyćięfiwa żadnego, woyfko z.połd zwodźi, 
Yong ku Duieflrowicała noc wchodźi, 
Z wieczna [woja frolnota; Ktora z jakiey miary 
Zeby w Porcięzafłomt: Jej Grod jeden fláry, 
Róż Y niebrónna pýada nad fama granica l 
"tylko sw- 4 o'ockich dais dziedźiczny, Sowa Studennica, 
denniceuwo Gdžie pod trwogitak nagte ludźi fie niemało, 
| pW kg ‘Y filacheckich, y gminu beto pozbiegato, 
come’ Z we úte niedobyte waż sy fie Pergamy : 
Lubotood fwitanią dž do nocy famey, 
Tudmći Niebożęta mężnie Sie bronili 
Lecz nd koniec gwaltowi temu vftapili. 
A ow obłowiwiiy [ie przez rożne manowce 
Niemiádomy uftapit až pod Stepanowce_.. 
MSZA Tedy trabi, jákoby częgoś więcy dobet 
ee Niż Kamieńca, Faffèru, ytak wiele zdobet 
- Porcie,  Lupow drogich, d nawet drabomi profłęmu 
To zrobiw/iy,vdawa že Koniecpolfkięmu | 
Učial głowę.  Żczymwfytkim pofłać fie nicwfyda 
Do Cejarzá fameco, Jeficze y to przyda 
Zeby ile ták dobrze przezęń juž zdczętey 
o Nieopufle žal koniecznie woyny przedsięwźiętcy, 
A tylkożku Dunaju rufy fię ‘fam głowa, 
Sdmym flrachem koronę ogarmie gotowa , 
*Gdy bež Krolá zofława, Jako z drugiey flrony 
Pipa drudzydo fwoych, ten dowdzięczney żony, 
Ow do kuma, y bratds Nająkicich rázy 
Lekkomyslne przywodźił zdraycdten Abazy, 
Tjdko zámžietego niedopiaw(y džielá, | 
Ottomanfkiey krwie drogicy rozlał prožno field, 
Niecbayby mu nieufał Cefarz ofialony , 
Lud to fám lud želázny Jniezwyčiezony. gt 
„„„ Snádž tedy Wisniowiccki zá Dnieflr bet wyprawił 
„bity jego Wrzefická z fra Compania, że gdźieby fic bawił, 
wis as Y zapadł Nieprzyjačieť ó nim bet wiadomy, 
mie, y Kro. Aż miedzy bukowina w kniey gdźieś kryomy y 
OWI ode 5 12: {s ` 
T poi pe 
Xiaže zaráz pod Stnoleník znimi go wyprawi, 
Y pierwfy przedinnymi ó tym wjytkim prawi, 
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KA PuNkr v 
„ Sehid ztad Stadže wo firzeldnie zewfiytkich fyfaneż, 
jako coyttr-"D biat Smolenfkicb durnems beto podeižrzáne) 


2/2 


igi Sebinowi. , Bo yktoż? kiedy figpoktonit 
Han Tatdrfki, y wielki Turczyn, fam vroniť —, 
Znacznie pierza, miał już bydź firafiny nam y frogi? 
Tym wictfiey mu ná Sercu dodawały trwogi 
Czaty w fkroś przechodzace, żięmię jgko długa 
Y frerokas gdy potey wyprawiono druga s 
E (Skoro fig Piafoczynfki powrócił z bogatym 3 
o Podal. Plongm z pod Drohobužá, j rozfjpał zatym» 
ski y Smo- Positki Mayfirukowe) ze dwięma Wodzami 
ag w głęb Podo//kim y Smolenjkim (poi Wojewodami » 
z% ida Mo- pr SARE AA A Fa 
skwe. .. Ktorzý put fow tym giębiey ofidtnichfięgajać » 


TSercafię fimego gwaltgm dopinajać, 
- Poszli ażku fłolicy. Firliey tókże znowu, 
oan pod Z dwięma (woich tyfięcy weżmie fig ku Rzowus 
> Ttamco fig powiniesczęgo gniew ndgali, | 
Spevom Rowna z żięmia , domdžie Grody Miafiapali, 
mi z nio. OdPutyfla ztey firony y Morawfkich filakow 5 
wiecki ák- Si gin zadniepyfkieb okryty ludži fwoich znakow 
da icy Pe Wiśniowiecki Jeręmi. On jako Lew młody 
"ra ałto Opuśćiw(y dopiero Auzonfkie Narody, 
Y tyorbę Pbebowę. tu fig zdprawował — 
Wkrew y męfiwo dźiedźiczne, fiełaż będźie pfowat 
Ontey juchy ná potym, fietá [wego gromu 
. Zniesieplonu, yznacznych korzysči do domu. 
Jużli cigfiki oblowęm ztego iu Tryout, 
Tużli z Deliormanu ydźiczyzn Edonu 
Alto Krymfkich poboyfks ná zad fig powroći» 
Kiedy Kantymirowe oftatkivkroct 
Kiedy niejpodziewana porwanego burza 
tv Do nástu Omer Ages miedzy Reft y Surża 
Wparuje gdźie glęboko, kiedy jak w obloku i 
Przepádnie pod Ochmatow, y tám w geftym mroku 
Mgły niebiefkiey zwaloney, nietylko poprawi 
Rzeczy z defperowdnych, dle je y zbawi 
Omgtka óficzefliwa. Kiedy wyużddna 
Czerń kozacka obdrczy, y co kiedyś [ciana 
Naroll ten bet od Pogan, tedy Jig zamierzy 
Ná fwe Pdny, ktoćięży jdko on vderzy 
"W kark gogrub, y ktorepufte bety pierwcy, 
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253 Wixpysrawalyv, | 
Wśtkuionymi po palach, zwlaficza pod Zotningm—s 
Tabor ow znakomity znioż/(y z Ofirzaningm—. 
„Aż pznomu, kiedy ta złość ich oświeżeje > rek 
Gorfla nad wfytkie inne. O cofiç dais džieje + os 
- KtoOyczyznę wybawi ?. Widzę widzę wfytko | 
Fak w zwierzciedle, domowym kurzace fig brzytka | Pe 
<Popiotęm Ukyainy, Hetmany zgubione», | l 
Z oyczyfłym [pot wyboręm, y krwia optynione > 
Szlachecka Neflermáry, Polonne, y Bary » 
A Zdraycę Chmielnickiego [rogie te pożary 
Przez zgruntu wyuzdána fierzac [vych fivywola. 
Kogo tedy ták čiefikie rázy niczabola? 
Ktory Bug, ktora Wifła przykrymi zdbrzegi ŚR 
Whiraci včiekájacych: y vtrzyma zbiegi | GÓRA , 
Fežlinieonna fobie? á fnadź wnim jedyna 10,Decem 
W on czas bedžie nadzieja. Teraztu záczyna» | 
Krwawe te prynneye, kiedy fig złaczyw(y. 
Żolkiew- Spol z Zotkiemfkim, y pierwey Putyfi okurzyw/y, 


ski pofpolu Siewfk, Kurfk, y Relfk, pofady popalit obbronne, 
is ga, Ve Z kadwfytkim Agvilongm šiejac nieuchronne > 
Miecze wfledy, y ognie až rozświećił nimi 
Biaty blifkoprzedPańęm. Leczzd grozacymi 
Znowu apparatami Ottomáňfkiey woyny, 
Zeby tdmtey pilnował plagi niejpokovney 
Powrocony od niego, dofyc zaniedlugi 
Czas przyznamjy fławy mu, y fobie przyfługi. 
Ale mimo te biedy, y whytkie čiefskosči 
Schinowe, Ktore wfkroś przeražaty do famych wnętrznośći 
zewfzad an- Biedna Mofkive, nic čiežy jey niedokuczeło, 
sicco gdko kunfitem co wniey, y impreza beto, 
Ze pod ták trzafkájace pod Niebęm fwym mrozy, 
Midtdundfe wymrożić, y przetrwać obozy, 
Samcy drew Danietowicz, dnawet y wody Poftrzeżo! 
"Niedał bezkrwie s Przybeły ynowe niezgody, jednak. 
-y miedzy Kiedy zmláficzá cudzego žotdáči národu , 
wymi dl Wytrwóć więcy niemogac zdwźiętęgo głodu , 
MY przykrośći Niebiefkiey, rádžili zwycięj(cy 
Ukorzyć fig. O jáko zrázu jej to čiefícy 
Beli konfyliarze ? ktora w fwojey dumie > 
Y grubosci, nikomu kłaniać fig nieumie > > 
Ale kiedy oftatniey donaglat potrzeby 
Sztych niczym nitoddity, y prozno [ie z Nieby 


y niebefpi 
czna Panu 


Parmer WE O 254 
„Oto juz fforcowdld, co zewnatrz ja boli 
Šatňa de v kiedyā, J zdtym ndrozgwor pozwoli. 
Tróktatoy Apitrwey úzamiane zuaflymi traktuje» 
skłoni _ Więźniow fwoich: Wczymkiedy fatfiem poftepuje > » 
Oe cigs Tzadeżnicyfych vkrywas wnet rofroży nove > 
ey. Nafie gniewy,ady y z gor zawiefione owes 
Z agrzmianad niapioruny, y fkradfy fic blifko, 
Z aporoficy zapala w nocy fłanowifko - 
Afirdkanfkim Tátárom, co čiefiko flurbuje > 
Oboz wfiytek Sebinow. Alec ponknuje > 
Także coś podobnego, gdy ojednym zbiegu 
Z Wulfawego v [iebie dofiedfiy ficregú > 
Impreza ję. 240480 to myrozumie, jako barzo [nádnie > 
a je ore > 
go nocná Tego dopmie, że w fame Krolewfkie przepadnie» 
10,Decemb, AS namioty, jedne mu mieubejpieczona 
Pokázamfšy quaterę. _ Jakoż yta firona 
Zarazęm fig na w/iytkęnoc ong wyprawit 
| Y malo niedokazal, by uie BOG lige sed 
| o niebefpie. Krolátedy, aokoprzypadkięm poftrzegto 
aries Butlerowych Z Mata): Tel betowybiegto 


Dnieprówym veh 


Opowiedza, 
Pofirzegł tego, co betos zdczym jeśli kiedy 
VWíplonie ćięfiko, y tylko Wartę w tym obudzi 
* Go może (nem co winęm pogrzebionych ludži 
Dotrześwić fig w tey dobie, zarázem wypada 4 
Fakoogign zdjęty, kiedy więc rozbada y 
Po wšiwielkicy, żadna go wodd nicugdsi s 
Żadgn gwalt zofłapiony, dtak im odfþaśi 
Poftrzeżona Zafedfiy [podžiemanty, ráži ich ygromi — 
jednak. Givaltemwielkim >. Lecz y éi, jako gdytakomi 
Z gtodú wilcy pod žime zawdlona fniegi 
Grubo Fowifiowymi, wiedżac fve przebiegi 
Gdźies do owiec, choc dobrze w zdpartey koßarzes 
550 Dra fię do nich ndoślep. Czujachoť owczarze_ 
Przyfkwićraja złaynicy,czeladź wfytka buczys 
Omi jednak, (O czego bieda niewyuczy ?) | 
Obięgaja ták długo; aż [ie ypodkopia. 
Podoftárnie przycieśi, poki nieuchopia 
SZ AGORY 


SEA W LapysLawWA IV. 
"Čo zrazu ożioneli, y w [wym fig przemorze 3 
Kiedyż vkontentuja W podobnym vporze 
Nacierdli y owi, dobrze choc widzieli > 
Że zzwycięf(cy tylekroć mfkorać nic niemie, — | 
Coż Pańfkiey prezencyi okięm znieść befpiecznym 9 
Ktorey, jako fleporod przed fwiatlęm flonecznymo + 
"Allo pies porażony widoku fig chroni» 
"y ztatonat4- Tak tknawfly [ie m fumnienie, wfłydźili y oni, 
Maski tk Jednak z flepcy rojpaczy przęcięż fie waželi: Nik 
zencye. Ad jako Zaporoficy z boku wtym przybeli re 
Yzgor donich armaty oraz w/yikie vung, » 
Dłuży fic niepafujac,zprzećiwna fortuna, 
Gwattowi vflapili, Ktora to fmidtośćia 
Swa [pramili žeodtad zwiętfiaofirożnośćia 
PAN znimi poflepotval, y zaraz z tey firony, 
Z kad fie fkradli tak cicho, duży wyrzucony 
Blokbanz z zięmić, ale y wfytkie infe pajy 
Thin ciefniey zafłapione, zášieczone lalfys 
Yktore kobeliny Nafym wprzod fSkodźiły, 
Ná ichže fig wpadek famych przygodžity, 
Owojdko winnicę zdrádžiť kiedyś owe 


Sam ogrodnik,tdk nd ich padlo wfiyiko głowę 


Cožkolwieküam Zrzadžili. Ztadže gdy żadnego 
__ Końcd biedžie niewidźa, znowuż do owego 

„ Moskwa Pyrowokuja rozgworu, powiedzieć cheac dzieło 

me owu poe Juž juž bulfe. Luboto w Panfkich ręku beto » 

z. February Late złość wyuzdana, y kvzywoprzysicftwo » 

Ano 1634. Konacich, y zupełne odnieść z nich zmyčiefhvo, 

- Jednak jako hvu dofyc wielkiego położyć 

Elefautd nážiemi, á już fig niefroźyć wę 

gvprosi  Wiçeynádnim Tak y onludzkościa wzrufoný 
Sktoni fie doprožbyich. - Tedy wyprdwiony 
Charlinfki w tym Sekretarz, na karcie [pifane > 
Poda im kondycýje >, Zeby w pržod zabrane» 

oldies Wiežnie wfytkie wrocili, nietajac ich więcy:* 
jey podanie (O Ręki żbroyncy ná Kroka do czterech Aigfigej 
(18 Febr. Przyjiegli niepodnošič.  Cudzožiemcy mieli 

Wolność tužby, w ktorymby zoftáč woyfku chcieli. 
Oboz wfiytek ż armata zupełna oddali 
Nic jey nicukrywajac, Znaki pozwijdli 
Z.milczęnięmtrab, y bebuow, A gdzie twarza frogi 
PAN Jłanie nawidoka, rzuciwfy pod nogi » 


Niepjer- 


jepier= 


ni PUNKT:V, 
Niepierwey ich podnošič z žiemie fig pováža 
Až fkinamfšy butdwa Hetmáni rofkáža, 
Gdzie y fam ze m(ytkimi.pozfiddawj(y z kont, 
Sehin Wojemodámi trzykročfie uktoni, 
Cogdy pełnia, djutroż podjutrzenkę rána, 
Przy wolnośći wroconey, y zdrowiu zoftdna. 
Coż nd to Nieprzyjaciel jako wicprzpignifty 
Erymantfki niefkoczy? Kiedy go ognifty 
Ná krore Wfożyfku adžie trčiniánym '|poczymajacego, 
kz sko Požar parzy? Czym znowudo owęgoż fmego 
A Niepomrácd vporu ? niemwila, nietworzy 
Dźiwnych Chimer ? Tym więcy trapi go y morzy 
Złość fwych, y vragánie, kiedy go wexuja > 
Tezemu poki jeficze mežámi fig czuja 
Czyni ith niewieśćiuchy ? y pod teskoniecznie> 
Kaže furki? Czemu wprzodnicpomra [polecznie 
A niż Oboz y dotad májac (we obrony 
Dadza ręce? y zniża kark niendchylony 
Oprocz Cara nikomu? Lžy Etbnę im nosić 
Lży Ciężar Encelládom, niż o żywot prosić. 
Jakoż y ztym zdpadna doktorego czafi, 
„Ale kiedy porufla znowuż ich zniewczafu, 
Zgor bijace machiny bez żadnego końca — > 
0 Tak, że w wieczńey kurzdwie niemoga fie flońch 
Dotrzeć w oczu, Ato Car albo waży lekko; 
„Albo dotad czekany Mayftruk gdźieś daleko 
Czyni fobie powoli. Przypašť, przypaść raczy 
"AAA Sehin [re rezolwaje glupiey Sig rozpaczy 
przyjac mu, 77 mocniedajac. y kiedyż otarfly obłudne> — 
ši, Z czoła ldrmy,na owe tak cigszkie ytrudnes 
Pozwolikondycye,procz ómnicyfych prosi 
Dźiał dwanaście, w czym effekt prozby fwey odnośi. 
Atak fkoro Oryon nocne (pędzi čienie > 
Marca tedy pierw/iego, ktory tey to conics, 
Pamiętney ndznaczony. PANw pole wyjedźie-», 
> AN wyje- Tram gdźie ku Si tolicy droga gimna wiedzie > 
b Mai, le Z częśćia woyfká przedniego nd offobnym fobie 
Stanie wzgorku. Otu już podam ręce obie s 
Niebiefkicy Melpomenie, że światu te zjawi 
Niebywate ozdoby, y ten Akt wyprdwi 
Lepiey nadmię, ktoremu nicrowndly owes 
Tryumf. widoki nigdy Olimpowe >, 


A wprzód 


| 257 (WnLapystawa IV. | 
"Gdtiemsod - A wprzodtocza armaty, Karthany ydžiatá 
‘daw’ Sehin Wielkości niezmierzoney, ktorym fwoje data 
Fozd tvtá[na imiond s. Jako Smok firajśliwy» 
“Ober z Ar. Ogromny Jednorożec krwawym zarazliwy 
mata Pojzrzeniem Bazylifiek, Achilles grożacy 
Srogo Troijs y Sdmfon lwd rozdžierájacy » 
Panta gtadka, y Sokoł niewymownie głofa 
Nádenffytkiegruby Wotk, y uflomnicznośny — 
Procž pomuieifiych śiedmdźcjiat Colubryn, y Wężows 
“y apparatęm Ro&ney formy, J zndkow, ktore tysiac mężów 
wizytkim. Piefiych prezęntowało, ze wfiytka (pot do nich 
xe Spiża yapparatęm. Toż naflapi ponich 
4 ‘Scend famdsnd ktorey przednia fam perfong 
oc Pry Niesie Sehin, ô nie już napufłova ong 
“y chora = Duchdmi ták foumnymi, gdy fiętu z fłolice> 
rzucy. Wyprawował, y fwojey pułnocygranice» 
-Zdmierżał gdźieś po Niemen. Teraz jdko w mroku 
Zniešť zmyšiefice niemogac, y dortrzec fig wzroku 
Oczy w źięmię wtopił. Z nim vtýmžcopaľe « 
"Podobne wyražajac cery fwe y žale » kij 
Bennet 'Prożorowiki przedni Wodz, on niedawno frogis firofe do 
\ito Yeo ma podagryczne bolat tedy nogi ) nich. 
Biatofielfki, z Arthęmim.. Wigejdko w tym blifko 
Ta woje. 2/10 będa, przypadjy ná kalańd nifko | 
‘wedowie, Siedim Choragwi porzuca z Bojdr/kich zebranych 
Przednicb Synow, ani ich kfitałtem tym poftanych 
Pierwey z żięmie podniofa, } fami fig dni 
Rufla z micyca, aż im vftáť pozwola Hetmaui. 
Znaycie Wojewodowie wielka tafkę Patifka , 
Żefię wafvanicoblal jáko Kržesčijanfka > 
Krwia koftowna; Zacomu z jegoterazreky 
Żywot majać, dayčie część, y powinne dźięki. 
Ná cooni. Oniechcicotegoprzyczyna | 
Piektá głębiey przepadna, y hanichnie giña, 
ako ztafki którego odnofięmy zdrowie 
Nieśmiertelni nd wieki fortunia Bogowie >, 
- Tożpo nich Fux, yWaldon, vožno z Nięmieckięmi 
Dam, Hubert y Tobiafs, reymenty [vemi 
xa ‘othe K/rattęm jakich po zigmi czolgajac fig rakow , | 
kiemicydru. Trzydžiesči Jivych porzuca Kornetow, y znakow | 
© dzy Ktorejako zpokora podniofa powinna ` yfex obc 
t Yi Jego Majeftatowi , Wnet perfonę inna =” wóini 
sy. Wojewoa 


"Toż lekę 
fay. | 


Panská Apa» 
ýtrofe do 
nich. 


Tož lekęzej 
fzy. 1 } 


m 


y fex obożóz 
wá infza 
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Wojewoda Leponow z Subotynęm bardym > 

Y Z maijtem odmięni, kiedy takżetwardym > 
Bijac czołęm, pięcdziefiat porzuca proporcow 

Z jezdy rożney, y lekko firoynych Pietyhorcow 

Y ćiężjiych pdncernikow , Ojdkofię wftýdza 
Jako yći, kiedy ták przydeptane widza 

Karki fivoje>. Fko kto naftapiwfy noga 
Żadło wyimie mężowi, jego nic nięmoga 

Szkodźić gniewy, y niech on dmie fie ynatrzafas 
Grzbiet po fobie chropamy, praccig juž niekafa_. 
Tak fie yćiwidzieli. „Ale niemniey owi 
Cudzodzigmcy ták rožno zbieráni Swidtowi 

Z Leflem, y Szdrlijdmi rodzonymi dwięma, 

Idac z porzitonymi do žiemie oczemá. 
Diadžiesčidich choragwi z nakomitjych beto, 
A tym więcy widoku onego przybeł o, 

Kiedy ndd zabitego Szander fond truna, 

Y firapięńi pofpolu fwoja ta fortuna» 

Szoči y Norwegowie pozwiefiaw [y głowy 

Prożne znaki kineli. Tu kilkaich flowy 

Porka PAN vaalony; ile miedzy tymi 

Zndjac Kita, ktory podjego ficzeslimymt 

Stużeł Orty wWotoflech,  Saadźóy żyć y tęmił 
Z wietfla bełoozdoba; y tobie fAmęmu, 

Po rycerfku, ná koniu fiedźieć raczy zemná, 
Aniżfię z ta pokora mońfirować przedęmna. 
Czym ze wfłydn, na cerę w(pamiętaw/y pierf5a> 
Niemogt nic odpowiedzieć. Nd koniec zawiei fia 
Długa te procej/ya> y widok pamiętny 

Dońcy, y Tatdrowie: y ktorym niechętny 

Polus z wieku, dálekicy Wodopyce Oby, 

Y ktorych pas kámiennéy včifnať Abnoby 

Permi, Czeremiffowics. Whylcy ci fwa zgraja 
Także idac podzndki, one pomidtaja - 

Nówet ich niepodnoflac, y niedbajat únie», 

Ci cojeficze wdy mieli jakiekolwiek konie >> 

„Aż drugich poraždli, aktorzy ich zbeli, 
Pożofławfiy nierowno xd nimi dażeli 

Strzęmion Sięimtrzymajac. Tož ktovtich sickly 


0 Dotad nędze pobokach, wtytkie fie powlekty, 


Szaflorem fwymza nimi, chorzy, s firuchlate. 
Biategtomy nawięcy, jedné owdowial 
Li 


259 WnkpysŁawa TV, 
Idae popłdkiwaty,drugiezdniężdm © 
Porodzonenie náczás, niofły brzemionauit 
Dźicćrfwe yćiężary, w niedoftatku koni 
W wozy fig zdprzagajac. Nawet fam niebróni 
Sehin Radźwłowi, dwunafiu džiať owych 
Wiad przy drugich; lubo już, rufiye ‘fie gotowych» 
Czym powieść ich niemajac. . 'Poradżiw(yprzytynno: 
Żeby ztym tofprawionym džietem zndmięnitym=" 
Knot poflat do Stolice prfláunika [wego , 
Z dczymby ztych poczatkuw, y tak tafkawego 3a 
Džiš procefju, miedzy nim, y Polfkim Kvoleflniciit | "a > 
A jogo zdrugicy firon Car fhm, W eliczefiwęm— b ža Mari 
Do wiecznego pokoju mogło przyść y zgody, 
Krew lać fig już przefłała, y oba Narody 
Bely z fiba zd jedno.  Jakożnie odrzeczy 
Zddtofięto vczynić ; Majacmtym nápieczy ; 
Nie tylko že wieflała fortunę y šlifkax gdźie fort 
Ale niffępujaca, y tak woyng blifka |. : ika 
rus W domu z Tarki. Tedy ztym zdlekkiego gońca | R. 
otonicz _; 7 r "pa 
‘do Moskwy Wyprawiony Woroniez. A dotegoć końca 
wyptawiony Mofkiemfká td Impreża, y nad rozumięnie > 
Boncęm=. vy fyrko 6 tym Smolenfkie prząjiło oble znie s 
„ gdkiedrugie Ofłęndy, dlbobeto kiedy 
Podobne od Spinole Niderlandzkicy Bredys > 
APAN Pánu zafłępow z ktorego torgki > 
sl trat Wžial zmyćię (wo, J korzyść, winnedaw/.y dzięki ©. 
fuje Marsi; Przy pieniu Ambrożynym, y rcz/icznoby zmia yeb. 
Inflvumentdch muzycznych, yfirdfilinie gramiacyeh 
Po powieivzuKarthanach; Preytym tę tuftrong 
Podawjy Gafiewfkicmu z Smolenfkięm wobronę, 
y Ži Y/przety cocięzfiymi, fam rufy Jis gtgbiej 
winizamo- W dalfia Mofkwę; żeby niż Wiofnawtym odżiębź 
skwępoy- Ledy dotadćierpliwe, mogł zwycięfitwa wżyćy 
die gdkoumidł zwyciężyć. Fortuna mu flużyć wzi 
Sdma będźie, Bo y ktożpoobozdchtyłe by 0 ów. | zá 
Y w jeduey zniesionego niemal Swiata sites > siał woah | 82ace in 
Oprze fig mu? - Gdžie y dźiał, yták mieleznowi ` 
Machin Yngenierfkich, y kul, y otowu 5 kato 3 
Porwieprętko? Kiedy t: wfytkie wyfłrzeidnet ` 
A jako od Cyklopow gory porywane» ne 
Ná Bogi niefmiertelne,takdarmo y prożno? 
Laczym w lag co żywo rojpierzebnic fig rożno > 


Y do 
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Ydo zamkow pozbięga, żięmię otworzywfy " 
Wfyskim wloz Inkurfyom>. Aow okurzyw fy 
Dymęm blizfy Drobobuž: Wiaźmę, y dólfigmu 
Możayjfkowi pogrożi, Z kadáž ku famemu 
Sercu pańfiwś, ftolicy mogł bet prześć befbiecznież» 
Droga fobie nie nowa. Ale ktora wiecznie > 
Nie jeftjedúá nikomu, gdzie indžicy kintľa > 
Nim fortund.  Nájlronte twierdza jedna beta» 
Nieżdk miejfcd navura warowdnas jako 
| Dźięłęm ludzkim y ręka: Strożomń trojakó 
| hea Dęby kołęm oftrymi, duże z mierzebu wały 
to. Martij Czofakicm majac natknione, od rżeki ja Bidły; 
Bidła zwano. Lubo to z pierfiegopojźrzenia; 
Zdałd fie bydz nięgodna nawet oblężęnia, 
Y mieli zpodźiewancy żarażem rojpaczy 
+% Poddat fig obłężęni. Ale to indczy 
gdlie forro- Pddtonddfantazya. Bo jeden ydriigi 
het Jako fturm wytrzymali, prźyfśło to doaługiey 
HENNA Zatargi, y fikadlitvéy: dzwlaficza przy minie» 
Slepcy owcy, gdźie Z Najfycb ficła prožno zginie». 
Miedzy twoja ktorymi tam Kredencowata 
Zbofkicnotd. Bokiedyprzewagatd miata 
Przyfć do fkutkus Tyś wieża napierwej zdpalib 
Y támže leot chwalebnics. Wigm że čie pochwalił 
PAN już zdto, lecz y te zmogali co Karty» 
lyto Niebedžie ten wczynek wiecznie twoj zátartý. 
Záczym ż nafiej tey doli jako owi brali 
Serca w Zamku tymwiętfie, tak ydrugim dali 
Czás do rekoliekcyi; że Jig od tad lepicy 
W twierdżach fwycbopatrzeli, y Jam fię pokrzepi 
Car w fłolicy, zkadwmknać wddlfe gdźieś Tryony 
Jud bet myślił. A jednak 2 drugicy znowu firony 
Odbieżeć tey Imprezy Panu rofpoczgteys 
M a a jdkoby w put biegu fortuny zdivžietey 
prze zko ME” re 0) j 
dy zá cho- Zagiel pelny opuścić, czy zdało fig komu ? 
dzace infer Což ? gdy dokuszajace wotdty do domu 
Wielkie infe potrzeby, Jako wnet wiofenna. 
Woyna z Turki, dpewna, yjuż nieodmięnna> s 
Takže čieftko z fiwedami Prafly prácujace) » 
Toraz Inducye znimi wychodzace ś 
Więc żołnierz wkurczony w ták dingicy tu nędzy 
Wytcbnienid potrzebował y fwoich pięniędzy 
LI į 


Zoids 


261 W tapysLaWa IV, 
Żotdu zdtrzymanego, úináczy temu 
Oprocz fejmem zdbieżeć mogło fig wfiytkiemu, 
mra Wo. Wktorym PAN rozerwaniu, ypozney žálobie 3 
ronicz figi Długo z [oba na fironie pafujac fię obie», 
Wracá Comiat czynic? Wtafnie w czas Poftowie przybeľi 
Mofkiewfey zjWaroniczęm.  Ktorzy fig fkdrzeli 
Afpot znim Na fwoy fami nieflatek, že częmu tak gina, 
y a hee Grzeckiich, yztamane przymierze przyczyna, 
Ktorzy Śwpii. Nie jednak zta przychodze cera yrozpdcza, 
ca.o pokoj (Czemu kredenc jednájac ndpuł mowiac placza) 
prosila: Pyzedjeco tu Majeftat, żeby mieli w zajęm, 
Bogow w Niebie tafkdwych cbwalebnym zmyczajęm =» 
Miełośierdźia. nieodnieść , y počiechy dni 
Nie wžiac jakiey,  Dofyć już ódofyć karani 
Kiedy przez niefkonczone zaboje y fikody , 
Ziemiá w popiot mizerny, Rzeki wkrwdwe wody 
Szcero fic obrociety, a wplugawa pafia 
Cidtd ludzkie befiyom. Ná nic fię nickafša 
Coby niepodobnego, y gora bic miálo > 
Alecofię z drugięmi pod Smoleń(kięm flato, 
Profa tylko 0 żywot, zta, ktora przy(łoi 
Z wyćiężonym, pokora, do iemt [ivojci 
z» Jakie juž wżdy wytcbnięnie s to coby fłufinego 
wes |: Y Carowi wielkiemu beto ich znośnego 
konklodujs W konać obiecujac.  — Ktoreyto ich mowy 
Maj 21. Pyzeftuchavfšy, že dawno miecz pokorney głowy 
Sam nie bije więc gwoli tak goracym owym, 
Wojen naftepujacych refpektom domonym >. 
Przyfiło wzájem na flronic obcyźrzeć fig obie >> 
Żeby jáko prośbie ich, ták dogodźić Sobie_. 
Zadczym do tych traktatow fkoro w znida rane.» 
„Pierwfie Słońca Majowe, dmieyśće im ddne 
Nad rzeczka Polanowka. Zadźik Kanclerz tedy 
Z znácznesfymi náznáczon o. Ale poczal kiedy 
Jeden z tych Poftdunikow długo rejefirowóć 
Card [wego tytuły, jakoicb vymowde 
Zdrugiey firony Krolowi.  Radživiť w tym czuły. 
Szabla czynić, nie flowy (rzecze) ótytuły. |, 
Żtadże wnetpowolnieyfy przyflapi z drugięmi 
Doich moderowania. Miedzy ten ktoręmi | 
a e Punkt bet pierwfy, Zeby Knot do Carflwa wielkiego 
Uflapit pretenzyi, y prawd [ivojego> 
Wiawfy 


| | PuNkT V, | 
šVlám fy ná F edrowiczd odtad je Michała, 
Tyle w nimku poddánytm miełość /prawowała» 
Żegwdli pofpolitey (prawie y potrzebie» 
W pr zod niž niej rzyjáčielá [am zmyčiežeť Siebie >. 
Jáko tákňe Wielki Cár zdrugicy zdiofirony > 
Ktore Xięfiwd do Litbwy niegdy y Korony 
Nale&dtys przez wojnę odpadte przedlaty > 
Siemiór, Smolenfk, Czerniechow, [pol gia z ich powidży, 
"YGrodámi wfytkimi, y armata cata. 
Nowogrodkięm, Roflamign, Drobobużęm, Biała » 
$ierpieyfkięm, Starodubgm: Newlęn, Morofktoncza» 
gSiebieżęm, Krafnobrodęm y ktore fig kończa 
Ażpo filiki Mordnfkie, Miafid y pojacy 
Ták żeby dla napotym sakicy oto zwadyy 
Tychprowincji tytułu, J żadnej już więcy 
Odtadprerogatywy nienosit Xiažecey. 
` Przytym y tych pretextow» ktore miat tám kiedy 
Do Kurldndow y inflat; dibondwet zS zwedy 
O dalfa Effonta, niezwyciężonęmu 
fłępuie na wieki Ksotowi Polfkigmu. 
A nd ograniczenie tychto Xieftm. y Gredow » 
Commiffarze fig zjddaobudwu Narodow. 
Kupcy drogi, J bándie będa mieć bejpieczne >, 
Oprocz Miafid wyjawjiy obiedivie ftoteczne >> 
Więśnie wfyfey» garieby fig dotad znaydowdli, 
Bez okupu wynida zd miefiac nádáliej, 
Spolne nieprzyjáčioly Pdńfiwa w zajęin obie» , 
Spolue 3 przyjacioły, będa miáty fobie. 
Aco belo zdwśliętych gniewow, y niechęci, 
Juž to w wiecznej UMorzA odtad niepamięci. 
Ktore to Condycye roloruja tęga 
szo Miedzy foba Panowie poftow Jwych przysięga. 
E Tak lać fig krew przeflała, ták pokoy zamkniony > 
fzawy Vedú Z wielka tawa, ygranic piękney tey Korony 
July zo.  Rozfierzęnięm daleko. Bondd fto.mil.ddlicy 
Ktore grunty przylegli Siebieżcy ordli > 
Doniey [a przyłaczone; Coflezesciem y M;flwęm > 
Pańfkim wfytkoftanglo, | Jużże ztym zmycicflivgnie» 
Skoro [ie ku Penatom Oyczyfiym powroci , 
z iákim ap. O kto żadze zuchfale záraz ich ukroci ? 
p dosa EEO rddośći wylane? zdadzac fig Augufld | 
wfzytkiek) Sweyo mitat A nie juž ludzkietylko ufla 
Liiy 
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263 W rapysrawa IV, 
Ale go y kdmięnie mowity y brukt ; 
Podniozfiy po Wayfdwie trytmfalae twki 
Z ozdobnymi Theatry, Tám Panęgiryki > 
Tam fiodko pracujace vezsných języki 
Swojelatykanarys miedzy ten'ktorymi 
NG branie lągogryfy bet znakomit iyi. 

‘Niemicc,F raacuz,Szwed, Anglik, Belga przečiwPánu, 
Ze wfzytkiego do Moskwy przyšli Ocčánú, — 

Armat kunfztow, dowcipow dodał Swiat daleki; 
Czym tufzeł nieprzyjaciel zgubić nas na wieki 
Dodał famze z drad fwoich, przymierze złąmawizy, 
Y wiele tym befpiecznych micysć ztujnowawlzy, — 
KęoL W LabisŁAw tych wfzytkich, Koro przylzedź.ra- 
Y tamy fam rozegnal oftrym (wym zelazem. (zem, 
Niemiec,Fracuz;Szot,Anglsk,Sztwed, y z Beles niskiem 
Wielz czym beli w Warfzawie? Pompa yigrzyskiem. 

Wigejakoterumory pretko [ie rozefity |, 

Po wffytkicy Europie, aż y (dime prrefity 

Emonfkie Deliormany že tak potężnego 

Krow Polfki vkročuvffy Monarcbę nocnego 

Z Woyfkdmi zwyćiężnymi ná Wjebod [ie powraca, 

Ytam wfytkie fkupione fiely fwe obraca >. 

Aż wnet tanfly Amurat, ktory zduchow owych 
Przewrotnego Abáže, przytym coraz nowych 
Mofkiewfkichzdrad, y máckin (żeby tey pogody 

Rádzac nicomiefikiwat, awielkic nagrody 

Zd tomu ofiarujac) bedac oflalony » 

W głowę [ie wyprawował z tamteydo nas flrony, 

Już Swiat znowu gromadžil, co miedzy go dwiema 

Widzi Atlas Morzami, wielkimi oczęma, 

Sákoby what z podžiemie Olman znowu drugi , 
Yndftawal dopiero firafiny on y długi | 

Pod Chočimfki appavat: Już dużymi mofiy 

Dunay [piety niebrykat, już gośćinieć profty 

Przez Athon, y Bálchány Edońcy kowdli , 

T armaty y dźiała z portow windowali 

Nanofdte galery, czarm Karddyncy , 

Już Bofnacy, juž Rumi, y wflyfcy Hordyncy 

Z Hangm y Kantymiręm,czekali pefþotu 

Tylko co fie miał rufiyć Cefarzfam z Stámbotu, 

Ale niemnicy oflrožny Koniecpolfki ná to, 
Co po burzy tak roczney, drugie znowu lato 


Oboz, 


Kamieńc 


Xiazera 
niowięc 
ponim, 
nufz y 

femi, 
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Przymieść midło.  Więcco dźięń w uf\y jęgo bicly 
ZAGRA Pogóń/kie te gotowe, y tak wielkie fiely 
pinow, Europy, y Azyi. Záczym co zebranych 
Mogt mieć ludži przy fobie, oprocz Quarcydnych 
Poydźiew ten gwałt, y kiedy widźi fam ntezdila >> 
Znowvuž ná ocbotnika, y bliz fe zdyoła> 
Ukrdynie Panigta, wzywájacdoficbie., 
Żeby w tey oftateczney niemaljey potrzebie 3 
Oyczyzny rátomáli, ktorzy nielęniwi, 
_ „JakoOrzeł Fowiflow, tym mężmicy y chčiwici 
Gmiń goni bialopiory: kiedy zaprawiony 
Pierwey nä nich: pofpiefia, dwjiyfcy z tey firony 
ny Stiagna fig pod Kamignice. Oboz dobrze fier fy 
znowu dg. Z dtoczywiy nád praefily: adžie wchodži napiev[J 
yuho medo- Krákonfki Wojewoda, 2 trzęma [vych tyfięcy > 
koty ori Yezwarty m powiatowym. Onby fam nic wigcy s 
fn: Lubo- Stał zdwjiytkich, Boježii firáfiny Ofmanomt ? 
mierski fameCosby więc durnęmu bet Amuratowi? 
Krakowski ZR Ey nae 
Wojewoda orig ntęmii y ława wojny wfytkie ftoja > 
Y kto wtáley Oyczyznie poronna znim woja. 
Po nim Kiażę Koniu(y,trzydźefia y trzema : 
kiówięcky Choragmiami okryty. Kto J tu očzemá 
ponim, ja. Niepdrrzeł nańchérwgmi ? yniedal mu wiele > 
nuls yje- Przedinfymi? Mitmotovco ozdobnym Ciele > 
mi wądźieli prezencyiprzy niebtefkim wdźięku» 
Ale jdko Kopia, jako mu broń w ręku 
Byfirzey nad grom bhyfkátá? Niemogt fig ułożyć 
Ták wa koniu Eúrytus, ani kfitatrnicy włożyć 
Z brojend fig Pelidés. Z nim w kochanej párze> 
Wiśniowiecki Jeręmi. W jakim więc pożarze» 
Btyfcza dwa Chryzolity przeciw będac fobie 
W/ituce drogiey, d jeden drugiego ozdobie > 
Wzájemnie fiękochajac, Rownym z [oba y či 
Certowali [plendovém pojpołu okryči 
] udži fivych obtokdmi, że ich wtey jedności, 
- Niepodobna rozerwać żadnty ludzkiej złości. 
Zasławski Jerzy potym Zaftanfkis także yz Loboy[kd 
jerar Wego Wielki zimie Tyfskiewic, cale fhawia wo) fk. 
Lafect, AB y Łaficz [wycbprzywiedzie |. eść [et miedzy tymi 
Pod wilki y fkordmi rožno niedzwiedźtmi» 
Forgi z cbefmow, yfkryd! a czarne orle mieli; 
Tak, żeledwie ludźmi bydź drugim fię widźieli: 
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. 265 Wiapystawa IV. , 
Niemie- Pyzýmiedžie p Niemierzycź ofin fet komonnika 
mało jm. 1 żelazna choragiew fwęgokiryfnika 
fych.  Tęczyn/ki Wojewodzić.  Gdžiežby mu w tey dobie 3 
` Tęczynski Kiedy čiefškim korzýščia obiccomať fobies 
viniera. Wroćić figztaddoOycd, Parka dożyć data, 
Albokrwawe przyndmnitey tože mu poftatá 
Na Marfowym poboju. - Jdkoby w tey chęci 
Dom, y Argo dziedziczne majac ná pamięci 
Słodzy vmart. Wielki żal, ofłatnia ruina 
Zefitych po nim nawieki Chrabiow cnych z Tęczyna. 
Ktorej ndflepujacey tdk nawdluey fali > 
A nižby fietekotá rożbięgłytymdalicy, | 
? ' Wcześnie PAN zabięgajac, Męża wprzod wielkiegs 
tei Do Gefarza wyprawi Pojem Trzebinfkiego , 
Aryprawiony Pakta przypominając, acz y flarfle owes 
Posiemo Z Achmetem, y Selimem, dle Ofmdnowes 
Tak świeże pod Chocimem, przećiw im częmuby 
Powftat nań bez przyczyny, 9 przywiodł do zguby 
Pańfiwa jego, ile w fwey tedy niebytnosci, 
'Pozwóoliw[y wmyflnie Abazezo złośći 
Wyuzdać fię. Czymjdko BOG fam urażony 
Spolty w(ytkim, ták y oň do flujiney obrony 
Choc to przez mil rak wiele, y odległość dluga s 
Będźie miał ná Podolu reke tvoje druga, 
Z cžymady Dunay przeprawi, y już pod Balchduy 
Podemknie fie Threjickie, ażtu zatrzymany 
W Sylifirze od Abdze, ktory fwey niečnoty 
‘Dobrze wiadom, žeby to, cożkolwiek do ztotey 
Niesie Porty, kohićcznie odprawił © niego, 
Sako ktorym tchnie Cefarz, ywfiytkie te w jęgo 
Ręku [právy : Inaczy, iść mu niedopusci, 
Nd co gdy ow z bejpiecznćy cery nic nicjpuśći, 
Yprzy práwie Narodow wolnym fig ozowie > 
A przytym Wezerowi kryjomo opowie.»  _ 
Swoy ten Z foba proceder, kaže go zaniechać » 
) Y profto do Stambotu, droga mu fwajecbać. 
_ Jednak tylko zapadnie w blifkicy juž Rodopy 
Cigmine falty, Abaza w jego zaraż tropy 
Bieży po nim, y drogę [láki wiadomymi 
Przebieg fiy mu,owymiż pobudkami fwymi 
Utrtierdži w tey Cefarzaprzedfięwżiętey dumiv.o» 
T kiedy to inaczy, niebedžie, rozumie.» 


“ate legacy“ 


Prży- 


Co tam zna 
34 Cerę, 
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Przypuśći godo Szaty. Siedžiál Tyran tedy 

W zwyczaynym Mijeftačie. > Skoro poflrzegt kiedy 
Wchodžit Pofet; fiawiwfiy Saturnowe czoło» 


Pojźrzał nd kfitatt komety ponim niewefoło, 


y odprawę 
w Porcie, 


VY 


Interca 
Amurat fie 
tulza 


Zadrats málo y mowić przed oba mu dawjiy, 
Ani coby przynośił, w przod go przefłuchawjiy 
Pytał, przywiozłli hárácz, dotad zatrzymdny + 
Panem fig nád wfytkimi mianujac bydź Pany > 
Ktorego figs jako Swiat freroki seft w fobie 
Szable boji. Anite Pańfiwd mogó obie» 
Spedźiewać fig pokoju, żyć kiedy w zgodźie » 
Poki Ksot mu nieprzyzna, žeon m Čarogrodžie 
Sam Monarcba,baraczu nieda, y uwierzy 
W jego (poł Machometd. Indezy, (vderzy 
W bron przy boku) tágo w net rozfirzygwie z nim obo. 
Ná co Pofel. Zelubo wieprzyffedł tu po to 
Rozcznawóć, czyjdby wielkość y Intrata 
Wict fa beta, procz to wie, że nad Amuratá 
Bog jeft wyžfšy daleko, ktory jákojemu 
Tak fabl y Krolovi przypafat Polfkigmu , 
Żeby tak&e nia bronił Chriftufowey wiary » 
Oráz fławy Narodu; y wolnoscrflarcy » 
W ktorey to jeft z ndtury jego zdkochánie >, 
Ze pokimu żelaza, y ręku doftanie > 
Bić fig z nieprzyjačielem by napotężniey/(ym—. 
Omię, gotow. A lubo zdžieťem (pokoywicy(ym. 
Przyjechaltu, y cera, Wfšakže jeźli przedžie 
$obie infa Amurat, mieć inflego będzie 
Prętko Poftá, a z rożnym pofelfiwęm daleko. 
Ták Cefarfkie furye poważyw/y lekko . 
Trzebinfki odpowiedźiał, Czym ow zdperzony 
Jákoby nim miotáty w ściekte Tyzyfony 
Wftánie zkrzefla, y jako móło co zdbawi : 
Więcey nieftuchánego vmyslaie odprawi 
Z uižezym ndzad. Tym czajęm apparaty owe 
Ktore morzęm y Zięmia bely już gotowe» 
NÁ tęwoynę [proádžáť każe do Dunaju 
Aż y [amže tympręcy, gdy wedlug zwyczaju 
Moftyi mu blogoftdwi, ku Jedrnu Jię rufy, 
Gdzie jednák [ie zótrzyma, poki nicofufy 
Wiofnd ndftepujaca Thrackich drog przęklętych 
T wody nieopłyna. Wige z Mofkwa zaczętych | 
Mm Niedo- 
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- Niedokoncza Traktatow jego tam Poftowie > 
Ale go no- O trybut pofłapiony. Alè gdy [té dotvie > 
b Mo. Raczymodnich rumoręm, że nic niejprawieli » 
skwy, Yzniczym powracdja, ójako fie zmeli 
Zaražmu fantazya, Bo Mofkwa w tey dobie > Ale Krol 
Obarczona z Sehinem, rdczyobrac folie, : firat. 
Pokoy zKrolęm wolátd, y zniesé Krzeščianfkie > 
Nacięzfie kondycye , dniż fig w poganfkics 
Záprzac jarzmo, zatymże y obietnic fwoich 
Strony owych w Azyi Krolewjt wielkich dwoich y czym) 
Wytkichndzad umknęła. Czym jako zludzoný TOPE W 
Dzięcię mále Amurat, že %tamtey już flrony 
Od fey odpadł nadzieje, lubo fię podujicza > 
W gnicw ztaddięfki, a jednók, zaraz y opiificza > 
Nádoť fkrzydła : tym więcy kiedy ótak brzmiacym— 
Na Swiat wfiytek, ku fobie juž powratdjacym > 
Zherym ta. Krolú flyffy> dprzytym gotowość tę czuje > 
po ah ha Pod Kamięńcęm, poprozno, y niewezas żałuje > 
Mea Žefie kiedy porywał, ydał [am przyczynę 
Do wzruflenidprzymierzas Częgowfiytkę winę 
Zwalind Abazego, zaktorego rada 
To vezyniť s Jeficze mu yowa zdwdda 
Farbdwoyny takroczney, adžietrabiet tak field 
O fwoiey Viktoryi držecz rožna belá | 
PANEJ Od vezynku daleko, Záczymná vmysle.: 
i jawy. Majac już co inflego, Murtazego wyśle» 
ska. Pott do Woyfka, Samemu nd jego Kazawfiy 
Zofłać micyfcu,a przytymtójęmna tę daw fy 
W uchoinformacyas Zebytonapieczy, 
Jakoby mogł zatrzymać, y rozwieść terzeczy, 
Mial napierw/iey, z nofvac [ie z Koniecpolfkim otym 
A do Krála? Ale y fam odfiebie wyprawi wnet potym 
Sehin Age DoKrolá Sehin Age. Kedy fig wymdwia_, 
vyšle. Że ktora fię nieprzyjazń miedzy nim odudwia- 
A Pańfimy Koronnymi, ykrew prożnoleje_, 
Bez jego torozfkazu,y woli [ie dźieje >, 
Wczym, ze zgrzefeł Abaza,  finiať rękę podnieść 
Nad Chocimfkie przymierze; zd to musi odnieść 
Swe káránie, tylkoby, ktore fic fkupiety 
Woyfka już ku granicy, ztámtad wfłapiety. 
Jednak fig PAN nd jego pogolney tey Cerzen, Murtafa 
Jako ktory pogdnin, miarę zamfie bierze ee 


Znafych 


Ale Krol co 
pirat. 


y czym g? 
‘Odpra wi 


Murtafa jed- 
nak, 
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Znaflych fobie fukcejfow, wedlug ich fwe rzeczy 
Obrotu dyrygujac, nic nieubefpieczy » 

Y owfigm gdy zrozumie z Trzebinfkiego mowy » 
Ná jakietdm niewdźięki y zdraż gotowy 

Napadł ogięń, tym pilnicy: niofac nicodmięnny 
W zdwżięciu fwym animufs apparat wojenny 
Każe wjiytek gotować. Brzmiawarflaty wfiędy 
Y kużnie Wulkanowe, y ktora fig kędy 

Po wigtflych z naydowala Ceukdzach armata 

Do jedncy ja (prowadza. Ziymdo Amurata 
Odprawivfly Czaufid.  Czemaby to tedy: 
Kiedy ypodprzymierzem, yprzy domu kiedy 


Niebel w ten czas, Abaza m jego gościł žiemi? 
JES ¢ 


Nie wymowka, nie flowy, tego žbyč lekkigmis 
Ani flyjajedńego grzech fig ten zaptaci 
Choc mfšytke Sylifirya, y dobrucz wytraći. 
Bedžie wied&ial Amurat, jako ma napotym —» 
Pokoy trzymáč 2Polaki... Woflatku ich otym 
Sejm rozftrzygnie : Ktory mu jako według myśli 
Padnie, prętko juž nie co» jedno fobie kryśli 
Wyfokie fantazye, Teraz. teraz owey | 
Pomsćić fig obiecujac dopiero Dźiadowey 
Krwie kofiflowney, kiedy td, ktora w ón czas betas 
Pod Warna nieficzefliwa wfytka fie wrocieła> 
Znowu Cera; y oprocz že z obojey flrony 
Certowali jednymi. z [oba [poł imiony 
Wielcy či Monarchowie, ale y przyczyna 
Ztamanego przymierza. Terazmu poplyná 
Złotęm [iezerym Paktole, y Hebrus petopign 
Lutnie Orfeufiowey, da przeflapić fłopięn= 
Dorofkofiney Thracyi, gdźie zwyćięfi wem [vom >> 
W put tamtego Bosforu mieczy Morzem divom 
Uliknie pale yófam, nd tym fwoy zafddżi 
Umyfł wfytek: Gárogrod kopija zawadai. 
Docžego y ochovzych z foba animuje> > 
Y fam [Pieflno do Lwowa ztafię wyprawuje» 
Nicrufvona nádžičia, procz fię ogladajac 
Ýputnocnych śćiągnięnia woyfk oczekiwajac, 
Ktore rożnopodzudki, dpolucgojprawa 
Hetmand, ku Kamięńcu ogromna [ty ława. 

Ale niemniej : Murtaza goraco w tey dobie» 
Dźieto od Amuratd poruczone fobie 

Mini 


z Hetma- 
“nem traktuje 


"Ktoremu' e 
*Gonflie dane 
*teCondycyc 


ná ktore 
przypadł 
igre, 
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Z Koniecpoifkim traktowat, żadnych fig podobnych 
Kondycyi niexbranidjac,  Wczym gdy doofobnych 
Przyjito Confult, y uwag, coby tey Korony 
Z lepf“ym betoudon czas, Pokoyli ztey firony 
Ddrmo mieć tdk chwalebny, le drugi kiedy 

O Pruffy expirowal zputnocnymi Szwedy, 

Czyli woynę wat) liwa, y rośćiąć żeldzęm ==" 

Go co komu przcižrzanos d ze dwięmarazęm=> 
Rofpoczac tę Machine, jako to niczdało» 

Tak fie owdźie naktonie w(ytkimpodobato, 

Dawfiy te Condyeye Nieprzyjacizłowi. 

Zeby coták wolnemu z wieku Narodowi | 
Zfiracbęm w(pomniec, yoprocz z Offmanowey lekkicy 
Pofito dumy, Haraczow żadnych fig ud wieki 
Cefarz nieupominat J) Tatary [polecznie > 

Z Wodzęm ich Kautymirgm pozganiat koniecznie > 
Z pol Budžiackich, ygdźieby isc fig opierdli , 
Zmiofł ich ztdmtad żeldzęm zd miefiac náddliej. 
Patdnki te y Miaflá, ktore już fidnety 

Miedzy Dnieftrem á Bobęm nieruflane beły, 

Y nigdy fig znośić ich Cefárz niendpierał » 

W pogranicznych fortecdch Turkow niezawierdł, 
„A Wołofkich Wojewod tylko tych podawat 
Ktorychby Krow zalecił, yponich vznawat 

Ku Koronie życzliwość. Twardeto Murtažie> 
Zdály fie Specyaly, Jednak wtákimražie> 
Comiat czynic ? kiedy tu Cefarz ulękniony 
Niechéidt woyny koniečznie > A tám zdrugicyfirony 
Jako mśćiekty Syryufi pod lato gorace >» 
Wymieśiw[(y ozory [woje palajace_ > 

Z ięmi nifkicy tymcięży nagli y dogrzewa, 

Z kad yzludźi y zwierzat, ledwie ktora žievá 
Dufd żywa; Takndfie woyfka przyjpiejiáhy s 
Nádemfiytko zwyćięfłwęm [iviežym tym zuchfaly 
Kroi już fam naflepowat : Zátymže zniewolt, . 
Choc ynitdk zdwiłe punktate pozwoli, | 
Tylkoby Cefarzowi'dat znać pierwcy otym, 

Czym długo nitzóbdwi : Jakoż prętko potym 
Mechmet (padnie Czelebi dażac dniem y noca 


| Z tym Kredencęm doniego, y zupelna moca 


Porty zlotey, że Cefdrs nawfytko przypada» 
Coby tu zdfłdnowił, dnicch nieodklada.» 


Krol jako 
pizyjmie 


Guftaw 
ztad zk 
pul y ma 

nacye. 


Krolex 
do Prus 
parai 
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Y wfkok rzeczy dociera, Da przy tym znać yto 
£eudd Báfia Abazym flufiney już żyto 
IW Pordie exequucyi, lubo tas.bel miely 
Cef/drzowi; y fławny wojennymi dźiety 
Po vfsytkich Ottomdniech : A to žeby więcy 
Panow z [oba niemádzil. Toż do fwego.pręcj 
Frzsptárá tranfakcyd terminu y końca 
Y pokoy uderzony: Z ©zylmraczego gońch 
ze Jako Hetman do Kvolá z obozu wyprawi» 
eee Nicharzo gowefoleycery z tad nabawi. 
Bo což? owe Imprezy, y duchy zámžiste > ? 
Sedno w pul fwej ochoty jakoby ucięte» Ik 
Na wistr fig wytoczety „Alez drugiey fironys 
„Kiedy że tdk Amurat prętko zwycigzony 
Po woli to oważy, jako powinpiujes . 
Sobie fam tey fortuny, ták znaczna wtym czujew 
Piecza Bofkanad foba: Bo ktoreż y więtfiew? 
Tid to kiedy znycięfiwomogło bydźy pręt GEY, 
Gdżieś siĘ cbwalil Fuliufs, że zmyciężei wjiędy 
lizie okiem mogł pomierzyć: J przebydź ktorgdy. 


í 
f 
f 


ay 


Zivosfkigm fvoim Od żadne potrzeby niezwodzacy 
( nietylko niemidzac, ate niedochodzecć, 


Swego nieprzyjaliela, famym go poradził 
Tylko fłrdchęm =. Gzymi zaraz y owęwy fkaził 
00 Serce tdkżedrugięma.. Ktory fwięża frogs 
Guhawow >. RA Ą pld tá G 
stad zeal Zduba náj powjtawał myfoko ná nogi 
puł y machi- W niemezech tedy,y koło Bárámfkicy 8 dzies Mozy» 
macye. -Y Renu, y Wáhali, zwyćiężne Obozy 
Co daliey rofposcierat, że niechcac ze dmiętza + 
Ile ták potęznymi M onarchy.obięma 
Czynić rázem, yw fwojey ferworzefortuny 
Tam fig záčiať , przez čicbe pofty y fieptuny» 
K role wfytkie. y ligę fpraktykeje ome, | 
Z ktorand Auflryacka poprzyśięgi fig lowe: 
Żeby Oni, tdk, jáko przedtym rojpaczęłi s 
W rzeczy z wego domyfiu wojnę tę rozjęli 
Miedzy fbas á Krolęm, wolacodzał OWAĆ | 
Tego čo wžial, Auiž znim w firanki te wflępować. 
«Kot. jednak nie niemiedzac,co,y gdžiť tdm kudiv ab 
pees Po katach nieprzyjaciel, zaraz wyprawowat 
param. | Z pod Kamieńca armaty, y już ták gotore > 
Z jednoczonepulmoche, jóko ) W|ębodowem 


Mii 
a 
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WoyfkddoPrus. Nigdy ich w kupie tákozdobney 
Ani pod Grunewaldęm, dnt tám podobney 
Kiedyś pod Choynicami > Wifld niewidźiała. 
Ták ferce y ochota (polęm w nich patata, 
Jákoby nie jey tylko brzegami wafkimi, 
„Ale až ytermiiny Hiperboreyfkimi 
'Zdmierzyć [ie niezdála, majac po te czój 
Niebjwate od wieku y [tvoje juž Clajfy : 
Ná Morzu y armatę.  Czymby [ie vinykal ; 
Y hardy nieprzyjaciel woda ták niebrykał. 
YzeLwowń  Salmtakżenielęniwicy ze Lwowa pojbiefy , 
wyjazd W ktorey drodze, O kto tak z czego fię včiefy ? 
p cy Zeby cale? ydo fwychfortuna kandrow 
Krolewieglę Zotći nieprzymiefiata ? Wielkich z Nieba darom 
xáder vmie- Y nadžieje wyfokicy bad młode (we lata, 
ta tegoż 20: Gibi niecpowiednie Alexandrd Bratá: 
Z kad miedzy tryumfalna pompa ta ycera > 
Infia wfgtkie tbeatra zagrzmia Manicra 
Żałojne Parodye,az y fam w tey chwili, 
Z mietošči [wey ku nięmu, záko figrofkwili 
Džiečie máte Zmyčie[iča z Zadnej infy [lrony 
Wniejicześciw y affektach fwycb nicporuflonys 
Jednak dawjiy naturze obrokten powinny. 
A dalfiymlnferyom, czas złożyw(y inny > 
Kończy droge zdwśźięta, gdźie już wfiytkie beły 
Z Koniecpolfkim pod Kwidzyń woyfka fig fkupieby, 
Jako y Nieprzyjaćici niemniey czuł ó fobie» | 
Guhawowe Médflom wfytkim y zamkom, ktore miat w tey dobie. 
> contra fora Szefcioletnich Inducyi, albo w fwojey mocy, 
yficetye | Albo Prufkim Sequeftrze, dodaw fy pomocy, 
Znácznych Morzem, dile nadew/ytkie ove 
Obwarowat trojdko zaniedbana Głowę | 
Odmas przedtym_, Toż Gniewy, Malborki, Elblagi, 
Nawet tak żelaznymi lańcuchy y dragi 
Wifte ane polpinat, że fig w fivym nieżmiernym» 
Tbamowała meačie > Pokopať miflerným > 
Nowe fiance dowcipęm, wały wfuł na waty » 
Kunfity, zdrady, fortele, y niemal ztymcały 
Zwiodt Niderland, že [ie ták niewatpliwie zdało» 
Fakoby [ie ná długa, y okrutna miało 
_ Zániesť Wojnę. Až zatym, co beto ná zmowie 
oe Fraucufki y Angelfki przybęda poftowie > ee 


Francuski 

Angelski > 

intymuja; 
pokoy. 


Do ktore 
gpewnych 


przyczyn. 


fklonia 
ynafzy. 


Commifi 
ze ná to, 
diik Ka 
lerz y Li 
czynski 
Rachfal,] 
ski Woj 
woda, 


KEIN ZY 


A i Punkr V RES 
rea Y Ktorzy profa imięnięm Krolow fwoich obu 
intymuja O krotkie Inducye>. Azaby [pofobu 

pokoy. Pofukali takiego, czymóy miedzy nimi 

Jako z oba uároden: Krolmitak blifkimi » 
Pokoy wieczny fklyjli, To coby czyjego 

Wroćiw(y do Korony y Pana fwojtgo. 

Czyli beło poważyć rzecz tę obie lekko? 

Dobrze wiedzac że pokoy lepfiy jeft daleko 

Nad fame Viktorya, d czož nád watpliwy 
Skutek woyny ? ktora dex częfło z [prawiedliwey , 
Lawezmic fig przyczyny , Jednak Mars faloný 
Na toniere/pektujac, rovno ták zteyflrony 
Gik yzowey krew leje, w [wey zapdłczymośći > 
Ani żadncy nieczyni miedzy nia rożnośći y 
Mogłaby y fortuna dotad harowdna. 
Tprzychylna tak dlugo, juž też fpratowana 


Do ktorego past indezy. Więc y co ták potężne owes 


zpewnych 


przyczyn.  Miajl yfortec obrony? jedno Gradiwowe > 


Lemny niedoftapione? Ktorychby około 
Krwdwie belo potrzeba zápočiť wprzod czoło » 
Y rok każdey dobywać. Feli vtracony 
Kiedyś Malbork inaczy jedno okupiony 
Most fig wročié ? Co ndwet ták fcisniona Wifla.? 
Jedno, żeby náczym rzecz wojenna zdpifłaż » 
Przez dlugi niedofłdtek. Spiže, y pięniędzy 
Ojczyzna przyść mušidlá ku oftatnicy nędzy ? 
Jakoż, caymby y teraz woyfku zaptacicla 
Zebróć [ie już niemogta., Záczym mimoficla 
fklonis fig Uwag infšych, miaftotych wfytkich apparatow, 


| ynaśzy. — Przyfsłodo zobopolnych fktońić fig traktatow. 


Ná ktore wyfádzeni Zadźik Kanclerztedy | 
Comiifaso Z Leficzynfkim Wojewoda. Ktory miedzy Szwedy 
ere Aż y nieprayjaciolys wielka z Jwojey cnoty 
lecz yŁefz. Ufność miał y powagę, Przyflapicto do tey 


" ezynski _ Głębokie doświadczęnie, y w ozdobnym ciele» 


Rachilbel Wiek, yfłodkawymowa. Czymon fprawit wiele 


woda, W tymto Akcie, luboh w džigeznej flucbał Svády, 
Lubo fig Nieprzyjaciel znowu brat do zwddy, 
W oboygu z nim rezolut, tak nieporufiony 
Animuji nioft,ySerce. Z Swedzkicy także firony 
Vrangel zflar [ym Ryngrawęm Generat wojfkony 
Micifcdmi przemyfśdli,  Pierwfieicb rozmowy x" 
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4 Jákotákže yz Mofkwa ótytuty betys = 
= aiey Koron Szwedzkich komuby prawdéiwiey flužety > 
ju radni.  Leczędy [ivego dźiedźictwarufłapić koniecznie.» 
| ` Nafy niechea: ktory miał pokoy fłanac wiecznie.» 
wedi SA Tym rejpektęm do pewnyc lat go żafłanowia. 
mie, Tymi A tooba Panowie jako dźiś fig zowia 
Condycya- Zeby ták zoftawdli, poki czas fezesliwfy 
HE | Qtoicbnierofirzygnie» Ktory pieú zwaliwfy 
Nadewfiytkie trudniey fy, już Ižy včieraja oe 
Punkrádrugie >> Nrechby co Pańfiwaobie maja | s y 
Dotad z foba wlnflačiech, yterazto mialy | Cery pano 
W tym przymierzu A jednak žiemie Prufkicy cólej | fepe 1. 
Szwedjcy zaraz výtapia, [polom zjey wflytkimi cieo. 
Miafty, Zamki, Powjaty, Fako miedzy nimi 
Malborku y Elblagd, Warmiey, Pilawy 
Gniewu, Caczowa,Grudziadza, yktore Zatawy 
Im należa, námnity z nich, yarmat, y [przetot 
Wojęnnych nierufšajac , Ná Morzu okrętow 
Knot żadnych mieć niebedžie, coby infeflować 
Szwedy miały, dni ich z Portow fwych windowaé 
-Niepozwoli nikomu: Czego będac pevná 
Tož w zdjęmnie vezyni Kryftina Krolewnd. 
Wfytkie przytym daruje zdraycom fwoim winy > 
A ktoby fic mynieść z tad, zjdkiey chćiał przyczyny » 
Zoftdwito przy woli. Déwina [put do Rygi, 
Ale ywfiytkie inne handle y obligi 
Kupcom [polnym bejbieczne_, O coli tež będa 
Skargi jakie, zefłani zobu ftron zafięda 
Ná fad otym. Ktoreták Paktaformowdne >, 
OdKrola y Krolewny Szwedzkicy podpifane , 
Ze y Rzeczpofpolita one Polfka przyjmie >, 
Eędźie to warowano, ná nabliżfiym Syimie >. 
Aták pretko ytrzecia Woynę tę odprawit 
Acozniego KROL Z Stvedámi flozeslinie >. Czym zfiráchu wybdwił 
Oyczyznie> Kwitnaca Prowyncyas  oftátniey zguby 
przybeło.  Ziedmie dotad znificzone. Przyfitywnet do kluby 
Vodne ndwigacyesy Zámorfkie Porty, 
Pogdźieś niedojecháne Oceanfkie Norty 
Chlebem náflymožeľy. dle niemniey ytu 
11% Poruflyw/y drogiego z łona depozytu 
^ Wolna Wifła, przez powodź y potop fwoy żyzny, 
Złotym mutem fkalala pola tey Oyczyzny 
sá | - Otebnat 
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Otchnał Mars popedliwy, y wscigkte Gorgony x 
Pod fig padalcorode w tulily ogony, 
Nedze, biedy,ychoty, z zle zdrowa choroba, 
W wordch fig płdczorodych powlekty zá [oba , 
A pokoy ztotowt ofy zawitamfšy Zięmi 
Oug mile oblapił z rofkofidmi fwęmi. | 
"SAM, óktory wfiytko to wiednym (prawił rok» 
Sdko piorun gdy nagłe wypadjy z obtoku, 
Krolewskie Bez uprzedzájacego przed foba więc gromu, 
A. Ttdm yJám po wielkim powartuje domu » 
Cery pei Waiedoscrety ludzkiętmu oku błyfkamicy. 
ani lego Więtf.y nád Alexandra, ktory w polowicy 
pca” Tak prętko fw fortuny, niebel y zabiegu, 
Jako on vfamego ogladal fig brzegu. 
Nie 6W{chod Lucyferow,ni Eoyfkie ove >: 
Opárfšy fig granicegdźiej tam Liberowe » 
Ale ktore daleko mijał tamten flrony » 
O noc wfiytkę, y láme oftatnie Tryony ? ! 
Szcześliwfty nad Augufld, ktory z wielka Swiata 
Szkodapierwey, Rzymowi złote przy nioft ldta, 
Y rękomakrwdwymi pokoy ofidrowat > 
Niśliduże Janowe drzwi zatdrófował > 
Ontobezkrwie odprawił, nawet nieuderzy I, 
Oprocz ná nieprzyjaciol [ivoich fig zaimierzyt » 
Lifkiw(y nád Trójand, gdy przepuśćić wolał 
Choč y Poganinowi, niż ktoraby polał 
Krwia Marfowe poboje, miał na nig bydź chciwy; 
(0 „Albo z niey po thedordch firoyć pęr[pektywy > 
Każda fie zprzyrodzeniá by naliż/ia brzydzać, 
A dose Nieprzyjačiclá pokornego widžac > 
Dobrotlimfiy nad Tytá, ktory bet rojkofia, 
Tkocbanięm v fwoich. Niechže drudzy znofla 
Bobki juž y oliwy, że Zwyčie fey fwemu 
Ztym tryumfęm y ftawa powracdjacęmu 
Wieniec wielki vplota.  Jdtoczuję jeficze» 
Przy fobie Apollina. O ktore čie wieficze > 
Z mowia zá to Phebady? ktory zdroy ták žyzný 
„Aganipęy wyleje? Oycze tey oyczyzny 
Żeś ja zbówił, y wfytkęwfytkim wloz wydana: 
Oraz Nieprzyjaciolom, nieupracowana 
Reka fwojaobronit, Zkad aż do zazdrości 
Wftytkim infym Narodom, w ták wielkiey wolności 
Na 


NT jów 


tebnał 
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Y pokoju głębokim, zew/(ad odplynela 
Rofkofiami wftytkimi. Le tes, czym zgineła 
Kiedyś tdkże Capua, gdy ná nie niewionie_ 
Wiatr zły z nizkad, y ná twym rojpiešči fig tonie > 
Potym jeytożdwadźi.  Južže czemu po tych 
- Zwycięfłwach ypobojdcb.  Wozow miefikafs złotych? 
Czemu ńifych radości ? Ononiezgaflone. 
` Ognie jeficze fiołeczne, dni porufione> 
Tryumfajne podwoje, Jakoby wiedżidły» 
Ze čie prętkonieprożnym, y zwylię fica miały 
Przyjać nazad: gdźie w drogicy dopiero tożnicy: 
Pośnik dafi poźadany fwey oblubignicy. 
Coż? gdy cog Sarmacya nieogaťnie jedná, 
Ale wfłanie Karpathus, y porúffy ze dná 
Wifła fwoich Trytonow, że čie popiaftuja 
Lubo mowy Miedzy jeficze ktorymi, y te popracuja 
fumediotkon Karty moje, Będali wdzięczne twym popiołom >, 
czatopoema. Zeby jakoś Surowe fwym Nieprzyjaciołom — 


Co jednak Prawadotad vftávit, y wielkim bet w boju, 


Więcy pia Ták niemnieyfiym w przymierzu fłynat y pokoju, 
obiecując, Twtafkdch cney Wenery przy Hijmenach nowych, 
vanamit | Družacych Atblantydek, y ogniách godowych » 


wtym wdii¢ A Ga ee ie S 
czność, _ Terazniżli tak wdźięcznych materji doplynę +. 
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184, vczywiz vezyniwízy 
Jakoz jednak, Jakoż ježli 
180, powietne powietrzne, 
łaski laska. 
189. Argjralpide Argirafpide 
192, wizytkiego wizytko, 
193. płachorodym płaczorodym 
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212. Kokalli Ronkalli 


214. nog kladžie,nog [ie kladžie 

217. Owey nicuifzozoney (In. 
terpozycya wierízá ma bydź 
w przod)Dawne korci (im. 
nienie. 


222, bromowych, bronionych 
226. fciofnioney fciśnionej 
„onfortecy w fortecy 
długich drugich 
drugich długich 
228, Z reymentu rey, z reymen- 
tu je 


235,ták drugie ták dľugie 


241.pojajemne . potajemnie 
aczym  nafzym 

244, Czyli na, czylion, 

247.koczajacych koczujących 
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Zwazaiac na mata obietość ninieyszego pisma, moze 
tém. iest trudno: pył 


| należałoby Z zwać g0 Kronika: lecz i w 
iaka dać nazwę dziciku obeymuiącemu zebranie zdarzeń 
k kia po sobie idących? 
4. Krzysztof Zelner; (czasem piszący się i Zilner) ro“ 
a byt Krakowianin. Początkowo zaczał spisywać dzie- 
sobie współczesne Z wiekszą pilnością, poźniey noto# vat 
ylko po prostu różne zdarzenia: arekopism iego obeymu- 
ie w końcu tylko szczegóły rodzimy iego się tyczące, jako 
to: matzensiwa iey, urodziny i śmierci, niemniey wizyć 
czyli sny pobożne, 1 ; kilkanaście Homiliy niewiadomo CZy, 
iego własnych, co wszystko iako dzielom obce opuści!em» 
Drobna iest w prawdz astuga dzieiopisarska. X. Zeln 
ze wzgledu przecies Z že nam podať niektóre. wiadom 
mieyscowe z kad inąd nieznane, szkoda aby praca 


zaronić sie miata. 

Dodane w końcu inne p! 
dem tu w tem przekonaniu, 
dawne pamiątki ocalać i od 


‘sma treści dzieiowey Um 
že iest obowiązkiem każdego 


zagłady chronic. 
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